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B Jhatyrowie tym bliższemi są Krolow, 

im wyżey 516 wznoszą wielkością du“ 
szy nad ludzi pospolitego tworu. Wielkie 
ich Jmiona wyięte z ustaw pospolitych mie- 
szezą się w naypierwszym rzędzie Dosto- 
ieństw przez moc władania losem Państw , 
iprawo w Dziciach ludzkich do Potomno- 


ści. Takiego Męża chwalębae czyny skła- 


dam u Tronu W. K. Mości. Wierny Kro- 

lowi swemu Czarniecki i dobry Obywatel, 

nigdzie przyzwoiciey dla siebie mieścić się 

nie może, isk przy tym Kcolu, ktory kochaiąc 

sjawę Narodu Polskiego , pierwszy. wskrze: 

sił pamięć Wielkich Polakow, a zdobiąc ich 
(a) 


Obrazami Dom swoy, chce tym widokiem 
wzbudzić w Potomkach cnotę chwalebnych 
Przodkow. ` Jch dzieie podane Publiczno: 
ści wyszły pod zaszczytem Jmienia Twego 
NAYIASNIEYSZY PANIE. Ośmielony i 
ia zacnością czynow Wielkiego Męża cisnę 
się z nim do Tronu W. K. Mości ; a iakiey 
споту doznawał w nim skołątany nicszczę: 
śliwościami Jan Kazimierz , 1 uciśniona ze- 
wsząd Qyczyzna, takiey wierności podda. 
nych , i gorliwości ich o prawdziwe dobxo, 


życzę uptzeymym sercem 


WASZEV KROLEWSKIEY MOSCI 


PANA MEGO MIŁOSCIWEGO 


Wierny Poddany 
A Michat Kraiewjki S. P. 
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ce 

DE wfzyjftkich Woiownikow , 
ktorych zwyczęfłwa i zdobycie Kra- 
гош fg umi one. w~ Dzieciach 
ludzkich , ct tylko maig prawo до 


potomności, ktorzy mie Ola pro- 


sy chwały ściągnęli ri до orga 

@‚ абу prz пси, 2 wy- 
lanie krwi ludzkiey шаші Jmio- 
ma_fuwośży ale z powodow Obywa- 
telfiwa , albo nieuchronney potrze» 
By okupienta tym /pofobem mitego 
pakoiw , i ојшободҳета од nieprzy” 
zaczoł uc żemiężoney Oye By- 
ły te wieki, kiedy rzeź , "обо 


we Jllexandra JP. poczytano za 


Bahatyr fkie czyny, a mie iego 
miefzcząc. w a wm Jawy, fa- 
4 


Мол o Hisroryt 


wiano za wzor ludzi 
Dziś o nimi 1 о podobnych te 277 
zownikach to' Jadzi pow ' 
co o okropnych klęfkach 
aibo razy moro zy 
дий wiek Rodza: 1 trail 
Iz Ун gaiąc fi na famo wspomnież 
> Jimiom zepf/uctelou u 
tedicielow SE Ludzkiej, 
zig cigi uwielbieniem wfpo- 
minamy te, ktorych waleczności 
winien Iray całość i /00воду firo- 
ze. Jakiego Meža famia nam 
то оО ы ҢӨ; 
А + Могу w pośrzod 
nażazdow pogranicznęż Dziczy, i 
дуй ych na zgube nafza polero- 
tnieyfzyc 3 Warodow., chociaż wiek 
caly przepędził w Obozie, twod- 
niefionych zwyctęfiwąch przefzio 
flo tyfrecy 910 wypłenić orężem, 
niebyt by iedndk Wièlkim Ola po- 
добпусв czynow у gdyby Dzieła ig- 
vorenn nie miały byty fzlam 
А 'ey/zego zamiaru, mad pro- 
ng Jawę okrzykow. Oyczyzna, 
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ktorey milość wlewa fie z powie- 
trzem co nas ożywia, tedąc iedy- 
nym zamiarem fpraw iego, tyle 
7 czyniła уо. W oiownakiem, żle 
w ucisnmeniu fwoim potrzebowała 
ratunku. © tych powodow добуё 
oręża , ktoregoby ojtrze famego tyl- 
ko naiezonika razilo , być zwyct, 

cą бех przywar Woiownika у mieć 
razem i żę: chęć chwały , ktora za- 
pała ferce до Rycerjkich czynow; 
zł /pokoyno SA umyj y ktora fma- 
kuiąc w Jlodkich korzyściach po- 


zuy- 


przeciw przemocy. 


Ta drogą fzedł до mieśmiertal- 
mości Bohatyr nasz Czarniecki z 
tym większą Haua Śmienia fwego+ 


Mowa o: Hisronyx 


zm trudniey było przez nier 
niesnafki domowe ,niedoftatek fkar= 
би, zaniedbanie woyjka, i абу 


dobrze rządnym, те był oraz ni 
g3y kwitnącym poka 
nafzey y nazwać fit. może Epoka u- 
padku, do. ktorego 
ge duma, zemfta , niezgoda mos 
dnieyfzych, idących zawfze w za- 
pały m obarczoną władzą: fwych 
Hrolow, Ten ogień tleiący од trzech 
fet lat z okładem, był by pod 
nowaniem Jan Kazimierza 
chlonąć ay cały, gdyby Czar- 
niecki chociaż miemogący шуа до 
абзи, przynaymniey до czasn nie 
przytlumił буё pożaru, Nigdy 
dardziey „аё na ow czas, Narod 
masz mie potrzebował ratunku, ale 
miqdy oraz mieczynił  więkfzych 


praeszkod do obrony fwoicy. Dzicz 


wolności 


Жабу mam dro- 
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a od panowania iefzcze 

ү. Batorego ‚ uzbroiona prze- 
ciw jąfadom plądruiącym grani- 
ce nafze, fiata fie w ten czds po- 
Jobną до owych батбат сй Na- 
тодош ktore wyćwiczone 0d. Rzy- 
mian w fpofobie woiowania , prze- 
ciw nim famym broń potym obro- 
ойу. W pośrzod rozruchow i klęfk 
ktore nam zadawał Chmielnicki , 
fkołatany Narod: nierządem gdy 
okupuie pomoc wiarolomnych Ta- 
tarow haniebny daninę, a Woy- 
dka fwoie zojiawute: bez płacy; gdy 
Janowi: ochyong ugodę z бил ош 
kami, a z więkfzą. tefzcze мейтш 
zrywaiąc ią, niema fits ażeby Ле 
oparł ich wzrafłaiącey роѓрдхез 
widzi N aiezonika wkraczaiącego 
w granice, aby nie prawość DiI 
fźczonego Tronu poparł więkfzą 


teszcze mieprawością natazdu, Ka- 
rol Sufław Krol Szwedzki ieden 
z tych JPoiownikow , ktorym prze- 
тос даіе до wszyjłkiego prawo, 
a okrzyki woienne flużą .00 popar- 


Mowa o Ніѕтову 


cia niefprawiedliwych przywła 
ZE y ZETWIUSZY przymierze zi 
wartego pokoiw, nayprzod Wielka 
01е w kilku niach ogarnął, a 
potym przez 
Odywatełów , рс 
fwo. Jam. Kazim 
konany од przeciw nika, niż iefze. ze 
Qobyż oręża, pof zdawszy апа: 
cznteyjzey części Аташ, po kto: 
Туп Je ti lakat oddieżony 09 fiwa- 
ich , nayprzod HW: А рин 
ой е Ara ‚ ти koniec t fame 
Korong utracił uchodząc ma Sląf 
przed ścigaiącym: zwycięzcą. 


zdradę. niektory A 
AL cate Krole- 


rz pzeruiey + por 


Фу, zyciśniony aro. cz, 

rozmaitych  mefzczęść , opufzczony 
од W oyjka, t ze Jradzony @7 ГА 
dnych тотош g ly rozpacza 0 
Lofie fwoim.,„ Czarniecki  nadareż 
mumie oczekuiąc pomocy z tych raky 
ktore. obdarzone, pierwszeri do/ło- 
zeńfewami w Oyczyznie winne- tey 
byly naypierufzą = gebie ofiarę , 
dźwiga fie pierwszy m przepaści, 
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y tak wiele дошодош теша, 

ko rozciąga cnota Pprzyz wode 

by, ža wage pr zeyść było by 
йолу! Inością , ш famym nawet 
uji сареи "e y fiat Jie ZWym 


Karol ktorego mie lak Z 
le, tako raczey fzczęścii nibg А 
dotąd oprzeć nie mogło , przijwęł 
prawa pokonanego BA febie „chcąc 


die faé Panem Stolicy, 


Poznał Narod, ih niemasz tak 
wielkicy potęgi A 1.25 eyby fęoprzeć 
mie mogło mefiwo zagrzane duchom 
Об уш ИТУ 07 брт. р? szykładem 
Azwigniony z przepaści w ktorą 
Bobrowolnie. leciał , zaczął nako- 
niec dobywać rąk z kdydan, б; рат 
miętnym w potomne wieki ZWiĄŻ 
kiem Tyfzowieckim робидгаё fie 
uzatemme do odr ony Жоба. Dy 
суну. Slabe to były początki 
u/polney obrony Narodu. wyzńte- 
go z z fit 4 pogr ażonego W, nefa 
śliwościach , przeciwko ueprzyta- 
ctelowi , ktory go gnębił przemo- 


Моул o Husronv! 


cą, ale Czarniecki zafłaniaiąc 
#5 wzrafłe, racy związek, dał c 

\ у, rodou 0, aby fig gar лаў ma obri $ 
ne Jiraw, a пака Фабија 
«wodząć” ywość zwycię ў 


ocalił nakonieo zgubioną 

, czyznę. Karol ow ogromny na- 
zezdnik , ktorego przemoc. trzyma- 
ła tuż %yaroJ wolny w kaydanach, 
a chciwość nie przeftaiąc na przy- 
zułafzczoney Horome Szwedzkiey , 
Jarta fig tefzcze do Tronu, Oepcąc 
prawa wolnego wyboru; po cater- 
dziefłtu rożnych potyczkach , ofla- 
diony męfłuem Czarnieckiego , i 
ścigany makoniec orężem ш wła- 
fnym tego Pańfiwie, tę tylko ko- 
rzyść odniofi z Ozieł fwoich two- 
iennych, iz zóroczył ręce krwią 
ludzką. 


Przyzwany ña Tron iwydarty 
fobie, w obcym Krain fzikaiący 
chronienia Jan Kazimierz у po- 


konany thaniebną klęfką Rakocy , 
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odcięgniony од przymierza z Szu @- 
dem Fryderyk H ейл €lektor 
Brandebur fki, o0zyfkane znaczniey- 
ze JMiafła , i caty Narod osuo- 
fodzony z iarzma meu oli , wfzy- 
ko to było Ozietem tey ręki, kto- 
+b pod Jar oflawiem + Warka ‚ 90 
ściatem-, Łowiczem , Gnieznem , 
Ghoynicą + Jtrzemesznem у Magie= 
rowem ; w „Pomeranii,'i Ж y/pie 
Alfen, Jawfzy Ozielności  fweięy 
ofobliwfze dowody, вас towata Oy- 
czyznę ‚1 uftata iey drogę do chiwa* 
ladnego  pokotu, 


Po tylu klęfkach razem 
ących fe na Bolfkę , widzieć tą 
ocalonę meftwem iednego Obywa- 
tela , а Жатбе i urągowifko zatar- 
te dzielną ręką iego, zoare fe 10- 
Кобу los czynił fobie igrzyfko z Mos 
carfłw ludzkich, fkładaiąc "w rge 
ku żedney Ofoby fzczęśliu ość cale- 
go Narodu. Wotwierdził to m 
die. Jalszemi tefzcze dziełami 
ennemi _ Czarnieckt , РЕ шс15 


na mową niefz ig: Qyczy- 
zna w. myfiwie 2 dzielności "iego 
znalazła obronę. Chciwość Pano- 
wania ktorą fłam wynifzczoncy Pol- 
Й podżegał w filnym баред ате, 
uzórożw go w przemoc , czyniła 
mu nadzietę podchteśną dumnym za- 
myfiom. Kiczne woyfko JMojfkiew- 
Ме wkroczywfzy w anice nafze 
pofiadło . znaczną é Litwy ù 
Ukyatny , na ten czas iefzcze kiedy 
Narod fławić fig mufat Szwedom, 
a Czarniecki ratuiąc fprzymierzo- 
nych Duńczykow ofwobadzał Pol 
kim orężem Изет. J Wilno, 
Srodno , Mitfi Troki , i imie zna- 
jeyfze Miafta trzymał nieprzy= 
iel, gdy Obrońca na/z przyżwa- 
ny m Jiolsacyt ufławą Jeymoawą, 
pośpiefzył na ratunek Qyczyżute, 


Rzadko podobne przykłady wi- 
Iziet fig daią w Dzieiach ludzkich, 
aby tak czupie My» tak miat 
z a. Czarniecki , da 


ać mogły 00- 
р licznemu: 4 ogromnemu nte 
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przyłacielowi ‚ ale тейшо iego 
pr :Ќодхас, wfzelkie fly goto- 


/ Ч 
wała podobne prawie udarzemie w 


Dzieiach naszych + iak ш jftarožy= 
tuości przywodzi пат ma. p umięć 
MUaratońfka potyczka. А 
bitwa i zwycięfłwo pod Połonką 
uwieńczyły Сашгет fkronie zwy- 
cieżcy, a «дае iego. pomyślne 
obroty pad Lachowicami a Roto- 
Peryaflawiem + 
Ofirzem y Dziewicą і J owogrod- 
kiem , wytępiwfzy w Kram nieprzy- 
асбу oderwaną од 
Korony е, + pafkromieną w 
buncie llkrainę. przywiodły до po- 
Пипи i Dawney karności. 


ckiem , JVtżynem з 


ссі з 


yła, zwycięftwami . ozdałiony 
Czarniecki , gdy pod czas Obrad 
publicznych w ža ‘по  dziedzi. 
niec Zamku Frolewfkiego , nie tak 
zdobycz zabrana z nieprzytaciela 
i Фейсё ktore prowadził „tako o- 
k ludu Oaiącego mu imię g- 

i dj ybawiciela Dyczy zny, flat 


Mówa o Hisrayi 


żył za кушу Ozi Ї iego отеу 
Osśwtadczone mu Izi 
zdany Oziedzidwem’ Tykocin , 
tem” „Arolew/fkim' pamięć 
o, przefłana „ła pałom 
proda niezrów тату ń 
zafług + prac Zodiętych dla mito- 
ny. Nid przefať zednak 


/Lodkim wczuci 
réu tego przyno/fać 2 
chwaty. Nie tak SAT пад- 
grody, tak) родо hlebny upominek 


wózięczney fobie Oyczyżny, wzbudza 
72б w nim winną ku mey wzazemmość 
z refzty nawet ft zwğtlonyéh pracą 
aż do końca życia czynił deina ofia= 
rę. Mimo oc Ayane go dła 5 zeczy- 
po/politey związku wÙ оу owego , 
ktory poz 1010 Narod wielu korzy- 
$ci; Mąż ten waleczny nieprzefłać 
wfawiać fig zw jycięftwi ami род Gig- 
bokiem , Rumnem, Puty pulm , Cze- 
chry ynem у Jteblowem i нш EA 
ani у fłużąc Oyczyznie Życiem i ma- 
IAI „a „chu jalebi 
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Satarte z pamięci niektore. fac 

czynow ża tego y byty 

zyną у iż niwt Jołąd nig- 

/ /tawić фо & ubliczno- 

Mielkich, bamoy/fki 
jodkiewizzow ; ale tro fklawość £ 

go nam Monarchy, wyda- 

tasca z Ciemża ozdoby рта 
АЕ у pamigć 
Clarniechiego w Obraząch i i Buftach, 
byta 12 pou одеть у abym poświę 1e- 
cit pracę moig i zadaniom добте- 
go Kr: ola, i w Jzişczności ‚ ktorą 
tako Polak winienem M ydau: icielo- 
ші Qyczyz sny. SZ chociaż , mimo fia- 
rania, kłore с ym udem około wy- 
fzukania rgkopism flu gcych до 
prze /ięwzigcią mego, ludzie сйша- 
lebnych cfi kilku zac nych Mg- 
Bow” chei ych mi dać pomocy ma- 
ło co 2 Joğylem nad zaświadczenia 
wfpołczesnych Hiftorykow , Piafe- 
okiego,„. Kochow, kiego , t Rudaw- 
de 5 odważ yte m kę iednak po- 
ać Publiczności ten Jzcz upły абор 
Śliforyi Stefana Czar. nieckiego s 


Моул o Hist: $ткк: CzaRN. 


к ktorego, tak fobie podchlebie am 
może mieć Czytelnik dofyć Döktü- 
Ina wiadomość o Dztezach 4 
Wie kiego еза.  Dopełnitbym zde 
miarw mego 20 pijami u , gdyby ( zy- 


tego 


telnik marge wyjtawiong fobie chwa- 
lebne czyny Bokatyra n zfzego ‚ш 
tym c szafie ‚ kie dy Ол. ушаб, lika cno- 
ta wzrojł bierze, zagrz serce до 
Урташ rownie chwałe бей; ; A. iak 
dwa owt żołnierze ocieraige bron 
voie o martwe popioły kaw mego 
Woiownika Maurycego de Saxe; 
chcieli wzbudzić w fobie cnotę , Atd- 
T ey додаш ała i ım prz zytomność wo. 
iuzącego niegdyś z niemi wałeczne- 
go Wodza; tak każdy czytaiący 
Dzieie Biomka fwego, ożywał fig dut- 
chem waleczności tego i Obywa- 


telfiwa, 


пар ŻE «өзу [4р Gw F GW 
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CZE СТТ, 


OLSKA , iak wfzyftkie inne Na- 
rody, winna flawę Bohatyrow 
fwoich niefzczęśliwościom , w kto- 
rych йе. znaydowała.: Panowanie 


І Część I. Hrsronyt 


Wazow pamiętne tylu klęfkami, Бу» 
ło oraz wiekiem fłlawnych Mężow w 
Qyczyznie, ktorych chwałą Narod 
nasz  zaiaśniał. Po Zamoyłkim , 
Chodkiewiecżu , Zołkiewłkim , Ko- 
niecpolikm, ktorzy ieden po dru- 
iakoby prawem fpadku dziedzi- 
li chwalę , Steftn na Czarncy 
Czarniecki Woiewoda Kiiowiki Het- 
Polny Koronńy, tym znako= 
mitszym widzieć „йе dał w Dzieiach 
nalzych , im w większych nieszczę- 
$liwościach zachował Kray , pod Ps 
uowaniem oftatniego z Wazow. Mąż 
ten waleczny, dobry Obywatel, i 
ftateczny w dotrz 
mu Krolowi, na ten czas kiedy ka- 
żdy przytłumiony potęgą nieprzy- 
iaciela, opufzczał ręce, i w przę- 
gał fię dobrowolnie w iarzmo , kto- 
re nań fromotnie wkładała prze- 
moc fąfiedzka , pierwszy fię odwa- 
Żył dać odpor nieprzyiacielowi , i 
Życiem fwoim хтайоп Oyczyznę. 
"Takim był Stefan Czarniecki ; kto- 
yego opilniąc Dziele „za przyzwoi- 


tą 


man 


naniu wiary (we- 
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tą rzecz. fądziemy „zacząć od iego 
urodzenia , nieqpufzczaiąc żadney 
wiadomey nam. okoliczności chwa- 
lebnego życia.  Niemasz,nic ро$ро+ 
litego, w {prawach Wielkich; ludzi , 
coby nas iakokolwiek obchodzić nies 
miało. 


Sławny ftarożytnością Dom! Жо+ 
dziów. był gniazdem. Jmienią Czar: 
nieckich , ktore od Dziedziąwa WA 
Czarncy ; i» Czarnieckiey Wioli, w 
Woiewodztwie -Sandomierikip , Po- 
wiecie Chęcińfkin początek voy 
wzięło.  Naypićrwszy, Bulga, Ргао- 
del tego Jmienia ,, pifać Пе zaczął 
па Czarncy ,, ktorey: część, Bratu 
Jwema Dobkowi uftąpił w. Zarnowę 
cu" Roku 1663. Pominąw(zyyipnych 
poźnieyfzych; wiekiem naftępców у 
a..poprzednikow , wielkiego, Jmienia 
Cząrnieckich „rznacznięydzą Epoką 
Domu tego byli Tomko; Janusz , 
Sędziwoy şi Włądko , i Pełka Bracia 
rodzeni, ktorzy za Panowania Wła- 
dyflawa Jagielly 1423.. otrzymali 

B 


4 Część 1. Низтонүт 


Przywiley Prawa Magideburfkiego na 
fwoie Dziedzictwo.;*1 Wieś zwaną 
Kąty nazwali” Ożarniecką Wola; 
którey część fpadaiącą na fiebie Ja- 
chna Małżonka Pawla z Chr ząfto- 
wa“ Siofira: rzeczónych pięciu Brae 
ci, Tomkowi i Sędziwoiowi тарі» 
Гаја w Wiślicy Roku 1457. (a) Po- 


dzielo Dziedzictwo między liczne 
Ródzeńftwo ,* ziednoczył poźniey- 
fzemi ćzafy Sżczęfhy czyli Felix 
Syn Hieronima z €zarncy 1 Dóro- 


ty Przyłęckiey Sizeniawczanki, kto- 
ry z Klzbiety Tynieckiey Herbu 
Póray * zoftawił trzech: Synów, а 
znich Jan Syh drugi Felixa z Ka- 
tarzyny” Mofkorzewikiey Herbw Piz 
lawa mial’ Syna Krzylztofa Staro- 
ftę Zywieckiego i 'Dworzanina' Zy- 
gmanta IM. Ten Mąż hiemniey zae 
fiugami wOyczyžniė “iako i potom 
ftwem Пату, Z Kryftyny Rzeszow- 
fkiey zofławił iedrię Corkę Кава 
rzynę Mafłowiką , і dziefięciu Sy- 


Са) Niesiecki, $ 
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now у Piotra ,. Woyciecha, Pawła, 
Stanifawa , Тота[ха, Stefana , Do- 
brogofta , Francifzka ,, Marcina, i 
Jans; C) z ktorych Stefan. fzo- 
fty Syn Krzyfztofa,, pracą woylko- 
wą, жашап}: Oyczyznie , i Паг 
wą: znakomitych czynow., z iednał 
Jmieniowi « fwemu nieśmiertelną 
chwałę. Теп, to Гат ieft Bohatyr, 
ktorego pamięć wielbiemy z Naro- 
dem, wyznaiąc z: wdzięcznością y 
iż jego waleczności winniśmy, całość 
i fwobody nafze. 


Przyiście na świat Wielkich ludzi 
znakomite  częftokroć. bywa: iakim 
olobliwfzym zdarzeniem , ale. Ste- 
fan rodząc fi fię w pośrzod tylu.Brą- 
ci, nie fprawił w Rodzicach tak 
żywey radości „лака bywa. fkutkiem 
ufilnie pożądanego potomitwą, i kta- 
ra uwódząc daleko sferce, z każdey 
KAREN. czyni. fobie iakowąś wrożbę 
= 5 

ПЕЧЬ Зл ZY ZZO 


45) Niesięcki, 
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nądzwycziynego zdarzenia. Przyi- 
ście iego na świat było na kfztałt 
wfchodzącego fłońca , ktore niepo: 
przedzającemi znakami, ale włalną 
światłością tym iaśnieyfzym fię po- 
Kazuie , im wyżey fig'wznofi. » Ie: 
želi iedmak' w ftośowaniu стай 3 
chciałby któ' uważać iakie zdarze- 
nie, nad tym tylko mogłby fig zal 
ftanowić , iż Rok 1599. ktoregó 


Stefih Czarniecki przyfzedł na świat 
kończył wiek XV. był Е poką nie- 


fźczęśliwych Woień Szwedzkich , 
ktorym Karol ąże Sudermanii , 
dał początek przeż pizywłafźeżdnie 
fobie Korony , co wiławić miało fwe- 
go саи waleczność Bohatyra na: 


fzego. 


Wychowatiie”*Stefana było we- 
dług zwyczalu ftaroświeckiego Mko- 
łą choty i męftwa; dziedziczył po 
Matce cnotę , a ро OQycti' waleczność 
ï chęć do йазу Rycerfkiey. Skłon= 
nośer- wieku dziecinnego fą nafiona 
wzraftaiące z laty, ktore fię tym 


STEFANA CZARNIECKIĘGO „т 


mocniey krzewią у im ftofowniey- 
fze do nich było wychowanie. Czar- 
niecki od młodości fwoiey pokazu- 
iąc chęć olobliwfzą do narzędzi 
Rycerlkich , oznaczął tą fkłonnością, 
iż {егсе iego ftworzone było do 
dzieł woiennych , a żywość ktorey 
dochował, aż do lat fędziwych, czy- 
nila, Qycu niezawodną, nadzieię ‚ iż 
w „ślady  iego wftępuiąę,, rownie iak 
on: wawi Пе notą Rycerlką. сс) 
Mierność maiątku., i. mała wziętość 
Jmienia chociaż,ftarożytnego lą mo- 
że pEZyCZYDĄ » M nic fzę zegolnegó 
пісі wiemy «0, Edukacyi Stefana , 
ktory; w ten czas dopiero obrocił 
па. fiebie oczy, gdy przez: zaflugi 
fwoie- w Oyczyznie, i woiennemi 
czynami 321 „doftojeńftwami, w Rze- 
czypolpolitey.-wfławiać , бе zaczął: 
Takim byt Rawny ów Du Suefefin z 
proftego, Szlachcica wynieliony w 
Oyczyzmie fwoiey, do naypierwfzych 
Dofigieńftw „, z ktoryma,nasz: Czar+ 
> ү: 
Сс) Niesiecki E 


ć 1. Ніѕтовүї 


niecki równaiąc fig walecznością i 
fławą dzieł woiennych , w tym tak- 
Że był mw podobny, iż póczątkóż 
wego życia ofobliwości po więkłzey 
części zoftały: w niepamięci. 


Po fkończoney KEdukacyi w Szko- 
Jach- Publicznych, odat- fie “Жага? 
Czarniecki do Woygfta. Młodzież 
nafza wftępuiąc" w" ślady Oyców у 
zaczynała życie: fwote od uflug Oy- 
czyzny. ' Обох! był dla теу miey- 
{сеш polora ; iftopnient do naywyż- 
fzych godności. * Stefi Nasz 745 
siągaiąc ieszcze tych czasów + kie? 
dy, Jan Karol Chodkiewicz Пуп 
awycięftwami, i z świeżey powie” 

i ftawiąc fobie przed oczy wot 

yki wielkiego Męża” Jara 
Zamoyfkiego ,* z zagrzańym fercein 
do podobnych czynów pod Stanina: 
wem Koniegpolfkim Hetmanemi Wi 
Korońtnymi:, 44 Marcinem Kazdńow= 
fkim › Hetinhanem*Polnyni', żałóżył 
pierwsge początki fwey chwały- (93 


(4) Potocki Centuria Virorum na Karcie gts 
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Umieiętność woyfkowa aczkolwiek 
fzczupła па озу czas zawsze iednak. 
zaladzała fię na długim doświadcze- 
niu. ~ Stefan nasz maige: to Wizy. 
Коҳ z natury co czyni dobrym 201- 
nierzem ,. tym lepiey йе fpofobił do 
przymiotowdobrego Wodza, im dłu- 
żey йе uczył „pełnić rozkązy К+ 
rę. miał, potym wydawać Се) Zy- 
ізо wowym wieku. kiedy- młodzież 
dlugim podleganiem uczyła, Пе Как- 
ności, nie prędzey aż w trzydzie- 
ftym trzecim roku, u: Marcina Ka- 
zanowikiego. Hetmana Polnego», do= 
Nużył fie Porucznikoftwa: C£) Z tym 
wfzyftkim. fpoźniona nadgroda 24- 
flug iego , nie odftręczyła go,bynay- 
mniey od przedfięwziętego "Stanu: 
Wielcy ladzie, zdają fię mieć dwoi- 
ftg drogę: do, chwały: albo. nagle 
wznolząc їе. пай innych ow krot- 
kim czafie zoftawuią daleko od йе 
bie: ludzi pofpolitych y "albo: ftate- 


———_ 


Се) Potocki na Karcie iąk wyżey. 
(A) Niesiecki, 8 
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cznie < trwaiąc лу przedfięwzięciu 
taig nakoniec u kresu, ktory: w 
poł drogi rzuca: prożną duma nie- 
cierpliwa zwłoki: Tym drigim tó? 
rem. Wielkich ludzi fzódł'nalz* Ste. 
fan. Czarriecki , bò Doftoyności kto: 
rych doftąpił, nie były ówocem рту 
padkowego *fzczęścia:, albo'chyrcHe= 
low, ale)dlugich: prac xt załłus w 
Qyczyznie; na ktore! tałe życie fwo- 
ie poświęcał i 


Naypierwszy dowód męftwa sweć! 


go dał oCzarńiecki а woynie Mo- 
fkiewfkiey „Roki'1633. Powodem tlo 
tey woyny: był Car Michał Riedo: 
rowicz „który nieczekaląc końca žni 
wa:tógo qspkoin na lat: czternaście; 
żak tylko powziął wiadoniość o śmierć 
ci Zygmunta «IT. муда Woyfka 
swoie. do Kitwy, które obleglfzy 
Smoleńsk: pliftoszyły”eałą okolice , 
r 'cotazodaley szerzyły fię po Kras 
iu. Częścią nieład i zamiefzanie 
pod czas bezkrólewia , częścią Seym 
i inne 2аёїййїїёйїа nowo obranego 
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Króla Władylława TV. sodwlekły. -do 
czafu wyprawę , tak dałęce': iż- do- 
piero/w Miefiącu Maiu 1635% zebra= 
wizy, Król naprędce -Woydko; rulzył 
zmim do Wilna; i przez „dwa Mies 
басе oezekiiąc опа, więklze  pofiłki; 

y nakoniec ludem uciśnionym 
od wieprzyiaciela , udał fie pod Smo- 
leńsk pierwlzych dni "Września. 
Frzymał 'to'Miaftó iw oblężeniu Mi= 
cha! Boryftwiez Sehin, z Szymo= 
пет Watylowiczem"Kniaziem Pro- 
zoetowikuwybtólrzyłdaiąc uftdwicznie 
ognia  dovmmrów ; znacznie uż Jé 
Ale: 'Stanilław 


byly nadiyerężyli, 
Woigivodzki ieNfąż waleczny із bie- 
gy W ойсо моіеппеу: $ przez БЕ 
miefięcy wytrzymuiąe oblężenie, Ьго# 
nil ię nieprzyiacielowi daiąc niu тен 


пу odpór. * Жуп! wszyftkim nie 
takispotegy Molkalów ;siako raczey 
niedoftatkiem Żywności 17 potrzeb 
Жоіеппус едас przyciśniony, туч 
slat упабошіёсьпогроййапіш «Miaftay 
gdy * tym uezafem +Władyfaw Król 
idąc na ódfiecz, wyfłał przed: sobą 
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Xiążęcia Krzyfztofa Radziwiłła Wo4 
jewodę Wileńlkiego , który z dru- 
giey ftrony Rzeki Dniepru uderzy+ 
wszy ma: nieprzyjaciela , pomielzał 
mu fzyki, i. odpedził od murow. 
Korzyftaiąc z tey pomyślności W 

dyfław. wszedł z znaczną częścią 
Woyfka fwego :do Miafta, i przy- 
moft Kniazia Prozorowikiego , fto- 
iącego iefzcze około murow, iż w no- 
cy w Wigilią Swiętego Michała od- 
ftąpił od oblężenia, й udał йе do 
Obozu Sehina. "Król dpatrzywfzy 
Miaftó w żywność i potrzeby мо= 
ienne, zóftawił ie pod rządem Ale< 
xandra Gąfiewikiego Wojewody Smo+ 
leńfkiego , sam zaś z całysi- Woy- 
fkiem udał fię ku Obozowi пергу 
jacielfkiemu.» Prźez całą zimę Woy= 
{ка nalze! trzymały:w'oblężeniu Mo- 
fkalów;:a czegokolwiek odwaga, i ciérs 
pliwość; w znofzenia naywięklzych 
przykrości i> niewożałów dokażać 


moggi į’ wfzyftko to na' ów czas wia 


dzieć fig || dało У w  Wayfku ста (луп. 
Niedoftatek żywności i ciężkie niro- 
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zy nie odwiodły bynaymniey' Króla 
od” przedfięwzięcia , który sam wizę- 
dzie przytomny, w mizetney chacie 
chłopfkiey, fzukał na czas (chronie- 
nia przed mrozem. * Taką fate: 
czitością przełamany” Seliin, gdy 
mi coraz większy” niedoftatek do- 
kuczał, profić zaczął Króla o рокоу: 
Ryl to naypierwfzy widok "а Czar- 
nieckiego ,*Który w Urzędzie, Po” 
rieznika dał na ów: czas” znacznć 
dowody męftwa , iż patrzał! na nié- 
cieli mającego trzydzieści tyż 
бесу jazdy у dzielięć tyfięcy Koza: 
ków „i fześć tyfięcy Dragonii, z po” 
korą profzącego o miłofierdzie Zwy- 
cięzey , i рупе осту! fwoie od 
ńiłodości dö woienney chwały б) 


W pośrzód nie pomyśłnych dla fie“ 
bie okoliczności w których fię znay” 
dówał na ów czas Sehin, ta' iedna 
ielzcze nadzieja ttrzymywała go, 
iż Jię fpodziewał pofilków od Cara, 


Вал 2. pm wn 


(5) Ceniacią Virgrum na karcie 94, 


14, Część I, Нізтовуї 


ale Król uwjadomiony otym, wy- 
flal Marcina, Kazanowfkiego Hetma+ 
na Polnego, który napadaiąc po 
różnych mieyfcach na  pofilkowe 
Woyika „podzielone na kilka części, 
wprzód niż dofzły. do Drohobuza 
gdzie- Пе złącz miały z (оба, 


w губе, fzczęśliwie, rozpędził. (A) 
Był w tey wa praw ie z,Kazanowikim 
Stefan Czarniecki , куда tyle ғ doz 
wodów męftwa , iż Król. nadgradza- 
iąc iego тайа! ‚ dał шр. Przywiley 


w: Obozie „pod iSze »mptowenr na pig ГАМ 
set łanów przy: Popowey. górze; 
w. „Powiecie Starodubowikim. ©) 


Ta Woyna zakończyła fie chwa, 
lebnie ,;i. z, wielką korzyścią dla 
Pollki, Władyflaw wziąwizy cały 
Oboz nigprzy: еШ, posunął ®уу- 
cięztwa adwole aż pod Mofkuę Sta 
се. ma, ów czas Pańftwa ; ale , dla. 
przypadającego Seymu.; na którym 


(Hy Piasecki na karcie wóz: 
Çi) Niesiecki, 
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chciał Пе ztaydować, Ву ultanó- 
wit podatki na wyprawe przeciw 
Turkowi, przymuszony był pośpie- 
fzyć do Warfzawy, i uc zynić *ро- 
kóy dnia 15. Lipca., nad brzegiem 
Rzeki Polańówka, między Wiazmą 
i Dróhobuzeri. * Król zrzekłszy Пе 
pretenfyi do Tronu Mofkiewikiego, 
dó którego był weżwiny przeż Ele 
keyg przednieyszych Panów , i użta- 
wizy za. Сага Michała. Fłedotówi- 
cza, otrzymał Krainę Czernieć ho- 
wiką z Powiatami i Miaftajmi Czer- 
niechow , Siewier, i Nowogfodek:; 
tudzież "Krainę Smoleńfką. 2 Mia- 
fterm Smoleńfkiem , Pówiatańht cz | 
Zamkami : Dróhobuz , Biała; Rożfta- 
wia, Starodnb , Ty piesko/, Рос 
pów у  Newela , .Sóbieszćża у KYA- 
Drot , Morószkóńcza у 1 Popowa- 
Oprócz 'tego' Mićhał Wiedó- 
rowicz zrzekł Пе %Ś йг 
wa do Infant , Bftonii , Kur 
przyrzekł pówróc ié kofzta'w oleńne, 
i wiele futer fobolowych 'obowią- 


16 Część I. Hisronu1 
zał. fię „dać w podarpaku + Włady- 
flawowi. 


Tym sposobem. odzylkawfzy Król 
dawniey utracone; Włości ,. nie tyle 
ko ziednal. sobie chwałę u ойс, 
ale oraz..poważanie p, Polironnych, 
tak dalece iż Turek dawlzysiuż 
czepki „до woyny „ wylłał „do Ля 
Jzawy Sehipa Ages który. Ikladaiąc 
winę, zaczepek,wetenbych na Balzę 
Abazy.„soprafzał Пе pod czas Sey, 
mit p aby, 4 Rzeczpotpolita. umognila 
pokoy. dawniey uczyniony z Portą, 
obiecuiąc imieniem Sultana ukarać 
Balze, za zgwałcenie; przymierza, 
i utrzymywać „przylaźń Sąliedzką. 
Przyięły Stany tę wymowkę ogro- 
mnego Sąfiada ,i,przeftaiąc nauka- 
vaniu obwinionego Balzy, zgodziły 
fię na potwierdzenie /dawniey. za- 
wartego. pokoją. 


j i 

Ugoda także z Królem Szwedzkim, 
dnia 26. Września na lat [ześń uczy- 
niona, a kończąca fię 1655. prze- 
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dlużona była na lat dwadzieścia № 
fześć „we Wsi Sztumdorf dnia dwu- 
dzieftego czwartego Maia. © Ale gdy 
trwał pokoy z pogranicznemi Pań- 
ftwami , Kozacy Roku 1655. wizczę- 
li kłótnią na Ukrainie , z przyczyny 
Zamku Kudak nazwańego; który za 
zgodą Stanów”Staniftaw Koniecpol- 
fki Kafztelan  Krakowfki:; wyftawił 
kofżtem publicznym między Rzeki+ 
mi Samarą i Dnieprem. «Rzećzpoó- 
fpolita tym końcem: mieś chciala 
w tamtych ftronach Twierdzę; aby 
pofkramiać mogła Kozaków, którym 
znaczne Włości nabyte vod Panów 
па лусу Woiewództwie Кол Кіт, 
a w nich powiękłzaiące fie . podatki 
i uciemiężenia, były częftym powo- 
dem do buntu, iako- ludowisniezna- 
iącemu dotąd podległości, 4 iarzma, 
które nań wkładańoś Ale: ialt tyl- 
ko zamysł ten przyfzedł: do. fkutku, 
Kozacy obawiaiąc fię aby nie poftra- 
dali przez to dawnych swobod swd- 
ich, dobywfz$ mocą twierdzy ofa- 


dzoney ftrażą Рока , wycięli w pień 
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nafżych „bi zburzylie mutyi е im 
groziły: niewolą: *.Przeciiwt 
townikóm wyfłany *byłoMikola 
tócki "Strażnik: Polny Koxonty „i 
za KMorsuntem okóło.M 
meyki., gdy, ielzcze! nio; nadefzły 
wozy Kozackie aby znich zrobio- 
no tabor, niefpodziewanie * vapadł- 
Szy у porazili znaczńą Ка, © пау 
dował fię: także w tey wyprawie Ste+ 
{ап Czadeniecki+w Urzędzie iuż: Ro- 
tmifbrza Us iego y'i dalwalecźnóż 
ści: swoięy kilkokrotne dowody. (6) 
Po odniefiówey: klęsce uchódząc z pla- 
eu Kozacyyudali fię дого тоу, 
gdzie Potocki: trzymniącich wab- 
leżeniu , přzymufiť“ głod 
dali Wodza [wego Pau inne- 
mi :ezterema herfztami, za npewnió+ 
п!еш: 1А даша Kisiela; iż поёт 

ma dla nich u: Króla darowanie wi- 
ny. Ale uaftępuiącego: roku «6 58. 
mimo, usilnych: próźb. Adama Kifie- 
la, Pauluk pod czas:/Seymu' fkazdny 

! był 


А 
bum= 


ро- 


iafieczka Ku- 


(В) Niesiecki, 
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był naś 


nego 


nierć ya niedotrzymanie da- 
owa Kozakom , było przy- 
ną częftego ich wiarolomftwa , 
ch wfzyftkich klęsk, których po- 
iey,iak obaczemy,doznała Ukraina. 


Oswobodzony Naród do czalu od 
domowych kłótni przez sześć lat 
używał flodkiego pokoiu. Odwiedził 
nz ów czas Siedlilka Przodków i 
Dziedzictwo: swoie Cz roce Stefan 
Czarniecki , podobny do owych Rzy- 
mian , któr: 
Rzeczypospolitey ukryte 
wadzili w fwey chatce, « wezwani 
W potrzebie szli przepifywać pra- 
wa obcym Narodom. Z pozoftałych 
dotąd zabytkow, których dziś Czarn- 
ca zachowuie [mutna pamiątkę; mo- 
па wnosić: fobie, iż to Siedlifka 
razem z {ауа Dziedzica pomnaża- 
ło Пе w ozdoby: Cokolwiek wfpania- 
łym czyniło na ów czas to miey- 
fce , a dziś w fmutnych rozwalinach 
przywodzi na pamięć , iż było mie- 
t szkaniem Wielkiego Męża , wfzyftko 
с" 


у w fpokoynym. czafie 
Życie pro- 
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to ieft zabytkiem rąk ieńcow zdo- 


bytych na” nieprzyiaciolach Oy- 
czyzny. (2) 


ycia , którey na czas 


Spokoyność 
arniecki, nie odwiodla 


zakosztował С 
go od chwalebney chęci fłużenia Oye 
czyznie. Gościem: tylko był w do- 


mu , mimo swobody którą 

Оһо? mieyfce pr 
„był iego nay 
fzym miefzkaniem. Tam fzukat ch 


czał pokóy. 
różnych niewygód 
ły nie jak woiownik zapalony: do 
boiu , ale iak dobry Obywatel czu- 


(1) Napis nad 


iest w na: 


Мағ 
› Generosus 
ki, Miles & Anl 
20. атй Anno Domini 
extras cu 


1640. 
Na mórmu- 
iang Kościoła, 


sumptu propr: 
$ wmurówanym w 
który musiał bydź dawni: nad Domem, 
widzieć się taie następiiący Napis 

roms Stephanas in Czarnca Czarniecki , 
xillifer /Palatinata -Sandomiriensi< , Ductor 
Chilarchie Regie, dum in campo Bellona postem 
ternit, bie sibi suisque reparat evitam Dymam,. 
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dobra Qyczyzny, i 
dbały żołnie 


będący w pogotowiu 
na każdą iey potrzeł Pokazał to 
rok 1644. w którym Tatarowie Na- 
ród rozboyniczym ГроѓоБет - częfto 
plądrniący granice Pollkie , rozu- 
miejąc iż pod zimową porę nie by- 
ło żadney ftraży „а rozłożone Way- 
fka po ftanowifkach były w odległo- 
ści od бере , tak iż ie trudnoby by- 
o zgromadzić ; przeciw zwyczalo- 
wi fwemu, bo przy końcu Miefiq- 
ca' Stycznia, gdy dokuczały nay- 
większe mrozy „dzieści tyfię- 
cy iazdy zgromadzili fię na pola 
Oczakowikie , ażeby ztamtąd dla łu- 
pu wtargnęli do Kraiu. Uwiado- 
miony o tym przez szpiegow Sta- 
niflaw Koniecpoliki Hetman Wiel- 
ki Koronny , ściągnął јак naypr 
dzey Pałki pod Winnice, i wyfłał 
Szemberga Setnika Jazdy 'swoiey , 
aby powziął wiadomość w którą 
ftronę udać бе miał nieprzyiaciel. 
b Powiodła Пе ta wyprawa Szember- 
gowi podjazd znaczny mającemu 
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z fobą; złapawfzy bowiem piega 
Таға аеро, uwiadomił Hetmana, iż 
Barbarzyńcy maią fię ku Ochmato- 
wi. Więc natychmiast Woylka na- 
Гле zalłonione taborem udały fię w tę 
ftronę , a częśc 
przybyciem , częścią żwawym odpo- 
rem odniolły zwycięztwo nad Barba- 
rzyńcawi. Naypierwszy Stefan Czar- 
niecki, Pułkownik na ów czas St 

nifława Lubomirfkiego Woiewody Kra- 
kowikiego , tak mężnie i pomyślnie 
uderzył na Tatarow ,iż w pierwszym 
spotkaniu бе pięćset ich położył na 
boiowilka ‚i przymusił refztę, iż рит 


niefpodziewanym 


ściws wolne cugle konióm nazad 
uciekali. (m) Szła w pogoń iazda 
nasza rażąc nieprzyiaciela , któremu 
sami nawet tamteysi Mieszkańcy z ró- 
Żnych ftróm wypadaiąc bronili prze 
pr ун 3 
częścią zabijali uciekaiących. Оѕо- 
bliwie iednak w przeprawie na Rz 
ce Sinawoda porażeni byli Tataro- 


(m) Piasecki pod Rokiem 1642, na karcie so$. 


ścią żywo chwytali, і 
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wie; których Piotr Łafzcz oprócz 
ieńców , tyfiąc trupem położył; aż 
nakoniec gdy na-polach Oczakowikich 
niczego Пе inż nie lękaiąc beśpiecznie 
spoczywali, ża nagłym wypadnie- 
niemi kKozakow Zaporowikich. zbici 
na głowę , z małą cząftką swoich po: 
wrócili do Krain. 


W pośrzód pokoiw w którym zo: 
fiawała Polfka,domowe rozruchy zKo- 
zakami: przytłumione w Roku 1648: 
nakształt ognia wybuchnęły tak mo- 
спо}, iż pożar ten całą Ukrainę ogar: 
nął. Przyczyną tych nielzczęśliwo= 
ści było bo niç? nie Kozaków, któ- 
rzy utraciwszy fwobody swoje , i po 
kilka razy oszukani w przyrzeczeniu 
danym , cierpliwość odmienili w roze 
pacz , którą bardziey: ieszcze po- 
mnożyła nief} rawiedliwość uczynio- 
na Bohdanowi  Chmielniekienu , do- 
brze położonemu u znacznieylzych 
Panów i u samego nawet "Króla. 
Miał on Folwark niedaleko Czechry- 
na, który chcąc przywłałzczyć fo- 
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bie Czaplińfki żołnierz Alexandra 
Koniecpolikiego Chorążego Wielkie- 
go Koronnego, olkarżył go przed 
Hetmanem Staniflawem Копіесро 
ілі, iakoby myślał o i 
Przyzwany do Sądu Chmielni 

nal chcąc Пе 
mimo niewinności swoiey fkazany na 


usprawiedliwić , ale 


więzienie i okuty ydany , cze- 
kał fposobności , aby өйүү 
wolność zemścił Бе krzywdy u 
nioney fobie.” Jakoż: uwolniony 
Sobielkiego Woiewody Ru- 
którzy” fię 
za nim wfławiali , knut. хетће реле 
ciw Czaplińlkiemu , daiąc бе czafem 
flyszeóńo iż chciwość iego była przy- 
czyną niesprawie dliwości., którą mu 
yniono ; że zaś nie widział dofyć 
bośpisczeńśiwa dla йере, пой przy- 
łbicę pod czapką, i pancerz ukry- 
+у pod suknią , aby tak uzbroiony 
ofzukał przeciwnika fpiknionego ta 
Że na zgubę [woię. Przypadek zda- 
rzył i obydwa zeszli Пе z sobą 
niespodziewanie. Pierwfzy Czapliń- 


proźbą 
ikiego , i innych Panów 
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fki dobywfzy pałasza chciał rani 
w głowę Bohdana , ale cios zadany 
był: nadaremny dla przyłbicy któ. 
ra go broniła. Chmielnicki z swą» 
trony ftawiąc йе pieprzyiacielo= 
wi, natarł na niego z ką odw 5% 
nayprzód trzech sługy których 
al z fobą Czaplińlki przymuśii do 
ucieczki, a potym i Pana ich odpędził. 
Uwiadomiony o tym Hetman. od Cza- 
plińfkiego zanofzącego fkargę , kazał 
fię powtórnie ftawi ИЕР ащ. ale 
ten niewiele dobrego obiecuiąc 80- 
bie po sprawiedliwości Hetmana , 
[ШИ skrycie, do Krymu, azuci- 
wszy fię do nóg Hana „Табаг Керо 
Jslan Gerey , prolił Боо ете 
dzie nad sobą, і nad. całym Naro- 
dem Kozackim ięczącym „w niewoli 
Polaków. Wyflue hał żebrzącego o 
miłofierdzie Tatarzyn i obiecał mu 
dać pomoc, zwłaszcza gdy.ta oko» 
licznóść była pożądaną perą dla dzi- 
czy chcącey korzyfłać z maiazdu. 
Chmielnicki otrzymawszy pewną na- 
dzieię pofiłków ой. Напа, powrocił 
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nazad do swoich, a zachęcaiąc ich 
do obrony wolności, i odzyfkania 
utraconych swobod , nayprzód trzy- 
Жа, a w krótce sześćset Rybaków 
Kozackich przybrał do swoiey spra- 
wy. Nigdy z mnieyfzych początków 
nie wzrofla tak prędko wielka pote- 
ga, jak za przewodnictwem i podu- 
szczaniem Chmielnickiego , który 
óprócz krzywdy” uczyńioney fobie 
od Czaplińlkiego , tym iefzcze miał 
roziątrzone serce, iż Syn iego zbi- 
ty kiymi z rozkazu Hetmana, umarł 
ztey przyczyny. Ta niewinna ofi 
ra poświęcona fkargom 1ienasyco 
;o chdiwośćią i %żemstą Czapliń- 
ikiego , takinf gniewem zapaliła ser- 
ce Осо Кіе, iż ftawiaiąc przed oczy 
pos »ólftwa pożar Wiary, I wolności 
uciśnionych pod Rządem Polfkim; 
wżrufzał się każ 
kilka razy próżnemi obietnicami пах 
szy'ch, i нф ж ochot: 7 do oglaszaią- 
cego fię za Obroń teg uciśnionego Na- 
rodu. W krótkim ezalie, cała U! 
ina zbuntowara przy Dnieprze ogło- 


Чу zrażony iuż po 
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fita za Wodza fwego Bohdana , któ- 
ry iak tylko widzis а Шу Гуе znacznie 
powiękizone , wydał natychmiast ro- 
zkaz aby w pień: wycięto wfzyftkich 
Polakow ofiadłych w tamtych. ftro- 
nach, a ос? ас na pofiłki Tata- 
TÓW, z zebraną zgraią lodzi wlzy- 
ко puftofzył 1 nilzczył. Nie dłu- 
go potym cały Naród Kozacki ро» 
ciągniony częścią powodami Wiśry 
i wolnoś е, częś chytrą łagodno- 


ścią Bohdana , ogłofił go zi Oyca 


Qyczyzny i Wybawicielą swe 


Przeciw tey zgrai roziadłego lu- 
du мікозу Potocki Hetman: Wielki 
Koronny; wyfał! Syna fwego т Ste 
fana Starofte Niżyńik 20% przyd 
ige mu 'Stełana © arnieckiego Pul- 
kownika na ów czas Прево бо aby 
był Wodzem fzczupłegoWoyfka dwóch 
ty бесу Dragonii zwerbowaney ną 
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prędce, z Staniflawem Szembergiem 
Komifsarzem  Kozackim, i 

trzy tyfiące Kozakow, (p) pr 

fuiąc im iak fobie poftąpić mieli. 
Pierw to było pole dla Syna Het- 
mańfkiego - okazania męftwa i wale- 
czności , dziedzicznych zafzczytow 
Imienia fwego. > Ale ieŻeli każdy za- 
grzany był chwałą, nie równie bar- 
dzicy Czarniecki, widząc Пе pier- 
wlzy raz na czele Woylka, + Z tym 
wizyftkim niebaczność Hetmana dzie- 


lącego Woyfko па dwie części „i tak 
małą garftkę ludu wysyłaiącego prze- 
ciw lieznemu. i w rozpaczy zoltaią- 
cemu nieprzylacielowi, była przy- 
czyną nieodżałowaney ft Ileż 


przykładow czytamy w Dzieiach lu- 
dzkich , że zaulanie Wodza i wzgar- 
da Ка ffab(zemu nieprzyiacielowi, by- 
ła zgubą licznieylzego Woyłka, i że 
to, eo dla okazalszey chwały , czę- 


(р) Kochowski Climactere 1. na karcie о. twist 
dzi, że ich było 4000, 
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ścią tylko sił chciano pokońać, z wię- 
klzą potym nielflawą wzrofło w nie- 
р zełamaną potęgę. Chmielnicki złą- 
czony. z Tatarami których było fze- 
snąście tyfięcy ‚1 porozumiaw(zy fig 
z Kozakami będącemi pod Komendą 
Szemberga , ftanął Obozem pod Je- 
ziorem zwanym ,Zołtewody. Prze 
ciwko niemu Młodzież nafza żywa, 
1 mniey iefzcze niż Hetman przewi+ 

tea złego , pośpieszyła z taką od- 
Wagą, iaką pospolicie zapala w fer- 

эһ młodych - nieunofzona Żżywość, 
L chęć popisania Йе zmetwem, (9) 
zaraz za: zbliżeniem йе nafzych, Ko- 
тасу - Krolewiey , przeciągnieni = od 
Chwmielnickiego,przefzli na iego Ёгопе. 
Uwiadomiony 0 tym Czarniecki od 
Gandzy „, ktory е odłączył od wia 
rołomnych kolegow, nie tracił Геге 


(q) Ferobatur animose Үй hostem, jwzeńta отбит 
1 5 i f wetem in- 
fra palustria bathari dgrediu Toca. Ruda” 


wski* na } 
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ca do bitwy , chociaż niewidział na- 
dziei zwycięfiwa: - Ze zaś dla małey 
liczby i błótniftego mieyfea , uyść 
niemogł ze fwemi , ftanąt obozem z 
lewey firony Jeziora, i iak można 
było naprędce w koło fię opatrzył, 
a udaiąc wfzelką gotowość do бош, 
wylłał do Hetmana 2 doniefieniem 
złym ftanie rzeczy, profząc go 
o pofiiki Tym ezafem Tatarzy co: 
mocniey nacierać zaczęli ‚а gdy 
Czarniecki z dragonią żwawy daie 


odpor, ta złożona z Rufinow, nay- 


przod udaie trwogę , i cofać Пе za- 
czyna, a potym w famym zapale 
bitwy przechodzi na ftronę Kozakow. 


Zdradzeni powtornie Wodzowie co- 
fnęli fig do taboru oc kniąc na po- 
tiiki, ale wyfłany do He tmana Jalko 
Rayfki , gdy wpadł w ręce Tatarow, 
z przeiętych Поз ktore przy nim 
były , dowiedział fię Chmielnicki , iż 
woyfko nafze było w oftatnim nie- 
bespiecz sńftwie , tak dła niedoftatku 
prochu , iako i żywności. Nie tyz 


Š % 
е 
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ba było dla nieprzyiaciela leplzcy 
fpołobności korzyftanią z tylu nie- 

ęść pozofta ałey garftki woylka na- 

Potocki za pierwlzym na- 

aniem Tatarow dwa razy raniony; 

dnia pietnaftego Kwietnia padł na 

рок ‚ życiem Przyp łac aige błąd 
(r) a Czarn 

Szemberg doftali Пе w niewo- 

Tento- fam іе Stefan, Czar- 

niecki С Nowa f4 Kochowikiego) 

(s) ktory pokonany i w i 

niewolą {айе (ię teraz igrzyfkiem 
„ lofu, i urągowifkiem nieprz 

m Ciela, ale przyidzie ten став, 
„ kiedy upokarząjącą obelgę nicwo- 
„ li, zmyie krwią nieprzy iacioł. 


Na odgłos klęfki pod. Zottemiwo= 
dami przybył Hetman Мікоїау Po- 
tocki z Marcinem Kalinowikim 
Hetmanem Polnym , ale nie rowny 
co do liczby woylka , ftanąt pod Ког- 


JiRudawski na karcie 8, 
(s) Climactere-1, na Karcie 3% 


PENIS 
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faniem w okopanym Obozie oczeku- 
iąc przez у dni na poliłki od 
Jeremiafza Kiążęcia Wiśniowieckie- 
go, ktorych gdy nadaremnie wy- 
glada; wy trzymawizy po kilka razy 
attak' nieprzyiacieliki, a о! 

Пе niedoftatku żywności, dla | 

ru ktory znaczną część Miafta Kor- 
funia pochłonął , umyślił nakoriec 
zaflaniaiąc Пе taborem . uchodzić 
z mieylca. Chmielnicki porozu- 
miawfzy zamyfł Hetmana, wyfłał 
znaczną część woylka fwego, aby 
w lofie przez ktory бе miał prze- 
prawiać ściętemi drzewami i po- 
robionemi rowami zatamował mu 
drogę, a gdy Hetman maige Toz- 
winione Chorągwie , i przy odgło- 
бе Tarabanow rufzył fię z mieylca, 
Kozacy razem z Tatarami го? 
wieni w lefie, tym* mocniey razić 
zaczęli nafzych , im trudniey im by- 
ło bronić ће przebywaiąc z wielką 
pracą zafadzki. \Тут [polobem ezte- 
ry tyfiące letkiey iazdy a dwa ty- 
fiące piechoty , oprocz wozow, cze- 
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ladzi woyfkowey i wfzelkich fprzę- 
tow woiennych , dnia dwudzieftego 
fzoftego Maia utracili nafi Z~ ca- 
łego woyfka ci tylko pozoftali , kto- 
rym polłużyła ucieczka ; ale rozpro= 
fzeni będąc w rożne ftrony , i czę- 
ścią na Wołofzczyznie, częśc 
Moldawii , Bulgaryi , albo gd > Ко- 
go uniofla boiaźń fzukaiąc Í 
nia, nikt fię nawet nie Znalazł, aby 
uwiadomił Narod о tak wiełkiey klę- 
sce. Hetman z kolegą Marcinem Ka- 
linowfkim ‚ tndzie: Sieńiawfkim 
1 innemi Panami doftał бе w bani 
bną niewolą , wyftawiw lzy Kray ca- 
“Yona niebeśpieczenftwo., ponieważ, 
Kozacy zachęceni pomyślnym zwy- 
cięftwem , trzema ftronarit wkro- 
czyli w granice, z ktorych iedni 
pofiedli Włości Panow nafzych przy 
Dnieprze , inni wpadli do Litw у, 
inni nakoniec“ puftofzyli Podole 
przybrawfzy fobie za Wodza zło- 
czyncę 'zwąnego Krzywonos. Sam 
zaś Chmielnicki opanowawfzy wie- 
le Miaft na Rafi, i cały prawie 


hronie- 
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ten Kray złupiwfzy ь udał Пе pod 
Białącerkiew,aby tam ftanął Obozem. 


Na fześćj dni przed klęfką Het- 
mana, to jeft dwudzieftego Maia, 
aw IV. z tym fię światem 

poź . Obrany ро nim Krol Jan 
Kazimierz dnia fiedwnaftego Lifto- 
pada wfzelkie ftarania fwoie obro- 
cil do tego, aby zgromadzone 5 ба- 
ny na Seym. Когопасуіпу , uchwa 
lily powięklzenie woylka dla dania 
fkutecznego odporu tak potężne- 
mu nieprzyiacielowi ; i chociaż wi- 
dział, 14 ten Seym zfzedł po wię- 
klzey części na prożnych {porach 
nie obmyśliwfzy моу Ка w tak wiel- 
kiey potrzebie , Гат. iednak iść na 
tę wyprawę przedfięwziął. Przez 
całą więc zińię czyniąc wielkie przy- 
gotowania do wóyny, рау Пс do- 
wiedział , iż Chmielnicki pobudzał 
Tatarow: i Molkwę przeciw, Pol- 
fzcze , użył wfzelkich fpofobow; aby 
zapobiegł ftralzliwym na Kray nasz 
zamachom.  Wyfłani Pofłowie tak 

do 
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do Molkwy., iako i do Rakocego , 
odciągnęli ich od związku z Koza: 
kami, а tym czafem: Krol, oczeku- 

s końca ugody trwać maiącey do 
ielonych Swiątek, ktorą Hetma+ 
ni tozynili z Chmielnickim pod Ba- 
rem , wydał im rozkazy, aby złą 
czonemi fitami uderzyli па nieprzyia- 
ciela, Więcey zaufania niż fit: ma- 
ige пай podchlebiali fobie , iż сагі 
ką ludu pokomaią potęgę y ktorey 
йе dotąd "oprzeć nie mogli; «Ale 
Chmielnieki wfparty wielką fiłą (уо? 
ich i [рг ymierzonych Tatarow [бэ] 
podftąpiwizy pod Konftantynow , 
gdzie "było woyfko nalze, ftrwożył 
Hetmanow, tak iż uftąpić mufieli pod 
Zbaraż, oczekując na Przybycie Kro- 
lewlkie i większe fify przeciw nie- 


(2) Pismo pod Tytułem : айо Gloriosissima 
Expedżtioniś: Serenissimi Regis Joannis Casha 
miri, Pe Абу, znayduiące: się w. Bibliote- 
се Publiczney twierdzi, iż. Chmielnicki li- 
czył samych kozakow oprocz sprzymierzonych 
Тасагоугу do; trzech Кто sło tysięcy. 


АШ 
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rownemu fobie : nieprzyiacielowi: 
Przyśpiefzył Jan Kazimierz na dzień 
dwudziefty drugi Czerwca wyiazd z 
Warfzawy , a gdy w Lublinie ос 

kuie na nowe Połki, dofzła go wia- 
domość , iż nieprzyiaciel obległ 
woyfka nafze pod. Zbarażem. Idąc 
więc na odfiecz Hetmanom od kto- 
rych odebrał uwiadomienie iż zo- 
ftaią w wielkim niedoftatku żywno- 
&сі i rzeczy woiennych, przybył 
iak nayspiefzniey pod Białykamień, 
i dnia trzynaftego Sierpnia ftanął 
Obozem pod Zborowem “о fześć 
mil od nieprzyjaciela. Тат gdy 
pietnaftego Sierpnia przeprawuie fig 
> woylkiem przez blotnifte mieyfce, 
Chmielnicki uwiadomiony o przyby- 
ciu Krola, ulzedłfzy pięć mil no- 
cą,w Йо tyfięcy Tatarow, a pie} 
dziefiąt tyfięcy naybitnieyfzych Ko- 
zakow zafzedł mu drogę. Dzień 
ten pamiętny męftwem nafzych ş 
przyniofł zwycięftwo Krolowi. “Ой 
pędzony nieprzyiaciel mimo znać 
czney liczby yftąpić muliał do Орох 
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эц zoftawiwfzy trupem na boiowi+ 
iku pięć tyfięcy fwoich. 


Tym czafem Krol złożywfzy radę, 


, gdy widzi iż nietylko dać nięmoże 


ро ко zoftającym w oblężeniu pod 
Zbarażem ‚ ale nawet iłulznie fię 
obawia , aby fam nie był ściśniony 
wielką liczbą nieprzyiaciela, przy- 
ał na zdanie tych , ktorzy fądzili 
aby przez list i obietnice nakłonić 
Hana do Pokoiu. Powiodł fię ten 
zamyfł nafzym;naftępuiącega bówiem 
cna, gdy nieprzyjaciel nadaremnie 
Ja ak (е o dobycie Zborowa , i zwiel- 
PE był odpędzony ‚Нап Ta: 
ariki odpiluiąc na lift, ktory Jmte- 
niem Krolewfkim napifał był Чо nie- 
go Jerzy Offolińfki Kanclerz W; Ko- 
ronny , wyraził Ksolowi, jż namie- 
tny na dobrodzieyftwa wyświadczone 
fobie od Władyfława IV. gotow jeft 
przyftąpić do pokoju, byleby Krol 
уйа kogo zramienia fwego do uło- 
ZR punktow у i zapewnienia go 

Przyiaźni fwoiey. ы tak- 


Sr 
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że Chmielnicki lift fwoy до Krola 
z wyrażeniem poddańftwa i oświad- 
czeniem, iż widząc odebraną fobie 
władzę nad woyfkiem  Kozackim 
przez, Uniwerfał Krola, przymn- 
fzony był fzukać pomocy u Tata- 
rów. Przybył pod wieczoś Wezyr 
Hana Tatarikiego , z ktorym Ofoliń- 
{Кї rozpocząwizy umówę dnia fiedm- 
naftego Sierpnia uczynił Pokoy, 
obiecuiąc Jmieniem* Krola “у= 
Ма daninę Kożuchow ; Wzaiemnię 
Han Tatarfki przyrzekł dawać po- 
Пк Krolowi w wizelkiey potrzebie. 
Тут pokoiem oblężeni pod Zbara- 
żem wypuszczeni byli па wolność, 
Kozakom oprocz amneftyi przywro- 
cone dawne fwobody i nowe pozwo- 
lone, Chmielnicki wykonawfzy przed 
Krolem przyfięgę wierności, wziął 
Ziemię Czechryńlką prawem hołdo- 
wniczym , a Krol nayprzod do Gli- 
nian, z tamtąd do Lwowa, a potym 
rozftawiwfzy woyfko na ftanowilka 
zimowe, powrocił do War(zawy. 
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Takim fpofobem Rzeczpofpólita 
zakończyła domowe rozruchy nie- 
mając dofyć fitna pofkromienie bun- 
towników , i nadgrodzenie krzywdy 
Przez obelgę zadaną fobie* i Maie- 
ftatowi ; Nieelicąc dla fławy Jmie- 
nialwego, i bespieczeńftwa Kraiu 
fianowić podatkow na powięklzenie 
woylka , opłacić Пе mufiała hanie- 
bnym baraczem barbarzyńcowi, a 
czyniąc zuchwalfzemi Kozakow wy- 
magających więkfzych coraz -fwa- 
bod » do czalu tylko tlumiła ten 
ASIA: ktory miał wkrotce wybu- 
chnąć, < Zaraz bowiem naftępuiące- 
go roku'16go. Chmielnicki doświad? 
сауу Гау. inż fłabych fif naszych, 
tudzież wyftawuiąc fobie korzyści 
tego lzczęścia ktore mu dotąd fprzy: 
ialo , zaułany wprzyiaźni i związku 
z Tatarami, rozpoczął nowe kło- 
tnie pobudzaiąc molkwę i Turkow:, 
z ktoremi złączyć fię obiecywał, 
iaktylko woylka ich w kroczą w gra- 
nice, 
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Uwiadomiony Jan Kazimierz o 
tych zamyfłach Bohdana wyfłał Mi 
kołaia Potockiego Hetmana W. 
ronnego , ktory z Kalinowikim Het- 
manem Polnym pri Stefanem Czar- 
nieckim po dwuletniey niewoli wy- 
kupiony powrocił pod tenże am czes 
do Kraiu, aby (2 woyfkiem ftanąt 
паз pograniczu około Kamieńca. 
Wftyd było Hetmanom , 12 zoftawa- 
liw haniebney niewoli, przeto chege 
zatrzyć tę plamę niefławy , poprzy- 
fięgli zemitę fzukaiąc wfzelkich fpo- 
fobow , aby Пе Rzeczpofpolit 
kłoniła do nowey woyny. Z przy 
krością także patrzał na to Chmiel- 
піскі, iż Hetmani mieli oko ma tego 
obroty i Że dla tey przyczyny , tak 
fie domyślał, ftali z Obozem w bli- 
fkości ; A gdy Potocki Hetman da- 
wał odpor haydamakom robiącym 
wycieczki, i herszta ich nazwane- 
go Mudreńko z kilku opryfzkami zła- 
pał, a po dobrowolnym ich wyzna- 
niu iż zamyślali uderzyć na Oboz, 
śmiercią ukarał, żalił Пе Chmielni- 
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cki przed Tatarami , iakoby Hetman 
gwałcił uczyniony pokoy. Gdy więc 
tym fpofobem większe coraz zacho: 
dziły kłotnie , Jan Kazimierz zabie- 
gaiąc zawczalu fkutkom , ktore z tąd 
wypłynąć miały , złożył Seym Ex- 
traordynāryiny przy końcu roku 
1650. na ktorym za naleganiem 
Przyiacioł Шеєтапа uchwalono po- 
ipolite vufzenie. і Wprzód :iednak 
wyfłano Poflow do Chmielnickiego , 
ktorzyby mu przekładali dotrzyma- 
піс uftaw  Zbarowfkich.. Ale gdy 
on fzukał tylko zwłoki tym fię wy- 
mawiaiąc, iż powftrzymać nie mo- 
że polpolftwa nieznaiącego Żadney 
karności, Recczpofpolita widząc pro- 
Żną nadzieję pokoiu, myśleć zączę- 
ła o wyprawie wolenney. 'Nayprzod 
więc Marcin Kalinowfki Hetman 


Polny z rozkazu Krolewfkiego przy- 
bywłzy na Ukrainę, Nieczaia Her- 
fzta Kozackiey zgrai plądruiącego 
granice dognawfzy pod Kralnym 
zbił, i iego famego trupem poło- 
Żył, a po.tym zwycięftwie pofuwa- 
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iąc Пе daley i dobywfzy Morachwy , 
Szarogrodutudzież innych Miaft ро+ 
bliżlzych:, poraził powtornie Koza- 
ków pod Winnicą. Przybył mu fah 
Krol na pomoc dnia dwudziefiegó 
czwartego Maia 1651.4 zrobiwizy 
poczet woylka, ktorego na fto tyfięcy 
rachowano, ftanął pod Berefteczkiem 
mając: fię <daley udać. /Wprzad ie- 
dnak wyłłany był na podiazd Ste- 
fan Czarniecki (vw) а ponim Koniec= 
роі: ktorzy "gdy przynieśli *wia- 
domość, iż. Kozacy złączyli йе iuż 
z Tatarami, i fzli ku Berefteczko- 
wi, ftanął Krol w gotowości doho- 
iu , "tym: fpofobem wuftanowiwszy 
woylko: Sam Jan Kazimierz był na 
czele i rządził śrzodkiem woy fka, 
Hetman W- trzymal prawę fkrzy- 
dło, a Marcin Kalinowłki Hetmian 
Polny władał lewą ftroną. Ze zaś 
Potocki niemogł е znaydować wika- 
żdym mieyfcu z tą fzybkością ia- 
kiey potrzeba wpodobney okoliczno- 


(а) Kochowski Głimac: I. ua Karcie ż45: 
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ści używał do poriocy Stefana Czar- 
nieckiego:, ktory dzielnością fwoią 
wiele mu pomogł/do wygraney: Był 
iuż na-ow czas”Czarniecki: Chorą- 
żymSandómirikini 4:1 Pułkownikiem 
Hetmańfkim , a co większa: tyle w 
nim Hetman miał: zaufania , iż czek 
ftokroć jak doświadozonėmotżolnie+ 
rzowivzlecał rządy woy calego! 
wy Bitwa pod 'Borefteczkień za- 
częła йе od letkich ntarczek , kto- 
re trwały przez*dni dzielięć. Мако: 
niec trzydziefty Czerwea przyniofł 
nafzym zupełne zwyc ęftwo.  Oboz 
caly nieprzyiacieliki, ośmnaście агг 


mat, i wielka zdobycz doftała Пе 
zwycięzcy. 


Krol po tym zwycięftwie poftąpi- 
wfzy daley, gdy widział iż Szlachta 
wzbraniała йе iść zanim ku Kiiowu, 


dnia ośmnaftego Lipca puścił йе w 
drogę do Warfzawy , zofławniąc He- 


oi bana 


(w) Niesiecki i Kochowski Glimacrere I, na 
Karcie 254, 
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tmanow z ośmnaftą tyfiącami woyż 
fka na zakończenie pomyślnie zaczę- 
tey wyprawy.. Ta.była cała korzyść 
zwycięftwa pod. Berefteczkiem. Na- 
rod nalz mało maiąc woyfka płatneś 
go, naczas tylko umiał Пе ratować 
polpolitym rufzeniem , ktore iak na- 
gła potrzeba koiarzyła , tak iaka- 
kolwiek pomyślność _rozftrychała 
bez Коки. Z tym wfzyftikim ieże- 
li nafi wczefnym powrotem do do- 
mu tracili wszelkie korzyści odnie- 
fionego zwycięftwa, rownie- także 
i nieprzyiaciel nie umiał pożytko- 
wać z tak pomyślney. okoliczności 
ktora mu йе wydarzała, Chmielni- 
cki mimo wielkich nadziei , ktore 
czynił Tatarom, iż za ollabieniem 
fit nafzych nadgrodzą fobie ponie- 
Попа ftratę pod Berefteczkiem , nie 
mogł ich dłużey utrzymać przy (o- 
bie , я przymufzony zezwolić na to, 
aby powrocili do оти, ułagodził 
podarunkami znacznieyfzych Tata- 
row,fam zaś pobudzaiąc całą Ukrainę 
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do buntu zgromadzał do fiebie roz- 
prolzonych рой" Berefteczkiem. 


"Ро odiezdzie Krolewikim , Poto- 
скі Hetmiidn |dobywfzy, kilku Miafte- 
czek pobl% ch, udał fię ku Kiio- 
Wi, aby fię z z woyfkiem Li- 
tewfkim, ktore Р rowadzit Xiąże Ja+ 
nusz Radziwiłł Hetman Polny Litewć 
fki, a gdy coraz niepomyślńiey ро- 
wodziło fig Chmielnickiemu 5 wyłłał 
na koniec do Hetmana prof 
о pokoy, Zuchwałe w prawd 
ły domagania бе iego, i bardziey 
r niż proźbę wyr żaly, ale 
niedoftatek Żywności coraz bardziey 
dokuezaiący: woyfku , był powodem 
Ноєтапоуі ‚ iż wylłat Adama Kifie- 
la Woiewodę Bracławikiego i Je- 
rzego Chlebowicza Woiewodę Smo- 
leńfkiego ‚ aby znim uczynili ugodę 
w Białey-Cerkwi. Za przybyciem 
tych Komiffarzow , Chmielnicki roz- 
fiawlzy wieść o znacznych pofił- 
kach , ktore Sułtan Gałga brat Ha- 
na prowadził w liczbie fześćdziefiąt 
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tyfięcy:, tak ftrwożył obydwoch, iż 
iuż rozpaczać zaczęli 0: powrocie 
fwoim. Gdy bowiem pod wieczor 
i bramy Miafta і. dom tenw ktorym 
ftanęli' mocną ftrażą opatrzone by- 
ły, a coraz bardziey rozruch Пе 
powiękfzał , i dały fie fiyfzeć głofy 
pofpolftwa ftoiącego na ftraży, iż 
fię znich urągało i groziło śmiercią, 
fwwożeni Komiffarze wyfłali fekre- 
tnie -do Hetmana z doniefieniem о 
niebeśpieczeńftwie fwoim. Pofłął na- 
tychmiaft Hetman kilka Pułkow pod 
Komendą Kalinowikiego, а za ode- 
braniem powtorney wiadomości, iż 
Komifarze powracaiący” nazad, wpa 
dli w ręce Tatarow , rozkazał fwoim 
aby iak kto mogł nayprędzey szedł 
im na ratunek. Blifko dziefięć ty- 
бесу nafzych udało  fię iak nayśpie- 
fzniey ku Białeycerkwi , ale w dro- 
dze fpotkali fie z powracaiącemi п 

zad Komiffarzami , ktorych Chmiel- 
піскі, Wychowiki , Bohun i inni Ro- 
tmiftrze Kozaccy wyrwali z rąk Ta- 
tatow , ocalić niemogąc fprzętow, 
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naczyń frebrnych , fukien , Koni, 
namiotow:, i pieniędzy , ktore: Ko- 
mi farzom porwali Tatarowie, a со 
wlzyftko wynofiło blifko do' miliona 
fzkody. 


Gdy Пе to dzicie , woylko nafze 
uftawione do boiu fzło w porządku 
przeciw Tatarom. Na lewym fkrzy- 
dle był Hetman Polny Kalinowiki, 
na prawym Xiąże Radziwiłł z woy- 
fkiem Litewfkim › a Hetman W. pro- 
wadził frzódek woyfka. - Po fześcio* 
Bodzinney podroży gdy fię zbliżyli 
пай ku nieprzyiacielóowi, pierwlzy 
Xiąże Janusz Radziwiłł uderzył na 
fkrzydło złożone z Kozakow. Chmiel- 
nicki aby fwoim dodał ochoty , poił 
ich gorzałką , ktora zawracaiąc im 
S'OWẸ , wielt nakrztałt fzalonych 
rzucała w posrzod ognia, gdzie albo 
ich chwytali nafi , albo: ranili , alba 
fali trupem. Tym czafemi Tataro- 
wie Zwyczniem fwoim krzyk wiel 
ki czyniąc,uderzyli na pierwfzą ftraż 
nafzą; a gdy Litwa i Piotr Potocki 
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Starofta Kamieniecki rozpoczeli bi- 
twę , Hetman рор 
czowi śmiercią, i% ważył Пе dać 
znak do potyczki, kazał cofnąć 
nazad woyfku. Na ten czas Cż 
niecki przybiegłfzy do Hetmana, о/о 
(rzecze) JModzu pierzchliwa zgraia 
po Berefteckiey Ме/се podnofząca 
głowę. „Ale gdy Hetman kazał po- 
wtornie, aby йе cofnęło woyłko $ 
zeżeli ( rzecze daley) o ło rzecz żdzie 
абу wiedzieć czyli tak każe publi- 
сату interes y przynaymniey ртуша- 
tny oczywiście radzi , aby dać 00- 
or nieprzyiacielowi , gdy zacny 
Obywatel Generat Brem Podolfkich 
mężnie fie potykaiąc, zoflaie w nie- 
deśpieczeńfewie, Сх) 


Mimo przeciwney woli Hetmana 
dla przyczyn iemu fańemu nayle- 
piey wiadomych, niemożna iednak 
było wftrzymać w zapale woylka i 
odwołać ie od bitwy. Trwała żwa- 


(x) Kochowski Glimacśtre I, na Karcie: 292, 
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wa tńtarczka. przez kilka godzin, 
ktorey fkutek byłby nierownie zna- 
cznieyfzy , gdyby Hetman całą filą 
uderzył był na nieprzyiaciela, ale 
gdy on. czyni zwłokę, i wzbranią 
fię dać pomocy naszym, Cy) Koza- 
cy oprzeć fię niemogąc tey nawet 
cząftce woyfka., ktora fię potykała, 
a widząc porę fpofobną dla fiebie iż 
uyść mogą beśpiecznie , udali Пе do 
ozu., Z tym wlzyftkim można йе 
domyślić z dalfzych' czynności Het- 
тапа, jakie miał powody: do tego, 
iż nietylko niechciał dać pofiłkow 
potykaiącym Пе kolegom , ale nawet 
kazał odwoływać woyfko w Гапу 
zapale bitwy z nieprzyjacielem. Pro- 
źwa chluba jeft częftokroć tak mo- 
enym bodźcem dla ludzi wyniofłe- 
Бо umyfłu , јас chwała іе zapa- 
em ferc mężnych. - Uczynić iaki- 
kolwiek koniec” tey wóynie, ktora 
_———Є—— 
(у) Sed ille nescio quas allegans rationes, Ша 


die à pigna abstinuit, Rudawski na Kaze 
cie 88. 
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Коса Rzeczpofpólitą , i była przy- 
czyną, prac „woiennych. v lubiącym 
fpoczynek:, zycić Пе. do /czafu 
czczym: imieniem pokoiu, dla pro- 
Żney okazałości okrzykow ,to było 
pewnie zamiarenezHętmana ktorego 
fkutek wkrotce fięókazał ; Dnia bo- 
-wiem dwudzieftego ofmego Września 
1651. pa długim oczekiwaniu 'pr 

rzeczońych Pofłow od Chmielnickie- 
gò, ftanęla' z nim nakoniec ugoda, 
przez ktorą pozwolono mu;,„ Aby 
woyfko Kozackie obowiążane: do 
flużby Krolewfkiey było w-liczbie 
trzydzieftu tyfięcy: Aby toż'way+ 
{Ко miało ftanowilka fivoie około 
Winnicy , Peryeflawia y C©zennie- 
chowa, Białeycerkwi, i po całey U- 
krainie ; Aby dawna wolność Gre- 
okiego obrządku  zabeśpieczona 
zoftała па zawłze; Aby: Kozacy 
wykonali przyfięgę, iż zerwa+ 
wizy przymierze z Tatarami ni- 
gdy więcey przeciw Polfzczenie 
obrocą oręża i aby'Chmielnieki 
wylłał polłow па Seym- przypa- 
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daiący , ktorzyby podziękowali 


‚ 1 Rzeczypospolitey za 
darowanie winy.” 


Krolowi 


Tym fpofobem zakoń czyła fię wy 
Prawa ‚ ktorą z tak wielkim Жат 
GSA przedsięwziął był Jan Kaz 
METZ, a Całą korzyścią pofpolitego 
dO zna, było potelftwo do Krola 

‚ Nzeczypofpolitey z przeprolze- 
niem, za winę, gdy tym czasem wol- 
no zoftawione ręce wzmagaiącemii fię 
codzień nieprzyiacielow: , A тмубла- 
тет fwoim lamiącema wiarę , grc ziły 
większym nieszczęściem, ktorego w 

rotce,iak obączemy, doznała Polika. 


EE bowiem naftępniącego го 
ułożywi Chmielnicki dawn y inż 
„2% fobie Syna twego Ty- 
moteufzą ożenić z Rofsandą Cor- 
Woiewody Wołofkiego , муа! 
niego, Polłow , domagaiąc Пе ж 
roźbą » aby zadofyć uczynił icgo 
żądaniu. Przyjął tę zuchwałą ode 
zw z gniewem i pogardą Hofpo 
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dar Wołofki ; pokrywaiąc iednak nie- 
ukontentowanie fwoie , odelat Po- 
flow z oboiętną nadzieją, fkładaiąc fię 
młodym, wiekiem Corki, dla ktorego 
życzył fobie iefzcze odwlec do lu 
iey poftanowienie. Chmielnicki do- 
myślaiąc fię, iż ta odpowiedź była tyl- 
ko pozorem ktorym gc 
dzić, rozkazał natychmiaft Synowi, 
aby wkroczył z woylkiem na Woło- 
izczyznę, ktoremu także dwadzieścia 
tyfięcy Tatarow przybyło na pomoc. 
Strwożony: Holpodar tak nagłą wy- 
prawą Chmielnickiego., donioll Kali- 
nowlkiemu HetmanowtPolnemu onie- 
beśpieczeńftwie w ktorym По zmay 

dował , i napilał lift do Krola, do- 
pralzaiąc fię aby Rzeczpófpolita nie 
dozwoliła wniyścia Kozakom i Ta- 
tarom na Wołofzczyznę ; ale gdy od- 
pis КгоЇе кі wpadł w ręce Chmiel- 
nickiego , ten uwiadomiony o wfzy 

ftkim ; wyfłał do Kalinowikiego prze- 
ftrzepaiąc то, aby rozkazał woylkn 
swemu cofhąć fię nazad , i nie prze- 


chciano łu- 
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Саа, - í 
дафа! zamyfom iego , dodaiąc te 
owa, iż $ iefi ż ści 
wa: iż Syn uniefiohy żywością 

те ze } 4 ч 
Ku, założyć zechce pierwsze po- 


czątki chwał - У 
Н chw woienney na klẹfce 
Hetmana. 2 Т ti 


Pasi 
W zgar 

Chmie 

towem 


rdził Kalinowiki tą groźbą 
Inickiego ‚ і ftanąw fzy pod Ba- 
ER: M liczbie dwudzieftu tyfię- 
ok pin 1, rozkazał Samuelowi Sy- 
i wemu Oboźnemu Koronnemu, 
ay okopał obfzerne rowniny roz- 
clągaiące Пе na milę, „na ktorych 
woylko nafze ftaneło Obozem. Prze- 
Prz był zdaniu temu Zygmunt 
Е. АЙ Pilarz Polny, ktory w zą- 
kB > ym woylku wyćwiczony w 
7686 Wolenney , przewidywał nie- 
beśpieczeńftwo na ktore Пе wy fta 
wiał Hetman przez zły wybor miey- 
fca do boiu. Toż zdanie było Mar- 
ka Sobiefkiego Starofty Kralnoftaw- 
fkie > Odrzywolfkiego Kalztelana 
Czerniechówikiego , i całego nawet 
woylka , ktore żaliło fie między fo- 
bą, iż obfzerność miey[ca bedzię 
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dla niego zgubą. Ale Hetman za- 
cięty w zdaniu fwoim, gdy daremnie 
morduie ludzi około okopow, odbiera 
wieść nagłą о Kozakach i Tatarach, 
iż w wielkiey liczbie fpiefzą ku nie- 
mu. Pierwfze (potkanie fię nafzych 
było dofyć pomyślne, ale рду; na- 
ftępuiącego dnia Syn Chmielnickie- 
go przybył z dwomakroć {to tyfię- 
cy Kozaków, i dwudzieftą tyfięcy 
Tatarow ; woyo nafze ftrwożone 
tak licznym nieprzyjacielem, wy 
nawet nie śmiało za Okopy. Nada- 
remnie Hetman dodawał ferca ftrwo- 
żonym, zewlząd bowiem dały Пе 
flyszeć głofy, iż nieroftropność ic- 
go w *obraniu mieyfcea, będzie przy- 
czyną nieuchronney zguby. Gdy 
więc każdy myś 

man chce wstr А 

i każe Dragonii aby dawała ognia 
do uchodzących z mieyfca, zaczę- 
ła fię bitwa między uciekaiącemi i 
Dragonią chcącą ich wftrzymać, 
z podziwieniem patrzącego na to 
nieprzyiacieła. W takim ftanie bẹ- 


алабата 
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dących dnia drugiego Lipca Koza- 
Ga. Tatarowie w pień wycimaią. 
zl e woylko z dwudzieftu. tyfięcy 
ARER w dniu iednym wyrznię- 
e аага raniony ufzedł- 
od BE wolowilka, gdy o trzy mile 
kati w a błąka fię po lefie, frzalą 
S ly od Tatara. (z) Przyiemfki , 
poi ‚ Kosakowfki., i Samuel К: 
waj Ы Syn Hetmana wzięci w nie- 
A AU kim [pofobem zamordowa- 
+ 2 ktorych pierwfzy gdy śmia- 

9 Wyrzuca okrucieńftwo i dzikość 
Chmielniekiemu , iż бе -past krwią 
к patrząc 2 ukontentowa- 
ak dzicz jego wyprowadzając 


ieńców рце. э 
w rznęła ро iednemu bezbron- 
nych, 


a 


Е na drobne cząfiki okrutnie 
'ckany , po długich zadanych fobie 


mękach oddał nakoniec dufzę two- 
rzoną do dzieł chwalebnych. Głowa 


—_ 
LINO o E ASERS 


(3) Kochowski Glimactere T. na Karcie 326. 

twierdzi to о, Samuela Kalinowskim Obos 
źnym Korońnym, co Rudawski na Karcie 
104, pisze o Hetmanie, 
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Hetmana przyniefiona była naza- 
iutrz do Chmielnickiego, ktory za 
nią dał z urągowiłkiem czerwony: 
złoty Tatarowi zaboycy. Ref 
zaś zabranych nie iak pr 
w niewolą aby przez okup doftać йе 
mogla do Oyczy 
aynym dotąd 
chą barbarzyńc 
daiących, і krwią niewiuną. palą- 
cych dzikość ferc fwoich. Ten to 
fam rok 1652. pamiętny wielą nie- 
fzczęśliwościami , był początkiem 
chwały i zaflu „nakomitszych w 
OQyczyznie Stefana Czarnieckiego + 
ktory. po Samuelu Kalinowikim zo- 
Oboźnym Koronnym, dał 
poznać, iż każdy wyższy ftopień go” 
ktory go potykał, nie był 
zamiarem prożney wyniofłości , ale 


ny, ale niezwy+ 
'ofobem była weie- 
okrutne męki za- 


fipofobnieyfzym polem do okazania» 


męftwa i więkf(zych coraz zalług 
w Qyczyznie. 


Uwiadomiony Narod o klęsce pod 
Batowem , tak wielką boiaźnią był 
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przeięty , iż niektorzy z przedniey- 
Izych Panow zoftających na ow czas 
w Warlzawie, zamiaft wfpolney obro- 
ny. mysląc o własnym tylko ocale- 
ścić chcieli Qyczyznę: i 
Де: å nicą beśpieczeńftwa dla 
fiebie. Nadaremnie furowfze obwie= 
fzczenie Krola zakazujące uchodzić 
z Krain odeiągało ftrwożonych od 
Przedfięwziętcy uciećzki. Goto- 
wano z. wielkim ро: piechem łódzie 
1 inne ftatki na Wiśle ,: na ktore za- 
bierąć йе mialy Ofoby: lękliwfzego 
lerca za. pierwfzym pogłofem о nie- 
Przyjącieln. Ро całym 5. Kraiu 
„Iwożeni Obywatele ; i rozpacz: 
СУ © ocaleniu Rzeczypolpolitey fko- 
roby, nieprzyjaciel wkroczył w gra- 
mice , zamiaft odporu mieli inż na- 
piçte „gory i fkały do chronienia fię 
częścią na pograniczu Węgierfkim , 
częścią ną Sląfku; albo po innych 
Kraiach. (2) Zal powfzechny w Na- 
—— 


(5) АШ йй Delium, sed menres, ga 
wicie Hungarie, alii e: 
nimo, Rudawski na Ka 


SOMA 
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rodzie powięklzył Пе bardziey ie- 
fzcze wydanemi od Króla wiciami 
ia. pofpolite rułzenię , ktoremi wzy- 
wał Szlachtę rozprofzoną po polach 
dla zarazy morowey , aby przez mi- 
łość ginącey Oyczyzny przybywa- 
ła do Piotrawima , i tamfję z nim 
łączyła, idąc na ratunek fwoy i tego 
co każdy mogł mieć naymilfzego 
dla fiebie., Ale gdy Chmielhieki'wy- 
Паг do Warlzawy Polow, ktorzy wy- 
cieńczali winęsynaiego,oświadczaią 
iż fam Hetman бу przyczyną kle- 
iki pod Batowem wzgardziwizy prz 
ftrogą dawaną. lobie ў oraz-gdy wy- 
dał lifty do rożnych Miaft na Ukrai- 
nie będących, aby fię nie trwoży- 
ły przypadkiem Hetmana і woyłka 
Pollkiego. Kral -odwołniąc wy 
wici па Ziazd. do Piotrawina, we- 
zwał. powtornym  obwiefzczeniem 
Szlachtę na Sevm dò Warlzawy + 
zwłalzezą gdy Chmielnicki lękać бе 
począł , uwiadomiony będąc od fzpie- 
gow, iz: woyfko Litewikie pod Мах 
dzem Xiążęciem Janufzem Radziwił- 
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koje „miaio йе złączyć z моућіет 
Polikim ftolącym okolo Dniepro, kto- 
re razem, wynoliło „do dwudzieftu 
Pięciw tyfigcy, - Obawiał Пе także 
Chwielnieki wyprawy Krola na О, 
kininę z wywołaną Szłachtą mfzcząc 
fic Smierci Hetmana na ten czas 
kiedy Tymoteufz był z naybitniey- 
feyin woyfkiem na. Wołolzczyznie. 
zla tey przyczyny odwołał nazad 
Syna (wego , odkladaiąc do dalfze- 
59 сид fvoy szamyfł. - Ale gdy 
Neym odprawiony, w Uiazdowie dla 
Danoścj Kyola „ nic fkutecznego nie 
апоу na ratunek Qyczyzny, i 
caly rok zehodził ma prożnych tyl- 
ko przygotowaniach do моупу , 
Chmielnicki pogroziwszy. wzięciem 
Kamieńca Podolikiego, o ktorg twier- 
dzę prožno fię_dobiiał wlzyfikiemi 
filami , dnia dwudzieftego pierwize- 
go Czerwca przeprawiwizy fię na 
Wolofzczyznę , zaślubił Synowi fwe- 
mu Tymoteufzowi Roffandę. 


Tym czafem gdy Krol “czyni 


wlzelkie  ftarania , aby nakłonił 


é Т, Hisronyr 


Rzeczpofpolitą do woyny przeciw 
Kozakom, częfte wieści z Ukrainy, (iż 
Chmielnicki uniefiony pomyślnością , 
obrufzył na fiebie przyiaznią , ktorey 
fzukał uTurkow,lud całyi Duchowień- 
ftwo) były powodem dotego,aby woy- 
fka nafze udały бе na Ukrainę. Zlecił 
Hetman Polny Staniflaw Potocki tę 
trudną wyprawę dla ciężkich mro- 
zow, Stefanowi Czarnieckiemu, daiąc 
mu dziefięć tyfięcy woyfka znaku 
Pancernego , i tyfiąc dwieście Юга 

gonii. Wiadomość fztuki woienney 
rzez długie” doświadczenie , z ie- 
dnała inż na ow czas Czarnieckie- 
mu miłość i fzacuńek w Woylku. 
Naybardziey iednak pomógła mu do 
Nawy fzybkość w wykonaniu nay- 
trudrieyfżych rzeczy, i zaufanie 
ktore wshim miało woyfko. (6) Ta 


n———— M 


(b) Майа is militari атте valnit ac experientia , 
sed nibil кане famam extulit , quam indefessa 
agendi- celdritas у wnde Oócasionum non Segni: ‚ 
stcumda port hac belli foftunó @ que hanc segaitur 
aura populari usus, Kochowski Glimąctere i. 
na Karcie 361. 
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wyprawa Czarnieckiego ,. ponieważ 
84 padła јак pow iedżi slimy w 
posrzod nay(rożfzych mrozżowy zna- 
lazi dla tego wfzędzie wolne przey- 
ście. z woyfkiem , i pośpielzył kilką 
dniami prędzey na Ukrainę, 


Mimo Żżywości ktora go unofila 
Aby mocą oręża szukał rozprawy 
2 nieprzyjacielem , miał Czarniecki 
rzadki przymiot dobrego Wodza, iż 
użył nayprzod łagodnych spolobów, 

ymaiąc woylko w iak naywiękfzey 
karności, aby przez tłodkie obeho- 
dzenie Пе 
mywał sie 


yśze fkutki niż po- 

п i ognia. Теп sposob 
pofiużył niemało nalfzym, oprocz 
bowiem wielu Miafteczek osadzonych 
rażą nieprzyjacielfką, ktore otwo- 
rzyły bramy wóylku nafzemn; sa- 
mi nawet znacznieysi Mieszkańcy 
zdawali fię patrzyć z oboiętnością 
na upokorzenie Wodza; ku ktore= 
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mu mieli, fkrytą niechęć, częścią dlą 
związkow z nieprzyiaznym fobie Na- 
rodem , częścią dla zazdrości , kto- 
ra fię pospolicie wiąże do szczęścia. 
Zczasemiednąk znacznieysze Miafte- 
czka, zaftanawiaiąc fię czyli nad losem 
ktory ich czekał, czyli że drapieżny 
Żołnierz porywał immaiątek,zamykać 
zaczęły bramy, i dawać wszędzie od- 
por Woyfku naszemu. Odmieniłnaow 
czas Czarniecki sposob  obchodze- 
nia Пе z buntownikami, Jakubek , 
Lipowiec, Pohrebiszcza, i inne 
Miafteczka mocą dobyte, ftały Пе tu- 
pem Woylka naszego , a żołnierz zá- 
chęcony zdobyczą nabrał ferca i o- 
choty do dalfzey wyprawy. 


Zabiegaiąc temu Chmielnicki, wy- 
dał obwieszczenie do ludu , ktoremi 
go pobudzał aby йе z nim łączył w 
spolney potrzebie. W krotkim cza- 
fie cała Ukraina porwała fię do bro- 
ni. Tym czasem Stefan Czarnie- 
скі w szybkości zakładając pomy- 
ślność fwoię, nie dawał czasu Koza= 
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kom aby fię kupili, ale rozpedzaiąc 
po rożnych mieyscach gdzie fię zbie- 
galo Pospolftwo ‚ rozpraszał bun- 
BW RE 
c a swoich dnióm 
1 nocą Ściga Kozakow , Bohun Rot- 
miftrz д Chmielnickiego, uwiadomio- 
ny 0 iego zamyśle, tudzież z do- 
świadczenia: mai je, 12° woyfko* Pol- 
пе bitnieyszym ieft w polu , wfzedł 
2 kilka Pułkami {wemi do Monafte- 
rzysk obrońnego Miafteczka wałem 
1 fofsami. Męftwo Wodza i ocho- 
ta nafzych nie wiele zakładały fo- 
bie czasu: do dobycia tego Miafte- 
czka. x P zyftąpił natyehiniast pod 
Monafte Ika Czarniecki, i z wiel- 
ką siłą uderzył na oblężeńców. Już 
Pułki nasze po zabiciu Drozdeńka 
Setnika Kozackiego, ftangły były na 
wałach rozrywa 33 parkany, gdy nie- 
szczęśliwy przypadek wyrwał jm 
z rąk zwycięftwo, i mapełnił ich 
trwogą. Czarniecki nieuftraszony 


EZR 1. 
z ь 
(e) Kochowski Chmaczere I na Karcie 362: 


Część I. Низтовхт 


na naywiększy ogień , nie maiąc na 
її Żadney zbroi ktorąby Йе 2 
Папіаі wedlug zwyczaju woiowani: 
w tym wiekn; gdy pierwszy za swe- 
mi: wpada па wały dodaiąc im ocho- 
tys (0) kulą w twarz па wylot 
niony zoftał, Ciężki poftrzał wy 
wawszy mu podniebienie, zalał krwią 
ufta і zatrzymał oddech; zdięty 
z konia i położony na ziemi; gdy 
krew spiekłą wyrzucił , czyli wzięże 
Jiliafło ? spytał йе ftoiących około 
bie przyłzedłszy do zmyfłow ; A 
gdy mu powiedziane у iż trwoga о 
Życie tego, przymufiła nafzych do 
і ieni sruszony gwaltownie 
Żywością żalu i gniewu, tak wiel- 
ką czwęść okazał , iż krew powtor- 
nie z rowną gwałtownością dobyla 


fie z тап. Жуп czasćm Bohun zwy- 
czajem '"Габагоу z krzykiem wypa- 
z Майа, aby bardziey prze 
ftirwożonych o życie Wodza, 

f} naszych do ucieczki. Cżar- 
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niecki uwieziony ztamtąd częfto po- 
tym przed syemi dawał Пе fyszeć, 
22 nie rownie bardziey bolał па to, 
e z rąk prawie wydarte miat zwy- 
cięftwo , a niżeli z przyczyny bolu 
ktory Poniosł z tak „kiego ро- 
ftrzału. Се) т 


Теп niesz zęśliwy przypadek nie ~ 
tylko zatamował dalsze czynności 
Woylka nalzego , ale nawet trwożył 
16 długą niepewnóścią о Ży Wo: 
dza snie czyniąc nadziei naybiegley- 
aym nawet Lekarzom. ‹ 
Powszechney trwo 
m W 


Г pośrzod 
zamyślającęego 
oylka o powrocie swojiń, bły 
nakoniec pomyślnicysza na- 
wniecki nie tak umieie- 
cych , jako raczey wy- 
rzności , ktor 
żyła do znakomits 
edt fzcześliwie do zdrowiaą*, 
na pozoftała w twarzy , і blas 
szka ktorą zatykał podniebienie ze- 


m pm 


Ineta 


dzie 
tnośc 


Ce) Kochowski Chimacr, I, na karcie 363 
З 363, 
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psute poftrzałem , aby mogł zrozu- 
miale wymawiać , były na całe ży- 
cie zabytkiem męftwa, i znawieniem 


chwały. Q) 


Po odebraney wiadomości z Ukra- 
iny Jan Kazimierz, odprawi! Seym 
w Brześciu Litewikim, i udał fie 
do Lwowa oczekuiąc na dzień sze- 
snafty Czerwca, ktorego wedlug ufta- 
wy Seymowey miano wypłacić żołd 
zaległy woyfku; ale gdy czas na 
znaczony minął, a woyfko zoftało 
bez placy , całe lato uplynglo na 
prożnych - sporach ; , Ulagodziwfzy 
iednak Krolzażalenia Wayfkowych, 
wyiechał Чо Obozu bedac: o pod 
Glinianaini , i w Micfiacu ździer- 
niku posunął fie pod Zwaniec , gdzie 
po rożnych nmieylzych utarczkach 
ftanela nakoniec ugoda z Tatarami 
dnia szefnaftego Grudnia, przez kto- 
га obowiązala Пе Rzeczpospolita da- 
wać im co rok obiecaną dawniey 

dani- 


Ср). Kochowski Climacr.1. na karcie 363. 
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daninę kożuchow. Nic iednak po- 
myślnego nie naftąpiło ztego poko- 
iu. ponieważ Chmielnicki wsparty 
Przymierzem mocnieyszego Sąfiada 
zamyślął onowey woynie, i w krot- 
ceig rozpoczął. Jefzcze bowiem 
Krol byt w drodze, gdy odebrat 
Wiadomość 2 Car Alexy Michało- 
niez wyflał czterdzieści tyfięcy Mo- 
śwy, pod komendą Serebrnego , i 
howańikiegó do Litwy, a tyleż 
Antymem i Buturlinem na Ukra- 
me dla złączenią Пе z Chmielnickim, 
tory aby nakłonił do tey wypra- 
WY Cara, сојойі fie hołdownikiem 


lego, 


z 


Jak tylko Krol przybył do War- 


szawy, zwołał natychmiast Stany 


n zaradzenia niefzczęśliwościom , 
tore groziły Rzeczypospolitey ; ale 
ВО czterdzieftu sześciu dniach kło- 

су? . 
tni.. i prożno ftraconego czasu, dnia 


' dwudzieftego osmego Marca 1654: 


w. pośrzod burzy , ktora miotała Na- 
rodem ` Seym ten zerwany , byłe- 
F 


PEFR 
ZPA EM 
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poką zbytkuiącey wolności, ktora 
nie poznaiąc prawdziwych 
korzyści, bywała częftokroć 
rzędziem możnieyszych, a przez 
nierżąd i zamięf: Паѓа 
do upadku Qyczyzny. Po 
nym Seymie roziechały fig 
dzone Sfany,wło nie tak gdybyR ZECH+ 
pospolita ло ааа? w pośwzod пау= 
większey spokoyności;1 nie potrze- 
bowała żadnego ratunku. W krot- 
ce iednak nieprzyjaciel fiedzący na 
karku wycifkać zaczął marzekania ‹ 
ftatących Пе pod iego аго. W 
dał Krol obwiefzczenie na SEVI Ex 
traordynaryiny , naznaczaiąc dzi 
dziewiąty Lipca; ale i ten Беу: 
zaczęty ой sporow tyłe tylko « 
bregó uftanoówił, wy 
Lwow i Wilno do wypłacenia Żoldu 
zaległego wóyfku , ni 
iednak sposobu do ufkutecznienia tey 
uftawy Seymowey; Właśnie iak g 
by Rzeczpospolita do czasu tyl 
karmić chciała nadzieją woyfko “d 
magaiące Йе dwoiey wlasnosci, 'Po- 


swoich 
nä- 
anie drogę 
zerwa- 
zgęrom R+ 


пас2опо 


obmyśliwszy | 
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ieważ zaś i to woyfko było dosyć 
szczupłe na obronę przeciw. tak po- 
tę one nieprzyi iacielowi, uchwa- 
"эпе: było Во ipolite Ruszenie , ofta- 
vni Aie ratowania Qyc ету, Gdy 
с Rzeczpospolita tak opieszale 
Gli o sobie , nieprzyjaciel korzy= 
с. z nieładu naszego ‚ co raz Ча- 
y posuwał zwycięftwa swoie. «Na 
Jkrainie Жк ze Майа: Ре= 
ryceflaw , Bracław, “Human, ^ Kiiow: 
Чо aly fiy Mofkalom , ktore iakrtyl- 
o opanował niepeżyjaciał:, dniem i 
nocą pracował,” aby”, ie umochił, 
W. Bitwie діа, dziewię tego; Lipca 
oblężony Smoleńsk tola Пё zwy” 
cięzcy , a za пип Wite Połoek; 
Być how , Szkłów4.Mśc A k Mohy- 
low , Newel , Rzeczyca; Mozyr , Ho- 
mel, i inne. Chciał prawdasdaćrod- 
ро fzerzącey: fię ipotędzę miepwzy'+ 
Iaciellkiey: Xiąże” Janulz: Radziwilł 
Hetman Wielki Litewiki , alesfzczu- 
płe woyfko iego , ściśnione ftent:ty- 
fięcy | ktore miał Drubeckiy dnia-dwir- 
dzieftego siodmego' Sierpnia rozpro- 


Fa 


то Część І. History 


fzone zoftało , i sam Wodz ledwie 
ucieczką mogł ocalić życie. 


Gdy w tak smutnym fłanie zo- 
ftaie Qyczyzna, Krol obiecuiąc so- 
bie iż przytomność iego,w Litwie 
pobudzi Narod do obrony własney , 
i pogodzi rozrożnionych między so- 
bą Hetmanow ; wyiechał do Grodr 
wydawfzy wici na Pofpolite raf 
nie. Ale. gdy kilku tylko Obywate- 
ldw przybyło na ratunek Oyczyzny, 
Jan Kazimierz nie maiąc wię 
fiedm Chorągwi konnych , i dwa ty- 
fiące ` zwerbowanego. Woyfka przez 
Pawła Sapiehę Woiewodę Witepikie- 


cey iak | 


go, odbieżoną od  Synow Oyczy- 


znę. żoftawić mufiał losowi, i ofte 


tnich dni Liftopada powrocić z ni- | 1 
Tą drogą szła | 


czym do Wśrszawy. 
Rzeczpospolita «do upadku swego» 
Niezgoda i prywatny interes dwie 
naymocnieysze tamy  uszczęśli 
wienia i potęgi Narodow ; były 
od dawnego czasu w Polszcze za 
sadą nieszczęść, ktorych pasmo snu“ 


| 
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iąc fię przez Wiek cały , dofzło do 
końca za czasów nafżych. 


Nie było inż innego fposobu ra- 
towania Oyczyzny w tak nielzczę- 
Śliwym ftanie , iako uciec fie do Ta- 
tarow, szukając pomocy u tych ‚ kto- 
тут drogo opłaciwfzy w iarołomną 
Przyjaźń, widział z żalem Narod , 
lako zaraz po uczynionym Pokoiu 
dnia szesnafiego Grudnia spl drowa- 
li Wołyń i Podole, trzydzieści ty- 
бесу Obywatelow zagarnąwszy w nie- 
wolą. (9) Wyllany do Krymu Ma- 
ryan Jafkolfki Strażnik Polny Ko- 
ronny , uczynił przymierze z "Mech. 
metem Gerey Naftępcą Jslau Ge- 
теу, przyrzekaiqe mu imieniem Kro- 
a i Rzeczypospolitey płacić coro- 
tznie nakształt żołdu dziewięć- 
dziefiąt tyfięcy Złotych , tudzież 
Szlachtę będącą w niewoli kosztem 

Zeczypofpolitey wykupić. С) Тут 


PWST PORY EE 


(2) Rudawski na karcie 140, 
С) Tenże na karcie 146, 
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sposobem , iak mniemano, od 
ny był Вап od przyiaźni i zwi 

z Chmielnickim ; z tym wlzyftkim 
nie tak przyjaźń nasza, iako raczey | 
zemita nad Chmielnickim za wzę 

ge ktorą mu okazal , iż mniey 


у p% 
wążał sobie:przymierze iego, zna” 
lazłszy wspar od Mofkwy , była 
powodem Hahowi, aby fię oświadz| 


czył na {trone nalzą , obiecniąc trzy 


dzieści tylięcy Тасаго prz 


wspolnemu nicprzyiacielowi. | 

Jak tylko Hetmani odebrali win:| 
domość o pofiłkach Tatarow , natych= | 
miast. dwudzieftego siodmego Pa- 
ździernika udali йе do Bara. Woy-| 
о nalże fkładato fię<z Jazdy, dwu-] 
dzieftu. tyfięcy ‚1 ośmiu tyfięcy Pie- 
choty , a tym czasem czyniono пох | 
we zaciągi. Czarniecki, poniew aż | 
każda Chorągiew miała swćgo Мох 
dza, prowadził Рак Krolewfki. Do) 
tego Woyfka przydać także należy 
tyliąc dwieście Muszkieterow ; kto” | 
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rych Fryderyk -Wilhelm Elektor 
Brandeburfki zobowiązku hołdu przy- 
ftat pod komendą Hieronima Kalftey- 
na Pułkownika Twego.  Wszyftkie te 
Woylka: zgromadziły Пе pod Szaro- 
gród, częścią iż. to Miafto było na 
pograniczu zbuntowaney Ukrainy, 
częścią iż tam Hetmani fpodziewa- 
li пе pofiłkow , ktore przybyć mia- 
ły od-Hana. 
Pierwfzym wftępem do Woyny һу- 
roczenie: woysk nafzych na U- 
Poftrach rzucony na nie- 
Д icio} przymuszał pobliższe Mija- 
Посока „iż bez odporu otwierały bra- 
my. - Ale: gdy część. woyfka nafze- 
go podftąpiła pod Buszę Miafto po- 
dobne nieco dó Kamieńca dla Кају; 
ktorą ie zewsząd-czyniła obronnym, 
Mieszkańcy, ktorych rachowano do 
dwunaftu tyfięcy, dufaige w ftraż i 
obronę mieysca , pierws fię oparli. 
Skoro bowiem: Palk Krolewfki pod- 
Жар pod {Каїу, nayprzod gęftemi 
росикаті razić go zaczął nieprzy- 


4 Część 1. Ниїзтопүт 
iaciel , a potym wypadając z Miaft: 
przymufł do tego iż бе nazad co- 
fiat od w alow, Przypadek ten za- 
palit g gniewem żywego z natury Ste- 
р >zarnieckiego , zwłaszcza gdy 
у patrząc ік uchodzili. nasi, 
po wizyftkich Cerkwiach n- 
w kszy } arri na ur 


fi voze ekal więc 2 niecier, pliwośc ї 
pofilkow , aby wsparty większą siłą 
fkuteczniey: mogł uderzyć na Mia- 
fto „a Кого tylko kilka Роком przy- 
było mu na pomoc, ruszył fię z woy- 
fkiemi uderzył qaniż(zą bramę gdzie 
widział lepszy przyftęp dla fiebi 

Таш dawfzy kilkokrotne dowody mẹ- 
ftwa, po Zwawey i długiey utarczce 
wpadł nakoniec do Miafta. Ale gdy 
woyłko fwoie wprowadza, i ściga 
orężem niepr yiacioł , wfzczął һе 
pożar w Miescie,ktory broniąc przy- 
ftepu nacier cym, a z flaniaiąc 
Mieszkąńcow , iż beśpiecznie ftawić 
йе mogli, przymufił nakoniec ma- 
fzych iż uftąpili z Miafta. W tym 
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pomiefzaniu Czarniecki: zafłaniaiąc 
swoich, w nogę byt poftrzelony. 
Wiłczkowiki Rotmiftrz ftrzalą ra- 
niony w głowę ,i trzydzieftu z To- 
warzyftwa zoftało па boiowilku. 


Ztym wlzyfikim przypadek ten 
nie odwiodł bynaymniey Czarnieckie- 
go ód przedfiewzi Niechcąc 
iednak aby go drogo kosztowało 
wzięcie tego M байа”; уулай tre- 
bacza z ozfidymieniem Miefzkańcom 
aby. fię poddali ; ile widząc iż go 
nawet nieprzypuszczono do bramy, 
kazał dać znak do boiu, za kto- 
rym Weylko пале nderzyło na йіе- 
przyiaciela z tak wielką nafatczy- 
wością у iż podftąpiło pod Wały mimo 
gęftych pocifkow , nie mogąc iednak 
wpaść do Miafta dla ska it ktore ie 
otaczały , odftąpiło powtórnie z zna- 
czną ftratą swoich. Patrzał na to 
2 alem Czarniecki, który chociaż 
ranny nie zfiadał iednak z konia bę- 
Час na czele Pałkow ftraży ktorą 
prowadził; a gdy obieżdża Miafto 
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przypatruiąc się z kądby pomyślniey 
mogł ude na oblężeńcow., po- 
firzegł iż z tey ftrony , ktorą ftaw 
oblewał , naymniey było obrony 2 
przeto ЕУ rozkopać, groblą , 
i upuścić wody, ofufzonym mieylce 
wprowadził Straż swoię na waly. 
Naypierwszy Balent Chorąży Pul- 
ku Koryckiego , młodzieniec piękne- 
go ferca wd: arszy fię na fam wierz- 
chołek , i mając w ręku Chorągiew 
Swie ętego Michała przywoływa ał fwo- 
ich ogłafzaiąc zwycięftwo.  Zbiegli 
Пе natychmiast miefzkańcy, daiąc od- 
por wpadaiącym na Wały, a.gdy 
ieden z Szeregowych podpalił dom 
naybliższy , i pożar wszczęty co raz 
йе bardziey szerzył , oblężeńcy сие 
& cig firwożeni tym nagłym przy ypad- 
kiem, częścią zdięci rozpaczą -8а- 
mi domy swoie podpalać zaczęli i 
wspólni бе 2ерпаїас iedni drug 
śmierć zadawali. Ta dzikość widzieć 
йе dała w famych nawet kobietach, 
ktore przez wściekłą iakąś nienawiść, 
czyli też przez rozpacz, w ogień 


STEFANA CZARNIECKIEGO. 


o w ftudnie wrzucały fiebie ,i dzie- 
ci, tak dalece 12: żona Setnika na> 
zwanego Zawiftny zabiwizy ręką о» 
ią męża „ufiadla na barylce prochu 
i podpalila go pod foby , aby nie 
wpadłą, <żywo „w ręce nśwycięzcy. 
Przez całą noz pali o; е Miafto a 
srogość ktorą pokazali; nasi, w wy- 
cięciu Miefzkańcow ściągnęła pląmę 
na samego Wodza nieusprawiedliwia- 
iąc go, iż w owych wiekach nie znal 


zwycięzca Praw ludzkości , i okru- 
cieńitwo poczytał za tryumf, а dzi- 
kość za potrzebę wolenną. „ -Przeą 
szło fzasnaście tylięcy oboiey plej 
zginęło w. tym Mieście. (0) Nay 

większe jednak okrucie ńftwo 33 
woylko nalze popełniło na ow czas 
dało йе wid тас ро dóbyciu Buszy. 
Obok tego Miafta była iafkinia w fka- 
le , do ktorey wiele ohlężeńcow obo- 
iey płci fchraniło fię uciekaiąc przed 
frogością zwycięzcy: Już odpoczął 
był” Zołnierz otartizy oręż zbroczo- 


(4) Kochowski Glimactoke 1, na karcie 144, 145-146: 


"IA 
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ny krwią Miefzkańcow, gdy pacholicy 
fzukaiąc wfzędzie łupu po śladach 
kohiet nciekaiących, tudzież i zofta- 
wionych po drodze chuftkach , ktore 
im boiaźń z rąk wyrywała, doszli 
do owey ialkini ,i wniey бейте 
fiat Osob fchronionych z rozkazu 
Celarego Rotmiftrza niemiłofiernie 
wyćięli: Nacaremnie wycieńcza to 
okrucieńftwo Dzieiopis owych cza- 
{оу Kochowfki, fkładaiąc па прог 
i zaciętość niechcących йе poddać, 
chociaż im czyniono Ciak mowi ) 
nadzieię , darowania życiem. Boiaźń 
ktora ich nagrała w to mieyfeć, i 
z drżących . rąk wucieczce wyrywa: 
ła chufty , odmienić fię nie mogła 
tak nagle w rozpacz widząc fię bezi 
bronnemi. 


Po wycięciu Buszy Wodzowie na- 
si udali Пе -do Bracławia , obiecui: ąc 
sobie ,iż za dobyciem tego Miafta , 
ktorego bronili Bohun , Жебеси Z 
i Pufzkareńko Pułkownikowie Kozac- 
cy z dwunaftu tyfiącami fwoich , 
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wfzyftkie inne Miafłeczka poddadzą 
fię zwycięzcy. Nayprzod wyfłani 
byli od Hetmana Czarniecki, i Ję- 

drzey Potocki, aby przebrawszy йе 
przez naygęftsze lasy podftąpili pod 
Bracław, i powzięli wiadomość o 
ftanie, i liczbie nieprzyiaciela. Czar- 
niecki, wypełniaiąc јак -naypilniey 

rozkaz. Hetmana przybył manowca- 
mi. pod. Miafło , i wyfławszy szpie- 
gow powziął od nich wiadomość, 
iż nie było nigdzie ani pikiety roz- 
ftawioney po polu „ani Żadney obro- 
ny na wałach, co większa bramy 
Miafta otwarte, i opufzczone od 
ftraży czyniły wolny przyftęp ka- 
żdemu. ' Wnosząc więc fobie „i nie- 
nadaremnie , iż Bohun uczynił ia- 
kieś zasadzki, wyprowadził ftraż 
fwoię w dobrym porządku, i fangt 
na rowninach w takiey odległości od 
Miafta , iż mu nic fzkodzić nie mogł 
nieprzyjaciel, Natychmiast poftrzegł 
na wałach zbiegaiących fie do obro- 
ny,i daiących ognia, iakoby nie. 
spodziewanie napadło na nich Woy- 
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Ко. "Czarniecki oszukawszy chy 
trość дон їй czekał na przybycie 
Hetmana , do ktorego wyfłał z uwia- 
dowieniem o ftanie nie przyiąc iela, 
ol tzuiąc wielka gótowość do da- 
mia Odpora.’ W > NA oW czas 
Botun iż zamysł iego był 
тау , i Że Hóetmani szli w ролде 
dku z Woy ће m, wytzedł ze [wemi w 
połe, udsiąc iakoby chciał zaysć: nii- 
ym drogę, i spotkać Пе koroty lko 
ydwa wcylka zb fie ku [obie , 


ale poftrżc ięktzą е nalzych, 


, ktorą mie 


go o rad :h iego zi 

ndał fię' w prawą ftronę, i ftanął O- 
bozem nad brzegiem Rzeki Bog zwa- 
ney, Туш czasem Pulki пай 

батас w porządku 
danym znakie: bitwy pod Ко= 
tmitrzami; "Kofeakowfkim , --Boro- 
wikim , 1 Golichowfkim ucierać йе 
zaczęły , ktorym daiąc pomoe zitra- 
2% fwoią Czarniecki , uderzył z bo- 
ku na nieprzyjaciela, i pomieszał 
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mu szyki. (/) Zel brat iednak fwoich 
Bohun i daiąc wy odpor roż- 
poc ął bitwę. , ktora z poczatku do- 
syć niepomyślna była dla Polakow 
ale' nakoniec і zmiefzany nieprzyja 
ciel męftwem i ftateczitością nalzyc 
a ofobliwie trzema Pułkami, ktor 
prowadził Кайа, rozuiniei 
były nowemi pofiłkami , ufte ари z 
bojowilka zoftawiwfzy trzech Pu 
kownikow swoich, i bliko. dwóc 
tylięcy Kozaków zabitych, Z nat; 
толу między znacznieylzemi 
lent; ktory pod czas oblężeni 
fzy dał wielkie dowody męftwa, 
iednego z Pułkownikow Kozacki kie 
poymanego' chciał żywo przypro- 
wadzići do Hetmana, oblkoczony 
ой nieprzyjacioł poległ broniąc йе 
mężnie. 


lefzcze woyfko wafze uganiało fie 
za nieprzyjacielem, gdy Hetmani 
odebrali wiadomość od _zbiegłego 


C) Kochowski Cfimaciere I: па. karcie 


етт 
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Bolgara , iż Kozacy [paliwfzy wię- 
kszą część Brac ia , popsowawizy 
foly i wały, potopiw Harmaty, 
wyszli z Miafta , i zrzucili moft z Bo- 


gu trudniąc przeprawę nafzym aby 
tym fposobem mieli czas do тїс. 
скі W takim ftanie doftał йе Bra- 
claw' naszym , ktory nie maiąc czalu 
umocnić, a bardziey nieprzewidu- 
iąc iak wiele natym zależy, aby 
mieć twierdzę w posrzod nieprzyia- 
ciol, opuścili Hetmavi , poluwaiąc 


йе z woylkiem w głębfzą Ukrainę. 
W tey drodze wfzyftkie pomniey 
fze miafteczka;. przez ktare woy- 
Ка nalze przechodz 
nie mogąc zwycięzcy „otwierały bra- 


у oprzeć Йе 


my, a gdy Melin Gerey Syn zmar- 
lego Hana przybył z ośmnaftu ty- 
figcami Tatarow, Hetman W, lo- 
ronny Staniffaw Potocki złączył fie 
znim, idnia dwudzieftego Stycznia 
1655. przyfiąpiwizy: pod Humań , 
kazał dobywąć Miafta. 
myślnie powodziło fie naszym z po- 
czątku. Rzucone Bomby fpality 
kilka 


Dosyć po- 


z 
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kilka Domow „a woylko nafze coraż 
bliżey podfuwaiąc йе pod wały, ści- 
као zewsząd  oblężeńcow broniąc 
przyftępu z żywnością. 'Wpośrzod 
nadziei , iż w krotkim 'czafie pod- 
da fie Humań у odebrał Hetman wia- 
doiność , iż znaczne wóyłko idzie 
ha odliecz w oblężeniu będącym ; to 
doniefienie oni spodziewanym przy- 
byciu nieprzyiaciela ftrwożyło cały 
Obozy zwłałzcza gdy liczba nalzych 
była nierownie mnieyfza ;- iednakże 
zlożywszy radę Hetman poftanowił 
Uprzedzić nieprzyjaciela, i zayść 
mu drogę; а gdy tym- końcem roz- 
Tządza (wemi. odebrał powtarną, 
wiadomość , iż Tatarowie fpotkawizy 
fig z podiazdem Kozackim po kio- 
tkicy ale Zwawey utarczce , zpędzili 
& mieyfca Puszkareńka , i przymu” 
fili gó, iż nciekaiąc fehronił'dię do 
Ochmatowa, -Zaraz więc kilka Puł- 
ke nafzych z ,Hetmanem Polnym 
»taniffawem Landzkorońlkim , i ОЬоғ 
źnym Koroniym Stefanem Czarńie- 
ckim udały бе ku tema Miafto. Ra- 
G 
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dził Czarniecki , aby nie czekaiąc na 
Piechotę, ktora ża niemi nadciąg 
miała , Ракі nafze uderzyły 
fto, (/) dle ia czyniąc zwłokę 
przez dzień cały, gały dopiero na 
iutrz nadciągnęła piechota z dwomó 
harmatami kazał, dać ognia dó Miafta, 
czym oftrzeżony Chmielnicki;iż woy- 
fka nafze były w blifkości , miał czas 
66 z niebeśpieczeńftwa wktorym 
Пе znaydował. Тес hał on nw ow czas 
fankami z Buturlinem «po rannym 
śniadaniu, i byłby nie uchybnie w padł 
w ręce Rofzc a wylłanego z letkim 
podiazdem:, gdyby hak z harmat nie 
oftrzegł go , iż był w niebeśpiecze 
fiwie, konie dał mu 'dofyć cza fu, aby 
Pałki po ktore pofta przybyły mu 
na pomoc. Scigal go Ro- 
fzczyc mimo odporu Kos 
nakoniec z obydwoch ft 
ne woyfka do boiu nadciąga ku 
fobie, i krwawą bitwę: rozpoc zely 
pod wieczor. Sześćdziefiąt tyfięcy | 


іейпак 


эп uftawio* 


one ły 


U) Kochowski Стас 1. na Karcie 452 


na Mia b 


zh 
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Pice hoty Mofkiewik еу, ośmdziefiąt 
harms at wi ekizye h, kpr: zło trzy- 
Zieści tyfięc у  Koózsakowy fkładało 
liczbę i Му wóyłka nieprzyjaciel- 
Аеро Ст) gdy z nafzey ftrony 
procz mnieyłzey nierownie liczby, 
перу żadnyc h harmat, « eo wig- 
кш fzczupła bardzo Piechota; ca- 
nadzieię pokladal fzczegol- 


| Rie Jetman w męftwie'i ochocie fwo- 


ich, Ogień ` z przeciwney ftrony byt 
tak gęfty , iż w pośrzód ciemney nóż 
cy. widzieć można byłó ;**nietylko 
Porządek woylk a, ale każdego z'oloś 
Ma <w mieyfcu* fwoim/ rozeznać, 
Przez pięć godzin trwała krwawa 
bitwa „aż па końiec gdy iazda паѓаа 
)rzełamała” nieprzyiacieliką iażdę, 
piechota także fpędziła z mieyscs 
Mofkiewfk: 4 , i przymufiła ją aby uftą- 
| Piła do Орог, zoftawiiąc fzesnaś 
с» 


ez w 
howski C/imactere 1 


m nå Karcie 
nieprzyjacielskiego, 


nie zgadza się 


Mczbie 


147: оу Ка 
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mnieyfzych harmat , ktore йе dofta- 
ły пау... Chmielnicki przez гё“ 
fztę, nocy; z całym woyfkiem Obo% 


fvoy umacniał , niecheqe оспой! 


z, mieyfca , dla zaladzek ktorych fig 
obawiał , 1 w takim był pomiefzaniue 
iakoby śmierć fobie miał zadać. Prze” 
Го dziewięć tyfięcy Mofkałow zna? 
leziono zabitych, dwadzieścia hare 
mat doftało йе nalzym; oprocz гле 
czonych wyżey czternaftu. Z cym 
włzyftkim Żałosne także było 0) 
zwycięftwo dla nafzych. ‘Polegli naf 
boiowiłku Łabęcki , Grodeck 
miafzko у: Wierzehlińfki „ Puikown/| 
kowie ; czterech Rotmiftrzów „trz 
naftu Chorążych, dwudzieftu Тома 
rżyftwa , oprocz -Piechoty, ktor 
zhaczną Кеке poniolła. 


Hetman pofirzegłszy iż Сів) 
nicki'dobrze był opatrzony, nie &пи# 
go attakować , ale otoczył Obożt 
i przez pięć dni trzymał go w obig 
Żeniu. Tym czalem Chmielnicki w 
dząc бе w oftatnim niebefpieczeńć 
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twie przyzwał' do fiebie w nocy Ka- 
rachmeta *Murzę Wodza Tatarfkie- 
80, ktorego przekupiwfzy dziefię- 
ią tyliącami czerwonych złotych 
шше przez zdradę Tatarow. Po- 
бай za nim w pogoń Hetman ku 
tumaniowi:, ale w idząc iż moj przy- 
były pofiłki cofnąć бе mufiał пахай, 
dla ciężkich mrozow, ktore do- 
kuczały wóyłku, udał йе w prze- 
"ра ftronę, i rozftawił fwoich 
wblifkości na ftanowifka zimowe. Wy- 
zedłfzy z niebeśpieczeńftwa Chmiel: 
nicki wyfłał Bohuna, i Zeleneckie- 
Los aby napadali na nalzych, i 
pędzali ich z ftanowilk zimowych, 
ale" Hetman Polny uwiadomiony o 
tym od zbiegłego Kozaka, zebra- 
Wsży iak nayspielżniey Pułki, i złą: 
czywizy Пе z Woyciechowikim Wo- 
dżem dwudzieftu fiedmiu Chorągwi 
"bolilkowego woyfka Wolochow, udał 
16 przeciw nieprzyiacielowi,a uprze= 


PRA : Ре 
\лаідс zamyfł iego, gdy nań nie- 
 odziowanie napada, nayprzod mie- 
a mu fzyki, a potym za pospie- 
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chem Stefana Cz 

pomyślnie zwraca , iż oba herfztoć 
wie Kozacey przymyłzeni byli ucie” 
gzką ocalić życie. (7) 


Kvyftynipole., Kiryowka, Leczczyć 
nowka , "Bereftki, i wiele innych 
Mialteczek poddulo (е nafzym. W 
krotce jednak, niedoftatek, żywności 
przymuGł Hetmana, 12 udał бе КУ 
Dnieftrowi, i w tamtych ftronach 
rozftawił woyfko na itanowifka. zi 
mowe. 


Z, tym, wfzyftkim , chociaż. dobrt 
mieysce obrał był Hetman na Жапо 
wifko, w ktorymby woyfko nafze od! 
po о ро pracy , niedlugo. jednal] 
używał tam fpokoyności. 4. Iak tylko 
bowiem pierwize ciepło uczuć Пе del 
10, Kozacy nakfztałt ziadliweg 
ctwa , ktore zima umarza, a ożywić 
wiofną, z domow fię rufzyli,i częścił 


{ п) Kochowski, Chmacterę I, na Karcie. 459: | 


rnieckiego ' tak 


Po tym zwycięftwie. Kiefieńce r 
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na Tatarow, częścią na nafzych po 
rożnych mieyscach napadaiąc ury- 
wali potrochu. Woyfko nafzezwątloż 
ne na fiłach , fkaleczała piechota, i 
"przemrożone konie nie wiele czyniły 
nadziei pomyślnego zakończenia tey 
woyny , zwłafzcza gdy niepłatny 
Żolnierz prożno oczekuiąc wyzna- 
> dnia ma wypłacenie zale- 

glego żołdu y niechciał nakoniec od- 
Oprocz 
tego zaraźliwe ehoroby , części 
z odmian głych powie бе- 
Ścią z niedoftatku Żywności, tak 
częfte widzieć {е dały, iż można 
było przyrownać tę klęfkę do zara- 
/ morowey. * lednakże Не тап! mi- 
mo tylu niefźczęść nie tracili ferca 
do pracy , i przykładem fwoim do- 
dawali ochoty woylku całemu, Landa- 
ki, chociaż bezłkutecznie, dłu- 

dnak pracował około dobycia 
Mankowki Miafta mocną ftrażą Ko- 
zacką ofadzonego. Uscie, Bersądy, 
Kamienica, mocą były dobyte, a 


bywać powinności fwoich. 
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Polacy nakfztałt owego fpołeczeń= 
ftwa w Bayce, ktorego Lew calą 
zdobycz przywłafzczął fobie, bili 
йе fzczegolnie dla korzyści Tatarow, 
ktorzy i ieńcow , i zdobycz zabraną 
przelyłali do Кгаш fwego. 


Gdy w więkfzey coraz pracy zo- 
ftawało woyfko , i mniey miało na- 
dzjei odebrania włalhości fwoiey , 
a tym bardziey iakiey nadgrody , 
zaczęlo opufzezać Oboz; otobliwie 
gdy znacznieyfze Ofoby pod rożnym 
pozorem powracały do domu. Mi- 
mo iednak zmnieyłzonych fil przez 
to. uchodzenie woyfka , wielu była 
takich ktorzy trwali w chwalebnym 
przedfiewzięciu, а; ktorych Jmio- 
na godne fg, aby przefzły do: Potos 
mności.  Takiemi byli, oprocz oby= 
dwoch Hetmanow , Oboźny Koron< 
ny Stefan Czarniecki (о) Jan Sa- 
biefki Starota Jawornicki, ktorego 


—— .——— 
(о) Kochowski ną Karcie 463. 
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Jmie Kroniki nafze mieszczą w licze 
bie nam Panuiących, Potocki Sta- 
rofta Winnicki , Cetner  Kafztelan 
Halicki, Snchodolfki , Sokolnicki , 
Korycki, i innych wielu gorliwych 
о dobro Oyczyzny. Z tym wlzy- 
ftkim chęć dobra kilku nie: mogła 
odwrocić nielzczęść ktore fię zewiząd 
zlewały. Oprocz nieprzyiacioł do- 
mowych i Mofkwy plądruiącey gra- 
nice, nowa burza wizczęła бе od 
Połnocy. _Nayprzod więc Stefan 
Czarniecki odebrał rozkaz od Kro- 
la, aby część. woyfka Ukraińfkiego 
powroci znim do Kraiu, ale ten 
rozkaz tak był taiemny,iż nikt domy- 
516 fig nie mogł, dlaczegoby umniey- 
fzano fit Hetmanowi, ktore i tak 
fzczupłe były, aby Пе mogł oprzeć 
fkutecznie potężnemu nieprzyiacie- 
lowi. 


Odiazd Czarnieckiego był przy- 
czyną wielkiego zażalenia Tatarow, 
ktorzy fię użalali, iż im odbierano 
Męża nieuftrafzonego ferca, i 'wa- 
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lecznego w dobywaniu Miaft obron- 
nieysżych. (p) W krotce potym 
i Hetman Polny z Pułkami (уст 
wezwany od Krola zoftawił famego 
tylko Stanifława Potockiego: Het- 
тапа” W. Koronnego, ktory Ciak 
powiedzieliśmy ) poftradawfzy zna- 
czney części Piechoty i naylepfzych 
w boiu Meżow ,: taki koniec obie- 
cywał dalszey wyprawy , iakiego ka- 
żdy mogł fie fpodziewać przy fla- 
bych'fitach w pośrzod naywiękizych 
roztuchow. 


Metator Regni сит Гед 
‚ тита Scytbarui 
ту te 
m egre 


1. па Даг 463. 


HISTORY! 
STEFANA 
CZARNIECKIEGO, 


CZĘ 


Owe zamiefzanie w Kraiu fpra- 

wił Karol Guftaw Krol Szwedz- 
ki, ktory po uftąpienia z Tronu 
Kryftyny Corki Guftawa Adolfa , a 
Wnuczki Karola Xiążęcia Suderma- 
nii przywłafzczyciela dziedziczney 
Korony Zygmunta Ш, agloszony 
Krolem, obiął rządy Kroleftwa , mi- 
mo fprawiedliwych domagań Jana 
Kazimierza naywłaściwiz go Dzie- 
dziea wydartey Qycu fwemu Кого; 
ny. Oświądczał fię przeciwko te- 
mu bezprawiu Henryk Kanazyli Po- 
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sel Jana Kazimierza imieriem Mo- 
narchy fwego, со tak uraziło Karo- 
la Goftawa, iż pofłanowił pomścić 
Пе tego na Polfzćcze. Wprzod ie- 
dnak umyslił pokrywać niechęć gle- 
рока polityką. Oświadczaiąc bowiem 
przyiaźń , upewnił Jana Kazimierza 
w liście fwoim dnia trzeciego Czerw- 
ca 1654. iż niczego bardziey nie 
pragnął, iako aby obydwa fyfiedz- 
kie Kroleftwa od dawna zoftaiące 
z fobą w przyiaźni , były nazawize 
w takim związku, iaki zachodził 
między nim: i Janem Kazimierzem 
przez blifkie pokrewieńftwo. 


Przyiął to oświadczenie Krol nasz 
z zańłaniem w fzczerey: przyiaźni, 
i przyfłanego do fiebie Jana Kocha 
oddawcę Liftu Agenta Krola Szwedz- 
kiego hoynie udarowawiży ; wyfłał 
do Szwecyi Andrzeia Morfztyna 
Stolnika Sandomirlkiego , ktoryby i 
o fzczerey przyiaźni iego upewnił 
Karola, i uwiadomił go o przyby- 
ciu Pofłow , ktorych miał zaraz wy- 
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йаша nim. Ale Morfztyn źle prz 

ięty w Stokholmie į częścią iż w Ti- 
ście Kredencyonalnym opulzezony 
byt tytuł Krola Wandalów , ktorego 
używa: Krol Szwedzki, częścią iż 
Jan Kazimierz pifał fig w nim Kro» 
lem Рот Szwedzkim , doniofi 
iak by ło podeyrzane oświadczenie 
przyiaźni Krola Szwedzkiego , czy- 
nięcego wielkie . przygotowania dlo 
woyny, . Mimó poprawioney omyłki 
uczynioney w tytule Krola Szwedz- 
kiego; Senat Szwedzki napilał Lift do 
Senatorow naszych osmego Czerw- 
ca róg5. wyrzucniąc im częś iy nie- 
uwage Kancellaryi ww; nit Lj- 
а redencyonalnego , częścią opie- 
fzałość w wyfłantu Poflow ‚ częścią 
nakoniec zaświadczanie йс Капалу- 
lego pod czas Koronacyi ich Kro» 
la, Odpifał Senat nasz wymawi aiąc 
uczynioną omyłtkę „oświadczył chęć 
fwoię pokoin , a Krol wyfłał natyci- 
таў Репотоспусһ Роййозг Jana Le- 
izczyńfkiego Woiewodę Łęczyckie- 
go, i Alexandra Narufzewicza Pi- 
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farza: Rolnego 'Litewfkiego. Tych 
Dwor Szwedzki tndził nayprzod na- 
dzielą pokolu, ale rufzewicz do- 
magaiąć йе, aby, zwyczńićmy wlży= 
ftkich Dworow: przypufzezony był 
do; Audyencyi Krołewikiey p otrz 

mał nakoniec, czego wnętrutłnó by 
ło odnowić, і Łagińfką wymową 
wiele w. krbtkich flowach zamkną+ 
wizy (a) przełożył fran Qyczyzny; 
iako: twierdzy Chrześciańftwa prze= 
сїў: barbi ńcom oflabioney zafla- 
піапіега» innych Narqdow:=*Wfpo- 
wniał o Prawach fąfiedztwa , i przyś 
taczaiąc beśpieczańftwo: Pokoiu na 
lat dwadziościai [ze zawartegow 


Sztamdorfie, nakłaniał mową Awos 
ią Кгоја,, aby przez związek „Кїчї, 
ktory: ma z Janem Kazimierzem przy» 
chyli} fię do zgódy. 


Odpowieć Karóla , ktorą przez 
Kanclerza (wego dał „Poflom, była 


(4) Latina facundia paucis melta complexus peroa 
ravir Rudówski na Kascie 159. 
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z oświadczeniem fafiedzkiey przyia 
áni, i chęci pokoiu:, гаје hazaiutrz 
poflany dó nich Kanclerz! z Podlkare 
bim i Sekretarzem Koronnym ośw 
czył im,oiż [poźnione іреу Латс 
Pollow od Rzeczypolpolitey , kiedy 
i woyfka Szwedzkie wyprawione do 
Poliki, 1'fam Krol zabiera fię iuż 
Чо tey podróży , 18 przyczynąwiź 
niemożna fłanowić inaczey о роком 
chyba pod bronią , twierdząc iż/pa+ 
wodem do rtey*+ wyprawy: było zet 
wańie Pokoiu z ftrony Polakow; eze- 
ścią przeż zaświadczanie {е Капа» 
zylego częścią przez pozwolenie 
przeyś przez Роке nieprżyłae 
cielowi podezas woyny Niemieekiey; 
cią przez namawianie Infant- 
czykow do odftąpienia* od Korony 
Szwedzkiey ; części przez zmowy 
z Dańczykami, i przymierze z Ho: 
lendrami przeciw Karolowi, częścią 
nakoniec, iż fam Jan Kazimierz był 
dalekim 6d pokoiu.  Odpifali grun- 
townie Pofłówie nafi na te wfzyftkie 
Zarzuty; a widząc nakoniec, iż wfzel- 
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kie ufiłowania ich były nadarenine, 
uczynili Manifeft imieniem. Jana Ka- 
zimierza ;.i pożegnawszy Krola uda- 
rowani' od/niego znaczuemi npomin- 
kami „ wyiechali z Stokholmu. 


Oprocz niechęci, ktorą miał Karol 
Guftaw ku Krolowi nafzemu z prz 
czyny poftępku Kanazylego , to tak- 
że było mu powodem do-woyny , 
iż widział Polikę, wyzutą z fiti do- 
ftatkow , przez ufłąwiczne woyny i 
rozruchy domowe, przez. со obie- 
cywał fobies pymyślny Кобек wy- 
prawy. Nakłonił gosiefzcze dote- 
go Hieronim Radzieiowiki Podkan- 
clerzy Koronny ktorys roku 1652: 
poróżniony z żoną ftaraiącą Пето 
rozwod , olkarżony 0 wyftępek obra- 
Żonego Maieftatu, z przyczyny roz 
ruchu nocnego i zaboyftwa , ktore 
ludzie ieęgo popełnili podczas Sey- 
mu sofądzony na gario, i pouciecz- 
ce wywółany z Kraiu, udał Пе nay- 
przód do Wiednia , a nadaremnie że- 
brząc Чай Krolewikiey , przelzedł 

` do 
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йо Szwecyi, i pobudzał nayprzod 
Kryftynę, a potym Karola Чо woy» 
ny przeciw Qyczyznie. 


, Dwunaftego Czetwca 1658. Ar 
fryd Wittemberg ~ Feld-Marfzatek 
Szwedzki z fześciu tyfiącami wkro- 
czył w granice Pollkie у za którym 
był, wkrotce Kónigsmark pró- 
Wądząc woylko z Pomeranii, ktore 
аслопе z pierwfzym wynofiło do 
fiedmnaftu tyfięcy. Szedł z Wit- 
tembergiem wygnaniec fpikniony 
Па zgubę Oyczyzny Hieronim Ra: 
dziejowiki Л daiąc mu radę, aby 
hapifał Lift okolny do Woiewodow: 
Poznańlkiego , Kalilkiego , Jnowro= 
алу Йі i Podlafkiego , wzywa- 
дс każdego z nich do ułożenia põ: 
Кош, Odpifali Senatorowie пай, wy- 
mawiaiąc Пе iż przeciwko Prawu 
arodu fwego wchodzić nie mogą 
W 2аЧпа umowę beż wiedzy i ze 
Zwoleńia innych Stanow Rzeczy- 
Pofpolitey; Z tym wlzyftkim czas 
wkrotce odkrył prawdziwy ich 784 
H 
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туй, albo 'przynaymniey nieftate- 
czność umiyfła i ferce dalekie od 
cnoty obywatelftwa , ponieważ dnia 
dwudzieftego czwartego Czerwca za 
zbliżeniem йе Wittember; a ku Mie 

fteczku Ufcie nad Rzeką Notecz le- 
ż сети, Szlahctą zgromadzona do 
dwudzieftu tylięcy „gotowa do boin, 
i oczekuiąca na rozkazy Sęnatorow 
fwoich, zamiaft przewodnictwa: ich 
i dodania ferca Obywatelom do obro- 
ny OQyczyzny , ftrwożona: od „nich 


nayprzod przekładaniem niebespie= 
czeńftwa , а potym radą nakłoniona, 
podpifała haniebne punkta podane 


fobie od Wittemberga. 

Nikt z więkf(zym wftydem i nie- 
awa nieprzyiął iarzma niewoli, iak 
na ow czas tyle uzbroionych Ору 
watęlow , ktorzy. mogąc dać odpot 
nieprzyiacielowi i ocalić meftwem 
Oyczyznę , zrzekli fie poprzyfię Ż0% 
ney wiary Krolowi, i.haniebre hot- 
downićtwo drżącą ręką podpifuiac 
Szwedom , ftwierdzili ie fromotny™ 
krzywoprzyfięftwem, W pięć dni ро 


STEFANA CZARNIECKIEGO. тог 


podpifanye h haniebnych Punktach, 
Poznań” Miafto poddało Пе, Szwe- 
dom , ktore Wittemberg ‚ haloży- 
wizy podatki i używaiącrąk samych= 
Że niiefzkańc. гоу; uczynił obkónnie aya 
szą Twierdzą, Powftały па OW czas 
zażalenia i prożne fkargi na Woie- 
Wwodow., ktorzy zdradzai: 1с fiebie i 
Qyczyznę v ukuli wlafnemi rękami 
kaydany , ktore na nich w kładał n 
Przyjaciel. Za przykładem: Pozna- 
nia, pofzły inne Miafta W ielkiey-Pol- 
ki; Gziezno , Жах. А Międzyrzyc; 
Lefzno ‚ i Wfchowa; a tak w kilku 
ach dwa Woiewodztwa Wielko- 
polikie Жау fig Krajem zawoiowa- 
nym od Szweda , ktory aby ułowił 


Miebacznych , uczt: з 1 trunkiem nę- 


cił wizyftkich do fiebie. (6 
H a 


—— Mm LLL2M 22. 


(E) 4d „пасат 
res justa бе qua remanstrat Nobilicatem 
celebrikus excepit физ ‚ Sub dio tract. 
qudsttissimo feyculorum genere, ас omnizeni li~ 


guoris abundantia, Kochowski Glimactere II. 
na Karcie 24. 


morie nostri illecebram versis , 


р ех- 


П. Hisroryr 


Odebrąawfzy tak pomyślną nowi- 
nę Karol wfzedł w granice z woy* 
fkiem , i obiął fpokoynie Wielką-Pol- 
ikọ, witany wizędzie i przyiniowa* 
ny z taką uprzeymością , iak gdyby 
był obrońcą nafzym i pofiłkowe-woy* 
{Ка prowadzącym do Кташ, ale co 
dziwnieysza, tyle zaufał czylicno* 
cie nałzey, czyli też, zaślepieniu+ 
iż we dwieście koni powierzył Ofo- 
by fwóiey Woiewodżie Kalilkiemu + 
zaprofzony będąc do domu iego na 


Obiad. 


Wieść o wkroczeniu Szwedow + 
i opanowaniu Wielkiey-Pollki ftrwo* 
Żyła Kray cały ,„-a mianowicie War 
fzawę gdzie zgromadzony Senat na 
Radę uchwalił , aby nieodwłocznie 
wyprawić. rolową i Skarby Krolew 
fkie do Krakowa. Tym czafem Kro 
za przybyciem Woylka z Ukrainy 
z- Hetmanem Polnym , i Oboźny” 
Koronnym Stefanem Czarnieckim» 
fiedmnaftego Sierpnia rufzył z War 
fzawy do Łowicza, a z tamtąd do 
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Wolborza przefiawfzy wprzod Ste- 
fana Czarnieckiego , ktory po Zbi- 
Sniewie Gorayfkim pod:'tenże czas 
zoftał Kafztelanem Kiiowikim p aby 
Wielkopolanow ‚ albo" naprowadził 
һа! drogę ieżeliby йе z nim їд- 
czyć chcieli, albo  przymufił orgs 
żem do pollufzeńftwa fwemu Kroloż 
Wi. (c) A nie omięfzkuiąc Żadney ро» 
ły, ktoraby mu poflużyć mogła do 
Natowania fięow. tak, nagłym 'niebe- 
śpieczeńftwie у у уйа? Przyiemikiego 
W Pofelftwie do Karola, "aby mu 
Przekładał fmutny Чап Kiroleftwag 
1 nienarufzony *pokoy +2 /Szwecyłę 
2 ftrony пабеу , blagając maiezdni- 
Ха, i nakłaniaiąc go do nftąpienia 
z woyfkiem. Zby! zmyślaną 

€znością Фођа tego Karol , oświadź 
Szając Пе w Liście do Jana Kazi< 
mierzą ,iż niczego bardziey nie pra-. 


lano Pilo- 
ad sa 
redir entes 


‚ dni Majores Р, 
t menti 
suo domaret ferro. 


na Karcie 165. 


y auf 


Rudawski 
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gnie', iako pokoiu ; A żeby zaś: dał 
pozor flufznośći powodom, ktore miał 
do woynyjjufpeawiedliwiał По w wy- 
dahym Manifescie:y iż przymułzony. 
był idla obrony! fwoiey- wkroczyć 
z серне, do Poliki. 
scie dórCefarza Ferdynanda HI. wy= 
олу, pokrywaiąc а niefprawiedli- 
wość {чоң баги! flaszności. 


Czarniecki wyfianyrod Krola z kil- | 


ku Chorągwiami lekkiemi , udał бе 
iak imyspiefznicy bu Kalifzowi, i 
anyprzod pod Piątkiem napadłfzy na 
Wielkopólanow ktorzy бег złą 

li dz а Бані, } 


dzieiowiki wpadłby był w ręce їеро» 
gdyby пос przerywałąca zwycię (ғо: 
niepofłużyła mu była do ucieczki. са) 
Wkrotce potym pod Inowłodzem 
pięć set w otwartym polu ABE 
Гау, i pierwlzy pokazał, iż Pola- 


(d) Rudawski na Karcie 165. 


Toż iw Li+ | 


parazit ich inda | 
: if | 
ucieczki przymufł „tak 12 fam Ra- 
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су mäig iefzcze огой i ferce do da- 
nia odporu nieprzyiacielowi. (e) 


Tym czafem Karol wzmacniając 
codzień {Чу fwoie liczbą Pańow Pól- 
fkich , ktorzy odftę powali włalnego 
Króla i dobrowolnie przes КЫНДЫ 
na Ёголе iego , udał fie Грїе!хпб do 
Warfzawy.  Zoftawił był Jan Kazi- 
mierz wychodząc do Wolborza dwie- 
ście ludzi ua obrone Warlzawy, t 
Wes- 
slowi '$ je Makowikiemu , alë 
ten pollyfzawizy , iż % 
Szwedzkim był “огах > Redzieiawfki 
ołobifty. nieprzyjaciel / tego, 
Seit ftraź 4Miafto, Галате beśpie- 
czeńftwa w "ucieczce. przybyć 
ciem swoim; Karol wziął opufzł 
ną od wfzyftkich Warlzawe, i wfzedł- 
zy z okrzykiem до Miaft fi 


zdał rząd пай Miaftem i {таў 


Królem 


ори 


firrem 
chowski C/rmaczere 11, na Ksrcie 2 
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fpofobione iefzcze od Włądyflawa IV. 
a oddawfzy. Radzieiowfkiemu гай 
Szwedzką, i rząd Miafta zleciwfzy 
Oxenftiernowi, pofzedł za Janem 
Kazimierzem Ќоіасут na ow czas 
w Sulejowie. 


Jak tylko Szwędzi opanowali War- 
fzawę , wfzyftkie inne pobliższe Mine 
fta pofzły za деу przykładem otwie- 
raiąc bramyszwycięzcy , tak dałece, 


iż-w przeciągu dni pięcin zofiał Ka- 


rol Panem calego Mazowlza bez ne 
mnieyfzego odporu, a Radziciow- 
fki paląc Пе zemftą nad wspoł Oby- 
watelami „ byt narzędziem Krolowi 
Szwedzkiemu do wykonania zamy- 
flow. Nietylko. bowiem kazał zno- 
fié db fiebie wfzelki rodzay oręża, 
ktory oddaiąc vedom odeymo- 
wał Pollzcze wfzelką nadzieię оһго- 
пу, ale nawet dobra nieprzylaznych 
fobie, i tych wfzyftkich , ‘ktorzy 
wierni byli Krolowi (wemu, nifzczył, 
i na Skarb Krola Szwedzkiego od- 
dawał. 
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Karol wylzedlfzy. z. Warfzawy 
aby gat Jara Kazimierza, ʻo:kto- 
rym powziął wiadomość,-iż był 
у Sułeiowie , wyfłał przed fobą.Wit+ 
temberga:z Kawaleryą „ifam za nim 
іа nayprędżey pofpiefzył. = Uwiaż 
domiany o` zamyśle nieprzyjaciela 
Jan Kazimierz dał rozkazedwnnaftu 
Putkom abybroniły przeprawy Szwe- 
dom na Rzece Drzewica, zatrzy mus 
ląc ich, pokiby Пе: nie: przyfposo- 
epiey i nieuftawił woyłka dosbó* 
‚ Powiodło йе Pułkom iż-nad буе» 
BiemRzeki około Opoćzna znalazłt 
lzy. Szwedow' beśpiecznie' fpocży+ 
waiących/, 4 konie vieh rózliodłane 
na palzy „tak pomyślnie uderzyły 
na nich; iż wielką klęlkę poniofiby. 
był nieprzyiaciel, gdybysJan Kaci- 
mierz przyfłał był. iakieżkolwićk poż 
filki ; ale on złożywizy Radę cofnął 
Пе pod wieś Strafzowa Wola, gdzie 
hazajutrzo za przybyciem Wittem- 
berga iiftawił woylkó fwoie do boiu, 
tak: pomyślnie opieraiąc fię nieprzy- 
Hcielowi „iż dwieście położył na bo: 
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iowifku', Forguel i Kónigfmark wpa- 
али ręce nafzym, а Wittemberg zo- 
ital raniony. Ale gdy Krol Szwedz- 
ybył z (wieżym woyfkiem cho- 
nierowney: liczbie; trwoży 
e zaczęli nafi, i myśląc raczey o 
tym iakby myść przed nieprzyia- 
cielem ў odciągnęli Pułki od bitwy, 
i wyfali ie aby nubeśpieczyły tru- 
dng“ przeprawę przez las: Jan Ka- 
zimierz widząc powfzechną trwogę; 
ufzedł zawczasu do Włofzczowy zle- 
ciwizy las'woyfka Landzkorońikiemu 
Hefmanowi Polnemu, aby porządnym 
odprowadzaniem оса! Фе przyn: 
mady, sieżeliby - ліе! miat nadziei 
zwycioftwa, + Starał бе Hetman do= 
dawać ferea Twoj, alei ci zdięct 
nadzwycżayną boiaźnią , puścili fię w 
baniebna ucieczkę , odftępuiąc Szwe- 
dom Obozu, fprzętow , "trzech ty- 


бесу wozow. 


Pó <tak Żałofnym:'przypadku Jan 
Kazimierz udał Пе do Krakowa; gdzie 
Ludwika Ktolowa żona jego używa” 
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ła wfżelkieh  fpolobow: aby: fię umo: 
eniła. Nadciągnęła wkrotce za Kro- 
lem Kwarciane woylko, ale opufzczo- 
ne od: Szlachty ; ta bowiem, rozu- 
mieiąc iż wdomu. sthroni fię przed 
nieprzyiacielem p iódftąpiła: Krola i 
Qyczyzny fzukaiąc beśpieczeńfiwa 
міа Перо Ale i' Гато nawet woy- 
iko  Kwarciane, softatnia" madżieia 
obrony Krain , zbuntowawizy figo 
žold zaległy обі zac Мааа 
Tyrawikiego , niechcąc: więcey :fla- 
chać ; rozkazów Hetmana. Јап Ka: 
zimierz pogrążony w tylu niefzczęż 
Śliwościach, poftanowił nakoniec 
zamkhąć  fię w Krakowie albo óta- 
leć w mtirach Stolicy, albó umirze 
w: pośrzod: luda (wego ; ale na: prosz 
źbę Prymasa Andrzeia Ľelzezyńíkie 
go i innych tam będących Panow; 
ktorzy go zaklinalićna miłość Qy- 
czyzny „aby Życia lwego nie wy- 
ftawiał па niebe. pieczeńftwo , lecz 
ulegaiąc na czas: losowi, óczekiwał 
pomyślnieyfzych okoliczności ; dał 
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йе nakłonić: iż uftąpił па 5150: 
Wyfławfzy więe przez: fobą Ludwi- 
kę  Krolową, oddał znaki Krolewfkie, 
i Skarby Rzeczypolpolitey Jerzemu 
Lubomirlkiemu Marizałkowi Koron- 
memu, a rząd Міайа Krakowa i 
abronę iego, z pięcią tyfiącami pie- 
choty powierzył Stefanowi ar- 
nieckiemu' Kasztelanowi - Kiiowfkie- 
mus fąm zaś udał Йе do Klafztoru 
Bielańfkiego , zkąd wkrotee do Tar- 
nowa; ztamtąd do Sącza, a potym 
do Głogowa na Sląfk miał пе prze- 
prawiać, 


Czarniecki "zoftawiony od Krola 
Rządcą Miafta i Straży, nie znalazł 
zawiftnych ktorzyby mu zazdro- 
ścili tey Doftoyności.  Niebyło ni- 
kogou w tak fmitnych okoliczno- 
ściach ,* aby -mial ferce oprzeć йе 
nieprzyiacielowi. Во gdy iedni kla- 
dli dobrowolnie na fiebie idrzmo nież 
woli 'Szwedzkiey , drudzy haniebnie 
opufzczaiąc Oyczyznę fzukali w ob- 
cych ftronach befpieczeńftwa dla fie- 
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bie; trzeba było tak rzadkiey eno: 
ty iaką miał Czarniecki , aby przyi- 
muiąc na fiebie Urząd więcey nie- 
bespieczeńftwa niż chwały przyno- 
fzący, zoftać w Kraiu «z garstką lu- 
du, przeciw nieprzyiac elowi , kto- 
rego potęga i fzczęście czyni- 
ło, iuż Panem całego Kroleftwa. 
Jakoż dał poznać Czarniecki, iż 

шуй iego w obięciu ftraży i M 

fta ten był fzczegolnie , aby бо ftat 
ofiarą Oyczyznie , ktorąby albo z za- 
flonił męftwem , alboli też ginącą ra- 
zem z Tobą w perzynie Miafta za- 
grzębał, Tym końcem kazał wfzy- 
ftkie domy ktore albo йе ftykały 
z Murami Miafta , albo mogłyby flu- 
Żyć nieprzyiacielowi do fchronie- 
nią i mocnieylzego attaku , częścią 
rozrzicić , częścią ogniem fpufto- 
lzyć 3% widząc w złym ftanie wa- 
ły i mury Otaczające Miafto, przy- 
łożył wfzelkiego ftarania , aby je 
ile czas pozwalał iakożkolwiek pole- 
pfzył , więcey iednak pokładał na- 
алеї w męftwie i ftatecznym przed- 
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fiewzięciu enia za Oyczyznę;, 


a niżeli w tey, flabey obronie. 


Weftchnął przejęty, żalem Jan Ka+ 
zimierz, widyąc Bielan pożar kto- 
ry Kleparz, Stradom, P 3 
Ikupie, inne Przedmieści 
ngt , a Żałofne nowiny ktore zewfząd 
odbierał , przekonywały go , iż chy- 
ba 'radzwyczaynym jakim“ fpolo- 
bem zachowa Opatrzność Polke od 
upadku. *"rzemą mocnemi nicprzyj 


pochło- 


ciobmi ściśniona Qyczyzna „i сле» 
ścią opuszczona od Synow , częścią, 
od <tych zdradzona od ktorych fku- 
tecznieylzey obrony fpodziewać {ię 
mogła, była *igrzyłkiem losu, i urge 


gowiłkiem nieprzyjaciela. Litwa ора- 


nowana od Molkwy utraciwfzy zna: 
cznicyłze Miafta , (атеу nawet Sto- 
licy osmego Sierpnia otwor yła bra- 
my , a ośminafiego za zdradą iedne- 
go z Panow, mimo oporu Giąfiew= 
fkiego Hetmana Polnego i Judy- 
ckiego Kawalera Maltańlkiego przez 
podftęp wtrąconych do więzienia , 
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podpifała haniebne punkta poddaiąc 
Пе Szwedoówi. (7) Chmielnicki z Bu- 
turlinem faby. maige odpor od Неё- 
mana W, Koronnego z fzczupłym 
woyfkiem С iak powied lzieliśmy) ző- 
ftawionego na Ukrainie ‚ miał czas 
wbić бе w potęgę, taksi% nayprzod 
całą Ukrainę fześćdziefiąt tyfiącami 

EA potym obległfzy luwow, 
g РЗД i Miaftu i dallzeń "mó Kraiowi. 
Krol Szwedzki  pofiadłszy relatę 
Kraiu , choc nadaremnie kufił fię 
6 wzięcie Сааба, wfzędzie iednak 
widząc pomyślność dla fiebie, przed. 
fięwziś ł zakończyć zwycięftwa fwo- 
je przez wzięcie Stolicy, dò- ktorey 
mu otwierały drogę ucieczka Jana 
Kazimierza , fchronienie йе zna- 
eznieyfzych Panow, niedoftatek woy- 
Па Polikiego, i Йара. гай zofta- 
wiona na obronę Krakowa. 


Tą myślą уйа! nayprzod Mar- 
grabiego де Szulzóach , ktory dwu- 


(у) Rudawski na Karcie 180, 
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dzieftego fiodmego Września niezn 
lazłfzy żadnego odporu, апд na 
Kleparzu. Przybył'za nim nazaiut 
z calym woyfkiem fwoim Karol, 
ftanąt nayprzod około Promni 
potym nie widząc żadney przelz 
dy, Klepa i inne Przedmieśc 
dymiące Пе iefzcze po pożarze, 
opanował, Тат uwiadomiony iż Jan 
Każimierz ufzedł z Krakowa z Pry- 
malem 1 zńacznieylzemi kilką Se- 
natorami, kazał piechocie bli 
podftąpić pod mury , fam zaś zin- 
zdą pofzedł w pogoń za Krolem , 
ścigaląc go aż йо Bochni. 
ność iednoftaynie fprzyiaiąca Szwe< 
dom dała pochop wielu do mowienia, 
iż Karol Guftaw nie widzą 
Jana Kazimierza, zbił i odebrał 
mu Koronę. Sżczęśliwy ow naie- 
zdnik , ktoremu Szwecya mni po- 
dobnych liczy „ści 
frzód włalnego Рабін 
du niewiadomego drogi i  przepra AW; 
patrzał z PC podchle- 
biaią- 


Pomyśl- 


nawet 
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bi aiqcym prożności , iak ftrwożony 
Narod stał mu drogę do zwycięftwa. 


Za szczęście poczytał fobie Jan 
Kazimier 2,12 uszedł zagyanicę przed 


ścigaiącym zwycięzcą. 2 tym wszy 
i ten nawet zamysł Karola 
nie był nadaremny; bo napadlszy 
рой Woyniczem na Landzkorońlk 
go Hetmana 'Polnego , tak pomy- 
ślnie uderzył na РЫК iż po krot- 
kiey utarczce pofzli wfzylcy w roz 
sypkę ,a co więkfza sam nawet Het- 
man opuszczony od Woyłka byłby 
nieue hybnie wpadł w ręce nieprzy- 
iacioł:, gdyby Bidzińlki , i Kocha- 
wiki nie poflużyli mu byli do u- 


cieczki. (7) 


—— -—— 5 
Се) Tento sam Че Kochowski Historyk owych 
Częsow , ktorego używamy świadectwa, Ток 
оп w tey okażyi mowi osobie: Campi Duy 
ntum òrdine actief retetńtafo y 
Fichlum vite subjit A suis destitui 
è manibus insequentium Hostim subductis ges 
heroro ačcurse Stephani  Bidginski ‚. , , Eriam 
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Karol rozprofzywszy woylko i 
wypędziwszy Krola z Kraiu, powro- 
сії pod Krakow , ktorego Wittem- 
berg z wszech ftron zaczął iuż był 
dobywać ; a chociaż wiele polegał na 
file i męftwie woyfka swego, prze- 
żorność iednak na wľzyftkie przy- 
padki czyniła ро . niespokoynym. 
Obawiał fię nayprzod aby Pułki Het- 
mańfkie rozprolzone tylko ale nie 
zbite , nie napadały na niego z ty- 
łu, i nieodwrociły. go od przedfię- 
wzięcia, . Sam nawet Jan Kazimierz, 
na czas tylko uftępuiący z Kraiu 
czynił go” niespokoynym, naybar- 
dziey iednak Szlachta Woiewodztw. 
Wielkopolikich ftrwożyła go wize 
tym rozruchem ; doznawlzy bowiem 
ciężkiego iarzma Szwedow , wycię- 
ła ftraż nieprzyiaciellką będącą w 
Kościanie , nieprzepuszczaiąc nawet 
Fryderykowi Hrabiemu de Nafsau bliź 


„°- 


_— 


и, quod. consci- 


mea tanc militantis оре adju 
Ciimac$ere 11. na 


entia weri fretus profireor, 
karcie 44 
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Пета krewnemu Krola Szwedzkie- 
Bo s który dwa razy Śmiertelnie ra- 
niony kulą, pol a ludówi chcą 
Semu’ fig olwobodzić =z niewoli. 
tym wizyftikim poftępek ten mo» 
Бас bydź gdzieindziey epoką wiel- 
ley odmiany, w Narodzie nafzym 
nakształt zapalonego prochu w mo- 
mencie był uśmierzony. Groźny 
st Karola wyrwał wlzyftkim broń 
Z ręku i ufpokoił bardziey lekkomy- 
Sine a niżeli odważne umylły , tak 
dalece, iż potwierdzając dawniey 
Podpisane punkta , poddali znowu 
Atki pod iarzmo. (A) Podobnym 
Bolobem uspokoiwlzy te- rozru= 
chy, ktore Пе wfzczęły w Ma- 
żówizu, iedną iuż tylko przefzkodę 
Widział dla fiebie Karol , około Kto- 
еу pracował aby iak nayprędzey 
порі doftać Krakowa, a chociaż 
леуі дууа iak wiele użyie tru- 
"ości maigo do czynienia z Czar- 


кызыл Ег ЧИ 


© 
(2) Rudawski na karcie 191. 
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nieckim , (2) zaufany iednak w fzczę* 
ściu które mu fprzyiało , nie tracił 


Terca w przedfieęwzięciu fwoim. 


Pierwfzy attak Krakowa zaczęli 
Szwedzi od Kazimierza , ponieważ 
tam zafłonieni domami mogli co raz 
bliżey podluwać fię pod fame mury. 
Wksotce opanowawfzy  Stradont 
wprowadzili do Klafztoru Bernardyn- 
fkiego harmaty, i ztamtąd dając 
ognia doZamku, robili znaczną fzko” 
dẹ w murach,  Niebyło innego Грох 
fobu dania odporu nieprzyiacielowi 
tylko ten ieden: spalić Przedmie* 
ście ; przez to bowiem Szwedzi Гре“ 
dzeni z mieyfca, trudnieyfzy przy” 
ftęp mieliby do Miafta. Кала więć 
Czarniecki rzucać bomby i fztuczne 
ognie, ktore wznieciwszy pożał 


—n— 


(E) Celebre bellatoris Czarniecii nomen, dr mi 
litantibus studiis traducta atas haud quaquat 
facili negotio commisse Urbis portas aperturi 
perssadebant, . Kochowski Climacsere 11, 0% 
karcie 46. 
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Przymufiły Szwedow iż odftąpili od 
Майна. Ale gdy tym sposobem 
broni Бе Czarniecki , wiatr gwałtoż 
Way przeniosł ogień za mury , kto- 
"у wznieciwszy nowy pożar w Mie: 
‚ ogarnął Kościoł Wranciszkań- 

ЇЧ z Klasztorem i Pałacem Bilku- 
Pim. - Zmiefzaľť nie mało ten przy- 
Padek Obywatelow , nie rownie, ie- 
dnak bardziey. wieść, ktora бе ro- 
zefzła po Mieście, iż Czarniecki u- 
Datruiąc z wałow nieprzyiaciela , 
ulą w twarz raniony zoftał. Trwo- 
$ Rządcy odięła wielu ser- 

i nadzieię obrony. (6) Ale on 
raniony pod wieczor , obiechał тти: 
у nazaintrz z rana, i nayprzod 
śolnierzowi, a potym Obywatelom 
Pokazal йе /ла Rynku dodaiąc wizy- 
im óchoty; że zaś był z liczby 


Жз. 


_—— 


(R) Unde major vulnere, Q damnosior suborta 


«at consternatro 
Дату , бт 
tum aduersus per 
Palam moystrantibus, 
IL. na karcie 46, 


lem їмит oul- 
ndi , quan? 

iperessety 
Climactere 


Perisque 

t dmota cbsże ri 
ula persewer 

Kochowski 
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tych ludzi ktorzy йе zatwardzaią 
w niefzczęściu , tym їй Żniey [ze 
serce okazywał, i im większą filę wi 
dział w niepęzyiacielu. Już po kik 
ka razy Krol Szwedzki używał ro” 
Znych sposobow, aby nakłonił С 
nieckiego do poddan 
widząc fłateczność jego, 
zamyfly swoie, poftanowił nakonieć 
użyć poftrachn; Przeto dnia fio 
dme Października -wyfßał Тери 
cza oznaymuiąc Obywatelom , iż , jak 
łagodnie poftąpi sobie z qiemi- ie 
żeli 06 poddadzą , tak gardzących 
łafką karać będ furowo. i Слам 
niecki ani ftrwożony groźbą, am 
uniefiony Żywością , odefłał Trębw 
cza dodaiąc te flowa: „iż od dzie 
эў A wychowany w Obozie, * 
w pośrzod ognia przepędziwiży 
swe lata, przyuczony ieft ао hu 
ku harmat, owizem z zadziwić 
niem. nie małym patrzy na 0" 
iż dzieci nawet będące w Mieści? 
bynaymniey fię nieftrachaią » po 
nieważ zapadłe kule zbieraią przeć 


prożne 


Miafta, ale] 
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» igrafzkę, i przynofzą na wały, 
» aby ie Pulkarz wyrzucał nazad.„(/) 


W krotce ' potym przybył Pofta- 
niec z litem do Czarnieckiego od 
Oxeftięrna Kanclerza , ktory оп na 
Rynku w pośrzod' zgromadzonych 
Obywatelow czyta rozkazał: - Lift 
lak go wypifnie Kochowiki, ieft w 
naftępniące Mowa; „» Dałeś dotąd 
» Rządco wielkie dowody waleczno= 

1 twoiey w Mieście, ktore ftra* 
Widzie- 


y twey 
li cię Szwedzi nie tylko bitnym 
w polu, ale i w murach podobne- 
go męftwa i waleczności doznaią. 
Przefń iednak nad potrzebę o- 


ieft poruczone. 


kazywać Śmiałość , bo cnota za- 
chowuie śrzodck. "Toż gdy Krot 
wafz ufłąpił z Kraiu, rozprofzo- 
ne woyłko, Wojewodztwa częśc ią, 
podbite, częścią dobrowolnie ро- 

ciebie tylko [a- 
mego Czarniecki mieć będą Szwe- 


m dowy 


DBZ СЫЙ 
(С 1) Kochowski Ciśmacrere 11. na Karcie 46. 
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+» dzi za nieprzyiaciela ? Dosyć inż 
„ łeft opierać йо przębaczaiącemu 
po kilka razy Krolowi. Dosyć dla 

„ ciebie chwały „Żeś Пе ftawił. nie- 
Monarfze. Do. 

cierpliwey ta- 

godności Krola , nie ieft męftwem, 
ale letkomyślnością. hroń бе 


iak z pocilkow, дауау od- 


рог nacieraiącym, nic ро, 
„ czytay biegłość w lztuce woien- 
„ ley , Жайдак е krew wyleiefz da- 
„ renie, zgubifz 8 ehte, utra- 
cilz Woylko, i znifzezyľz Oby- 
watelow. Trudno йо bprzeć po- 
głodu i wyrokowi który 

czeka. , Cnota twoia; па! ow 

as poczytana będzie za vpor: 
Zaftanow Пе nad okolicznościa” 
„ mi czasu , ażeby ftateczność two* 
„ ia nie była zgubą tym, ktorych 
„ ocalić możefz łagodnością K rola. 
Zachować lud, ktorego iefteś Rząd- 

„ cą, nie zgubić zlecił ci Jan Ka- 
+ żimierz ; ocalić Miafto nie w рет 
„ rzynę obrocić, Przeto czego orę- 


TANA CZARNIECKIEGO. 


em zachować nie możefz 
kim poddaniem їо: осал: 
byś więc Miafto, Zamek, 1 lud 
cały zdał. zupelnie na łalkawość 
v Krola, taki iet nieodwolany 
„ rok, zwycięzcy. yy 


Pa przeczytanym tym liście Czar- 
niecki odelłał Trębacza ‚Жо tylko 
kazawlzy niu powiedzieć ,iż nieprze- 
taiący ogień z harmat, wyciąga ро 

ИИ nego czuwania, i od- 
woluie go do inney /roboty. Przez 
trzy niedziele trwało iuż oblężenie 
Krakowa, a gdy Czarniecki czę+ 
Ścią wycieczkami częścią wale CZN 
ścią odpor. daie Szwedom › wieść Пе 
rozelzła po Mieście, iż nieprzyią- 
пе] w trzech mieyscach podkopa- 
wizy Бе pod mury, założył miny; 
i groził Miaftu zniszczeniem. Wies 
u ma.ow czas profiło Czarnieckie- 
Bo, aby fiebie i lud cały zdał na 
alkawość Krola Szwedzkiego , i za- 
chował życie tylu niewinnych Ofob 
żofiawionych bez Żadney nadziei 
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ratunku. Widział to dobrze sam 
nawet Czarniecki , ale oraz i to prze- 
widywał, iż pośpiech iego trudniey- 
в®ўт uczyni nieprzyjaciela do przy- 
ięcia punktow, ktore mu miał po- 
dać. Dodaige więc wfzyftkim ferca 
złożył sekretną radę, używszy do 
tego Szymona Starowolik iego Ka- 
nonika Krakowlkiego , Męża wielkiey 

rozftrópności , tndzież Jana Klemen- 
ва Branickiego Starofty Chęcińlkie- 
go, Alexandra Płazy Starofty Rab- 
fztyńfkiego , i kilku innyc һ doświad- 
czoney cioty 1 mężnego serca, z 
ktoremi gdy Пе naradza na ofobno- 
ści , odbiera Poselftwo' od Magiftra- 
tu z przekładaniem i proźbami aby 
poddał Miafto , ktore dłużey wy- 
trzymać nie' może dla niędoftatku 
żywności , a nadewfzyftko dla nie- 
beśpieczeńftwa ktore, mu groziło o- 
ftatnią zguba. Czarniecki m 

zamysł, pokazywał zawfze na okos 
iż nieda йе nigdy nakłonić do pod- 
dania Miafta, i aby lepiey w tym 
mniemaniu utwierdził nieprzyiacie- 
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la, kazał naprawiać szczerby pocz 
nione w „murach, tł robić to wfz 
ftko na oko, cokolwiek mogło z 


Przybył pod ten 
fzczyńiki Woiewoda Łęczycki, 
Папу przedtym do $ 
traktował 0 pokoiu, i dla tey sa- 
mey przyczyny udaiący fię pod Kra- 
kow, gdzie Йе znaydował Krol Szwe- 
dzki, Dowiedział Пе od niego Czar- 
niecki „iż mimo dwakroć powtorzo- 
ney obietnicy przez Jana Kazimie- 
rza, iż mu przyłzle pofilki, nie- 
miał fię iuż niczego fpodziewać , 
gdy sam Krol w mizernym ftanie 
zoftawał na Szląfku. Niemniey i 
to zatrwożyło w oblężeniu będących, 
iż Woylko Potockiego Hetmana Wiel- 
kiego Korónnego rozprofzone było 
m Ukrainie ‚а Kwarciane przefzło 
йа ftronę Krola Szwedzkiego , wzią- 
wizy. od niego część zaległego żoł- 
du , z przyrzeczeniem , iż ua przy- 
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fzłym Seymie zafpokoione będzie 
zupełnie. Przeto Czarniecki korzy: 
ftaiąc z okoliczności; іакоБу odpify- 
wał na lift ktory dniem pierwey o- 
дергаі od Oxenftierna , napisał do 
Krola Szwedzkiego w naftępniące flo- 
wa: -„ Już drugi Miefiąc upływa , 
„ iak doznaiesz Nayiaśnieyfzy Kro- 
lu na fobie i na woyfku otacza- 
iącym mury Stolicy nafzey , co 
może fzczęście twoie, ico fta- 
teczność nalz Tobie powodem 
do dzieł woiennych ieft' chwała, 
nam: miłość Qyczyzny , aby iey 
bronić do oftatniey kropli krwi, 
ktora w nas płynie. Widzisz Nay- 
iaśnieyfzy Krolu, czego dotąd 
dokazałeś orężem , a co fprawia 
łagodność twoia, ktora Пе oka- 
zuie z. liftu. Мойпе ferce nie lę- 
ka Пе oręża, i prędzey c zefto- 
kroć uftępuie dobroci i łagodno- 
ści, a niżeli groźnym poftrachom. 
Takiemi przymiotami twey dufzy 
dokazałeś iuż tego Nayiaśnieyfzy 
Krolu , iż każdy woli Cię widzieć 
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łafkawym па fiebie, niż  obrażo- 
nym. Ale ponieważ ten tylko 
fposob је dla mnie ziednania so- 
bie łagodności Krolewikiey , abym 
odftąpił od przedfięwzięcia mego; 
doprafzam йе о pozwolenie mi 
dłuż(ze б czafi abym mogł o- 
znaymić о tym Nayiaśnicylfzemu 
Krolowi nafzemu Janowi iKazimie- 
rzowi , ktory iak tylko uwolni mię 
od obowiązku , podd am fię pod 
wyrok, a Wafza Krolewfka Mość 
doftaniefz Krakowa nieiaknieprzy- 
iaciel, ale tak złączony К ® 
Krolem ‚ ktory nam pannie. ,, Ст) 


Lift Czarnieckiego przyiąt Karol 
z tak wielkim ukontentów: aniem, iż 
wylłał natychmiast dó niego z danie- 
беп iem o przyfzłey łagodne ści уо 
iey Rt pozwoleniem czafu dni ośmiu 
dò odebrania zezwolenia od Jana 
K nier mało , jak mowili Szwe= 
dzi, trofkliwego o Krakow ,* ktory 


RPL" 
(m) Kochowski Ghmact,1l. na karcie 51. 
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całe nawet-Kroleftwo opuścił , zofta- 
wuiąc ie zwycięzcy. Tym czasem 
Czarniecki wprzod niż: zaczął uma- 
wiać fię-o poddaniu Mialta , złożył 
radę na Zamku, i udaiąc хале, 
iż йе Ipalobi do dalszey obrony , 
domagal fienayprzod od Karola, aby 
iego , a gdy to otrzymał , podał 
Wittembergowi ułożone Рипка, kto- 
гё Karol podpilał bez żadnego fpo- 
ru, pragnące зак. nayprędzćy doftać 
Krakowa , ponieważ to, iak йо fpo- 
dziewał , miało uczynić koniec « 

łey odmiany w Kraiu, i oladzić gc 
na Тгопіе Pollkim. Punkta podda- 
nia Miafta Krakowa byly tak chwa- 
lebne , iż Czhrniecki «дай Пе prze- 
pisywać prawa zwycięzcy. (x) Treść 
ich taka była: „ Aby Religia Kato- 
„ licka Rzymika zoftała przy da- 
„ wnych fwobodach w tym Mieście 


miał na pifmie zaręczenie łafkawo- 


(п) Уи e ditiones pacis , que magis 
wictores Шоу quam victos declarabant, Ru- 
dawski na karcie 194. 
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» i wcałym Kroleftwie. Aby Ko- 
ścioły , Domy Klafztorne , Szko- 
ły, Szpitale, i wfzelkie Dobra 
Duchowne wyięte były od wfzel- 
kich ciężarow woylka lub podat- 
kow , oprocz tychy ktore dotąd 
płaciły. = Aby Ofoby „Duchowne 
oboiey płci używały tych fa 
mych przywileiow , ktore im 
Га pozwolone. Aby Urzędnicy 
Miafta i Zamku Krakowa, tudzież 
wszyscy” Stanu Szlacheckiegi 
znmayduiący fię w Mieście pod 
oblężenia wyszli wolno доках 
im podoba. i: zabeśpieczone mie 
li Doftoyności fwoie, i Dobra, 
ktore pofiadnią. Aby Akta pu- 
bliczne, Inftrumenta , Przywileie, 
Pisma, bądź woyfkowe, bądź с 
wilne , a tym bardziey Kościelne 
nięnarufzone zoftały. Aby Są- 
dy , Juryzdykcye , Urzędy wfzel- 
kich M agiftratur, dawnym fposo- 
bem odprawowane były. Aby wol- 
no bylo każdemu wyiść Mia- 
fta a nawet i zKraiu, tudzież 


ыгы 


П. Hrsrokrr 


fprzedać albo zamienić dobra ru- 
chome i nieruchome. Аһу Mia- 
fto Krakow z койп Magiftratem 
i Obywatelami > zachowane „bylo 
przy dawnych Przywileiach i Pra 
wach. Aby Akademia Krakowfia 
chowane miała włzelkie Prz 

wileje , ktorych dotąd używa. "А - 
aśnie Wielmożny Stefan na 

y Czarniecki Kaltelan Ki- 
iowkki , Zamku i Miafta Krakowa 
Rządca,z KFromkoldem Wolfiufzem 
Staroftą Dyneburlkim, z Ofrycye- 
rami i całym Garnizonem wyfzedł 
z Miafta , maige rozwinione Cho- 
rągwie , broń nab 
кай wk 
banów , prowadząc z sobą dwana- 


ście fztuk harmat, Aby im wlzy= 
ftkim dane były dobra Krolewfkie 
na pograniczu Śląfkim na апо 
wilko przez przeciąg dwoch Mie- 
fi zez ktory czas nie wol- 


no im będzie wojować przeciw Nay- 
iaśnieyłzemau Krołowi Szwedzkie” 
mu. Aby Miniftrom , Konfylia< 


np г®ой у 
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rzóm i Dworfkim Nayiaśnieysze- 
go Krola Pollkiego wolne dò nie- 
go przeyście pozwolone było. Aby 
wszyscy zabrani w niewolą z obu 
ftron ile ich być mogło wypu- 
fzczeni byli “па wolność. Aby 
Strehivum Korowne' oddane było 
Nayjaśnieyfzemu Krolowi Szwedz- 
kiemu. - Aby harmaty i inna broń 
należąca do Zamku i Miafta zo- 
Паја w Krakowie. = Nakoniec aby 
J. W. іса: Krakowa dat zar 
czenie , iako niema żadney zdra- 
dy przez miny lub fiakikołwiek 
inny fpofob zóftawiony w Kr 
” kowie na zgubę Szwedow. ”” 
„Te Punkta fiedmnaftego Paźżdzi 
nią podpisawlzy Karol, poflał Slipen= 
aha; aby był w zaftawie zwCzare 


ес ошо, ktorego miał ciekawość 
oglądać, Nie potrzebuię  zaftawu 
powiedział Slipenbachowi Czar- 
ескі) Jofyé mi tefi na fłówie Horoi 
“© т, abym zaufał беўр1есгей- 


K 
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{ш memu. (0): Przyięty od-Karo- 
la z taką ludzkością , iakiey godna 
była cnota iego' ktorą nieprzyia- 
ciel nawet umiał poważać , przypu- 
fzczony do ftołu Krolewikiego,i długo 
o fzczęściu i trybie woiennym roz- 
mawiaiąe z Krolem, pożegnał go i 
powrocił w Karecie Krolewikiey. Mąż 
еп; pierwszy: w „Narodzie ораг 

йе nieprzyjacielowi, i w niefzczęś 

Prawa zwycięze 
cy, ktoremi јак, można było na ow 
czas polepizył los mizerney Qyczy: 
тлу ў. niebył bez. zawiści złych Iu 
dzi, ktorzy fzarpiąc fławę iego, ока 
żali go, iakoby om {ат tylka. Кох 
rzyftał z poddania Miafta udarowa” 
ny. będąc upoininkami od Szwedow* 
„ale go ufprawiedliwiqią  bezftronnć 
zaświadczenia: Hiftorykow , iż eno* 
ta iego, była nienaruszoną. (p) 


nawet przepisav 


———^ 
TI. na karcie у. 


(0) KochoŃski Стас 
(P)'Sed tys. тыйа mortà 


cuncta (ге ut. єз с 


анг, demum тиў дуду” 
depulerane, criminari, Kochowski Ćlimaetere 
na karcie 6, 


zęcef | 


1d 
Jh | 
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2 Ośmnaftego. Października wy- 
еа! Czarniecki z Сагпігопепі fwo- 
Ип oddaiąc Miafto Szwedom. Nay- 
przod Рик Wolfiufza 2 rozwinio- 
nemi. Cho rągwiami , niosąc Бгой;па 
ramieniu przy odgłofie Tarabanow 
1 Kayfrow- wychodził w porządku. 
z Miaftaa Ха nim Pałk Haydukow 
Mikołaia Gnoińskiego , potym letkie 
Chorągwie Stefana Czarnieckiego, 
ktore prowadził Krzysztof Wąso- 
Wicz s- Nakoniec {аш Rządca Miafta 
Ка; telan Kiiowiki według zwyczaju 
ево w ubiorze Arabfkimi na dziel- 
dym Konin; wydawał w Ofobiewo- 
ley Bohąatyra „ktory uftępuiąc nawet 
Wielbić. fię każe zwycięzcy. Pod ten 
n czas welzły do Mifta woyfka 
zwedzkie z Wittembergiem, a za 
Шеті Karol, ktory udawfzy fie pro- 
О na Zamek, обрела od wfzyfi- 
ich hodt i powitania. Między wi- 
асе: „znaydował fię Adan Bro- 
Chowki Kalztelan Sochaczewiki, wy 
аву od Jana Kazimierza aby tra- 
tował «o pokoin = Ten wiafzdiąg 
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Karolowi szczęścia , gdy wyftawiać 
zaczął nieftateczność losu, aby go 
nakłonił do pokoiw, po trzech dniach 
zwłoki, otrzymał nakonieć 
wiedź, iż Jan Kazimierz niema fię 
ipodziewać ińnego pokoiu , (chyba 
zrzekłszy (ię Korony, fpuści fię zu- 
pełnie na łalkawość zwycięzcy. Ła- 
godząc iednak tę oftrą odpowiedź 
ułożoną grzecznością ‚1 rownie po- 
lityką iako y mocą Ścieląc fobie dro- 
gę do Tronu , Жатай fig wymować fer- 
ce Brochowikiego poufałym: z nini 
obcowaniem , a có większa ( gdyby 
to niebyło zwyczaynym 'obroteni 
niefprawiedliwych przywłafzczycie- 
low J fpelniał: u ftołu zdrowie: Jan 
Kazimierza , napisał lift do 

z ubolewaniem nad iego lofem, i 
oświadczył бе, iż'gotow ieh za- 
wfze do przyięcii pokoju. 


odpo- 


Po dobyciu Krakowa wfzyftkiedn= 
ne Miafta Wojewodztwa Krdkowfkie 
go poddały їе Szwedowi , ktory 20 
баулу Panem Stolicy: pówrócił do 
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Warfzawy , i naradziwfzy fie ze fve- 
mi w Pałacu Uiazdowikim, wydał 
Obwiefzozenie , aby na dzień offatni 
Października zgromadziły fię Stany 
Па Seym 'maig zey fie aa 
Ww Warfzawie ; Ale gdy widział, 
ne wielu na tóh Ziazd przybyło „a 
ofobliwie dow edziawfzy fig 129рго- 
Prufkie: ueżyniły: przymie- 
rze wipolney obrony z Fryderykiem 
Wilhelmem Blektorem"Brandebnr- 
imi, poftanowił udać Фе © wayfkiem 
do Prus ; aby елет część Kra. 
Wpszod iednak' niż 
7. Wasfzaw yy dat rozkaz 
Мелон Geseriłowi си", aby 
dobywał Czeftochowy: które у Bär- 
by by ty dla Szwedów elką ропе 
Нег ровй рім Глу pod misy ГӨЗ 
“лу; napisał lift do Zakonników przy: 
„Rzułąc s aby ma otwórzono. bramy A 
A офорт awizy odpowiedź nie do my- 
sli livoicy , rozkizał dawać ogniź do 
TÓW. Był na ow czs w Forte- 
манша Czarniecki ftryieczny Brat 
ina naszego , ktory ftawiąc fię 


Wineye 


ШИ 
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mężnie nieprzyiacielowi, uczynił 
w noęy wycieczkę, i tak mócno por. 
razit Szwedow, ; iż widząc: żwawy 
odpor „odftąpić nakoniee mafieli od 
oblężenia. 


Podczas dobywania, tey Twierdzy 
Mitler: aby załlonił. (voich od ognia; 
woylko, Czarnieckiego, ktoremu po 
wydściu. 4 Krakowa wyznaczył Ka- 
rol Siewierz: na ftanowitko według 
umowy:, zabrawszy przez: zdradę „i 
Калам лу paprzyfiąde wierność K тое 
łowi Szwedzkiemu, przymafił do do- 
bywania ©zęftochowy. „Szczęście 
olobliwizym, a bardziey przez ойго- 
Żność fwoię+Stefan Czarniecki ufzedł 
ż rąk nięprzyiacioł; a zdradzony 
pfzez, niedotrzymanie Punktow pod- 
pisanychrfobie „widział Че wolnym 
z ftrony 'swoiey. od obowiązkow. 


Tym, czafem Karol iak namienili- 
śmy,wdał бе (piefzno do Prus, gdzie 
pomyślne zwycięftwa iego, iak wize- 
dzie. dotąd , były fkutkiem fzezęście | 
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ktore mu fprzyiało: Toruń obronne 
Miafto mogąc wfirzymać nieprzyia-, 
ciela zapędy , poddało fię Karolowi 
przez namowę Żytkiewicza i Szlich- 
tynga Уа za tym przykładem polzedł 
Grud 442; Chełm, inne Miafta 
Ре: Каго] ofadziwfzy wfzędzie 

ү [woie , oderwał od Przymie- 
rzą z fanami Prufkiemi Elektora 
Brandeburfkiego , i przeciągnąwizy 
go na fwoię ftronę ponętą pieknych 
obietnic, zawarł z nim przymierze 
pierwfzego dnia Lutego zaczynaią- 
cego fię Roku 1656. 

Mimo nowego nieprzyjaciela'kto- 
ry więcey daiącemu przedawał fwa 
przyiaźń , Narod wasz uciśniony po- 
datkami, ofzukany: obietnicami, i 
zdradzony niedotrzymaniem podpi- 
sahych Punktów Jmieńiem Krolew- 


kim, zaczął czuć niewolą , ktorą 
Mu fłodził w początkach Kro 
1. Częfte zażalenia Obywatelow , 
albo nieprzyięte ‚ albo zgromione 
lakoby były: fkutkiem zbytkuiącey 


ZWÓdZe 
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wolnosci, dały nakoniec pochop da 
myślenia , iż włożone iarzmo co raz 
bardziey ucifkać ich będzie, ieżcli 
poki lluży i że pora, nie zizur 
ją go z karku biiąc fię „o fwoie 
fwobody, Korzyfłaijąc z.tego nie- 
nkoptentowania ku Szwedom Jan 
Kazimierz, wezwał do fiebie zna- 
ylzyeh Panow Polikich , aby йе 

z niemi „tnie czyniąc dlu- 

gley. zwłoki w wykonaniu zamyflow 
iwoiob, podał obwielzczenie do wfzy- 
ftkich Woiewodztw , zagrzewaiąc ie 
do obrony Oyczyzny. iędzy zdol- 
nieylzemi do przedlięwzięcia tego 
dzieła, (adził on Stefana Czarnie- 
go, Kalztelana Kiiowikiego , ktos 

ry po odkrytey zdradzieeSzwedow 
па zgubę fwoię , pie omije l pos 
fpiefzyć na obronę Krala і Qyczy- 
zny. (9) Pomogli Чо. tego: niemałą 


bilisie Тело не weterei in 


stimula portrema 
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Obywatele Waiewodztwa Lubelfkie- 
go, ktorzy, eśmieliwizy „йез utyłki- 
wać na narzucone poc od 52% È 


dow , nayprzod złożyli między fo- 


bą radę, a- potym wiążąc fię razem, 
“апоу pamiętna: w potomne cza- 
Sy Konfederacyą Tyfzowiecką, kto+ 
tą nayprzod Wodzowie, <a, potym 
Senat, nakoniec Obywatel 

ię garnący podpifali ; zrzekaiąc бе 
Związku i umowy uczynioney z Szwe- 
dami ‚ odftępuiąc protekcyi Karola , 
1 nilzcząc wfzelkie, iego Ufławy, 
Przywileje, i iakiekolwiek być mo- 
Bly Pisma wydane, a łącząc Пе 
2 prawym Krolem przy „wierze i 
Wolności. 


Wyfłany od. związku. Tyfzowie- 
tkiego до Jana Kazimierza Jan Sli- 
źewiki Starofta Horodeliki, zapra- 
Szał Krola aby powrocił do Kraiu, 
1 raczył Пе. złączyć 2 Narodem, 


Таъйе,2 Kochowski Climactere 1I. na Kara 
„ie 94, 


a chociaż Hrabia Potyngen wyfłany 
od Ferdynanda Cefarza do traktowa- 
nia z Karolem o рокоу; iwielu Se 
natorów nalzych radzili Krolowi, 
aby fię zatrzymał ieszcze do iakie- 
go czafuw, pokiby Narod niezebrał fit 
1 nieubespieczył powrotu iego, za 
ufilnym iednak naleganiem Krojowy 
Ludwiki , rufzył z Opola w konwo- 
iu trzech fet ludzi, i nayprzod do 
Жууса a z'tamtąd do Dukli , potym 
od: Мага ка! Koronnego przyięty 
w Łancucić; udał fię nakoniec do 
wowa. Tam potwierdziwfzy Kon- 
federicyą Tyfzowiecką , ściągał do 
fiebie Obywatelow', 
fzło у woylko odftępuiąc Szwedów. 
Tym czalem gdy Narod. wizelkich 
fpofóbów: używa , aby fię przygoto- 
wał” dò dania odporw nieprzylacie? 


za ktoremi ‘рог | 
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by. wfpolnemi filami: iść: na ratunek 
Qycz „лу. (7) 


Uwiadomiony ; Karol o przybyciu 
do: Poliki, Лапа Kazimierza , tudzież 
O tymże mu Han Tatarlki i Ko- 
żacy. obiecali; znaczne-pafilki у гапат 
Чоо укор że da Kontederacyi Ty- 
lzowieckiey zewfząd атпен Пе Oby- 
watele, takim gniewem był. zapa- 
lony., iż бегу przewieść na Їо+т 
Ме, aby zmyśloną, dotąd łagodno- 
ścią pokrył Żal, ktory ztąd uczuł, 
alp groźnemi fow z tym йе dał 
fytzeć , iżlię mš Бейл > ZA UCZY: 
nioną przeciwko fobie zdradę ‚А hie- 
dotrzymanie daney mu wiary. - Zo- 
fiawiwizy więc Steinboka z dżie- 
więciu tyfiącami w „Prufiech przy 
dobyw aniu Malborga , ktorego bro- 


lowi , Czarniecki і obrany Wodzem nil Weyher Woiewoda  Malborfki 
za powfzechną zgodą + wylłany był Mąż nie narufzoney wiary ku fiwe- 
aby Пе ftawił Szwedom , pokiby ca* mu Krolowi „ddał fie do Polki wpo- 
łe woylko niepowrociło do Krola» |  Srzod naytężlzych mrozow , i пау- 
ktorym wsparci Obywatele ‚ Бора“ ТОНЕ ыт 

trzeni .w porządki woienne ‚ mogli- P) Rndawiki ne kgtcie 


аа EGZ 


142 Część II. History 


przod do Łowicza, a ztamtąd rak 
nayfpieszniey przybył, do: Solca , 
gdzie Czarniecki popudzał Oby 
telow do obrony OQyczyzny, i'zwiel- 
ką: (zybkością: przechodząc Pal- 
Каті, byt na przefzkodzie nieprzy- 
iacielowi. (0) Niczego bardziey nież 
pragnął Karol, iako aby е fpotkał 
z Czarnieckim ; ale ten za pieprzy? 
zwojtość fądząc dla fiebie , aby йе 
miał ftawić wmieyscn tak ЌЕ znemu 
wóylku, przebywłzy przez Willę 
udał figę na bok; częścią aby tyłu 
fzarpał nieprzyiac iela , część g aby 
zmórdowane woyfko ойра. padro д, 
1 zinowenmii niewygodami, & ściganiem 
dalizym "ofabiał, i czynił "zwłokę 
nd ktorcy: wiele, zależało - nałzymi 
Ztym wfzyftkim” Karol maląc go z 
wize пато i całą” pomydlność 
fwoię zakłądaiąc na klęsce iego, ро= 
wziąwizy wiadom iż ftoi pod 
Gołębiem między Wifłą i Wieprzem, 
udał. йе iak uayfpiefzniey z woyłkiem 


—— 


(s) Kochowski C/imactg 71, na karcie 109: 
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1 iak tylko: Świtać zaczęło , uderzył 
na ftraż ftoiącą po fzlakach, ktora: 
Zmieszana naglym przyby em nie- 
Przyjaciela, polzła zaraz w гог (урке 
Th klęłką ftraży: uwiadomione woy- 
Ко nalze 0 nieprzyiaciela, pofiadia- 
ło jak nayprędzcy Konie 1 wylzło 
W pole , daiąc tak mocny odpor Du- 
glalowi, iż przymułzony był cofnąć 
fię nazad ; w tym uftępowaniu przy= 
ciśniony od naszych zepchnął zna- 
Сапа część lewego fkrzydła z wy- 
fokiego brzegu Уйу ‚® kąd o lód 
wiele fzwankowało , a wiele opuści- 
Wfzy konie, aby’ uyść podobnego 
Przypadku °ро: krzękach- nad brze- 
giem fzukało fchronienia; Ale gdy 
Kar | nadciągnął z refztą woylka, 
1 kiłka harmatami , ktoremi 
znacznie razić nalzych, Czarniecki 
Widząc nierowne fiły , ари pla- 
z całym woylkiem przymułzo. 
ny: był do ucieczki. Szwedzi po- 
Więkfzali to zwycięftwo obwiefzcz 
niem publicznym , iż refzta wóylka 
Ро лера rozprofzona , 1. cały Oboż 
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żabrany  niepozwoli Polakom: pod- 
nieść więcey głowy. Zstym wizy 
ftkim cała korzyść Szwedow koń- 
czyła fie na tym; 12 rozprofzyłi 
woyfko „ale i tę korzyść drogo opla 
еі, ponieważ oprocz wielu zabitych 
i rannych, Adolf Brat Krolew 

złamał nogę padaiąc w potyczce z 

niem zabitym pod fobą. Woldemar 


Kryftyerna IV. Krola Duńfkiego kre- 
wny śmiertelnie raniony w Lublinie 
Życia dokończył , 
Wodz pierwfze 


i Wikilfon Ang 
ftraży poległ 2 in- 
nemi na boiowifku. 


Po tey Potyczce udał Йе Karol 
do Zamościa w przedfięwzięciu aby 
odebrawlzy Twierdzę zoftał Panem 
obydwoch brzegow Willy: Nayprzod 
przez Wórgueła Generala fwego па 
kłaniał Jana Zamoyfkiego Podczafze” 
go Koronnego , aby fię poddał Kro- 
lowi, albo 'przynaymniey przyią 
do Twierdzy њег ftraż Szwedzka 
ale Жашоуйї godny Przodka fwego 
Potomek, ani fię ftrwożył groźbę 
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Duglasa obiecuiącego furową zem 
йе ро dobyciu Twierdzy „ani dał Пе 
uwieść Wittemberga pochwałom. i 
obietnicom , ktore mu czynił w li- 

Ośmnaście: єуйесу woylka 
Szwedzkiego., i trzydzieści harniat 
Су піер ad męftwo i fta- 
ktory w ad- 
dał poznać 


mogły 
Zamoylkie. 
pifaniu do Wittemberg: 
niewzruszony [woywmylt. . Przeto 
za radą W itteml a odftępuiąc Ka- 
rol od prożnego жа amy fu, udał fię ka 
Jarofawiu у przefławfzy Duglasa aby 
wał „Przemyśl, z kąd- całą fiłą 
miał бе obrocić do Lwowś, Wypra- 
wa Duglasa była niepomyśloa. Od- 
pędzony od Miata z wielką таев, 
{уос h, gdy odebrał wiadomość od 
Szpiegow, 1% Czarniecki zebrawfz, 
Woyfko rozprofzone pod Gołębiem, 
Izedł ob lężeńcom па обес, od ita- 
Pié mufiak od .murow, i сой fię 
nazad „aby бе złączył 2 woylkiem 


C) Rudawski niezzgadza się 
dząc na kart) 
mat miał Karol pod Zamościem. 
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Krolewfkim.  Nieścigał uchodzące- 
1 П м, бы. 

go Douglasa Czarniecki , ale dziwna 

biegu mog 


y 
ї 


fzybkością. ile koń w 
wyftarczyć, polzedł przeciw Karo- 
lowi, a dowiedziawfzy Пе, iż tyfiąc 
iazdy Szwedzkiey (о na podiaził, 
ktory wyprawił Karol , aby powziął 
oJanie Kaz 
fię na ow czas znaydował , 


wiadomość imierzn gdzie 
zadzedł 
drogę Konenbergowi prowadzącema 
ten podiazd , zrobiwlzy załadzki 
мейе, pokazał йе w kilka koni zmy= 
i Jak tylko -g0 po- 
uc iekaiącego + po- 

klzym 


tcjeczkę 
Sz wedz 


кари hem рЫ pr agne tido 
ftać tey zdobyczy , z ktorey Karol 
chciał uczynić ofiarę zemście fwo- 
iey nad Narodem, ale znagła wy- 
padły na nich: Pułki będące naza- 
fadzkach , ktore aby bardziey zmie- 
fzały nieprzyiaciela,zwyczaiem Tata- 
rów” krzyk zrobiwfzy, tak kerna 
uderzyły na Szwedow, iż aż do Sa- 
nu Rzeki, dokąd пах а uciekał niee 


przyiaciel, trapem uftały drogę: 
Patrzał 
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Patrzał na Пее fwoich z drugiey 
rony Sanu Krol Szwedzki nie mo- 
Вас im przyiść na pomoc gla Йаһе- 
50 lodu па Rzece , i był świadkiem 
źwycięftwa ktore odniolt Czarniecki. 
Jwa &убасе regularnego woyfka utra- 
cili na ow czas Szwedzi a wfzy= 
tkie fprzęty ftołu Krolewfkiego, kta- 
re z licznym konwoiem przeprawił 
Karol na druga ftrorię Sanu, dofta- 
У Пе nalzym.. (u) To zwycięftwo 
“уцпа(еро Marca 1656. tak wielką 
| nią przeraziło cały Оһо» Kro- 
“viki, iż przez cały dzień nikt nie- 


zabytki tego zwycięstwa są dotąd 
bcu Biafegó-Stoku. Мау 
r Krola Szwedzkiego js 
haftowany na- Kroszie i 
śrzodku Gołębia z literemi ро bokach © G. 
R. 5. ktore z ńskiego znaczą Karó/ Gu 
staw Krol 4 store Szarfa ta- 
kiegoż haftu i koloru, maiąca na sóbie li- 
terę S. gęsto wyszytą. Potrzecie dwa tale- 
Tze srebrne płaskie z literami С. С. R. 5 
па ktorych neymiley było iadać Czarnie- 
ckiemu. Јалу zdobyczy iego wojennych 
częścią Коко! S: Jana w Warszawie, Сз 
ścią wie$ Czarnca zachowaie pamiątkg, 


HiısTORYI 


za mot, aby 
оу“ 


śmiał przeprawić Пе 
pówziął wiadomość o 
{ка nalze 
ta dodał 
li, iż 
ktorych dotąd wieść 
zwyciężonych. (w) 
cięftwo ściągnęło do Kraiu ukr 
iących fię przy po Jerzega 
Lubomirikiego Marfzałka W. Koron- 
nego, i Sapiehę Woiewodę Wileńć 
fkiego , ktorzy łącząc fie z Czarnie” 
ckim polzli przeciw pieprzyjacielo? 
wi. Szli także za ich przykładem 

зле Wiśniowiecki , Koniecpolikt« 
Sobiefki , inni Panowie, uczyniwizy 
Manifeft, iż odftępuią Krola Szwedźe 
kiego , a łączą Пе Krolem fwoi 
przy wierze i wolności. 


liczbie 
Przeciwnie pomyślność 
ca nalzym , gdy wic 

żyć Szwedów» 
głofiła 
To flawne zw 


można zwycię 


za nież 


aniczu 


Tymczafem Karol wid 


ас więkfzy 
coraz niedoftatek żywności, umyśli 


p 


(0) Primusgue С Еч 


Fi da 5, quos їп Фано. diem inoit, 
fama пас, Rudawski na karcie 22 
Kochowski Clima: II, na karcie arg. 
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rulzyć 


z pod Jaroflawia. Wprzod 
Iednak 


wyllał Duglasa aby zwiedził 
trudniey(ze przeprawy ‚ ieże- 
nie było jakich zafadzek „ potym 
Zwielką vi ufławiony do 
boiu- udał Пе Ка Przeworiku. Ale 
Woyfka Polikie ze wlzech ftron nań 
lapadaiąc urywały go wednie i wno- 
€y , niedaiąc nigdy fpoczynku. Wpos 
Śrzod uftawi іслпусћ nagabań „i trwo- 
gi w ktorey zoftawał, rozumieiąc , 
krzyk nalzych zwyczaiem Tata- 
Tow wydawany za każdy m wypadnie< 
Niem pochodził w famey. rzeczy ой 
latarow А przybył пакопіес do Ru- 
dnika, gdzie ledwie tylko ufiadł do 
fqiadania w domu Plebańlkim 5 Чапо 
Ma znać natychmiaft , iż napa 
Polacy. Porwal fię ód ftoła Karol, 
A gdy Szandarowiki Rotumiftrz Xią- 
“ста Wiśniowieckiego z Pułkiem na- 
Gierąć zaczął, w takim niebeśpie- 
wwie znalazł Де na.ow czas Karol, 
2 dwa razy wyftrzeliwfzy z Pifto- 
etu, ucieczką nakoniec ocalił Ży- 


oftrażnoś 


iż 


zęść II. HisroRyr 
cie zafłoniony od Woyfka, ktore przy- 
mufzone było uchodzić. 


Czarniecki niefpracowany w ści- 
ganiu nieprzyjaciela , rapadał częfto 
na Szwedow , gdzie tylko mogł ko- 
rzyftąć, a nie tak fzukaiąc chwały, iak 
prawdziwey korzyści, ftrzegł Пе po- 


wszechney bitwy, ktorey iak pomyśl: | 


ność nie wieleby mu przyniofla dobre- 
go.procz chwały, tak przegrana 2 
utratą krzepiącego fię woylka рог“ 
Żyłaby: Qyczyznę-w przepaść nie- 
fzczęść i zguby. Sposob iego wo” 
iowania był, ftofowny do okoliczno” 
ści w ktorych fię znaydował. Trze; 
ba było nagłym napadaniem urywać 
po trochu nieprzyiaciela ; nie maiąć 
ani dofyć fit; ani tak zdatnego lu- 
du , aby fię'z nim ftawił w otwartym! 
polu. Tak pod Gorzycami , i Zale 
fzanami napadlfży па Szwedow, zna 
cznie ich poraził , i wprzod iefzcz? 
ufzedł, niż nieprzyiaciel mogł fig 
uftawić do boiu. 
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Ропіой prawda wielką klęfkę pod 
Sandomierzem ‚ ale Opatrzność za- 
chowała go w tym przypadku od 
zguby. Sandomierz z Zamkiem ofa- 
dzony był ftrażą nieprzyiacielika , 
nad ktorą miał zwierzchność Syn- 
kler zoftawiony od Karola na ten 
Czas , kiedy Miafto poddało йе Szwe- 
dom. Krzątał Пе Synkler około po- 
ftąyienia тойа na Wiśle ‚ ale fpe- 
dzony był od nafzych , ktorzy pota- 
iemnie przeprawili йе przez Wifię, 
1 tak pomyślnie nań uderzyli, iż 
Utracił Miafto, i ledwie miał tyle 
ла Ги, że.fię mogł fchronić do Zamku; 
“есж i tam niewidząc beśpieczeń- 
twa dla берле, taki fpofob umyślił do 
leieczki: tey Гатеу nocy, ktorą po- 
Przedzał dzień pamiętny ich kięfką 
brzy moście, wypadł z Zamku i bli- 
Ше domy podpalił. Czarniecki wi- 
240, znaczną część” Miafta obroco- 
ną w perzynę, poftanowił dobywać 
mku , zwłafzcza gdy wiele Mie- 
czan garnęło Пе do woyfka, dla 


О ЕЙ 
hciwości zdobyczy , ktorą Szwedzi 


zwieźli z pobliżfzych тіеуѕс pora* 
bowawsży: Kościoły i domy. Syn- 
kler przewiduiąc iż niemogł długo 
utrzymywać się w Zamku, na prz 
gotowane od fiebie łodzie 
itraż fwoię , podladziw(zy: w przod 
beczki z prochem pod mury, 1 zapa- 
liwfzy knoty fiarczyfte. А gdy lud 
chciwy w pada bez ROK do Zam- 
ku, i ugźnia fię z zę у ża” 
palone miny , w je iły w gorę 

ry, i przeszło pięć fet Ofob o śmierć 
przyprawiły. Та Ма” tym byłm 
znaczniey (zą im więcey Kray fzkodo* 
wał przez utratę Archiwu , i Aktow 
Sądowych „ktore zatracone, zofta- 
wiły na potym Obywatelow w klo- 
tniach prawnych, i niepewności ma 
iątku. 


zabrał 


Karol maiąc znacznie zmnieyfzo” 
ne йу, rufzył z pod Jarofiawia d9 
Leżańfka oczekuiąc na рокі kto” 
rych fię fpodziewał od Steinboka 
powracaiącego z Prus po wzięciu 
Malborga, tudzież z innych Garni“ 
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Zonów idących na pomoc po ode- 
ktorą 
Poniofł od nafzych. Pofzedł za nim 
Czarnieck złączywizy бе z Lubo- 
miykim , Sapie ahg y Wiśniowieckim, 
Sobiefkim у i innemi Panami, ale 
potrzeba, aby niedopufzczać przy- 
ери idącym zewlząd pofiłkom, w 
totce go dzieindziey odwołała. ' 
iesłusznie przygania  Carnieckie- 
Mu Rudawski, iakoby nieumiął korzy- 
stać z zwycięstwa pod Jarosławiem , 
odstępniąc Karola , к елы 
luż prawić w oblężeniu i bowiem 
Noy sko Krola wedzkiego było tak 
„abe , aby ie nafi pokonać mogli, ani 
Żaden niedoftatek Bzwe- 
dow aby Пе poddali „ani osa Ka- 
tola był podobny do tego, aby go 
lakakolwiek przeciwność przełamać 
Mogla ‚ owfzem. dobre przedfięwzię- 
tie Czarnieckiego i okolięzności w 
ktor ch fię znaydował ufprawiedli- 
Ке аз ten zamyfł, zwłafzcza gdy 
Elektor  Brandeburfki odfte рім Глу 
Przymierza, ( iak iuż powiedzieli- 


braney wiadomości o klesce ; 


nienaglił 
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śmy) z Stanami Prus Krolewfkich 
fzedł napomoc Krolowi Szwedzkie- 
mu. Przeciwko temu udał Пе С 

niecki po nadbrzeżu Wifły, i nay* 
przod pod Kozienicami napadłfzy 
na Tornefkiłda maiącego z fobą ośm 
Chorągwi Szwedzkich-, tak ie zniolł 
pomyślnie , iż nikt nie pozoftał kto- 
ryby uwiadomił Karola o klęsce. (2) 
Wkrotce potym dowiedziawszy fię 
iż woylka Kryderyka Margrabiego 
de.Baden były w bliłkości, dniem 
i nocą fpielząc zafzedł mu drogę 
pod Warką. Przelzkadzała do fpo- 
tkania fię Pilica Rzeka wezbrana na 
wiosnę , tudzież. ciafny moft i пісе 
zdatny do przeprawy z woyfkiem: 
Czarniecki fłyfząc z drugiey ftrony 
woyfko піергауіасіе іе, iż Йе otrą* 
bywało , iakoby dla przefzkody fpo- 
tkać fię nie mogło, z nalzym , roz 
„WEJ 


(=) Ac primo Czarniecius apud Kozienice Ма 
vit “Oppidum octo: Swecorum  equestria sięna 
cum Trikuno "Torneskild mira celeritate’ fudifa 
ne тшй clacjił emisso, Kochowski Стасі, 
re IL na korcie 118. 
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kazał aby lekkie Chorągwie z Krzy- 
fztofem Wąfowiczem welzły na moft, 
fam zaś odziany fzubą ryfią ktotey 
doftał w zdobyczy , "natrząfu kę 
(rzecze ) niepr. zysaciel śmiały że 
80 ха łamią rzeka ; ale pokażmy mu 
że iak tego nie wfirzymało morze 4 
ktore pr zebył, aby uciemiężał паја 
Narod, аќ t,nam Polakom nie 
pi fzkaðzaig wody, abyśmy wijpę- 
О z Hratu naiezdnika. Ba mną 
Bracia wpław albo po moście żść 
na nieprzyiaciela у teft zarowno tym 
ktorzy fig nie lękaią śmierci. To 
wymowiwizy fpiął oftrogami konia, 
i pierwfzy rzuciwszy бе w rzekę, 
w poł godziny trzy tyfiące woyfka 
w pław przeprowadził; "Tą nagłą 
przeprawą zdziwiony nieprzyiaciel 2 
trwożyć Йе zaczął , zwłafzcza mo- 
Бас wprzod przelzkodzić temu, na 
Co z zadziwieniem. i ciekawością 
Patrzał oczekuiąc końca. 


Tym ezafem Czarniecki widząc 
fię na drugiey ftronie rzeki, z vo- 


=> 


зрана С 


Б: 
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wnym pófpiechem iakiego nżył pod- 
czas przeprawy , rzucił fię na nie- 
przyiaciela , ktory po dwoch godzi- 
nach bitwy wytrzymać nakonićc nie- 
mogł żwawego,nacierania i nayprzod 
cofać 'lię do lasa, a potym hanie- 
bnie uciekać zaczął; Ale Pułki na- 
Гле ponieważ miały „fzybfze konie, 

częścią łapaly uciekaiących „с zęścią 
opieraiących fię fały po drodze. 
Xiąże Кгуде bia йау, 
z Hrabią Ślipenbac hem ,1 Ebren- 
fteynem Miniftrem Krola Szwed: 

kiego lafimi i manowcami uciekając 
doftali ię dakoniec do Czerfka, gdzie 
wrozwalinach ftarego Zamku przez 
trzy dni o głodzie ukrywaląc Пе, no- 
cą nakoniec uszli do War(zawy. Poy- 


mani byli z znacznieyfzych Adolf 


młodfzy Margrabia , Hrabia alken- 
йеп, Weger, Poter, i wiele in- 
nych y ktorych liczba wychodziła do 
czterech fet Ofob. С) 


— ph 


()Kochowski Glimactere 11, na karcie 219» 
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To zwycięftwo odniofł Czarniecki 
dhia fiodmego Kwietnia 1656. Ко» 
те iak było Żałosne dla nieprzyia- 
ciela pokazuie йе z liftu Adolfa Pfaltz- 
grafa pifanego до Жго|ау КЕ rego 
Znacznieyfze tylko i ftofowne do 
rzeczy maszey punkta 2 Rudawfkie- 
go wypiluiemy: ,, Ponieważ wczo: 

vaylzego, dnia pod Czerfki iem Puł- 
ki Marg abieggo poniofly 
klefke ód nieprzylaciela , i 
wiedzieć -niemożemy w takim fta- 
nie znayduią fię nafi. . 
kazu Feldmarfzałka , i innych W. 
К. Mości Oflicyerow relztę pozo- 
tałych Pułkow i te ktore I lą pod 


Kommendą moią przeprawiłem 


przez Wife. . O! gdyby Mar- 
grabia nie czekał byl na ow czas 
tak.dłago na mieyfcu! . . « Gdy- 
зу pilniey wykonywał był rozka- 
zy W. K. Mości, i nieodrzucał 
rady moiey „nie cierpiałby był te- 

aln i bola głowy, ktory go 
ter raz trapi, ani woyfko pa nie- 
Poniofloby: było: tak wielkiey klę- 
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П. History: 


fki, przed ktorą chociaż niewie- 
dzieliśmy o liczbie nieprzyiacie- 
la , fkuteczniey jednak można fig 
było oprzeć iego file, aniżeli te- 
raz ż małą garstką nafzych, ”' 


Po tym zwycięftwie Czarniecki 
odebrawfzy wiadomość iż Izrael Puł- 
kownik Szwedzki rufzył Пе z Ło- 
wicza z tyfiącem dwoma fet koni, 
i przefzlo dwoma tyfiącami wozow 
napełnionych łupem z Kościołow i 
Domow zrabowanych , aby. ie prze- 
prowadzał do Prus i z tamtąd prze- 
fłał до Kraiu fwego, wyfłał nay- 
przod przeciwko niemu podiazd z let- 
kich Chorągwi, a potym i fam po- 
fpiefzywszy, przymufił nieprzyjacie- 
la iż Пе cofnął nazad; z takim pò- 
fpiechem , że nietylko wozy , ale i 
Żona iego wpadła mu w ręce. Ta 
Niewiafta rowney urody iako i nieu- 
ftrafzonego ferca, gdy iey ieden z na- 
fzych radził aby namawiała Meża s 
żeby poddał Zamek dokąd fię był 
fchronił , twierdząc iż ten tylko Грот 
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fob miała odzyfkania wolności; Wie- 
cey cenię (rzekła) fławę Męża: me- 
go, niż wolność, a nawet i życie wła- 
fhe, owfzem gotowa ieftem śmierć 
Ponieść , a niżeli odważyć fię na to, 
abym z пута honoru i wiary , kto- 
га Mąż тоу poprzyfiągł Krolowi, 
nakłaniała go do' złego uczynku. 
Czarniecki wielbi 1с to męftwo w płci 
fłabey , okazał iey ofobliwize wzglę- 
dy, i odefłał natychmiaf: do Męża. 


‚ W pośrzod tak znacznych korzy- 
ści Czarniecki czyli żeby 'przyto- 
mnością (woią pobudzał wszędzie 
Przeciwko Szwedom, yli iak go 
obwinia Rudawiki nieumiejąc poży- 
tkować z zwycięftw, udał йе do Wiel- 
kiey-Poliki z Jerzym Lubomirfkim 
Marfzałkiem W. Koronnym. odftępu- 
le Karola, ktory wfparty nowemi 
Pofiłkami przybył do Warszawy nia- 
ląc wkrotce przebierać fię do Prus, 
„A wiparcia przytomnością fwoią 
Drzyjających fobie. Z tym wfzy- 
kim ta nawet wyprawa Czarnieckie- 
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go "niebyła inadaremna. - Senatoro- 
wie Wielkopolscy , ktorzy. pierwsi 
poddali Пе Szwedom, i podpisali lra- 
niebne punkta, odft ąpili Karola, a 
апі męftwem i przytomnością 
obróńcy Oy zyzny , przełzli na ftro- 
nę Krola (wego, pobudzaiąc Oby- 
watelow aby бе zyli z niemi. № 
pierwiza korzyść ktorą odni 
z nieprzyjaciela było wzięcie Lelzua 
z wielką klęfką miefzkańcow upor- 
czywie obfława ących przy Ѕ ех, 
dach. Wkrotce pod Kościanem pod- 
iazd Szwedzki wyfłany od Wefiema= 
m trzymaiącego, таў w Poznaniu. 
fpotkawtzy По. z'naszemi ktorzy mu 


zafzli drogę w lefie, roz ую! гару 1 
aż do Mosina goany рәшойї w 
Кеке, 


Pó tey potyczce dano znać Czat” 
nieckiemu . ftojącemn obozem pod 
Gniezney z Jerzym Lubomirfkim 
Marszałkiem W. Korońnym , Stani- 
Палет Міо от Kafztelanem San- 
domirikim, і Andrzeiem Grudzień 
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iki im Woiewodą Kalifkim, iż nieprzy- 
lacje naydował fie w blifkości. Na- 
radziwľzy Пе więc. ze fwemt, udał 
lig-przeciw „wedom, 1 о dwie 
nile. od- Gniezna zalzedt mu drogę. 
Duglas uwiadomić ту iż пай chcą 
fię 2 nim [potkać „obrał takie miey- 
(ce, k toreby go i zalłaniąlo od po- 
tyczki, i [połobne było Чо bitwy 
W potrzebie. Ażeby lepiey 
Wlzyftko mu йе powiodło, ukrył 
wblilkich krzakach zafidzki; a br g 
błotniftego brodu dla niedawney po- 
wodzi, бе % groblą pr yleglą fta- 
Wowi, umocnił -Piec shots ą i bq arma- 
tami. Tym fpolobem u Бенет y 
trudny przyftęp „до fiebie Капа 
beśpiecznic oczekniąc WARE h. Woy- 
ka nalzego prawe fkrzydło prowa 
dzit Jerzy Lubomirfki , a lewe Czar- 
niecki , obydw a z taką odw: 

Wem, iakoby йе ieden рг 
Sim. ubiegał , ktory mial pierwfz 
opanować ć groblę, “Ale Szwedzi bro- 
mili mocno: tey przeprawy trudńiey 
© przebycia dla ciafności , i Ry 


RF 


PIE 
Pie. 


HisToRy1 


| 
opatrzoney do dania odporu. Czar- | bę 


niecki obiechawszy brzeg z Półkiem 
fwoim , uderzył na prawe fkrzydło 
Duglafa, chcąc go pociągnąć. do bi- 
twy 1 odprowadzić 
by przez to otworzył przeyście Lu- 
bomirfkiemu, Już (рейха był z miey- 
{са ftoiących na fkrzydle, gdy ukryci 
na załadzkach razić go mocno zacze- 
Ц. Cokolwiek odwaga i przytomność 
dokazać mogą , tego wszyftkiego dał 
na ow czas „arniecki dziwne do- 
wody. Z tym wlzyftkim Duglas za- 

spieczony od woyłka po drugiey 
tronie będącego , iż przyiść niemo- 
Że na pofiłek nacieraiącym , wfzy- 
ftkie Шу fwoie obrocił przeciw Czar- 
nieckiemu , ktory widząc iż nadare- 
mne były wfzelkie ufiłowania, aby 
fprowadził z mieyfca nieprzyiacie* 
la, a piechota z harmatami wlzedł- 
гу do rowu, ktory flużył do ofi 
fzenia grontow znacznie go razila 
cofnąć Пе kazał nazad, i z rowny 
męftwem першас”, iakiego dał do- 
wody w boiu,ulzedł fzczęśliwie z nie* 

bespie- 


od grobli , aże- 


| Si 
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$pieczeńftwą. Zginęło w tey bi- 
twie około czterdzieltn Towarzyftwa, 
Oproez wielu rannych, ktorych wy- 
ał Czarniecki do Gniezna dla o- 
Datrzenia. Był z liczby ranionych, 
„Wa razy w rękę kulą Kochowiki Hi- 
toryk na iak sam o sobie pi- 
Sze, Zważaiąc iednak liczbę i nie- 
doftępne mieyfce  nieprzyiaciela , 
Zarniecki w tey tylko iedney bi- 
wie przyrownany bydź może do 
wych Bohatyrow , ktorzy krwa- 


Wym zwycięftwem okupowali окгау» 
i woieńne ‚1 fławę swoię winni kle- 


k 


Om i rozlaniu krwi ludzkiey. 


ах po większey części Polika wy- 
SSZY obronnieysze  Miafta ktore 
ed trzymał , zrzuciła z fiebie 
nemo niewoli , gdy Мота uczy- 
Wi na czas pokoy z nami, prze- 
бота woynę z Litwy do Jnfant. 

arat Пе prawda Karol przez Gu- 
(ży Bielke Senatora Szwedzkiego 
б NIĆ pokoy z Carem, ale czę. 
14 dobra sposobność odebrania Jn- 


M 
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еб 


с; g 


flant , częścią zazdrość z ktorą ра 
trzał 'Car na fzerzącą fię potę 
Szwedzką „i była. mu powodem , ій 
oświadczył. przez Jana Obryńfkiego 
Pisarza Dekretowego pokoy z mi” 
mi dọ czasu , a wkroczywizy z woj” 
fkiem do Jnflant, wydał obwiefzc 
nie iż Kray ten oderwany od Мо 
fkwy „przyłącza do Pańftwa (wego. | 


| 


‚| ient 
ni 
06: 
сер 
rz 


30 


zad 
biepy 


Pod ten fam czas Jan Kazimier? dowi 
zebrawfzy cożkolwiek 
fzył: ze Lwowa do Sokala , otoczo” 
ny nayprzod kupiącym fię do fies 
bie ludem ‚а potym wspar ty iwar 
cianym Woydkiem , ktore przybył 
u Hetmanami, i naypierwszy zna 
odzyfkaney: powagi Krolewfkiey 0% 
w liście do CNA zanow , w któ” 
rym chwaląc ich ftateczność i m% 
ftwo w о: Iporze danym po kilka Т 
zy мерт lowi „zachęcał ic he 
dalszey obrony. To Miafto w Гус” 
płych obrębach , ale dobrym rz дй | 
i zgodą dz йс na ow czas tyle 
wodow męftwa, ile ftateczności W 


pieniędzy: гї 


4 n 


чу 


“ус 
Op 


асле 


dzieć 


toryby fię męftwem ni 


i 
WS. 


Ро Gnieźnieńfkiey potyc 
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dało za 
ykładem dla 
ematz 


czasow  nalzych , 
każdego Kraiu;, 
ego Narodu, 

oparł prze= 

ani tak rozleglego i óbfituią- 
we wszyfłko , aby przez nie- 
nie był zdobyczą 
naiezdnika. 


tak еди 


niezgodę 
ego 
zce Wo» 


ie nasi rozłączyli Пе z sobą, 
inni на fpoczynku, Cza 
rownie w pomyślności. iako 

iefzczęściu” са kowego халуа 


tu, wypadłszy śpiefzno pod Zni- 


h $, Я f 

W, rozłożone tu i owdzie Woyfka 
Zwędzkie mief; 
niem, 


ał nagłym napada- 
(ау Chcąc йе z nim złą+ 
Jakób Weyher Woiewoda M 


znaczną. 


al- 


li- 


Czornięciaeś ‚сиў wietori аг 
dem атат 
сағат 


аһа. 


ory ex 


subitan 
Кос 
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czbę Obywatelow, napadł niefpodzie* 
wanie na woylko niepvzyiacielfkie! 
pod komendą Karola Xiąc 
chlemburfkiego, ktory. bez Żadnej 
przyczyny nieprzyiaźni zPollką,woy” 
fka fwoie przeprowadził przez: 5% 
xonią niższą ,i wkroczył w sranie 
aby fię złączył z Szwedami. Już 
Tuchol wyznaczył był sobie na fis] 
nowilko, gdy w drodze powziąwłży 


wiadomość iż Weyher (chronił m 
do Choynicy, podftąpił z woyfkie” 


iwoim pod Wiafto, i zaczął go 00 


ęcia Ме! b 
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kszey części z zdobyczy wziętey na 
kieprzyiacielu a częftokroć z ra- 
unku , maiąc żołd zatrzymany , był 
Makształt drapieżnego zwierza , kto- 
lego łączy na czas potrzeba, i ktoż 
"У Пе rozprafza Кого tylko głód 
*Woy uśmierzy. Narod trofkliwy o 
"ободу fwoie , ай nadto uwodząc 
16 wolnością ,wzbraniał Пе dać ta 
obrowolnie na obronę swoię , co mu 
fwałtem wydzierał naiezdnik, Wta- 
im ftanie rzeczy , nie dziwnego : iż 
Mylepfze zamyły dobrych Obywa- 


bywać. Prożno iednak* przez Ф| low były bezikuteczne, i same na- 


dni Ки fe- Mechlemburczyk o 
bycie Miafta, ponieważ uwiadomić 
ny о tym Czarniecki pośpiefzył © 
pomoc Woiewodzie, i uderzywl” 
z tyłu na nieprzyiacioł, przymu” 
ich do ucieczki. 

Nadchodząca Wiofna , ktora A 
zwyczay otwiera pole regularne” 
Woyfku , takiemu iakim było nasi 
zdawało fię bydź porą wytchnier, 
po pracy. ` Zolnieyz żyjący ро W* 


wy Bohatyrfkie czyny znayduiąc 
te przełamaną tamę , były podobne 
ч praw reki tyle tylko działać 
Обасеу , ile iey więzy władać po- 
ааа. Miał nafz Czarnięcki te 
У іе przymioty, ktore czynią 
[tq kim Woiownikiem , ale niedofta- 
„ Wwoyfka, a co większa ta nawet 
Pitka ludu, ktorą miał przy so- 
| е bez ćwiezenia , bez płacy , bar- 
|р. у zgraią niż woyfkiem nazwać 
| ї mogąca , była przyczyną iż czę- 


h 


М 
bs 
б 
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ftokroć yoiować mufiał ftofownie do 
ludu, ktory prowadził. „Napaść nil 
nieprz jaciela zwyczajem: Tatarow!| 
i niemogąc. zwyciężyć cofnąć fię n% 
zad , było pofpolitym trybem wo” 
owania палево. Czarniecki przy! 
muszony wypocząć fwoim , ktorzy 
dla ufławicznego Ścigania i pracy 
potrzebowali na cząs odetchnieni! 
pofzedł za przykładem innych‘; któ” 
rzy rozftawili Pułki swoie w Wole 
wodztwie Chęlmińfkim i Ziemi 00 
brzyńlkiey гро łąkach , A znędznić” 
ne konie niedoltatkiem i коп уа 
odpoczęly na pafzy. 

o-tym Krol Szwedzki, rozfiać 
zał wieść o śmierci fwoiey, a Бу! 
czafem . znagła przypac ігу ро 
Kcyn, rozprofzył nalzych i тай 
znaczną zdobycz.  Uszedł z tey МЕ 
fki oftrożnieyfzy od innych Cza pnie” 
cki, na ktorego dybał haybardziey 
Karol,a zebrawizy roz prof one PU. 
ki, udał Пе ku Warszawie, kro 


Jan Kazimierz wfparty licznym 
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dem nmyślił wytrwać z rąk nieprzy- 
lacjół. 


W* początkach iefzcze Woyny 
Szwędzkiey , Warszawa Ciak powie- 
zieliśmy ) beż żadney obrony „bo 
opnfzczona. od wfzyftkich:, poddała 
lę Szwedom, i była fkładem nie 
tylko ż żywności i opatrzeń  woien- 
AE h, ale or lupu zabranego po 

całym Kroleftwie', ktory miał bydź 
Wywieziony do Szwddyi fpofobniey- 

ago czasu. Alfryd анн 
General Szwedzki był Rządcą Mia- 
fta i Straży złożoney z dwoch ty- 
Кесу ludzi „zdatnych do obromy twier- 
dzy pod Wodzem biegłym w fztu- 
te wojenney. Było oprocz tego 
trzydzieści ftatkow więkfzych “na 
Wiśle , ktore wyznaczone, były do 
бнын zdobyczy , i dódania ży- 
Wności w rożne ftrony gdyby; te 
80 wyciągała potrzeba. Miał па 
Nie. oko - Paweł Sapieha Woiewoda 
Wileńfii zLitwą i Obywatełami Wo- 
leyodztwa Mazowieckiego , ftojąc 
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wfzędzie po „nadbrzeżu, aby nie: 
dopufze ał nieprzyiacielowi uwozić 
z Kraiu zabraney zdobyczy. Tym 
czalem Jan. Kazimierz dnia dwudzie* 
Перо piątego Maia 1656 Roku, przy 
był pod. Warszawę w liczbie dwp- 
dzieftu tyfigęcy woyfka, z ktorym 
złączył fię wkrotce Czarniecki 1 
Marfzalek: Wielki Koronny, prowa- 
dząc z sobą wiele Obywatelow Wo- 
iewodztw, Wi kopollkich' i zewfząd 
garnącą Пе Szłachtę.  Wszyftek tem 


lud woyfkowy : zgromadził. йе pod 


Uiazdow , gdzie Krol przybył nay- 
pierwizy i ftanął w Pałacu ,* Przy 
nim Hetmani z Kwarcianym woy* 
fkiem założyli Oboz , zoftawniąc dla 
Szlachty w olny brzeg Wiłły. Z dru- 
giey сопу na Pradze ftançla Lie 
twa, do ktorey przelzedł Czarnie” 
скі, aby był w pogotowiu do dania 
odporu pieprzyiacielowi, ieżeliby za% 
myślał iść na odfiecz, w oblężeniu 
będącym. , Tak liczne woylko nie 
mogąc długo. zoftawać na iedny™ 
mieyleu dla niedofiatku żywności » 
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zaczęło dobywać Warszawy ; zwła- 
[zcza gdy wieść rozefzła Пе iż Karol 
Ату ną odfiecz Wittembergowi, 

і „Duglas w znaczney liczbie fwo- 
ich алд alu kepy ped Zakroczymem. 
Naypr od więc Piechota zaczęła ro- 
bić Ok хору, gdy tym czasem Jazda 
częfto podluwaiąc Пе pod Miafto,bro- 
niła nieprzyiacielowi wycieczek. Sta- 
ral fię prawda Jan Kazimierz wlzel- 
kiemi* fpofobami ,.aby nakłonił Wit- 
temberga do poddania Miafta , chcąc 
le zachować od znifzczenia , ale gdy 
Widział iż proźne były Żądania ie- 
go, rozkazał dawać ognia do murow, 
w ktorych gdy fię, pokazały zna- 
cznieylze [zczerby ‚ wylał Treba- 
Cza z domaganiem Пе, aby mu о4- 
dano Мїайо. iako własność iego, 
dodając i iż Wittemberg:nie ma obie- 
bywać sobie. łagodnego obchodzenia 
fie po dobyciu mocą Warfzawy , ie- 
Żeli nie powroci iey w tym samym 
anie w iakim ią odebrał. Wittem- 
еге czyli że fię fpodziewał pomo- 
cy Sial Karola, czyli że czynił to 
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co było дүү Wodza, dał 
odpowiedź iż Пе bronić będzie: do 
oftatnich fit, więcey ważąc honor 
niż a. Taka 4 odpówiedź odebra- 
wszy Jan Kazimierz złożył radeWoy- 
fkową , na ktorey uchwalono aby 
mocą dobywać Warszaw Tym 
czasem gdy woyfko nafze bliżey pod- 
fuwało Пе pod Miafto, Duglas fto- 
iący pod Zakroczymiem między Wi- 
Па i Bugiem, a nadcremnie ocze- 
kuiąc рой Коу od Krola swego , pro- 
fit Radzieiowfkiego , ktory ufzedł Й 
Warszawy wprzod iefzcze niż ап 
Kazimierz podciągnął z woylkiem 
aby napisał do Buthlera Podikarbie- 
go Koronnego, z domaganiem fię 
o wolne wyiście dla у iego i 
innych kobiet 7 sh. Odpi- 
ваї- Buthler odmawiając mu na ie” 
go proźbę , owszem gdy бе wieść 
rozefzła, iakoby Duglas zamyślał 
przyść na pomoc w oblężeniu bg- 
dącym, część Woyfka nalzego wy” 
pr awiona była pod Zaki oczym, gdzie 
nawet i sam Krol. z więkłzą” filz 
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pośpiefzył , ale widząc Że go nie 
mogl wyciągnąć z Okopow , ktore- 
mi mocno бе był obwarował, ро 
dwoch «dniach nadaremney zwłoki, 
powrocił nazad Jan Kazimierz chcąc 
przyśpieszyć dobycia Warfzawy. 


Nie uftawał nigdy ogień z harmat 
do murow od początku oblężenia 
Miafta, a gdy w kilku бу р o- 
tworzyły бе szezerby , ydziefte- 
go Czerwca woyfko nasze przez 
trzy godziny tak żwawo nacierałó 
na nieprzyjaciela , iż fam Wittem- 
berg byłby wpadł'w ręce, gdyby 
ШУ był nie fchronił za mury , odfte= 
pu ас Klasztoru Bernardyńikiego na 
M rakowikim Przedmieściu , “z kąd 
naybardziey bronili Szwedzi przy- 
ftępu nafzym. « Z drugiey ft rony 
Miafta ой Nowomi zyfkiey Bramy si 
Cmentarza Dominikańfkiego dawał 
odpor Weger, na ktorego nacierał 
Ernest Grothauzen Pułkownik nafz 
razem z Litwą , ktora od Kościoła 
Paulinow żwawo idąc na nieprzyia- 


ciela,im z więkfzą odwagą wpada- 
ła na mury, tym więkfzą ponofiła 
klęfkę. Naybardziey iednak raził 
nieprzyiaciel nafzych od Krakowlkiey 
Bramy przy Kolumnie Zygmunta , 
ktorą ftroną przez nadpsute mury 
cilnęli fię do Miała. Z tym wizy- 
ftkim widząc Wittemberg ftateczne 
męftwo nalzych , i ftraciwfzy /na- 
dzieię pofiłkow , umyślił nakoniec 
umawiać йе o poddanie Miafta. Tym 
końcem wyfłał Trębacza profząc о 
fześć godzin czafu do ułożenia kon- 
dycyi pod ktoremi miał oddać War- 
fzawę. Ale mimo tey pomyślney 
nowiny y woylko nafze zapalone bo- 
iem nie przeftało rzucać fię na mu- 
ry, tak iż trudno było powftrzy- 
mać ie na czas. -Wielu tego zda- 
nia było, aby nie PZYSNOWE? ugo- 
dy, ale ollabionego iuż nieprzyia- 
ciela dobywać mocą i przymufić 
do tego , aby fię zdał zupełnie na 
łafkawość Krolewfką. Ztym wfzy= 
ftkim Jan Kazimierz myśląc odzy- 
fkać Warszawę , a nie dobyć ісу 2 


У д 4% 
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гава Obywatelow i z znifzczeniem 
domow , przyiął podane punkta, i 
dnia pierwfzego Lipca. przez, Ko- 
miflarzow Andrzeja Trzebickiego 
Bilkupa Przemyślikiego , Jana De 
fzczyńfkiego Woiewodę Poznańfkie- 
go, i Stefana Kory cińfkiego Kaacle- 
rzą podane fobie podpisał. 


Pankta podpisane Szwedom to 
tylko. miały w lobie pomyślnego dla 
W ittemberga, iż pozwolono nu wyiść 
z Miafta z ftrażą „i zabrać Niewia- 
у Szwedzkie , zoftawniąc wfzelkie 
fkarby i i fprzęty woienne. Ро wzię- 
ciu iednak Warfzawy Szlachta za- 
niofla fkargę do КгоЇа ` o zgwałce- 
nie Prawa , iż bez wiedzy Stanu 
Rycerfkiego pozwolono nieprzyia- 

cielowi wyiść z Miafta, a przeto 
domagała йе aby iey' dano w zaftaw 
Generałow Szwedzkich , ktorzy i 

Żeliby nie chcieli opłacić Пе, żeby 
ich nazad wpufzezono do Miafta, 
a tak mocą wziętych , przymusi do 
nadgrodzenia ftraty w murach , ша- 
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iątku , i życiu Obywatelow. Krol 
widząc nieprzyzwoitość Żądania i 
hańbę w niedotrzy maniu flowa dane- 
go, a obawiając Пе buntu ktorym 
groziło niekarne woylko, złożył fe- 
kre tną radę,i oświadczyć kazal Wit 
tembergowi, iż beśpieczeńftwo ie- 
go wyciągało tego, aby zoftał ma 
czas w Warszawie poki fię nic 

rzy lud rozhukany i niepolluszny 
famym nawet- Wodzom. To było 
przyczyną i Wittemberg nię wi- 
dząc dl bie beśpieczeńltwa, przy- 


ftać mufiał na to, aby z konwotem 
Mikolaia Oftroroga odelłany był do 
Zamościa , gdzie dla zafziey odmianę 
ny w ściu „ ktore „Йе na czas 
Frozświeciło Janowi Kazimierzowi, 


trzymany zoftał , mimo przyrzeczo- 
ney mu wolności przy poddaniu 


Warfzawy. 


Jan Kazimierz odebrawfzy War- 
Гааме з uczynił dzięki Bogi w Ko- 
ściele Swietego Jana ; lud cisnący 
йе па powitanie swego Krola, i °- 
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krzyki woienne , oznaczyły radość 
powfzęchną,  Naypierwiżym było 
ftaraniem Krola, aby podzielił mię- 
dzy woyfko zdobycz zoftawioną od 
Szwedów , ktora przec hodzila „dwa 
miliony Złotych : 

Ikarby zniknęły w rękach chciwego 
luda, ktory tak de leko uwodził йе 
łakomftwem, iż Hetman Polny Ko- 
ronny chcąc.polkromić rozruch mię- 
dzy wydzieraiącewi fobie zdobycz, 
znalazł fię w wielkim niebeśpiecze й- 
ftwie życia. Wkrotce iednak wieść 
© zbliżeniu, Пе Krola Szwedzkiego 
zafpokóiła zuchwałych. - Karol ode- 
brawfzy: wiadomc 

(zawy 1 uwie nbetga , 
okażał: żalem 1 narzekaniem na los, 
12 nie był z liczby tych ludzi, kto- 
rzy umieią znofić mężnie -przeci 

Wność.- Częfto bowiem dał fię fty- 
Гес przytomnym , że żałował tego, 
iż йш Czarnieckiego z Krako- 
wa. (6) 


(8) Indignari fortu 
lere, quod Czar 
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Złożył potym Karol radę, czyli 
miał 156 pod Warszawę, czyli też 
udać йе w inną ftronę. Radzieio- 
wiki iinni zdraycy Oyczyzny byli 
tego zdania , aby бе zatrzymał przez 
czas. nieiaki, twierdząc iż. Polacy 
zwyczaiem swoim i pospolitym fpo- 
fobem woiowania , powrocą wkrotce 
do domu , przeftaiące na tym Że о- 
debrali: Warfzawę , przeto łatwiey 
będzie na tenczas pokonać Krola о- 
pufzczonego od woyfka. (с) 2 Zdanie 
to potwierdził fkutek , ponieważ te- 
go samego dnia jak Krol wszedł da 
War: гаму, poczęła Szlachta profić 
pod wieczor, aby iey wolno było 
powrocić do domu; a gdy Krol o- 
ciągał Пе z zezwoleniem, zaraz па“ 


ftępu- 
-— 


covià aliquando dimisisset. Hinc sepias ula 

werba Sveci Regis audichant ad- 

Czarniecki ! Czarniecki! panitet тё 

апо dimizisse ‚ quem nunc bratem tror 

irtimtum experior supra Ceteros. Rudawski ПА 
karcie 250, 


(с) Tenże na karcie 251. 
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ftępniącego dnia nayprzod Wielko- 
polanie, a potym i inni, w wizy Li- 
twę , ktora- zoftała przy Krolu , do 
doma йе powrocili. Tym fpofobem 
utraciwszy Jan Kazimierz fiły, przez 
caly Lipiec bawił pod Warszawą, nie 
śmiejąc poftąpić daley aby kotzyftał 
z zwycięftwa, Los czyniąc tobie 
2 niego igrzyfko, gotował mu w krot- 
се odmienną poftać rzeczy. Nay- 
Przod bowiem dofzła go wiadomość, 
14 Elektor Brendehusiki uczynił no- 
We przymierze z Karolem, i złą- 
Фау Пе z woyfkiem iego, daiąc po- 
Zorną przyczynę w liście swoim do 
Мерс. ‚ jakoby Krol dał rozkaz Czar- 
nieckiemu Д ażeby wkroczył do Po- 
Meranii > W famey rzeczy zaśto mu 
yło powodem, iż Karol uftęp оа 
mu Wielkiey Poliki ze еше Wo- 
ieyodztwami „nie zostawniąe fobie 
Żadnego do nich Prawa “па potym, 


Karol złączył fie z Ех 


Jak tylko К 
titorem, poszedł spielzno рой War- 
cawe. Uw iadomiony o tym Jan Ka- 

N 


FAAA 
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zimierz przefzedł przez moft kto” 
ry uftawił na Wiśle, aby бе złą 
czył z Litwą, i ftanął w gotowo- 
ści do; boiu. ; Miał na ten czas Jañ 
Кейш fzelnaście tyfięcy iazdy+ 
icztery tyfiące piechoty, oprocz 
dwudzieftu tyfięcy Tatarow, ktoryc sh 
Szefer Kazy Aga przyprowadził na 
pomoc. Ka rol "roz poczynaiąc Бі 
{уе z taką Żwawością uderzył na 
Pułki nafze , iż zapedzony z pier 
wfzym fzeregiem fwoich, mało niet 
fpadt.z kopia, i pierwfzy nie zof 
na boiowilku. _ Naftępuiącego (пі 
z obydwoch гоп woyfka uftawione 
do boiu, czterdzieści tyfięcy nafzyelw 
a dwadzieścia ośm tyliecy Блуе 
dow o godais dziewiątey {ро 
ły fię z а.  Naypierwfi Tataro- 
wie e: fię na Szwedow , ale Ка 
rol dawfzy im odpor, z taką filą 
uderzył na prawe fkrzydło naszych 
iż ie przymufił do ucieczki. Poty™ 
obrociwizy fig na lewe , ktore trzy” 
mal Czarniecki odepchnął ie» ale 
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Nie zwrocił. (с) Tym czalem coraz 
bardziey Пара duch w nalzych. 
Zaczęli wizyłcy rozpaczać o zwy- 
Cięftwie tak dalece, iż Jan Kazimierz 
zawczasu myśląc o bespieczeńftwie 
Krolowy będącey w Warlzawie, pofłał 

о niey pod noc aby uiechała doCzę+ 
ftochowy. Sam zaś razaiutrz to ieft 
oftatniego dnia Lipca, całą ufność 
fwoią pokładaiąc w fzczęśliwości i 
męftwie Czarnieckiego (9) rozpo- 
zął po trzeci raz bitwę , uftawiwfzy 
ktoraby nie- 


Piechotę przy moście , 
Pozwalała uciekać nafzym , i przyż 


ща ich до wfpolney obrony. 
z tym wfzyftkim boiaźń uciekaią- 
cych pociągnęła za fobą i innych; 

takim nieporządku ufzedł Krol 
Przez, mot do Warfzawy, 'zkąd 


Na 


nebag 
, еллап c nte m 
Pari celeritate a, тот in fus 
gam vertit. Rudawsk roie 1692 
Czarniecii fretus fel titudine, Tenn 
Ze, na teyżę karcie, 
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uciekaiąc przed nieprzyiacielem udał 
йе do Lublina ,a Karol we trzydzie* 
ści dni 


kow, gdzie trzy dni zabawiwfzy s 
udał fię do Prus dokąd go wywo* 
ływał Car nowy nieprzyiaciel , kto- 
ry korzyftaiąc z okoliczności, w kro* 
czył do Jnflant i woyfkiem fwoim 
opafał Rygę. Pod ten fam сла 
Wirtz Pułkownik Szwedzki uwolnił 
Krakow od oblężenia, w ktorym 
trzymał-go przez trzy miefiące Miz 
chat Zebrzydowiki , i iuż йе cief? ył 
pomyślną nadzieją, gdy nieprzy” 
iaciel wypadłlzy nagle z Miafta cale 
woyfko rozproszył „i tym zwycię* 
ftwem nadęty bardziey iefzcze рп“ 
bił Obywatelow powiększaiąc pot 
datki. 


Po przegraney bitwie pod War 
fzawą ; gdy Krol Szwedzki udał fig 
z Elektorem do Prus, Jan Kazimierź 
maiąc czas do odetchnienia , zbiera 


У : A 
rozprofzone Pułki. Tym czaleńm 


po. odebraniu Warfzawy » | 
wfzedł zwyciezcą w póśrzod okrzy* | 
Жерде A 
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Czarniecki zpięcią tyfiącami Tata- 
Tow napadłfzy na Szwedow pod Wfią 
«piec zwaną , dwa tyfiące ich tru- 
рет położył, i Forguela Wodza 
Poymanego uftąpił z inną zdoby- 
cza Tatarom. (e) Odebrawfzy po- 
tym wiadomość , iż część woylka 
Szwedzkiego idzie do Torunia, za- 
fzedł mu drogę *pod Strzemefznem 
dwudzieftego czwartego Sierpnia, 
Pryderyk Poter Adjutant Wittem= 
rga prowadził z fobą tyfiąc dwie- 
Scie ciężkiey iazdy , i tyleż letkich 
Chorągwi dla ftraży wozow z łupem 
Zabranym z Krakowa, tudzież Dam 
Szwedzkich , ktore dowiedziawszy 
1е iż Jadwiga Krolową Szwedz- 
A miała Пе puścić do Poliki; cheia- 
Y iey zabiedz drogę. Udał nay- 
Przod Czarniecki iakoby całą 1 ą 
Miał uderzyć na śrzodek woyfka nie- 
Ązyiacieltkiego , ale widząc flabe 
rzydła , odmienił nagle rozkazy i 
z Wielką natarczywością uderzyć ka- 
a —n ' 


(e) Rudawski na karcie 279. 


П. History 


zał na boki.  Zmiefzani Szwedzi 


częścią nagłą odmianą częścią тет | 
en КОР. BRE ya 


ftwem nafzych , w iedney godzinie 
utracili wfzyftko. Meżnieysi z nich 
legli na bojowifku , inni zaś ucieka- 
iąc, gdyioblzerne pole zdatńe by- 
ło do Ścigania ; wpędzeni na cialną 
groblę , zatkali sobą prżeyście. С 

łe woylko zniefione do fzczętu, i 
wfzyftka zdobycz doftała йе р 
CA) Po tey, potyczce udat 


zwy: 
cięzc 


йе а ki do W ielkiey-Polfki, #8 


ktorym pietnaftego Wrze Snia 
fzedł także Gąfiewfki Hetman Litew; 
iki Паулу wielkim zwycięftwem pod 
Prostkami , ktore ofinego Paździef* 
nika odniofl nad Szwedami i woy* 
{пет Elektorfkim.  Wkrotce i Jam 
Kazimierz chcąc рой кома Gdań 
fzczanow, porozfyławizy do rożny 
Dworow  Cudzoziemfkich prośbę 
pofiłki, puścił Пе w drogę z Lut 
blina , i pietnaftego Lifiopada przy” 
był do Gdańlka, przyjęty od Oby* 
ы ре ET” 
(Г) Kochowski Climactere 11, na karcie. 164 


ро“ 


| 
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wątelow z wielkiemi okrzykami, kto- 

re „poprzedziła radość 2 przyczyny 

Krzysztofa Königsmarka 
larfzałka Szwedzkiego. 


Uwiadomioua Ludwika Krolowa 
zofłaiąca na ow czas w Częftocho- 
Wie , o f(zczerym przywiązaniu Gdań- 
lzczanow i ftateczności ku Krolowi, 
Życzyła fobie , aby fię mogła także 
doftać do Gdańfka, częścią i 
Przytomność Krola czyniła ią za- 
w[ze niefpokoyną , częścią Że pod- 
€hlebiała fobie iż radą (која, i i pro= 
Źbami dodawać będzie ferca j tudzież 
Przyspiefzy pokoy o ktory Пе ufil- 
nie ftarała ; ale лашу ten był-tru- 
dny do ufkutecznienia dla т 
lacio}, ktorzy fnuiąc йе w БОБО! 
adańfka , mieli oko па dalsze-obro- 
ty Krola, Z tym wfzyftkim zniewo- 
ony Krol iey proźbami zlecił wy: 

„Onanie tego Czarnieckiemu, 
ści ла iż naywiękfzą ufność рокі: adat 

lego dzielności , częścią iż 
Widział nayzdatnieyfzym do wyko- 
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nania tak trudney rzeczy, a woy* 
fkó iego naybitnieyfze dla uftawie 
ezney ‘pracy i ćwiczenia. (9) żę 
ізі Пе tey przyfługi Czarniecki , 

maiąc tyfiąc dwieście iazdy, sód: 


prowadził Krolową do Choynie, ale 
tam uwiadomiony w nocy iż Afchem* 
berg Pułkownik Szwedzki napadł 
na Pułk Wiśniowieckiego, rozprofzy 
go i wziął wielką 
fzedł do Krolowy 
na ów czas fpoczynku ‚1 oświadczy: 


zdobycz , przy” 
używ aiącey КИ 


iey, iż chciałby iść na pomoc fwo- 
im, ieżeliby fię nie trwożyła tym 
że zoftanie bez ftraży.  Krolowt 
niezmiefzana tą nowiną ; ; „niech cię 
‚ Bog fzczęśliwie prowadzi (rzekła) 
4% wi mężnie na nieprzyiaciela , ja 
fpokoynie oczekiwać będę twego 
„ powrotu. ” Natychmiaft Czarnie” 
скі rufzywizy z woyfkiem, парас 
na nieprzyjaciela gdy świtać poczę* 
ło, rozproszył cały Pułk Aschem* 
berga, odebrał wziętą zdobycz., i te“ 
REF. 

(g) Kochowski Chimacz. 17. па karcie 187, 
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goż famego dnia pod wieczor wraca- 
iąc ŻW ycięftwem, pierwfzy oznay- 
mił o pomyślności fwoiey, i przy 
prowadził Krolowy тка Кгап- 
cuzow wziętych w niewolą, którzy 
Пау pod znakiem Krola Szwedz: 


kie go. (4) 


Gdy iefzcze Krolowa zoftawała 
wChoynicach, przybyli do niey z po- 
Winszowaniem Wodzowie nasi; kto- 
rzy nieimogąc utrzymać woylka na~ 
pieraiącego. Че do domu у pożegna- 
i Krola i powracali do fiebie. + Na- 
daremnie Ludwika ftarała fig odwieść 
ich od tego przedfiewzięcia, wyrzu- 

taiąc im softa ylzemi flowami nie- 
łateczność umyfłu, i i na przemian ła- 
Bodnością ftawiaiąc przed oczy fmu- 
tny {ап хоу, Króla , i Qyczyzny. 

оу ко nieznadące karności, Wodzo- 
Wie nie iednym duchem tchnący 4 
Niedoftatek fkarbu , tudzież nadcho- 
Ząca pora zimowa były przyczyną, 


(6) Kochówski: Ghimactere 74, na Katcie 189; 
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iż Krol opufzczony: od. fwoich; w 
wierności Gdańlzczanow fzukał dla 
fiebie bespieczenftwa. Widząc fię 
Krolowa w takim ftanie, przymufzo* 
na była odmienić {woy гатуй, і wro- 
cić nazad do Czę ftochowy, zwłałzcza 
gdy Steinbok opanował «руі wizy- 
ftkie przeprawy бо Gdańfka і uży” 


wał wfzelkich fpofobow , aby tak | 


wielka zdobycz wpadła mu w ręce: 
Czarniecki: nieodftępuiąc Krolowy» 
przyprowadził ią nayprzod 2 wiel 
ką oftrożnością do Kaliłza,.z kąd 
po wielu trudnościach przebrał diğ 
do Częftochowy ,'i zoftawiwizy ią 
tam, powrocił natychmiaft do Pras 
aby zadziwił dzielnością fwoią С kto” 
rey miał dać dowody) lamego nawet 
nieprzyjaciela. 


W pośrzod nieszczęśliwości ktore” 
mi Kray nafz był z zewfząd $ciśnio” 
ny ; nowy nieprzyjaciel Jerzy Rako 
cy Xiąże Siedmiogrodzki wkroczy 
2 woylkiem do Рой. Przyczym$ 
tey nieprzyiaźni , wielu пагпас2й!ф 
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се niektorych Panow nafzych, 
y wlzędzie fzukaiąc ротову,» 
włzędzie w nadgrodę obiecuiące Kot 
tonę , przez Mikołaja Prażmowikie- 
go Sekretarza” Koronnego uczynili 
Mu nadzieię Tronu po śmierći Jąna 
Калі imierza.  Какосу widząc iż czę- 
ią jemu, częścią Wielkiemu Хаг 
iu Molkiewikiemu , częścią, Do- 
mówi Aauftryackiemu e zynili nafi 62 
mą obietnicę , poczytał to fobie 
za krzywdę , i zemścić 
fei nad Pall ą , zwłalzeza gdy oko- 
iezności: w ktorych [е znaydowała, 
Szyniły mu nadzieję Кот ia @ 
nieładu i zamiefzania. Uwiadomio- 
ny o tym: Jerzy lubomiriki Mariz 
ek W. Koronny trzymaiący na ów 
s Krakow w oblę niu , wyflał Mi- 
chafa Stanifawiki go Chorążego Ha- 
iekiego , aby Gd izat Rakocemu 
ten атур ‚1 ftawił mu przed oczy 


| diefprawiedliwość prred илы F 


Wyprawy. - Ale Rąkocy/ wzg 
tym Pofelftwem s zaufany w w gyfka 
tore chciwe łupu prowadził z Гора 


мер 


OORE 


AZP 
PP УА 


FE 
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w liczbie trzydziefty tyfięcy, oprocz 
Kozakow , ktorzy pod Wodzami Ze- 
leneckim i Popeńkiem z nim (їе łą 
czyć mieli. Przeciwko temu nie- 
przyjacielowi udał бе Lubomirfki 2 
woylkiem , odftępuląc od Krakowa; 
i dnia dwudzieftego fiodmego Sty? 
cznia 1657. odpifał na Manifeft ` kto- 
ry uczynił Rakocy za wkroczeniem 
fwoim w granice. 


W tak, fmutnym ftanie iedna tyk 


ko była nadzieia ratowania Qyczy* 
~ пу, ażeby przywrocić Krola , kto 
ry zewsżąd ściśniony nieprzyiaciek 
kim woyfkiem fiedział w Gdańfkw 
maiąc zabroniony powrot do pol- 
fki. Wyfliny do niego od Senatu ! 
Ludwiki Krolowy Czarniecki, gdy 
fię dowiedział od Szpiegow , iż As 
chemberg , Steinbok , i Duglas wo 
dzowie Szwedzcy byli w blifkości 
Gdańfka , rozfiał wieść, iakoby nie” 
wiedząc о nich , chciał profto prze” 
bierać ‘бе do Krola. Zafzedł m“ 
drogę Aschemberg z Pułkiem fwo* 
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1 tym większą maige chęć do bi- 
ту, im mocniey tkwiło mu w pa- 
wieci haniebne rozprofzenie woylka 
1000 pod Jaroflawiem, i niedawna 
lęfka pod Choynicami; Ale Czar- 
Щескі unikaiąc potyczki, częścią 
Uchodził gdy nań nacierał nieprzy- 
14016], częścią gotowość wlzelką po- 
Azywał do bitwy, aby ут роо 
em ciągnął foba: ścigaiącego 
zweda. Takim fpofobem oprowa- 
бау бу nieprzyiaciela po całym Kra- 
lu Pras Polikich , w dwoch dniach 
l iedney nocy czterdzieści оёт mil 
Шей, (2) i ftanął пакопіес w Plo- 
cku , gdzie nad brzegiem Wifły za- 
łożywizy Oboz, zewiząd ściśniony, 
Od Szwedow , kazał w лосу, па kilku 
Bieyfcach rozpalić ogień, iakoby 
Miał myśl wypocząć z,woyfkiem ро 
Pracy ; ale przez. całą noc w goto- 
Wości ftojąc, iak tylko świtąć zaczę- 
©, dawfzy inż dowod podobney od- 
а i 
(0 Rakowski na Karcie 279, 
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wagi pod Warką na Pilcy, pod Go- 


łębiem na Wieprzu, mimo przerá- | 
źliwego zimna , zerokości i byfiro” | 


ści rzeki , gdy widzi iż woylko осі 


ga fię iść zanim, rzucił fię z ko- | 


niemiw Wilte. Za przykładem Wo* 
dza pofzło natychmiaft całe woyfkoy 
i ftaneło fzczęśliwie na drugim b 


gu rzeki, czterech tylko ludzi utra- | 
3 | 


ciwlzy w przeprawie. 


Szwedzi rozumieiąć iż Czarniecki 
otoczony z iedney ftrony woyfkient+ 
z-dragiey mając na przelzkodzie Wi” 
йе, wpadnie im w ręce , zdziwie” 
ni byli nazaiutrz, obaczywizy g0 
na drugiey ftronie Грокоупїе йону 
cego. Zaczęli więc zewsząd zbie” 
raé prómy; aby fię* przeprawili 2% 
nim.  Tym-ezasem Czarniecki odpo” 
cząwizy ze fwemi ,oudał fie na gra 
nice Mazowfza , i poraziwizy ple: 
ktorfkie woyfka-pod whia Chorzele 
Działdowem, z tą famą fzybko: 1 
iak pierwey przeprawił Пе przez Ж 
йе, i przybył fzczęśliwie do Gda 
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ika, Tam przyięty z. wielką rado- 
Scia , temi flowy > lak pilze Kochow- 
kki; miał: rzecz do Krola. (62) 


09. dziecińfktwa mego. aż до fawi- 
ny, ktora mię okryła;: żołnierz pod 
Panowanrem Оуса , Brata, i Twos 
tn Neyiasnieyfzy Panie! użyty бо- 
Paz ieem до Bofelfiwa, abym Огпау- 

ару Kroleu fkiey Mości о 
fmutnym fłanie Qyczyzny. Jakby 
mi одо było у gdybym przynofi 

tafzey Jrolenfktey Mości pomi 
Ше а. wiadomość , że Wyroki 
©те. niefz szpśliwościami naz 
Желі, pozwoliły nam przecież użyje 
Wagt milego робот! Hle iefzeze nre- 
Tozżiaśniado Niebo, gdy procz Pot- 
nocney burzy, nowa nawatność од 
"or Karpackich powfłała miotaiąc 
ami.. Hańba Imienia Chrześciań- 

tego Rakocy ‚бек żadnej przyczy- 
К до nieprzyiaźni Ў wkroczył w 

"ay, i dzicz fwmożę cherwg łupu 


Ау cy. 
Зан as ае 204, 


Жы 


ср 
Тәзе. 
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prowadząc, wfzyfiko ogniem i mies 


zem рио бла Odgłos tych klefi 
ay Ai he ską ma, о ија} 
Swoie- Nayiaśnicyfzy Panie , 20 
Onakże Ludwika. Krolowa т'оштіё 
trofkliwa o zdrowie Jwoie iak 0 


całość Qyczyzny, Prymas A oronný 
2 pierwfze Ofoby pofytaią profir 
Cig Nayiasnieyfzy «Ало, abys 
zedł na ratunek ginącey Qyczyzniee | 
Niech Cię tylko zdrowego w pat 
śrzod nas oglądamy, ferca nafźł 
nadgrodzą męfłwem poniefione МЕ 


fi, 2 żeżeli kiedy zachwiawfzy nat 
mi los okrutny, grążył nas w nib 
fzczęśliwościach, teraz przyzwawfzj 
na pomoc męftwo, albo fig шерт! 
my w upadku, albo chwalebną smiet” 
cig zatrzemy niefławę ; a co w prze” 
ciągu dwoch lat zdarzyło fig złejo! 
бағдхіву przeciwności lofi, niż. 0% 
Деу wine przypijzefz. Przeto aby: 
poawrocił  Waytaśnieyszy Panie 
Krolowa Smość Mlatżonka , Senat! 
2 Оусгугпа Qoprafza fie tego, 07 
бузлу za poprzednidwem 


шой" | 
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Łachowali Qyczyznę, wyfławioną na 
łup naiezdnikow, a ze wfzechfiron 
"farnioną pożarem Wolfke, изар 
twią nieprzytacioł nafzych. + 


Krol złożywfzy pod noc radę, 
Przedfięwziął wyiechać z Gdańfka 
lednakże wyiazd (хоу: odłożyw zy 
Шо trzech dni, kazał wieść rozfiać 
Po Mieście , iż Пе uda do Pomeranii 
р Czarnieckim i Litewfkim woyfkiem. 

tzylpofokiwizy fię potym w po- 
"гой i odebrawfzy przyfięgę wier- 
tości od Magiftratu, wyflat przed 
pog Woynilowicża z pierwfzą ftra- 
nu + aby уйе nieprzyiacielkie pufto- 
ył» będąc iakoby poprzednikiem 
„3 fka 4 ktore za nim ciągnęło; Sam 
ROP maige więcey iak trzy tyfią- 
к lazdy, na ktorey czele był Ste- 
a Czarniecki, przebywizy Гріе- 
(No przez Pomeranią, hayprzod 
9 Kalisza, a ztamtąd przybył do. 

żęftochowy ofzikawizy Szwedow. 
ga bycie Króla tym więklzą rodo- 

1% napełniło przytoianych , ід 

о 


196 Część II. Ніѕтодут 

mniey było nadziei, aby go oglądać | 
mogli dla woylka Szwedzkiego, kto* 
re czuwało wfzędzie okolo Gdańfkm | 
aby Krola iak w oblężeniu trzym% | 
iąc, nie dopuścili mu powrotu doi 
Poliki, Częftochowa. w pośrzod Kroj 
leftwa ogarnionego od Szwedow, bg” 
ła fehronieniem Jana Kazimierze! 
iak niegdyś Orlean Karolowi VI. gdy 
cale Pańftwo iego pofiadał Anglik 
zwycięz Tam Krol nalz zaftawiż) 
wielu z Senatu, i z Stanu Rycerfkie, | 


go przywiązanych do fiebie, złoży 
po” 


radę, a widząc iż wfzelka nadzicia | 
koiu z Szwedem była падате! 
ftarał fię pobudzać przeciwko nien 
fąfiadow , nie będąc w ftanie aby 09 
fam oparł przemocy. Jan Wiele” 
ро Kafztelan Woynicki, i Bog 
flaw Теѓ miki Podlkarbi Каго! 
ny, wylłani byli do Wtednia zpra] 
źbą o pofilki , a Jan Szumowiki Б 
rofta -Opoczyńlki do Mofky , aby AE 
kłaniał Cara do dallzey Woyny у 
Szwedami , ftawi mu przed a 
naylepfzą porę odzyfkania Јайап“ 
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Pod ten Гат czaf Staniflaw Landz= 
orońfki Woiewoda Rufki, Hetman 
olny Koronny, Йаупу Ukratńfką 

Woy ną, i pierwlzy z Hetmanow przy 
iępuiący do związku Tyfzowieckie- 
BO , z tym Пе światem pożegnał. Po 
torym Buławę dał Krol Jerzemu 
<uUbomirfkiemu Marfzałkowi W. Ka- 
Tonnemu, a Woiewodzwo Rufkie Ste- 
anowi Czarnieckiemu Kafztelanowi 

По Кет, przydaiąc mu Staro- 

Wo Kowelkie i Ratneńfkie w nad- 
rode męftwa , zaflug w Oyczyźnie, 
l wierności ku sobie, 


197 


Wyprawione Pofelftwo do Dwo~ 
łów Cndzoziemikich nie było bezlku- 
tczne. Przyrzeczenie pofiłkow od 
*©opolda Celarza, i wieść o wkro= 
zenia woyfka Auftryackiego do Sie~ 
tmiogrodzkiey Ziemi zmiefzały Ra- 
ЧОсегро, Car także uczynił nadzie< 
% Przyftawienia pofiłkow , na kto= 
Гү Oczekując Czarniecki, udał Пе da 
d ścią Iitewikiego. Ale, Karol 
Awiedziawfzy fię,iż wielu nalzych 

ą 


rze 
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zgromadziło fię na to mieyfce , udał *nifzczeniem. . Pańftwa Rakocego. 
бе za niemi, chcąc wfzędzie mied] (aybardziey iednak firwożył fię tym 
szać fzyki, i nie dopufzczać przy,| , 'edmiogrodzanin, gdy  fzefnaście 
mierza z Molkwą. Jefzcze przeć | Ylięcy piechoty i iazdy Anftrya- 
przybyciem iego Stefan Czarniecki “беу” wefzło przez Sląfk do Polki 
Woiewoda Rufki odebrał rozkaz 0%, Vod imieniem pofiłkow przeciwko 
Krola, aby fię powrocił nazad A Мешц, ponieważ Dom Auftryacki 
Lubomirfki Hetman wyfłany do 516) "E mogł oczywiście dopomagać nam 
dmiogrodzkiey Ziemi,zaczął ten Kraf tzeciwko Szwedom dla Traktatu 
puftofzyć oddaiąc wet za wet n% „irabruckiego, i Monaftyrkiego. Te 
iezdnikowi. _ Niepomyślne nowiny Ra Pomyślne pogłofki były powodem 
dochodziły  zewfząd nieprzyiacio | akocemu , iż zaczął zamyślać о po- 


Aa ү + 4 ‚ ` 
nalzych. Fryderyk III Krol Duf "0cie fwoim, zwłafzcza gdy Пе na- 
fki czyniąc od dawna przyfpofobie*| pe odgrażała Porta , iż mu odbierze 
nie do woyny przeciwko Szwedom! gl two iako hołdownikowi fwemn, 


miał Flotę w gotowości na Mor” | а tego iż bez! wiedzy iey i prze- 
Baltyckim, i trwożył Szwedów wkr% | Ко 'Traktatom z Rzecząpofpolitą 
czeniem do Pomeranii; I ra Gd р. roczył z woyłkiem do *Pollki. 
raz daley pofuwała zwycięftwa W. Гео iak nayśpiefzniey ruszył z 
ie-w Jnfiahtach ; Krzylztof Hrabi? ozem, i dnia iedynaftego Lipca 
Pucheim z dwunaftu tyfiącami woj” "zYbył до Magierowa. 

{а Ayftryackiego ftat na pogran 4 
czu Siedmiogrodzkiey Ziemii , pie tz Tym czafem Jan Kazimierz złą- 
łąc wkroczyć i złączyć йе Z H „Мау бе z Hrabia Hatsfeldem , 
bomirikim ; Han Табага w fto ty he tecucali , Zuzą , Buchaymem, 
бесу woylka Twego groził oftatu” | "yfterem, i innemi Generałami 


u 


РОР 
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Auftryackiemi , pofzedł w pogoń 7% 
nieprzyiacielem , a odebrawfzy рій 
сло, ktorego Zamek trzymał Mi 
kolay Сто dobrego Jmienia od] 
rodny potomek + ройа! lekkie Pu К 
aby : gały uchodzących Siedmio 
g odzanów. Nielpodziew ał fie Re] 
kocy tak nagłego przybycia Czat” 

nieckiego , wiedząc iż był z K rolet 
przy dobywanin Pińczowa , ale tet 
ukarawizy śmiercią Szlichtyngeł 
ktorego złapał pod Micha озге. Ё} 
fkrytemi Jiftami do Wirtza od Сло 
ińfkiego , z taką fzybkością puści] 
fię z za Siedmiogroflzaninem, iż берб 
famego dnia, kiedy Rakocy przyfze” 

do Magierowa , napadł niefpodźi” 


wanie na niego. Liczba nieprzyiyj 


cioł była nierownie większą , 5 
Czarniecki rozpoczynaiąc bitwę] 
chociaż fobie nie obiecywał zwy” 

ftwa, tą iednak myślą uderzy! ? й] 
Rakocego, aby go zatrzymał , Í | 
czas naszym polp fo х 
Pierwfże fpotkanie fie było,tak 20: 
we i fzczęśliwe z firony Czar” 
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еро; iż oprocz trzydzieftu poy- 
manych., fto nieprzyiacioł padło na 
boiowiłku, СД) i nie tylko całe wayfko 
Przymufił do ucieezki; ale nawet tak 
le ftrwożył, iż nie ufzłoby było rąk 

zarnieckiego ‚ gdyby wyflanym od 
niego aby zaftąpili uciekającym ой 
gro bli fzczęśliwiey fiębyło powiodło. 
secz Joachim Łącki Pułkownik Pułku 
lyszkowłkiego ,. Я zoftawizy zabity w 
Dierwfzym nacieraniu' na nieprzyia- 
ciela nciekaigcego па groblę, otwo- 
tzył tym prz padkiem mieyfce do 
icieczki. Nieprzeftał iednak. ścigać 
8 liedmiogrodzanow Czarniecki , fzar- 
Pige ich zawfze z tyłu, aodpędziwizy 
d Zołkwi; ktorą Rakocy с hciał złu- 
Dić ро; drodze , ей za nim aż do 
Пе gdzyborza „zatrzymując в go częftym 
парда aniem w ucjeczce, (mm) Po- 
Diefzyli nakoniec: пай z Wodzami 


(1) Rudawski һа karcie 343.- Ale Kochowski Ci. 
тастеке IT; na karcis twierdzi , iż prze- 
szlo tysiąc $Siedmiogrodzanow legło na ow. 

(my 45, па boiowisku. 

Rudawski na karcie 343; 
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Potockim Hetmanem , Sapiehą , | 
Lubomirfkim , z ktorych ofatni po- 
wracał z Siędmiogrodzkiey Zie- 
mi. oddawfzy wet 2а wet nieprzy” 
iacielowi. Мусу ci. Wodzowie 
złączyli Пе z Czarnieckim , pod Mię- 
dzyborzem , i złożyli radę: ieżeliby 
ścigać mieli daley nieprzyjaciela » 
czyli też wrocić fię nazad.. Prze 
mogł zdaniem fwoim Czarniecki , raz 
dząc aby poty przynayjmniey woy- 
ка. nafze fzły za Rakocym w pogoń» 
na drugą ftro- 
nę Bugu. Rufzyli Пе wiec пай 

gaiąc nieprzyiacielą y ktory uwi 

miony o tym, wyfłał o połtory mili 
od Międzyborza Ройа fwego do Wo- 
dzow przeprafzaiąc za wkroczenie 
woyfka , fwego w granice, tudzież 
czyniąc obietnicę ugody, byleby 
tylko nasi byli cierpliwemi do czasu: 
Czarniecki odpowiedział  Poflow! 
imieniem чуе h Wodzow w n% 
ftępuiące owa: Jeżeli Żądania wa” 
А fe оета, niechayże Tige waft 


nie myśli o ucieczce, ale czeka шті 


pokiby nieprzeszedl 
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feu na przybycie mafze у gdzie fia- 
nowić bedzie my o pokoi, ФО йт? zyw- 
dzie ktor aśmy ponieśli , maiąc.oręż 
w ręku. (n) Powrocił z tą odpowie- 
dzią Pofeł, i wahaią ącego йе Xia- 
Żęcia „coby miał czynić , zatrzymał 
przy przeprawie, poki aż woylka 
nafze nie nadciągnęly. /Wprzod ie- 
dnak Rakocy ftvaciwfzy nadzieię po- 
myślnego powrotu , wyfłał powtor- 
nie do Czarnieckiego Kanclerza fwe- 
go Mikiezego , aby go nakłaniał do 
pokoiu. Теп w pokornym ułożeniu 
pokłoniwfzy Пе zwycięzcy doprafzał 
Пе aby nie dozwalał wylewać nada- 
remnie krwi Chrześciańfkiey , i obie- 
cywał imieniem Kiążęcia iwego, iż 
Przyftąpi do zgody. „ Co dotąd 
» (rzecze) zdarzyło mi йе Ryfzeć 
» z powfzechney wieści o męftwie 
» i dzielności Twoięy Jaśnie Wiel- 
» możny Miłościwy Panie, tego dziś 
w fkutku doznaię. « Dopraszam йе 
imieniem Xiążęcia Pana mego, 
pr 
C) Rudawski na karcie 343. 
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ażebyś raczył nie dozwalać woy- 
fku twemu wylewać krwi Chrze- 
ściańlkiey, i przynaymniey przez 
iedną godzinę wh mał 2аре- 


„ dzie fwoich, aż naftąpi pokoy; 
„ ktory przyrzekam z przyfięgą. (0) 


Spytany po tey mowie od Czar 
nieckiego Mikiezy', ieżeli Rakocy , 
i lad jego gotow іе nadgrodzić 
tyle fzkod poczynionych Bogu i lu- 


dziom?  Jakimże fpofobem ? (ode-+ 


zwał fie Mikiezy ) krwig, t złotem, 
odpowiedział Czarniecki. -Nie damy 
złota (rzekł Mikiezyj) poki ręka 
władać może orężem. Та odpowie” 
dzią tknięty do,żywego Czarniecki, 
tož rozumiecie (rzecze ) że nie wie” 
my w iakim Јат fa rzeczy wafze? 
Jeżeli nie macie ochoty madgradzi 
zdzierfkw i krzywo poczynionych + 
nam nie braknie та fercw, abyśmy 
дай Qowod męstwa биас fie, za ca 
tość Qyczyzny i maiątek , z ktorego? 

ў PEEK" 


(0) Rudawski na karcie teyże 343: 
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nas złupili. To wyrzekifzy 
porwał fię z mieyfea i rozkazał od- 
głofem trąb zwołać woyfko przeciw 
nieprzyiacielowi , rufzaiąc  natych- 
miaft z Obozem. Pofzedł za Czar- 
nieckim Połubińfki z czterd 
znakami woyfka Litewlkiego , 
maige lewe fkrzydło, gdy tym cza- 
fem inni Wodzowie nafi; ktorzy zo- 
fali z Mikiezym nurażeni, iż Czar- 
niecki nie cierpiał zwłoki, wyfłali do 
niego zapytuiąc йе: dla czegoby nie 
czekał rozkazów wyżlzey Komen- 
dy? Mam zwyczay (odpowiedział 
Czarniecki ) Aarać fie zawfze о to , 
abym mie бё pośledni mig dzy temi, 
ktorzy chcą fig bić z mieprzytacie- 
lem. То wytzekłfzy wfiadł na ko- 
nia, i ząpalony gniewem pofzedł 
przeciw nieprzyiacielowi , a podftą- 
Piwfzy pod Oboz Кітіпіето maig- 
cego cztery tyfiące ludzi, chciał 
102. był rozpocząć bitwę. Ale ten 
maige rozkaz od Xiążecia fwego , 
aby йе ftarał o pokoy , przyftąpił 
do Czarnieckiego, i profić go za: 


206 Część П. Ніѕтовүт 


czał , ażeby wftrzymał woyfko, przy- 
rzekaiąc imieniem Pana fwego, 12 
na wfzyftko przyftanie , czego tyl- 
ko od niego domagać йе będzie., Ze- 
zwolił na tę proźbę Czarniecki: nie 
ufaiąć iednak nieprzyiacielowi , kto- 
ry fznkał tylko zwłoki , wyfłał Step- 
kowlkiego Pułkownika  zafłużonego 
w woyłku, i zaufanego fobie, aby 
żwiedził Оһо» nieprzyiaciellki , ie- 
želi Siedmiogrodzanie nie myślą o 
przeprawie na drugą ftronę Bugu, 


i pozwolił dwie godziny czafu do 
ułożenia Pokoiu. 


Gdy йе to dziele , Hetmani пага» 
dziwizy бе z Tobą, pofłali rozkaz 
Czarnieckiemu, aby bez ich woli 
nie rozpoczynał bitwy z Kiminim. 
Przykro było Czarnieckiemu patrzyć 
na to, iż kto inny przywłafzcza 
fobie fławę pokonania nieprzyiacie= 
la, co byłą iego właściwym dzie- 
łem.  Chytrość Siedmiogrodzanow+ 
i umyfł nieftały Rakocego czyniły 
go nielpokoynym: < Oświadczywizy' 
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Пе iednak w obecności całego woy- 
йа, iż nie iego wina w tym będ: е, 
eli uydzie' z rąk nieprzyiaciel , 
ktorego ściganie tak wiele kosz- 
towało: pracy, z ftratą w koniach 
i fzkodą nienadgrodzoną nigdy dla 
Rzeczypofpolitey, (p) dał: z lebie 
przykład podległości woyfkowey,czy- 
niąc zadolyć rozkazom Hetmanow, 
do ktorych gdy powrocił, i zaftał 
między niemi fprzeczkę względem 
ułóżenia Punktow , ktoreby podać 
mieli Rakocemu do podpisania, fam 
5 у } М 
ie ułożył w пайершасу fpolob: C7) 


„ Aby Rakocy wyfłał Pofłow do 
Krola i Rzeczypolpolitey , z prze- 
profzeniem za lekkomyślne wkro- 
czenie z woyfkiem. ` Aby. wyli- 
czył milion woyfku Pollkiemu , a 
dwakroć fto tyfięcy Wodzom. Aby 


ы сыйы 


CP) Rudawski na korcie 344. 

4) Dizputarum dbi fuit quanam conditiones Ra- 
kocie proponende пет. Has ipie cogitavit 
Czarniecius. Rudawski na karcie 344. 
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łupy zabrane wfzelkiego rodzaju 
powrocił. Aby odftąpił przymie+ 
rza z nieprzyiaciołmi Rzeczypo- 
fpolitey.  Nakoniec:.aby Brzeście 
Litewikie i Krakow, wktorych zo- 
ftawały iefzcze ftraże i go, рот 
„ wrocil.” Те Punkta dnia dwudzie- 
ftego trzeciego Lipca 1657. w Оһо» 
zie. pod Międzyborzem podpifał Ra- 
Косу, wyznaiąc iż łagodności Na- 
rodu Polikiego winien był zachowa- 
nie fwoie і woyfka. Spolob bowiem» 


ktorego użył Czarniecki ; tak był 
fkuteczny do przerażenia bojaźnią 
Siedmiogrodzanow , iż mieli Пе za 


zgubionych.  Rozfiewał оп wieść 
wizędzie i Rakocego, iż [254 
w pogoń ża nim wielkie pofiłki pr a 
flane od Leopolda, ktore Krol z Гол 
bą prowadził, Той nawet i woyfku 
Хмеша dał do wierzenia, ażeby 1 
piey ofzukał nieprzyiac iela, zkąd 
pofzło:iż wieść ta rozszedłlzy fig 
po Obozie nafzym, dofzła do Ra 

kocego od złapanych kilku Polakow s 
ktorzy opowiadaiąc rzecz iak pofpo* 


STEFANA CZARNIECKIEGO. 209 


licie wierzono , w tak wielką bojażń 
wprawili woyfko nieprzyiacielikie , 
iż Rakocy uciążliwy. dla fiebie po- 
koy poczytał za  dobrodzieyftwo. 
To pewna, iż gdyby йе był itawit 
mężnie nie ftrwożony tą wieścią , 
nić tak okropny „koniec widział by 
był (woiey wyprawy ; Miał bowiem 
trzydzieści tyfięcy woyfka wybor- 
o, dwadzieścia fiedm harmat, 
і dzielne konie pod Kawaleryą ; gdy 
eciwnie z nafzey ftrony nie wię 
liczono nad dziefięć tyfięcy 
zdy, ktorey konie zmęczone były 
uftawiczną pracą, a oprocz niedo- 
ftatku piechoty i harmat, 
0 oraz nafzym ha prochu i innych 
opatrzeniach woiennych: Do tych 
okoliczności , ktore fprzyiały Rako- 
cemu, a z ktorych korzyftać nie 
Umiał, przydać, i to należy , iż Lu- 
dyika Krolowa ułożywizy. fobie wy- 
dać Sioftrzenicę fwoię z Domu Pa- 
atynow za Syna Rakocego , wita- 
Wiata fię za nim da Hetmisuów, pro- 
с ich przez lifty, aby PAŃ 


braknę- 


ато Część П: Hisrokyx 


traktowali z nim o pokoiu; I to 
podobno było przyczyną oporu ich 
i zwłoki, mimo zdrowey rady i na- 
legania Czarnieckiego, ktory oba- 
wiaiąc е aby nieprzyjaciel nie ufzedł 
bezkarnie, chciał iak nayprędzey 
z trwogi iego korzyftać. 


Jefzcze Hetniani kończyli ugodę 
z Rakocym, gdy wielki rozruch 
wszczął Пе w Obozie między nafze* 
mi, którzy z tym fię dali flyfzeć, 


iż nie pragną. złota nieprzyiaciel- 
fkiego , ale chcą йе pomścić krzy” 


wdy Ziomkow i krwie niewinney* 
Wolemy bić йе С mowili) aniżeli z 

oną cenę przedawać krew Bra- 
ci nalzych. Ta nienawiść ku Rako” 
cemu nie'tylko w woyfku nafzym ғ 
ale nawet i w Czarnieckim tak wiel- 
ka była, iż po podpisanych Pun” 
ktach i ogłoszonym Pokoiu;, gdy 
Неєтапі odwiedzali Rakocego w ©7 
bozie nie dał fię Czarniecki nakłoć 
nić na to, aby йе z nim widzi? 
przydaiąc te fłowa: 22 żadnym Ро" 


обет 
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fobem przewieść tego na fobie mie 
może, abi patyzać /pokoyną twas 
rzą ma znifzczycielá Żylu Jkościo- 
low, i klamat fi zboycy zóroczone” 
mu krwią Biomkow: O) 


Po podpisanych Punktach Poko- 
її podchlebiał sobie Rakocy , iż fpo- 
t0ynie powroci do Krain, ale ofme+ 
$0 dnia potym będąc iuż blifko gran 
су napadł na Tatarow „ktorzy nie 
Nważaijąc na "Traktat uczyniony pod 
Międzyborzem, i mimo wftawiania fię 
ža nim Wodzow nafzych , w koło go 
toczywizy, w слабе. dwoch godzin 
Че woyfko iego tak frodze wycie- 
1 iż z trzydzieftu tyfięcy ludzi 
dwie w fześć(et koni uszedł, prze» 
Fzeżony dniem pierwey o Tata- 
tach od Lubomirikiego , i wfparty 
Onwojem danym mu od Sapiehy. 
ża fposobem utracił Rakocy cały 

оу Oboz , sprzęty , woylko i Wo- 
zow, ktorzy бе dofiali w niewolą, 


— 


TOE 
r 
{ ) Rudawski na karcie 347: 


dis Część П.. Hisronr1 


a w krotkim czafie wyzuty był na 
weti z Pańftwa , ktore mu odebrał 
Turek za to, iż wizczął woynę bez 
wiedzy iego,  zrywai Trakta- 
ty między Portą i Rzecząpospolitą 
nafzą. 


Pod ten Гат czas dnia fiodme- 
go Sierpnia Коки 1657. Czarnie” 
скі Woiewoda Rulki będący blilko 
Lwowa, uczynił wiazd wspaniały 
na Woiewodztwo Rufkie, gdzie przy? 


ięty zokrzykami od calego Miafta « 
i powitany imieniem Kapituły Lwow” 
fkiey od Woyćiecha Piegłowikiego; 0% 
debrał pochwały: chwalebnych czy? 


now i туа. z trzy 
dni bawiąc doszedł go list od Krolla” 


„——“@ 


(:) Ти Н онт maxime is ет, in quem juri Cd; 
possit ‚ "днай ойт Conservatori 


А it 
Та primus- adfuisti, pri 


canebatar . 


Svericum sanguine re 

zdu na Woizwodztwo Ruski 

nieckisgo, ktore znayduis się w Bibliotece 
bliczney , wydane w roku 1657: 


Рат, 
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oświadczeniem łafkawych wzgłędow, 
1 wzywaniem pod Krakow, kto- 
Ty. Hatsfeld Generał Auftryacki ob- 
ер, przymuszając Wirtza Komen- 
danta Szwedzkiego aby fie poddał. 
en bowiem. ofzukawizy. Betlema , 
itorego Rakocy' zoftawił z ftrażą 
woją, ' poddać: nie chciał Miafta , 
chociaż ftraż Rakocego dnia ośmna- 
‘еро Sierpnia opuściła Krakow. Po 
Kilkokrotnym attaku wyznaczeni na- 
toniec od Krola Komnmiflarze : Mor- 
уп, Mialkowiki , i Denhoff uczy 
hili ugode- z Wirtzem ‚ za ktorą od 
dał Майо trzydzieftegó Sierpnia $ 
A czwartego Września 1657, Król 
Przybył do Stolicy powitany -od 
śwojch w wielkiemi krzykami’, 
Sdzie zabawiwfzy przez dni cztery, 
eyi ж woylkiem do М/агїжайуу:, 
Maci z tamtąd udać Пе do Prus dlą 
Adebrania: Szwedom Torunia , zwła- 
“ола gdy Elektor Brandeburfki zda- 
a бе. nakłaniać “do pokoiu z nami. 


Pa 
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Zewfząd dobre wieści dochodziły 
Jana Kazimierza , Poznań wybił fię 
z iarzma Szwedzkiego za fprzyja” 
niem Fryderyka Wilhelma; ktory 
obawiaiąc fię-aby Auftryacy nie мей 
fzli do Wielkieypollki,a z tamtąd 
do Kraiu iego, umyślił z obowiązać 
fobie Wielkopolanow poddając int 
Stolicę. Wyfłani йо Danii Tobiafź 
Morfztyn Stolnik Smmdomiriki, i Jar 
Gnińlki Starofta Gnieźnieńfki , uczy* 
nili przymierze z Fryderykiem Til 
Krolem Duńfkim. ` Elektor Brande’ 


burfki częścią zaftrafzony grożban? | 


Barona de ї1Лв801а- Ройа Cesarfkiego* 
obiecuiącego iż Auftryackie моу 
wkroczy w krotkim czafie.do' PańftW 
Elektorfkich , częścią od Сайе іе“ 
go , ktory z dwunaftir'tyfięcami D 
twy gotował: йе wniyść/ do Prus? 
naznaczywizy па dzień trzydzieliy 
Października umowę” z Krolem %. 
Bydgofzczy Miafteczku blifkim To* 
уйа, odftąpił przymierza z 877 
dem, i zawarł ie na nowo 2 пайіе 
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Po uczynionym przymierzu z ЮЕ. 
lektorem poftanowił Krol zabawić бе 
Przez zimę w Poznaniu, częścią 
aby był w blifkości Berlina dla na- 
tadzania Йе z Elektorem o dalfzey 
Woynie , częścią iż myślał uczynić 
Wyprawę do Pomeranii dogadzaiąc 
źądaniom Krola Duńfkiego, który fię 
Ukarżał „iż Jan Kazimierz obowia- 
“ауу (у fie przymierzemiż doda pofił- 
ów, lubiścigać będzie Szwedow w ich 
raiu, nie dotąd nie przedfięwziął. 

yfłał był Krol Czarnieckiego „i 
palińikiego z czterema tyfiącami 
udzi, jefzcze przed przymierzem 
Aczynionym w Bydgofzczy , aby, 
„ toczyli: do Pomeranii „і oddali wet 
A wet Szwedom; Alecoż znaczne- 
.. Uczynić mogło tak szczupłe way- 
W pośrzod nieprzyiacielikiego 
Rosę: nie maiąc ani fit, aby się 
arae, ani nadziei poliłkow, 

У osadzać ftrażą Miafta ktore o- 

ierały bramy.  Obwinia jednak 
bu. nieckiego Rudawfki , iż піс do- 

BO na ow czas nie uczynił w Ро- 


216 Część II. Ніѕтовтт 


meranii, ktorą znalazł ogołoconą 
z woylka i ludzi. (4) Ale coż wię 
сеў mogł uczynić z tak, fzczupłą 
garftką ludzi , iak miał z fobą Czar 
niecki? | Rzuciwizy poftrach na nie” 
przyiaciela ро całey  Pomeraniir 
zatrwożywfzy Stetin Stolicę , i pod 


murami iey poraziwizy Szwedow % 
Maiorem Lichfteinem, ktory poleg! 
w bitwie, zabrawlzy z Arsenału Pal 
sewolil Chorągwie Szwedzkie, broń 
i tyle sprzętow woiennyćh., ile m 


uzbroienie trzech tyfięcy ludzi wy” 
ftarczyć mogło ; (u)  Nakoniec d” 
wnym < sposobem. woiowania р 
drowawszy prawie Kray- cały, „с! 
ciaż i w tym nawet dawał dowo! y 
ludzkości , karząc 1. śmiercią tyć | 
ktorzy podpalali Miafta ; (w) Ne 


RR A р жи 

(+) Quidquid cause fuit, dolendam certe nibil Soy 
boni „in Pomerania operatum Gzarnieeftm, BP 

vacuam invenerat,  Radawski na Кп A 


(и) Kochowski Climactere Tna k 

(w) Qei Gartzium Oppidum үис 
or protimus in furcam actis. 
mactere II< na Касїө 253. 
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fiępuiącego Miefiąca, toieft dniadwu- 
naftego Liftopada powrocił do Kra- 
lu, aby zdobytym łupem na nie- 
Przyjacielu . pobudził innych do po- 
obney wyprawy. 


Jan Kazimierz przepędziwfzy zi. 
ше. w Poznaniu zwołał Stany do 
Warfzawy na dzień iedenafty Mie- 
laca Lutego 1658. dla naradze- 
Ma fig, iakimby fpofobem albo za- 
ończyć woynę, albo przynaymniey 
ulżyć ciężaru pod ktorym ieczał Ną- 
rod. Skargi. Wielkopolanów na po- 
fiłkowe Woyfko Auftryackie ; kto- 
te uciemiężało Obywatelow nic ро- 
Myślnego dotąd nie uczyniwizy dla 
Nas, były do tego. naypierw[zym 
Powodem. Do tych zażaleń pobu- 
zała Duchowieńftwo i Obywatelow 
„ ielkopolikich , Ludwika Krolowa 
ieprzyiazna Domowi Auftryackie- 
а ‚-а fprzyjaiącą Francuzom „i ty- 
потвр dokazala., iż medyacya 
х oru Francuzkiego ` przyjęta Буз 
» mimo sporu ktory бе dął wie 
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dzieć w Senacie. Ро odprawionym 
Seymie Krol, częścią iż powietrze 
fzerzyło бе w Warfzawie , częścią 
aby pociągnął za fobą woylko iwy- 
pędził do reszty Szwedow , ktorzy 
przeniofifzy woynę do Danii, w fa- 
mych tylko Prusach mieli iefzcze 
zabytki fwych zwycięftw , wyiechał 
do Łowicza, gdzie odebrał Posel- 
ftwo od Cara Mofkiewfkiego Micha* 
ła Alexiewicza z domaganiem się 
Korony Polikiey, ktorey tytuł iuż 
był sobie przywłafzczył , i groził 
nam w kroczeniem woyfka , ieżeliby 
go Narod nie uznał za Krola fwe- 
go.. Strwożyła fię Rzeczpospolita 
tak nagłą i zuchwałą odezwą Сага, 
zwłafzcza będąc w tym ftanie, ій 
nie miała tyle sił nawet, aby 10 
oswobodzić mogła od pozoftałych 
Szwedów; a tym bardziey aby fig 
oprzeć tak potężnemu nieprzy!® 
cielowi. Przeto łagodząc zuchws” 
łość, a bardziey fzukaiąc zwłoki: 
naznaczył Krol Ѕеуїй na dzień dzić” 
fiąty Lipca, na ktorym albo Car 
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byłby uznany za Naftępcę po Janie 
Kazimierzu, alba przy fzczęśliwey 
odmianie rzeczy pofkromiony w zu- 
chwałych zapędach. Na tym Sey- 
mie dla powietrza ktore fiè fzerzy= 
ło ‚ odwleczone pretensye Cara do 
dal(zego czasu.  Wyznaczeni iednak 
byli Komifarze do Wilna ‚ dla wy- 
fiuehania pretensyi Mofkiewikich, 


Una potrzeby wolenne uchwalone 
Podatki z akcyzy , czopowego„ Ko- 
Mor nowych, z pođwoioney kwar- 
ty, kupna Urzędow , t 


Szlache- 
буа, co włzyftko powięklzyło nieco 
Skarb będący, w wielkim niedoftatku. 


Tym czasem Fryderyk Ш. Krol 
„uhfki uciśniony zewsząd woylkieu 
„zwędzkim , utraciwszy wiele Kra- 
AU i znacznieysze Miafta, za po- 
"zednictwem Hugona 2e Fńhenłons 

iniftra Francuzkiego , uczynił po- 
NA w Ratschildą dwudzieftego fzo- 
lere? Liitego 1658. Roku z Karo- 


a Krolem Szwedzkim , uftępuiąc 
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mu. połowy cła w Kroleftwie Гуо? 
im, tak z lądu iako i z morza, tur 
dzież odftepuiąc znacznych Kraiow + 
i flottę о dziefięciu okrętach obo: 
wiązuiąc fię utrzymywać na potrze” 
by Szwedzkie, wizelkie oprocz tego 
fzkody nadgrodzić Kięciu Holfztyńr 
fkiemn,, i łączyć Пе zawlze z 52е 
суз przeciw iey nieprzyjaciołon 
Tak uciążliwy pokoy do czasu tyk 
ko zawiefił nieprzyiaźń; pierwszy 


iednak Karol uniefiony fzczęściem 
ogłoliwszy iż Fryderyk nie dotrzy” 


muie punktow podpisanych od рее 
bie, dniadwudzieftego Sierpnia wkro” 
czył z woylkiem do Danii, i ро 
ftąpił pod Kopenhagę trzymaiąć 
w- ścilym oblężeniu Stolicę, i zam” 
kniętego w niey. Krola., W takit 
Kanie zoftaiącemiu Fryderykowi Ја 
Kazimierz gotuiąc pofiłki, otrzy” 
mał zezwolenie od Leopolda „ab 
mogł. użyć woyfka pofiłkowego be” 
dącego w Polfzcze na obronę КЇ 
la, Duńfkiego. Przeto dziefięć tý 
К Р; ў 7 
fięcy woyfka Auftryackiago pod ko 
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mendą Hrabiego Montecucalli wy- 
fano do Hołsacyi , do ktorych przy 
dał Elektor swoich dziewięć tyfię- 
су, а Jan Kazimierz fześć tyfięcy 
iazdy pod Wodzem Stefanem Czar- 
nieckim Woiewodą Rulkim , i Opa- 
Пи Піп Woiewodą Podlafkim. Jazda 
Рока ПЧадаїа fig -z wielu znacznych 
Ofob Stanu Rycerfkiego у ktorym 
Obywatelftwo i Йаа Narodu była 
powodem do tey wyprawy; między 
innemi Adam Dziatyńńki. Starofta 
Bratyańfki , Francitfzek Czarnkowiki 
Ofiecki, Kazimierz. Piafeczyńlki O- 
ftrolęcki „ Michał Woyniłowicćz Kro- 
Śnińlki, Staroftowie: tudzież Pągo- 
wiki , Poólanowfki , Borzęcki , i inni 
Rotmiftrze doświadczonego . mę- 
ftwa i cndty.. Palk; Krolewiki zło- 
Żony z dwoch znakow Pancórnego 
i Huffarlkiego , maigo lud dobrany” 
1 dobrze opatrzony, pod Wodzem 
fawnym tylą  zwycięftwami Stefa- 
nem Czatnieckim był nayznakomit- 
{ша ozdobą, 


azs Część II. Hisronvt 
Związkowe Woylko podzielone ne 
trzy części wkroczyw(zy do Xieftwa 
Sleświekiego złączyło бе pod Ha- 
terschleben czternaftego Liftopada 
1668. pod naywyżlzym Rządem 
Xiążęcia Wilhelma lektora Bran- 
deburikiego ; zkąd do Wyspy Alfen 
ktorą z Miaftem znaczniey(zym Son- 
deburgiem trzymał w fwoiey mocy 
Aschemberg Pułkownik Szwedzki 
przeprawić Йе było naypierwfzą po” 
trzebą, aby z tamtąd wyfieść ne 


brzegi Fionii ,i z tyfn napadaiąc п? 
Szwedow odciągnąć ich od dobywa* 


nia Kopenhagi. Fryderyk dla prze 
prawy woyfka tego wyllał był kil- 
ka okrętów woiennych , lecz gdy 
te nie przyfzły na czas, Elektor ze” 
brawfzy co mogł naprędce fiatkoWw 
częścią Kupieckich , częścią 1079 
cych do przeprawy, część woylkt 
fwego z Hrabią SŚrofzczy , i Gok 
czem Generałem puścił na morżeł 
Ale Szwedzi maiąc na brzegu ofa- 
dzone harmaty , bronili im przy” 
ftępu i mocno razili chcących wfze” 
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kiemi fposobami.doftać Пе. na Wy- 
spę. Elektor patrząc na fwoich 
Mężnie. ucieraiących Йе, ж brzega 
kanału morlkiego , ktory Wyfpę Al- 
sen „oddziela od.Sleświka „і ftyfząc 
harzekania моућа nafzego , iż dla 
Niedoftatku okrętow. przez opiefza- 
ość -Duńczykow nie mogło iść na 
Pomoc.  „, Patrzcie ( rzecze do fto- 
» iących okolo. flebie ) iak mężnie 
» potykaią Пе nasi aby wyfiedli na 
` brzeg ktorego broni nieprzyiaciel, 
» spósobu; nam tylko brakuie. nie 
» ferca, abyśmy, dali pomoc nafzyimy 
» i odepchnęli z- hańbą nieprzyia- 
w ciela. „ Czarniecki. częścią że te 
owa brał. zas doświadczanie męftwa 
Wega „częścią że ten widok zapa- 
Gł go do bitwy,.pobiegł natychmiaft 
© fwoich , Из tym zapale , ktorym 
ię unosić zwykło: ferće. Bohatyr- 
ftie , za mną Ç rzecze) Polacy |-z% 
ng! ŚWigdzie. lepiey męgfitwa na- 
*ego okazać nie możemy. JVie trać- 
у czasu i pory ktora fie zdarza. 
Fokzaw/zy w Dyczyznie „w odwaga 
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niepotrzebnie mastu до przeprawy 
pok ażmy teraz w Holsacy 
žne force nie lęka fie miebeś 
fwa. wod mor fkich. Сау 
mowi , dwanaście Pułkow nie uważa” 
iąc na fzerokość morfkiego kanału, 
rożci ęgaiącega fię przeszło па dwat 
dzieścia fześć ftaiań , czekały tyl- 
ko rozkazu aby йе rzuciły wmo- 
rze, i polzły wpław przeciw nież 
przyjacielowi. Czarniecki prowa 
dząc ie za fobą , i maiąc iuż pozwo* 
lié: odwadze swoiey, poftrzegł kil- 
ka łodzi i ftatkow większych przy 
brzegi; A fposobem wielkich ludzt 
umieiąc korzyftać z naymnieyfzej 
okoliczności, wynayduie dziwny (рох 
fob przeprawy. “Kazał rozfiodłać 
konie і wniyść Indziom do łodzi ;% 
ktorych każdy maiąc na fobie ЙО” 
йө trzymał przy łodzi konia na Сй 
glach,a tym fpofobem przebył fzczę” 
śliwie i z podziwieniem wizyftkie h 
kanał. Za przykładem Czarniecki? 
Ri, 


6, Kochowski Ghimacs, I1. na kutcie 334r 
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Bo pofzedł z woylkiem fwoim Ele- 
tor, i podobnym fposobem prze- 
Prawił бе na drugą ftronę , chociaż 
liemcy ftrwożeńi niebeśpieczeń- 
wem złorzeczyli Wodzowi nafze- 
mu maiąc [е za zgubionych , i ni- 
8dyby byli nie mieli tyle odwagi 
Sdyby przykład Xiąjzęoia Elektora 
Nie pociągnął ich był. до podobne- 
Во uczynku. Су? 


Szwedzi poftrzegłfzy iż związko> 
We woyfko puściło -fẹ na morze od: 
ари od brzegu. A scheniberg udał 
ię do Sondeburga, а Kmath'do'Nórt- 
birga znacanicyfzych Miasto Wy- 
spy” Alsen szukaiąc 'w murach be- 
„pieczeńftwa. dla fiebie!' Za. niemi 
Gząrniecki prez żypłynąwizy fzczęślie 
Wie do brzegu oiek tylko ofiodiane 
зуу konie , pofzedł w pogoń ma- 
lc więcey iak czterdziefiu z sobą: 
„lektor przeprawiwszy бе na Wy- 
хрр widząc niebeśpieczeńftwo na 


om a 
9) Kochowski C/imaczere 11, na Kasie згу 
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ktore Пе wyftawiał Czarniecki z tak 
małą garftką ludzi, wyfał za nim 
aby go, odwiodł od przedfięwzięcia: 
Ale. ten chcąc korzyftać z trwo* 
gi nieprzyiaciela ,i uniefiony żywo” 


ścią , dopędził uchodzących Szwe” | 


фо, i rzuciwszy Пе tam gdzie һу“ 
ła. naywiększa fita , zabił włalną rer 
ką Kapitana, trzech innych doftał 


w nie wolą ‚ і byłby odniosł zupełne | 


zwycjęftwo , gdyby noc ktora w krot- 
ce' zapadła nie pollużyła do ucjeczk! 
nieprzyiacielowi. (2) 


Nazaiutrz związkowe woyfko podź 
ftąpiło: рой Sondeburg., a.dobywizy 
go' we trzy dni, udało пе do Norte 
burga ,. i dnia „dwudzieftego pie” 
wfzego Liftopada w przeciągu «lt 
ośmiu nie, tylko to. Miafto , ale Сї 


łą 
nP" 


(=) е conglobatos illatus Praefectum Тате Pr, 
Priń manu obtruncat , tribus aliiy a Сотта, 
capris, reliquis tutiorem për noctem fagat ty 
pessentibus,  Kochowski Climactete 11. 
karcie 325, 
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łą nawet Wyfpę opanowało, wypę- 
ziwizy z niey Szwedow.  Jle zaś 
Męftwem fwoim. dopomogł Czarnie- 
cki » pokazuie йе z liftu, ktory ode- 
rat od. Krola Duńlkiego po. prze- 
Prawie swoiey przez ciaśninę Mor- 
Па i odebraney Wyfpie Alsen. Lift 
en wypilać. ta w Oyczyftym ięzy- 
t fądziemy za rzecz przyzwoitą , 
lako dowod męftwa i fzacunku , ktory 
mieniowi fwemu ziednał Czarniecki 
u Postronnego Narodu. 


z Bożey łafki Da- 
Norwegii , HHandalow, i Go- 


Miąże Slelwicki, Stor- 


Fryderyk III. z 
KB 


tow Krol. 
т. i Dithmaryt, Hrabia na 
Oldenburgu бс. 


» Oświadczaiąc łalkawość nafzą 
I ofobliwfze względy ukochanemu 
Nam i wielce miłemu Jaśnie W, 

mość Panu, zapewnić go chce- 
My jąk z wielkim fzacunkiem Ofo- 
У Jego doniefiono nam, iż Jaśnie 
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„ W. Wmość Рап w rożnych poty” 

» czkach, a niedawno w odzylka* 
niu Wyfpy Alsen , i dobycia Miaft 
w niey będących , ofobliwie zaś 
w fpotkaniu йе z nieprzyjaciele 
trzyrazy licznieylzym od woylkt 
fwego , pierwlzy na czele fwoich 
biiąc fię mężnie, dałeś dowod praw 
dziwie Bohatyrfkiey fwey cnoty! 
przez klęfkę uczynioną w nieprzy” 
iaciellkim woyfku , z niewypowić* 
dzianym zadziwieniem w у кісі” 
А iako. zawfze winfzowaliśmy [o fio: 
Бе; dóftaiąc wodza Паурево уй © nam ukochanemu Panu, Panu 
chwalebnemi czynami, i przył” 729 > С, б sh PR 
a T a a; 2) i 0 owi na Czarncy Czarńieckie= 
2пї Braterlkiey Nayia zen | Эш JPoiewodzie етш, ka 


а P тёр Р 10“ 5 ? 
када ida W Wanie pu Pola Жди дога, а 


na pomoc nafzą wyznaczył, tt 
łafkawości nafzey: Krolewikiey* 
ktorą ziednałeś fobie chwalebn? 


iowi nafzemu , co dzień бе bar- 
dziey fzerzyła. Bądź zaś Jaśnie 
W. Wmość Pan przekonany 6 tym, 
iż wfzelkich przyfług dla nas, 
ktorych odbieramy dowody, wdzię« 
czną pamięć nazawfze zachowy= 
wać będziemy. , Działo бе w Zam- 
ku Nalzym Krolewikim Kopenha- 
gi dwudzieftego czwartego Gru 
dnia 1668.” 


Podpis Liftu był w naftępuiace 
wa: Maśnie FPielmożnemu z wiele 


ч Nadchodząca gima zatrzymała даје 
ka czynności woyfka zwiąłkowegó, 
Sierran SZA 1 chcieliśmy” siym wfzyftkina mimo wielkich mro- 

2 а © da сепэ . . хе p 
И мй 4 fe кч аа AE EA Czarniecki częścią że fam i 
Pycząc Z erca, aby Lawa mu | Ad iego był przynczony do uftawie 
Jaśnie W. Wmość Pana przez Р. czne Алы ops 

+ >: У ie” | У pracy , częścią obawiaiąc Пе, 
myślne zawfze powodzenia, I 4 "ZKE, 


‹ [róż | 419 rozefław(: ко na ft i- 
tylko znana Oyczyznie „ale i K“ | dą чум а ход Зер АЕ 
Qa : 


ZSZ: że! 


5 
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Iki od Szwedow, umyślił dobywać | 
Goldyngi w Diecezyi Куреп Miafta | 
abronnego, ktore w mocy (еу trzy? 
mali Szwedzi.. Im więcey widziat| 
trudności w ufkutecznieniu керо 
zamyfłu dla przyległego Zamku Огу! 
burga obronnego naturą i (ztuką»| 
tym więkfzey chwały fpodziewaiąć 
fię niechciał aby kto inny był ief 
uczeftnikiem. Dla tey: przyczyny | 
maige. ofiarowanych fobie od Ele | 
ktorą kilka. Chorągwi pielzych, po” 
dziękował mu za nie, profzą 

о cztery harmaty do tłuczenia mt | 
row, Uroczyftość Bożego Narodze” 
nia wftzymywała nafzych sv rofp9 
czętey, robocie , a gdy według zwy” 
czain Przodkow dzień ten 2 паро 


ейтеп obchodzą Polacy, 52% | p 


dzi © nienacka napadłfzy byliby 
znacznie porazili nalzych , gdyb. | 
Czarniecki przytomny zawfze fobi” 
w naywiękfzych niebespieczeńftwać | 
nie wftrzymał mężnie i nie dał by | 
odporu nieprzyiacielowi ;. одам! | 
bowiem ferća fwoim puścił fię w p” 
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Бой za uchodzącetni, i przez dwie 
Mile rażąc ich wpadł nakopiec 24 
Wciekaiącemi: do Goldyngi. « Przelę: 
hieni tym widowilkiem patrzaiący 
2 murow pozoftali Szwedzi , odltą- 
Dili od obrony Miafta, uciekaiąc,do 
Zamku; ale gdy każdy ciśnie Пе do 
ortecy, i dla wielości ОЬ, nies 
Može żołnierz wolno robić: bri nią, 
A Czarniecki na prędkości: а адаг 
JĄC pomyślny kutek , odważnie na. 
“ега, woyfko nafze wpadło пако 
Мес do Zamku, i nadfpodziewanie 
Woie zoftało Panem Miafta i Twier= 
2y. (a) Jednakże to pomyślne zwy 
Cięftwo przypadek uczyńiłpamię- 
ym Żałofną klęfką. Gdy. bowiem 
Rafi dzielą między fiebie zdobycz i 
ochy , ieden maige knot zapalo- 
SE zapuścił przeż :nieðftrožność 
лей „ibył przyczyną fobie i'prze- 
20: trzydzieftu Towarzyfzom okro- 

ey śmierci, ktorą ztąd ponieśli, 


SL. 


©) Kochowski Ghimact: H, na Karcie 332. 
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Przy końcu roku gdy coraz wię: 
kfze mrozy dokyczać zaczęły, związ* 


kowe woyfko udało йе na ftanowilka* 


zimowe: Cefarscy ftanęli około Flens 
burga, Elektoricy w Diecezyi Ry- 
реп, a nafi podzieleni na dwie Ko 
mendy pod Stefanem Czarnieckim + 
i Piotreń Opalińfkim , obrali miey* 
fce około Harthusen , i Horsen 
przy morzu nazwanym ciaśnina Fi- 
ońfka. 
ki korzyftaiąc z fpofobności ktore 
mi бе podała, iż dla niezwyczay” 


пусһ mrozow mogł przez łód ро | 


wfzyftkich rzekach a nawet i Капа“ 
łach morfkich przeprawić fię z woj? 


fkiem, podftąpił pod Kopenhage > | 


zaczął jey dobywać wfzyftkiemi 87 
łami. -To przedfięwzięcie Szwedow 


sprowadziło woytko związkowe 


ftanowilk zimowych, i było przy” | 


czyną iż fie zgromadziło pod Gok 
dynge , ponieważ Wrangel Admire 
Szwedzki przebywľzy przez ci 


nę Miildeftard, z Fionii do DY. | 


zyi Rypen około Friderichsburg* 


Na ow czas Krol Szwedźć | 


asn” | 
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Woyfka fwoie wyfadził , i wkrotkim 
<zafie opanował to Miafto;  Prze- 
£iwko niemu związkowe woyfko uda- 
Q fię., aby go fpędzić z mieyfca, 
tore nieprzyjaciel poGiadaiąc był 
„nem obydwoch brzegow , i prze- 
Tzkadzał dofyłaniu przez morze ży- 
Wności i woyfka, Starał fie pokil- 
A razy Elektor uftawiwfzy Twoich 
= boiu wyprowadzić z mieyfca nie- 
Przyjaciela ‚ае Szwed otoczony 
ałami ktore porobit , nigdy z woy- 
кеп całym nie wyfzedł , i chroniąc 
іб bitwy czafem tylko wyfyłał pod- 
à zdy, ktore z rowną zawflze fzko- 
W lub korzyścią powracały nazad. 

idząc nakoniec Elektor, iż niemogł 


ość 2 okopow nieprzyjaciela, 
E anowit wfzyftkiemi fitami ude- 
Żyć na Szwedow; Ale ci daiąc 
спу odpor robili częfte wyciecz- 


ы z wielką ftratą nalzych , po- 
юз Stefan Czarniecki Staro- 

Kaniowiki © "Synowiec Wojewo- 
y Rufkiego kulą raniony; w ramię, 
Przoq ieszcze niż-wiek uczynił 


#54 Część П. Hisronrr 


go zdatńym do nofzenia broni Баг“ 


dziey: fercem niż fiłą żołnierz wy* | 


lał krew za Oyczyznę. Niemogąc 
iednak dłużey wytrzymać nacierania 
nafzych przymuszony był Wrangel 
nftąpić z mieyfca, i zabrawfzy fig 
w nocy na Okręty, które miał w por 
cie, kazał zapalić Miafto, Гат zaś 
udał Пе do Wionii , ofzukaw(zy zwiążć 


kowe woyfko , ktore tak długo i na | 
daremnie pracowało okolo форук | 


nia Friderichsburg 


Karol także przez kilka dni wfzy” 
ftkiemi fitami dobywaiąc Kopeńha* 
gi dziewiętnaftego Lutego 1659* 
rozkazał w nocy naymocniey n% 
cierać na Miafto, ale odpędzony mg“ 
żnym odporem Generałow Duońfkich 
Ebrenfteina i Schacka odftąpił 0% 
murow z wielką {trata Iwoichs * 
nayprzod udał бе do Kroneburg* 
zkąd iak fię pokaznie z hitup kto” 
ry pifał do ' Kiążęcia Adolfa Bratt 
fwego, zamyślał powrocić do Prue! 
ażeby tam albo' odzyfkał co utracili 
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albo refzty poftradał. Tym końcem 
zoftawiwizy Admirała {wego Wran- 
Беја z Flotą w Fionii., dla dania od- 
poru związkowemu woyfku , i zabro- 
nienia przeprawy z Hollacyi, ścią- 
gnął z rożnych Miaft ftraże , ufta- 
nowił nowe Regimenta,/i wylał da 
r rancyi +i- Anglii profząc o pofił- 
ki; Ale Dow: Francuzki 'oświadz 
czył mu iż żąda iak" nayprędfzego 
pokoin, a Anglia roztargniona domo- 
Wemi niefnałkami, i niezgodą Oby- 
Wwatelow ; iednych йг ушшасус h 
Kromwela pod imieniem Protektoz 
ra, drugich chcących „przywrocić 
ha Tron wypędzonego dziedzica Ko: 
Топу, nie była w ftąnie przyftawie+ 
nia mu pofiłków, Ж nadzieją więc 
Pomocy:wfpieraiącey w ynioflość Ka- 
tola, znikneły zamyfly” iego, i du- 
Ша „z ktorą йе cżęfto dawał „улес, 
iż przepifze Prawa całey Europie; 
ztym wizyftkim opanowawizy znas 
€znieyfze Miafta padmorkkie-w Da- 
nit, zabrawfzy: cokolwiek było Okre- 
tow w portach yi broniąc, przeprawy 


ORA 


сас 
= 
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związkowemu woylku , w tym fłanie 
utrzymywał Fryderyka, iż raczey 
o wlafnyrh bespieczeńftwie myśleć 
miifiaf , aniżeli o obronie К roleftwa: 
Zamknięty bowiem w Stolicy nie* 
mogł ani fam ftawić fię nieprzyia- 
cielowi, ani przyftawić Okrętow у 
na ktore woylko związkowe ocze- 
kiwało. 


W takiey nieczynności zoftaiąc 
nafi oftatnią nadzieię pokładali w Ho* 


lendrach , od ktorych fpodziewał fię 
Elektor Okrętow , tym czalem każ 
zał Elektor pozabierać iakie tylko 
być mogły ftatki zamrożone przy 
brzegach i opufzczone od Szwedow+ 
ktore јак nayufilniey ftarał йе ażeby 


zdatnemi uczynił do przeprawy 
woylka. . Nate żołnierz częftokroć 
dla rozrywki wfiadaiąc krążył oko* 
ło brzegow, а czafem daley йе, pe 
fuwaiąc przynofił wiadomość о nie” 
przyiacielu ftoiącym na drugim brze- 
gu kanalu morfkiego. Sam nawet 
Czarniecki będąc na ow czas nie” 
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tzynnym dla niedoftatku. Obrętow 
w ktorychby fię przeprawił , wfiadł 
ył na ieden z tych ftatkow, tą 
fzczegolnie myślą, aby zadołyć uczy- 
nit ciekawości fwoiey przez doświad- 
czenie iakieykolwiek żeglugi po mo- 
tzu, Do tey rozrywki przybrał był 
fobie Michała Kozubskiego Staro- 
ftę Lityńfkiego , i kilku innych z kto- 
remi Żył poufaley, maiąc zamiafł 
Maytkow ozterdzieftu ludzi z Puł- 
ku Kobyłecikiego, ktorzy flużyli 
һа woynie morlkiey z Turkami, i 
byli cożkolwiek wiadomfzenii żeglugi, 
Nayprzod bliko- brzegow krążąc ;' 
gdy potym daley fie odfunął, a wiatr 
2 tyłu co raz bardziey zaczął po+ 
Pychać ftatek, poftrzegł jeden z may- 
tkow g wierszchołka  mafztu nie- 
Przyjaciellką Flotę „i ftrwożył wfzy- 
ftkich niebefpieczeńftwem. /Та trwo- 
$a niebyła prożna, ponieważ pięć 
Okrętow woiennych na ktorych by- 
li Szwedzi krążyły po ciaśninie mor- 
Чеу dla fzpiegowania Duńczykow, 
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łapiąc ich Qkręty z*żywnością, lub 
te ktoreby przylłano dla przepra 
wy związkowego woyfka”  Niebe: 
fpieczeńftwo na ktore йе podał Czar 
niecki było tym większe im mniey 
zoftawało: nadziei, aby пай cofnąć 
fię mogli nazad przeciw wiatrowie 
Wfzyfcy inż mieli Пё za zgubionych; 
gdy Czarniecki wyftawuiąc im hań* 
bę i rowne niebeśpieczeńftwo gdy- 
by бе poddać mieli , dodawał ferca; 
i przekładał potrzebę odwagi , a то 
wą fwoią i przykładem tyle дока 
zał, iż każdy patrząc "na Wodzó 
niezmiefzanego tymi przypadkiem +» 
gotował fig bronić “айас mężnie 
przy burtach Окгеёп ч Czarniecki 
ftanąwfzy па przodzie у rozkaza 
Styrnikowi у aby popędzał Okręt ne 
te dwa nieprzyiaciellkie , ktore wy? 
przedziły inne, «czym: zdziwieni 
Szwedzi, i rozumiejąc iż ieft iaka$ 
zdrada zaczęli wolnieć w żegludze» 
pokiby. inne trzy Okręty nie nadcią” 
г gnęły. „Otoczony od pięcia Okrę* 
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tow  nieprzyiaciellkich Czarniecki 
Pokązywał , śmiałym ftawieniem бе 
Szwedom , iż coś ofobliwfzego ozna- 


zewfząd da- 
ЗЇ ognia, nieśmiał iednak 

nacierać , obawiaiąc Пе Floty związ- 
kowego woyfka , ktora iak rozumia- 
lo па zdradę ten Okręt wyflała , aby 
Potym znagła uderzyła na Szwe- 
dow, Gdy йе to dzieie powftał wiatr 
Bwałtowny , i był przyczyną iż піе- 
Przyjaciel częścią chroniąc Йе na- 
Walnicy , częścią aby uniknął zdra- 
dy, cofnął fie ku fwoim brzegom, 
odftępuiąc nalzych , ktorym Elektor 
ulty(z huk: harmat wyfyłał już 
Pofił Czarniecki opulzczony od 
nieprzyjaciela powrocił fzezęśliwie 
że fwemi„+i. wyfiadaiąc na brzeg 
Przywitany był od. Elektora z zwy- 
<lą grzecznością., ktory przekłada- 
lc mu niebespieczeńftwo na ktore 
lẹ był podał, radził aby miał wię- 

lzę ftaranie o życiu fvoim od ktos 
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rego tak wiele zależało pomyślno* 
ści powfzechney. (6) 


Niedoftatek Okrętow trzymał za- 
wfze związkowe woyfko w nieczyn* 
ności. Przyfzło w prawdzie fiedm 
więklzych Okrętow, na ktore z fze- 
ścią tylko tyfiącami Cefarlkich za- 
brał fię Montecuculli , ale dnia dzie* 
wiątego Maia, raniony w potyczeć 
z Wrangelem , powrocił nazad ocze” 
kuiąc na więcey Okrętow. Gdy fię 
to dzieie w Danii, Polfka uciśnio* 
na nowemi co raz niefzczęśliwo* 
ściami , nieuwolniwfzy Пе iefzcze od 
jednego nieprzyiaciela , widzi wkra* 
czniącą Mofkwę. Alexy  Michało- 
wicz nieuczyniwfzy w niczym 24 
dofyć żądaniom Rzeczypolpolitey › 
ktora prosząc go o pofiłki przeciw* 
ko Szwedom uczyniła mu nadzieję 
Tronu, wziął obietnicę za powin- 
ność ‚1 mocą бе iey domagał. Po- 
dzieliwfzy woyfko fwoie na trzy czę” 
WR". 1 ej ri 
(b) Kochowski Сійнасгеге Il, na karcio 369, 
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| ści wyfał ie w granice Polikie. Tru: 
becki podftarzały w fužbie i w wie- 
u wyprawach fzczęśliwy Generał , 
Mając z fobą trzydzieści tyfięcy 
Wkroczył na Ukrainę. Tyleż Cho- 
айй i Dołhoruki wprowadzili do 
“Ауу, a z trzecią częścią tyleż 
ludzi maiącą ftanął Ramadanowfki 
między Dnieprem i Berezyną, bę- 
ас na pogotowiu do dania pofiłkow 
obydwom. 
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W tak fmutnyt ftanie Rzeczypo- 
fpolitey było wielu tego zdania, aby 
Przez obranie Cara, graniczące z fo- 
bą Narody, ktorych mowa nawet 
okaznie iż były kiedyś iednym Na- 
rodem , złączyły fię z Гора ‚ a Wiel- 

1 Xiąże Mofkiewfki biorąc tytuł 
"ielkiego. Kiążęcia całey Sarmacyi 
Zlednoczył: Braci, ktorych odmien- 
My rząd oddzielił od fiebie , i uzbroił 
aby fię wfpolnie gubili. Sam nawet 
rol będący bez nadziei Potomftwa 
Zdawał fię niebyć dalekim od tego, 
89у wylał Jgnacego Bąkowikiego 
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Podkomorzego Chełmińfkiego y kto- 
ryby ożnaymił Mofkwie , iż wkrot- 
ce przybędą Komifarze wyfłani od 
Rzeczypofpolitey, ktorzy maią zle- 
cenie, aby w iaknayleplzy fpofob 
uczynili zgodę z fąfiedzkim Naro- 
dem. Ale nieroftropność Сага, ! 
gwałtowny” poftępek Chowańfkiego + 
były przyczyną, iż Narod nasz ofzu* 
Kany od niego niedotrzymaniem wia: 
ry, powziął niechęć ku Mofkalomy 
i zaczął myśleć o woynie. Gąfiew= 
fki Hetman Polny йе Кі mimo 
zapewnienia о beśpieczeńftwie, ару 
przybył do Wilna, dokąd go po 
przyiacielfka zaprafzał Chowańńfki s 
wzięty w niewolą poflany był do 
Molkwy , a przez ten podftęp wil- 
no, Grodno, Troki, Mińfk, i inne 
znacznieyfze Miafta doftały: Пе nie- 
przyiacielowi. 


Oprocz tey niefzczęśliwości dla 
Kraiu wielu innemi uciśniona Ъў!# 


Роа. Woyfko Kwareiane maig? 
żołd zaległy od lat fześciu, Кы, 
niło 
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| Rilo związek w Lublinie. , obrawszy 
| Мека buntu Maryana Jafkolfkiego. 
Oyna Szwedzka nifzcząca Kray od 
at pięciu, potrzebowała. tym  mo- 
пісу {zego poparcia, im chwalebniey 
Mogła być zakończona.  Obywate- 
© Żalący Йе na ucifk nałożonych 
Podatków, olkarżali + zawiaduiących 
arbem, iakoby dobro publiczne poz 
Wzywdzali złym lzafunkiem  dącho- 
Чоу, Te wfzyftkie okoliczności ро» 
trzebowały , aby Йе zgromadziły 
“апу „i fzukały śrzodkow zapobie- 
іа niefzczęśliwościom. -Seym na 
dzień fiedmnafty Marca- 1659. na- 
Maczony , przedłużyła potrzeba пай 
tawo do trzech Miefięcy. « Obrani 
Omi агле - do roztrząśnienia pre- 
°пвуї z Szwecyą i Molkwą; a w 
Przypadku dallzey woyny', wyzna- 
żono Potockiego Hetmana Wiel- 
Черо Koronnego na Ukrainę рте, 
ко Trubeckiemu , Lubomirlkiego 
Setmana Polnego Koronnego'i do 
tus, Sapiehę Woiewodę Wileńfkie- 
R 
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go і Hetmana Wielkiego Litewfkie” 
go do Litwy”, na mieyfce zaś Gy 
fiewfkiego zoftaiącego w niewolit 


Stefan Czarniecki będący w Holsa | 


cyi odebrał rozkaz aby powrocił do 
Kraiu. 


czyli бе z nieprzyiacielem będącym 
na Ukrainie, potwierdzona była znie” 
mi umowa Hadziacka , przez ktorą 
przypuszczeni do rowności , i wfzel” 
kich Doftoieńftw , dnia trzydziefte” 
E Czerwca uftławą Seymową i 50| 


ennym przyrzeczeniem Krolewikitt 
uznani byli za Narod wolny, i ne 
kfztałć Litwy ziednoczony z Koro 
ną. 
ckiego przyfzedłizy do naywyżlzej 
władzy w tym Narodzie był pie” 


wszym dò zakończenia rozruchow | 
w ktorych' od dawnego czasy zofi* | 
wała Ukraina zbroczona krwią tylo 


niewinnych ofiar. 


Po zakończonym Seymie, i Ea A 
rzonym do czafu buncie Woy 


Zeby zaś Kozacy nie. łą” | 


Wychowfki po śmierci Chmiel 
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Kwarcianego , Jan Kazimierz udať 
Бе до Poznania, wyfławszy wprzod 
etmanow w rożne ftrony według» 
Uchwalenia ktore ftanęło na Ѕеутіе- 
Pod ten czas Wychowlki Generał Ko- 
Zacki złączywizy Пе Tatarami przy= 
Zwaneini na pomoc, tudzież z Jędrze- 
iem Potockim;i StaniltawemJabłonow= 
im pod Konotopem Miafteczkiem, 
nia fiedmnaftego Lipca napadłlzy 
Ma Trubeckiego wielką. kłęfkę zadat 
Mofkalom , Бейш Putkow położywfzy 
ną placu. ` Między 'znacznieyfzemi 
torzy zginęli z ftrony nieprzyia= 
tiot, byli Generałowie:  Pożartki , 
Radwaúfki , Prokopowicz, Lepanow; 
tudzież Xiążęta Battolini dway bra- 
Ча, i wielu innych, Z tym wizy- 
kim mimo tak znaczney ftraty Mo- 
alow , Żadney: korżyści Kray nafa 
lie odniofł z tego zwycięftwa. = Tas 
Arowie odwołani od Turkow na woy- 
ПЕ? Siedmiogrodzką , zoftawili Mo: 
wę tym ogromnieyfzą , im mniey 
Ц miała Rzeczpofpolita , aby Пе өч 
Ка 
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przeć mogła. - Kozacy; nawet zabi* 
wfzy Niemierzyca ,ktory wyznaczo” 
ny był od; Krola Kanclerzem Ru- 
fkim „ i wypędziwfzy Wychowikiego 
zerwali związek uczyniony na Sey* 
mie; i przechodząc, znowu na ftro- 
nę Mofkwy', ftali fie naywiękfzemt 
nieprzyjaciołmi Rzeczypospolitey. 


Całą więc nadzieię ocalenia Krait 
twftrzymania  zapędow Molkiewfkich 
pokładaiąc Krol у С; wnieckim,przy* 
zwał gó z*Holsacyi paby nim Жао” 
nit Oyczyznę , ktorą inż raz zacho” 
wał od Szwedow. - Starał fię Ele- 
ktory i Fryderyk Król Duńfki wfzel- 
kiemi 'fposobami przytrzymać Д9 
dłużey: w Holfacyi , ale na ufilne na? 
legania Janar: Kazimierza powroć! 
Czarniecki „szoftawiwszy tyfiąc W 
dzi pod Komendą Kazimierza“ Piat, 
czyńlkiego , ktorzy д Elektorem * 
Woylkiem* Cesarlkint udali fię do Ро 
meranii Szwedzkiey, aby голам 
ili siły Krola Szwedzkiego , 1-9% 
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mu poznać w Pańftwie iego , iak fe 
Okropne fkatki woyny, ktorą on mię- 
fzał Sąfiedzkie Narody. 


Czarniecki dwuletnią wyprawą za- 
tobiwfzy fobie na chwałę, ile tylko 
okoliczności pozwoliły mu być с2уп- 
nym , miły woyfku dla poufałości, 
1 Wodzom dla odwagi ferca, nie 
tylko imie fwoie ale i Narod nasz 
Włąwił w Dzieiach Kroleftwa Duń- 
еро. Udarowany od Krola Łań- 
"chem złotym; (6) Gdy był pro- 
опу, aby pozwolił zoftawić pamią- 

$ twarzy swoiey w obrazie , dłu- 
БЫ Пе wzbraniał zwyczayną Wiel- 
im ludziom fkromnością, aniby Пе 


ALU: WEZ R 


GK) ren Łańcąch онен ktory ее Ni 

іскі, czyli dany byl Огаѓаіе b 
$o nosif zwyczaiem Rzymian c: 
Orderem Ślonia, ktory tenże Krol Fryda- 
tyk-1f1.-wsktzesif ; i <chciał-, aby go-noszono 
"а Tańcuchu złotym, nigdzie dostateczney 
Wiadomości: nie mogliśmy zasiągnąć, 
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dał był nakłonić na to , gdyby kilka 
krotnym powtorzeniem proźb przyć 
chylnego sobie Krola nie był гае 
czey zniewolony , a niżeli uprofzo* 
ny. (c) Za, powrotem fwoim +d0 
Kraju idąc z woyfkiem przez Poznań 
gdzie Пе znaydował na ow czas Jat 
Kazimierz , powitał Krola, i odebrał 
zuit iego pochwałę. w wyrazach о 
kazuiących czułość Monarchy, kto 
ху wyznawał iż jiemu winien przy” 
wrocenie iwoje na Tron, a Qyczy” 
zna (wą całość. Pułk iego przyp 
Izczony do ucałowania ręki Krolew 
dkiey w odartym ftroia, i 2атій 
Qyczyftego, okryty zdobytym 0 
nieprzyiacielu , był podobn ydo.. 9% 
wego niepokonanego Pułku Mace” 


dońlkiego , ktory męftwem Wodźć | 
fwego , i włafna dzielnością nie z%” | 


wnętrzną ozdobą rożnił fię od ii 
nych. 


BAZY ш 


Є) Kochowski CJimaetere “I na! korcie 391 


| 


“Osu, 
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Pod ten fam czas Karol, ktore- 
mu ftatecznie dotąd fprzyiało fzczę+ 
ście, doznawać zaczął przeciwnego 
W Prufiech bowiem Lubomir- 
fki Hetman Polny Koronny wfławiał 
16 znacznie zwycięftwami (wemi. Gru- 
dziądz odzyfkany z wielką ftratą 
Szwedow , - Malborg oblężony , i 
lnnpt twierdza Gdańfka odebrana 
Rieprzyiacielowi. W Kurlandyi Hi» 
hry Połubińfki Pisarż Polny dobył 
Iitawy, Newenburga , Goldyngi , 
Windawy i innych Miaft znaczniey= 
Izych. Osobliwie iednak wzięcie 

itawy takim żalem napełniło Ka- 
tola, iż publicznym obwiefzczenienz 
zakazał Millerowi , ktorego. ftraży 
Oddał hyt to Miafto, aby йе przed 
Mim nigdy nie ftawił Widząc пах 
niec Krol Szwedzki, iż utwvacił 
W Polfzcze wszyftkie znacznieyfze- 
Miafta, poftanowiłopuścić Kray nafz, 
4 wfzelkiemi fiłami kufić Пе iefzcze 
© dobycie Kopenhagi. Ale prze- 
Brana potyczka dnia dwudzieftega 


>С 
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piątego дне 1659. pod Nyd- 
бе ш gdzie cztery tyfiące Szwe” 
Д zoftało na placu, była końęem 
dzieł woiennych i lekkomyślności 
Krola Szwedzkiego. 


Przed odebraniem iefzcze wiado* 
mości o tey Кесе Karola, Jan Ка^ 


zimierz udał йе był do Сайа | 
myśląc o pokoia , o ktory Ludwi* 
ka Krolowa ftarala бе 
mi fpofobami: u poftronnych Южо“ 


маекте? 


row. Tym czasem Opatrzność cheąć 
ocalić Polkę upokorzyła Szwedow 
aby fię nakłonili dozgody: Wyns- 
ni Komifiarze od Jana Kazimierza 
dnia piętnaftego - Grudnia do Ега“ 
wenburg Miafta Prufkiego , oc zeki” 
wali na rozpoczęcie Traktatu ukla” 
dniąc przed-ugodne Punkta. Obra? 
no па ten koniec Klafztor Oliwki 
ce, gdzie kilkoletne nie” 
zamienić: fię mialy 


ęścia nafze 
w pożądany Pokoy;, i-dzień piąty 
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Sztycznia r660. był wyznaczony 
do rozpoczęcia Traktatow.* А: gdy 
Punkta z obydwoch ftron podańe , 
zdawały fię bydź trudne do ułatwie- 
‚ tak iż fpor wielki nie obiecy- 
Waf. prędkiego końca, Karol Guftaw 
Krol Szwedzki dnia dwudzieftego 
trzeciego Lutego 1660. w Sztockhol- 
mie , gdzie zwołał był Stany aby 
fie. naradził o dallzey woynie , ży- 
cia [wego - dokonał. Smierć tego 
Monarchy ufpokoiła fpor zachodzą- 
ty w przyśpieszeniu pokoiu , ktore- 
bo on sam. będąc przyczyną , otrzy- 
e Napis na Nadgrobka : : Jmdomi- 
bug pro Pace guieyi. Jak tylko bo- 
Wiem wieść йе rozeszła po Euro- 
o śmierci Krola Szwedzkiego, 
Komifsarze Szwedzcy łatwieyfzemi 
ię pokazali do ugody , i za pośrze- 
Aictyem Krola Francuzkiego przy- 
Жей! wkrotce do fkutku Traktat 
a iwfki,ogłofzony dnia trzeciego Ma- 
ia, ktory całą Europe, ale ГЫ 
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wie Kray паѓа uciśniony wielu nie- 
fzczęśliwościami, napełnił wielką ra- 
dością. 


HISTORY I 


К T EFANA 
CZARNIECKIEGO, 


CZESCI 


z a 


Wolniona - Rzeczpofpolita od 

woyny Szwedzkiey , obrociła 
W(zyftkie у fwoie przeciwko Mo- 
fkwie', ktora częścią puftofzyła Wfie 
i dzikim sposobem wycinałą ludzi, 

ią posuwaiąc со raz daley fwoy 
hajązd garnęła, do fiebie znaczniey- 
(zę Miafta. Już bowiem oprocz 
Znączney części Kraiu, sama naz 
Wet.Stolica Xięftwa bitewfkiego Wil- 
No zoftawało tw mocy Molkiewikiey; 
i chociaż pamiętna pod Konotopem 


254 Część ПТ. Hrsronrt 


klęfka ofłabiła /niecó' у? nieprzy- 
iaciellkie „ zoftało iednak. całe woy- 
iko pod Komendą Generała Chowań- 
kiego maiącego trzydzieści tyfięcy 
ludzi, ktory im ттеу miał odpo- 
ru, tym śŚmieley co raz posuwał 
йе daley. Car Alexy Michałowicz 
wiele dobrego -obiecniąc fobie ро 
przymiotach woiennych Generała 
Chowańlkiego, umyślił w krotce % 
refztą fił wkroczyć do Polfki, na 
to tylko oczekaiąc , aby mt” poprze” 
dzaiące zwycięftwa uflały drogę. do 
Tronń. Ze zaś tó zaufanie, ktore 
miał w Chowańlkim;nie było bez przyć 
czyny , z tąd fię pokaznie, iż/ten iak 
tylko fię dowiedział ; Że na obrónę 
Litwy wezwany był od Krola c 
niecki, profit fwego Monarehy:4* 

żeby оп! nie kto inny miał do cej? 
nienia z tym flawnym przeciwni” 
kiem, podchlebiaiąc sobie: iż ty!” 
większa chwała czeka.go z ayei 
{уа im dóświadczeńizego w n 
се woienney; i flawnieyfzego ty 


а асе 


STEFANA: CZARNIECKIEGO. * 255 


Zwycięftwami mieć będzie Przeci* 
wnika. (аў 


Stało Пе wedlug iego żądania , 
ale przeciwne zdarzęnić zawiodła 
podehlebne nadzieie. Jan Kazimierz 
gdy nadaremnie po kilka razy do- 
prafza Пе o'pokoy , wylłał' nakoniec 
Hetmana Sapiehę , ażeby ciągnął 

ząd woyfko i Szlachtę, z ktorąby 
polzedł na odpor nieprzyjacielowi: 
Sześć tyfięcy' woyfka liczył na ow 
Cząs Sapieha, z ktorym złączył Пе 
Czarniecki pierwfzych däi Wiofny, 
przebywfzy czas zimowy w Woie: 
Wodztwie Podlafkim maiąc! trzy ty= 
fiice Holfackiego woyfka, tak zwa: 
lego od Кгайг, ‚ w ktorym Пе wha- 
Чо. Obadwa ci Wodzowie udali 
fig profto do Litwy wyllawizy przo- 
dem fiedin Бико pod: Komendą 
апа  Polanowlkiego Rotmiftrza, kto- 
ty gdy napadł na. pięćfet Mofkwy 


(e) Kachowski Glimaciere 17, ла Karcie 437. 
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pod Słonimem, częścią rozprofzył | 
nieprzyiaciela, częścią zagarnął w 
niewolą. Те pierwfze początki 
fzczęścia гдойаіу екса nafzym, i 
poflużyły Wodzom ій ой zabranych: 
w niewolą powzięli doftateczną wiar 
domość o file i zamyłłach nieprzy* 
iaciela. :. Ой nich bowiem:dowiedzież 
абез iż Chowańfki gotuje: fię 24 
biedz nafzym drogę ,:і że niczego 
bardziey nie pragnie iako aby lig 
spotkał z Czarnieckim , poczytuiąc 
to fobie za hańbę, gdyby miał trzyź 
mać woyfko w okopach , ale w 07 
twartym polu. chce fię potykać 
z nafzemi. "Trzymał on w орле 
niu Lachowice Zamek obronny ти 
rami, i dobrze opatrzoną Twierdzę: 
zabytek chwalebnych dzieł woien* 
nych Karola Chodkiewicza, gdzie 
od. pułroku ftawiąc fię mężnie mie* 
szkańcy nie mogli nakoniec. obiecy* 
wać fobie długiego odporu dla nie” 
doftatku prochu i żywności. 
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Uwiadomieni Wodzowie nasi o złym 
ftanie w oblężeniu będących; пааї е 
lak nayśpiefzniey pod Lachowice. 
A nayprzod Kmicic prowadzący 
Straż Litewiką , i z nim Skorafze= 
wiki Rotmiftrz Pułku Lefzczyńlkie- 
Бо wyfłani przodem ożnaymili Wo- 
(лот , iż nieprzyiaciel puścił fię w 
drogę aby w otwartym polu ftawik 
fig na odfiecz idącym. Przeto dlą 
złey przeprawy przez lasy pośpie+ 
fzyli бе nasi, aby uprzedzając nie- 
Przyjaciela zafzli mu drogę w. mie 
fcu Ipofobnieyfzym do 'boiu ;*idak 
tylko wybrtęli z złey przeprawy 
Poftrzegli pod Wsią  Połonką * Mo- 
(alow uftawionych iuż do bitwy: 
Stał Chowańlki obozem w obfzer- 
Aym polu, maiąc z iedney ftrony 
iezioro , ktore czyniło nafzym tru- 
dny przyftęp do niego, i iak tylko 
Łoftrzegł woyfkó Polfkie , chciał nie- 
Odwłocznie rozpocząć bitwę, ale 
Mgła zwolna opadaiąca na dół prze- 
zkadzałą пі cięrpiącemu zwłoki , 
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a fofłużyła nafzym , iż chociaż go- 
tówemi iuż byli do boiu , lepiey бе 
iednak i ftofowniey do mieyfca ufta- 
nowili. Czarniecki prowadząc рга“ 
we lkrzydło ułożył z Kolegą $ aby 
gdy on nacierać zacznie:, Sapieha 
z lewego boku uderzył całą 019 ne 
nieprzyjaciela. Miarkuiąc едо 
fobie: Żywość achego: korzyłta 
pópędliwoś i przeciwnika twego s 
муПаќ сл Chorągwie Konne, 
ktore fpotkały йе mężnie z Jnzdą 
Mofkiewikąci po Żwawęy utarcz 
fpędziły ią 2 mieyfea , ofwiejnią 
pole dwom piefzym DA 
ktore wyznaczył Czarniecki aby g 
przebrały do ieziora,i witępnym bo 
iem opanowały groblę. 


wa 7 
ątk orzyści roui 
Te początkowe korzy 


trzyły ferce,i zapaliły ранее 
w Мойли. nieprzyiacielfkim. 8 
maiąc tey roztropności , ки > 
naywięklzym zapale umie miar ү 
wać porywczość , а co większa Р 
pełnie 
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bełniwlzy dwa wielkie błędy , iż os 
| buścił okopy, i woyfko fwoie 
dzielił М 
mę 

6, 


po= 
miał iefzcze tę próżną dus 
iż fądził za wftyd dla fiebie, 
Edyby porządnym uftąpieniem z 
еу (са ocalił fiebie i woyiko. Przy» 
zwał więc Jazdę pod lasem ftois EM 
łozkazuiąc ażeby iak hayprędzey 
Przybyła wipierać piechotę , ktora 
Sęftym ogniem z dział dawała od 
роь nalzym, Wfzczęła Пе bitwa z 
bydwoch ftron krwawa, a koniec 
| еу tak był nie pewny, iż od rana 
4 do południa ра żadną ftronę nie 
tkłaniało Пе zwycięftwo, Jednakże 
Y tym fzczęście zdawało Пе bar- 
"еу fprzyiać przeciwney ftronie, 
R od ieziora i grobli więksża była 
poeta naszych dla gęftego ognia z 
гає ktore miała piechota. „Ale 
У Litwa przebyła przez grzęlkie 
Ota , natarła żwawo na piechotę 
ыз kiewlką, rażąc ią fz „boku : Tym 
q Asem Czarniecki amieiący korzy- 
аң z wfzelkich okoliczności , i za- 
шас męftwem fwoim nierowność 
5 
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460 


fit ktore miał nieprzyiaciel , ude* 
rzył całą Jazdą swoią na Jazdę Mo* 
fkiewfką , i tak pomięfzał iey fzyki 


iż nie.mogąc przyiść do porządki | 


uftąpić mufiała z miey (ca, Naywię* 
(ге Пу nieprzyiacielfkie były w pie” 
chocie , z ktorą Chowańfki posuwa” 
iąc бе co гал: żwawiey , dał rozkać 
aby iazda uftawiona w dawnym ро“ 
rządku przyfzła mu na pomoc , 

nie tracąc nadziei zwycięftwa z wię” 
kfzą ieszcze natarczywością rozpo” 
czął iakoby nanowo bitwę. ме 
małą klęfkę ponieśti na ow czas 9% 
si, częścią dla liczby trzy га? 
więkfzey ktorą miał nieprzyiacie? 
częścią dla niedoftatku piechoty , 
harmat, nie maiąc więcey iak dy 
Chorągwie piesze , бейт polowy? 
harmat , i iedną tylko Rotę lekkie) 
iazdy , gdy przeciwnie fiła мое” 
fkiego woyfka адаја бе z licza” 
Dragonii , Kiryffyerow „i Strze со с 
piefzych, ktorzy procz gęfteg? її 
gnia bagnetami i fiekierami гай, 
шоопо iazdę nafzą. Z tym ws% 
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а ftateczne męftwo Zwycięzcy 
Pod Nortburgiem ipędziło powtor= 
Ше z placu nieprzyiacieliką iazdę, 
tak iż odftąpiła piechoty , ktora ve 
tym samym porządku iak była па 
Wiona wszyftka prawie padła na bo= 
towifku. Przefzło ośm tyfięcy tru- 
фа rachowano z przeciwney ftrony. 
żeby zaś uciekaiący do lasa nie 
ШАП rąk zwycięzcy, wyfłane Puł- 
1 ścigały rozproszonych. Szczer= 
gt Generał maiący: pierwszą wła 
“ао po Chowańlkim doftał бе W TĘ" 
ĉe nafzym. Zmiiow Pułkownik pie- 
hoty długo fię mężnie broniąc , gdy 
Aczekuie na pamoc Chowańfkiego, га» 
{с berdyfzami iazdę i nie chcąc Пе 
Woddać , poległ z innemi. ChowańlkŁ 
А idząc iż gooditąpiło fzczęście wro- 
„Paczy nie tak o życie, iako o zwycię= 
A nayprzod z dwoma Synami udał 
ie ku Lachowicom ‚ ale poftrzegłfzy 

nasi fzli w pogoń za uciekaiącym, 
Azął przewodnikowi aby go prowa- 
zik do Wiłna,nakoniec pufzezaiąc бе 
Anowcąmi ufzedł do Smoleśfka. 

Sa 
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Ta potyczka pod Połonką pamię- 
tna klęfką Mofkalow а pomyślno* 
ścią i męftwem naszych, przypadła 
dnia dwudzieftego fiodmego Czer 
уса 1660. Przefzło piętnaście ty” 
fięcy woyfka Mofkiewikiego w dniu 
iednym częścią zginęło, częścią po” 
fzło w rozsypkę , ktore karnością 
i ślepym pofłufzeńftwem Wodzom 
byłoby bez watpienia pokonało na 
fzych, gdyby z iedney ftrony nie* 
roztropność i duma. Chowańfkiegor 
a z drugiey męftwo i doświadczenić 
w fztuce woienney Czarnieckieg” 
nie były przyczyną tey ftraty. © 
procz czterdziefiu fztuk harmat 10; 
żney wielkości , fto czterdzieści 
fześć rozmaitych znakow 
nych rachowano w zdobyczy , i 60% 


kolwiek bydź mogło pieniędzy czy” | ę 


li w kafie woylkowey', czyli pryw” 
tnego maiątku Mofkalow , wizyt Я 
to doftało fie nalzym ; Nie rowny! 


М А g 2 y | 
jednak działem; bo gdy mężnie, D 


PA bia . + radu 
si ścigali nieprzyiaciela арава 
chem woiennym , chciwi i lękliw 


woii | 
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О serca fzarpali między fiebie 280: + 
ycz. Z ftrony nafzey nie było 
takže bez krwi rozlania. Oprocz 
owiem fzeregowych i gemeynow; 
torych liczyć można było do trzech- 
SE zabitych, zginęli z znaczniey- 
szych Kazimierz Buthak Rotmiftrz 
ulku Branickiego, Jędrzey Pełczyń- 
N » Samuel Kobyłecki , Władyfław 
Tufzewiki, i wielu innych tak z 
itwy iako i z Korony. 


Pa fkończonym pod noc zwycięftwie 
С ali йе Nasi ku Lachowicom , idąc 
A odfiecz w oblężeniu będącym, i 
o ftrudzenia po tak pracowitey 

Wie ‚ ciemności nocy і złey prze- 
tawy przez las, pośpiefzyło , fię 
oylko aby korzyftać z odniefione- 


z zwycięftwa. Już nieprzyjaciel, 
i yli przeczuwaiąc niefzczęście swo- 


Da czyli odebrawfzy wiadomość o 


еш Chowańfkiego, zaczął mieć 


Н lak nayśpiefzniey do drogi , wy- 
mi adzaiąc harmaty , fkładaiąc па- 


boty i z wielką trwogą czekaiąc 
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tylko świtania aby Пе rufzył z miey” 
fca , gdy tym czasem pośpiech Zwy” 
cięzcy uprzedziły i dnia iasnośćy| 
i гатуй lękających йо Mofkalow:| 
Pierwiza Straż nafza iak tylko fta 
nęła na mieyfcu i cożkolwiek przy 
wzraftaiącey zorzy: rozeznać mogł | 
nieprzyiaciela , rzuciła fię natych | 
miaft na oboz; co widząc z murów 
w oblężeniu będący, wypadli z wiel 
kim krzykiem z Zamku na nieprzy” 
iaciela , ktory widząc z iedney ЙГ? 
my iazdę nafzą wftępnym boiem nt 
cieraiącą na ©boz , z drugiey oblę 
Żeńcow wpadaiących na wały, йг? | 
Żony nie myśli: o obronie, ale ©] 
puściwfzy wfzyftko fzukabeśpiecze” | 
ftwa w ucieczce. Na odgłos bitwy 
pośpiefza refzta woyfka nafzego, | 
przeraziwszy Кеа uciekających + 
boz cały, broń, i wfzyftkie [рг 
woienne zabiera w zdobyczy. 


Takim fposobem zakończyło 
pamiętne zwycięftwo zaczęte ри 
Połonką , Chowańfki utracił ref” 
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Woyfka i wfzyftkie bagaże, a La- 
chowice ftawiąc йе nieprzyiacielowi 
Przez fześć Miefięcy , mimo niedo- 
ftątku żywności, i rzeczy potrze- 
bnych do obrony , ofwobodzone zo- 
Кају od oblężenia. Miał zwierz- 
chność nad woyfkiem w tey Twier- 
dzy będącym. Michał Judycki Woy- 
iki Rzeczycki, ktory mężną ftate- 
Cznością ocalił fiebie i swoich; a 
hapłą wycieczką роторі nie mało 
nafzym. do. pamiętnego zwycięftwa. 


Znużone. pracą i niewczasem 
Хоу ко nafze potrzebowało na czas 
spoczynku. Rozftawiono więc Puł- 

ї po włościach dziedzicznych Het- 
Mana Sapiehy, ale wprzod. niż za- 
Częły pokrzepiać Йу. po- trudach, 
2. powodow Chrżeściańfkiey oflu- 
8, i z potrzeby zachowania od za- 
Tazy całą okolicę zniefiono tru: 
ру na iedno mieyfce., ktore żoł. 
ега nalz grzebiąc w ziemi zofta- 
Wit finutną pamiątkę w. mogiłach 
лері chciwego nalezdnika , і gor- 
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liwości fwoiey: w ocaleniu Oyczy* 
пу. Tym czasem Wodzowie my* 
śląc o, doniefieniu, Krolowi pomyśk 
ney nowiny. zwycięftwa, mieli fpox 
między: sobą o. zdobycz , ktora fig 
im, doftała. Sapieha ako Hetmam 
i mający naywyższą władzę, przy* 

zał fobie. to wlzyftko., cokol- 
wiek. przyniolło, zwycięftwo, gdy” 


Czarniecki z swoiey. ftrony obftając 
przy tym, iż woylko iego. nie by- 
ło. na, żołdzie. Litewikim > ale. tylka 
złączyło, бе z, Litwą dla dania iey 


pofiłkow , domagał Пе, części zdoby” 
czy, nię. dla, fiebie , ale dla, woyfka 
{wego ,„ ktorego, nadgrodzić męftwo 
było. fprawiedliwym Żądaniem; a gdy 
Hetman czyni zwłokę. w. zafpokoie* 
niu 24дай, Czarnieckiego., ten uprze* 
dzaiąc, go, уйа Skorafzewikiego 2 
doniefieniem Krolowi:o otr. zymany 
zwycięftwie. Odebrał tę wiadomość 
Jan, Kazimierz. będąc na ow czas n* 
nabożeńfłwie. w Kościele Panien S% 
kramentek , i. wprzod niż odpieczę” 
towa lift Czarnieckiego uwiadomio* 
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ay uftnie opomyślney nowinie , padł 
na kolana przed Oltarzem dzięki 
czyniąc. Bogu za otrzymane zwy- 
ео, a lud wfzyftek napełniony 
radością oddał chwałę Naywyższe- 
mu przykładem Kola po rożnych 
Kościołach , gdzie z tey przyczyny 
naznaczone były publiczne dzięk- 
c czynienią a. 


Woyna, z Mofkwą w Litwie: cią- 
gnęłą Пе z, tym więkfzą ochotą na- 
tych, i im więcey: Ѓегса dodawało 
im*odnięfione zwycięftwo. Po kil- 
odniowym fpoczynku ściągnęli do 
liebie. Wodzowie rozftawione Pułki, 
Ale nie byli iednego zdania, wzglę- 
dem dalfzey wyprawy. Hetman Sa- 
Piecha obftawał przytym, aby ude- 
tzyé na Dolhorukiego , ktorego po: 
onawfzy upadnie cała potęga woy- 

а „nieprzyiacielikiego , Czarniecki 
ŻA6 wiele trudności upatruiąc w ue 

Utecznieniu tego zamyfłu , częścią 
Ча Miaft obronnych Szkłowa i 

ohylowa„ w ktorych nieprzyjaciel 
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znaydował dla fiebie obronę, сле” 
ścią dla niedoftatku piechoty , są" 
dził ażeby ścigać Chowańfkiego, za 
ktorym zapędzony Żołnierz w рга 
nice Mofkiewfkie , oddaiąc wet za 
wet nieprzyiacielowi, przymusi go 
nakoniec iż wyciągnie woyfka fwo* 
ie z Polki, i o swoim chlebie bro- 
nić fię będzie mufiał zwycięzcy. Nie 
pomyślny fkutek przeciwnego zda- 
nia, iaki fię dał potym widzieć; 
okazał: i zamyfł Czarnieckiego byk 
daleko lepfzy. Niechciał. iednak ue 
porczywie obftawać przy nim Czar 
niecki, ale. maige fobie za obowią* 
zek dobrego Obywatela, i, powin- 
ność Wodza, aby nie tracił: czas 
na~ prożnych fporach , z ktorychby 
mogł nieprzyjaciel korzyftać , ро" 
fzedł za zdaniem Hetmana. Nim ie* 
dnak rufzyło бе woyfko przeciw Dot 
horukiemu, uchwalili między sobą 
Wodzowie, aby бе odłączyli, i 97 
fobnym traktem idąc na-nieprzyj* 
ciela , ułatwili fobie trudne przepi” 
wy będące w tych ftronach. 
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Picha udał йе ku Szkłowowi Mia- 
ftu osadzonemu ftrażą Mofkiewikąę , 
Czarniecki zaś poszedł ze swemi 
pod Mohylow , ale nadaremnie oby- 
dwa ci Wodzowie kufili fię o wzię- 
cie tych Miaft, ponieważ sami ha- 
wet mieszkańcy przyuczeni do Бап, 
dlu z Mofkwą , tym samym ięzykiem 
mowiący , tych samych będący ob- 
rządkow , i bardziey przywiązani do 
panowania obcego, a niżeli do da- 
“перо! rządu, czynili trudność na- 
{жуш łącząc Пе z nieprzyjacielem. 


Widząc nakoniec nasi iż bezfku- 
tecznie pracowali okołodobycia Miaft 
rzeczonych , a co więkfza gdy ode- 
brali wiadomość iż Dołhoruki zbli- 
Żał Пе ku nim, odftąpili od oblęże- 
nia, i złączyli бе z fobą o milę od 
Mohylowa. Ale czekaiąc nadare- 
mnie nieprzyjaciela , poftanowili złą- 
Czonemi fiłami kufić Пе ieszcze o 
dobycie Miafta, i podftąpili z woy- 
ikiem pod Mohylow. "To powtorne 
oblężenie było niepomyślne dla па- 


m 
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ото 


fzych. Mofkale pod Wodzem Mor 
rozowem trzymaiącym ftraż w Mie- 
Ście czynili częfte wycieczki, a iak 
tylko Pułki nasze dawać zaczęły 
odpor , cofał fię nazad nieprzyjaciel, 
korzyftaiąc zawsze z pierwfzego па» 
padnienia. Zadnego dnia nie była 
bez utarczki, ktora fię pospolicie 
kończyła na  więklzey ftracie na- 
fzych ; Ofobliwie iednak dnia dwu- 
dzieftego dziewiątego Sierpnia po- 
rażeni byli паѕі , poniewaź przefzło 
trzydzieftu ludźi z- Pułkow Litew= 
fkich гай trzymaiących padło. na 
boiowilku , a refzta zabrana była w 
niewolą. Los: doftaiących Пе. w rę 
ce nieprzyiacioł był srogi dlą okru+ 
cieńftwa. Narod Mofkiewiki będąc 
па, ow czas dziczą nie znaiącą pra” 
wa ludzkości, wyrzynał bezbron” 
nych ieńcow., i rozmaitemi męka” 
mi ktore. im wprzod zadawał, pasł 
oczy i dzikie. ferce. Chciał był 
Hetman. przykładem łagodności fwo- 
iey pociągnąć Mofkala do podobne* 
go uczynku , odfyłaljąc mu fto ел” 
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tow , ktorych miał u fiebie , ale ten 
poftępek nie nauczył go wzaiemney 
ludzkości, owfzem wypędzaiąc fro- 
motnie z Miafta przyflanych fobie 
leńcow dał poznać przez to, iż nie 
odmieni dzikości ferca. 


Maiąc do czynienia nasi z ta- 
im nieprzyjacielem, a ofobliwie gdy 
dobywanie Mohylowa wiele iuż krwie 
i czasu kosztowało, ftarał їе Czar- 
niecki odwieść Hetmana od prożne- 
p zamyfłu , wyftawuiąc mu iż by- 
© rzeczą prożną bez piechoty, bez 
harmat, bez regularnego woyfka fta- 
wić Пе przeciwko murom , ale fto- 
fownie do fit 1' zdatności Żołnierza 
W otwartym polo fzukać dla fiebie 
szczęścia, Dla tey przyczyny wzbra- 
niat бе pierwey Çiak mowiliśmy ) 
Iść przeciwko Dołhorukiemu , kto- 
Ty oprocz piechoty , harmat , i wię: 
széy liczby woyłka , beśpiecznym 
lę widział w okopach przy mocnych: 
ażąch dwoch Miaft obronnych 
Szkłowa i Mohylowa. Już zamyślał 
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Hetman ufłuchać rady Czarnieckie* 
go, gdy wieść powtorna o Jwanie 
Dołhortukim , iż z całą fiłą fwoią 
ciągnie na odfiecz w oblężeniu bę- 
dacym , bardziey go iefzcze naklo- 
niła do odftąpienia, W wielkim nie= 
beśpieczeńftwie zoftawało naow czas 
woyfko nasze, ponieważ z iedney 
ftrony mocna ftraż піерггуіасіе Кав 
i nieprzebyte brody z wylewu Dnie= 
pru, z drugiey nadchodzące woy- 
ко Dołhorukiego , odeymowały mu 
wfzelką nadzieię pomyślney przez 
prawy , i opatrzenia fię w żywność 
na czas dłuższy gdyby еро’ wyciąż 
gała potrzeba.  Przewiduiąc to za” 
wczasu Hetman kazał moft, * zrobić 
na Rzece z rożnych ftatkow , ktor 
re poymał pod s oblężenia „* 
zwołał z pobliżfzych wsi pomocnf 
ka , dla przyśpiefzenia roboty. Tym 
fpofobem ułatwiwizy fobie przepra? 
wę przefzedł na drugą ftrone Dnie” 
рги» a naradziwfzy һе z Czarnie” 
скіт, umyślił iść przeciwko nie” 
przylacielowi; nie czekaiąc go 


| 
| 
| 
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Mmieyfcu , zwłafzcza gdy widział 12 
łatwiey mu będzie odebrać Miafto , 
ieżeli pokona Dołhorukiego, na kto- 
rym wfzyfłkie nadzieie fwoie pokła- 
dał. Morozow. 


Jak tylko woyfko nasze przefzła 
ną drugą ftronę Dniepru , Dołhoru= 
ki uwiadomiony о tym, ftanął wmiey- 
fcu o fześć mil od nafzych, i a 
wielką oeftrożnością gotował fię do 
potyczki. Miałon z doświadczenia 
na Chowańfkim iż woyfko nasze bi- 
tnieyfzym ieft w otwartym polu,a 
niżeli pod murami Miafta, albo u= 
twierdzonym. z wfzech (гоп obo- 
сет, przeto јак nayśpieszniey roz- 
kazał sypać okopy , maiąc z iedney 
ftrony Rzekę Bazyą błotniftym. ko- 
Tytem w padaiącą do Dniepru, z 
drugiey zaś od lasa nie przyftępne 
zawały z drzew pościnanych. Тут 
sposobem utwierdziwszy swoy Oboz, 
poftanowił czekać nafzych w zam- 
iętynm mieyfcu, ktorych ieżeliby 
Mie pokonał , był iędnak pewnym że 
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mu nasi nic szkodzić nie mogli: 
Woyfko nafze zbliżywszy Йе ku пе 
przyjacielowi Ќапеіо z drugiey ftro- 
ny Rzeki, rozpatruiąc бе zwolna 
w' położeniu mieyfca. Dwie nie* 
dziele upłynęło czasu na zwłoce i 
lekkich podiazdach z obydwóch ftron, 
aby wzaiemnie zważali Wodzowie 
liczbę , fiły, i zamyfły swoie. O: 
bydwoch ftron Woyfka jw takim #а^ 
nie zoftaiąc zdawały fię oczekiwać 
zaczepki, i raczey oftrożność niż 


f М BE w Й 
chęć do bitwy wzajemnie okazywać 


fobie. Ale gdy: nakoniec niedoftt* 
tek żywności co raz bardziey do- 
kuczać zaczął nafzym, poftanowił 
Fietman z Czarnieckim uderzyć na 
nieprzyiaciela , ażeby ogłodzona et 
ła okolica dłuższą zwłoką nie była 
potym przyczyną klęfki. 


Nayprzod więc za otrąbienieł 
ogłofzono Ludziom przy wozach 064 
dącym, aby mieli napogotowiu tor 
pory i fiekiery „ potym, wydany БУ 
rozkąz pod karą śmierci рула 

o- 
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ktowyby albo wyftrzeleniem, albo 
Wyniośleyfzym głofem wydał nie- 
Przyiacielowi zamyfł woylka podfu- 
Wającego Пе pod Oboz Mokiewfki 
W jaknaywiękizey cichości. Tym 
fbofobem rulzywizy z mieylca na- 
si przeprawili йе przez Rzekę, i 
Zrobili okopy z rózkazu Czarnie- 
ckiego na drugim brzegu, częścią 
dla bespieczeńftwa aby w.czafie po- 
tyczki nie wziął im nieprzyjaciel ty- 
u, częścią aby mieć w fwoiey mo- 
Су rzekę, i łatwość przeprawy w 
Potrzebie. 


Jak tylko woyfko nafze pofunęło 
tẹ daley, uprzedzając: ielz świ 
tanie , poftrzegło ftraż Molkiewfką, 
(tora niefpodziewaiąc бе w blilko- 
Sci: nafzych bawiła Пе bespiecznie 
igrafzkami co raz йе bliżey pofu- 
Waiąc, Mgły powfłaiące z blifkich 
iezjor zalłaniały nalzych, a gwar 
„Wieiących бе 1 rozmawiających z 
obg Mofkalow był przyczyną, iż 
lieftyfząc ani brzmienia ziemi, ani 


T 
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Część 


koni rżących napadli na lewe fkrzy- 
dlo , ktore Pac Oboźny Litewfki pro” 
wadził. Natychmiaft zaczęła йе bie 
twa, tym pomyślniey(za dla nafzych: 
im mniey fpodziewana z przeciwnej 
ftrony.  Rozprofzeni Mofkale , utra- 
ciwfzy Wodza Гуру ftraży , uciekli 
do Obozu napełniaiąc wielką trwo* 
gą włzyftkich , ponieważ wielu bu 
dząc fie ze (nu nagle „i pomie ani 
niebespieczeńftwem , расіі przy< 
tomność. maiąc Йе za zgubionych: 
Ale Dołhoruki fpodziewaiąc Пе teź 
go co бе przytrafiło, i zaw (z0 
czuwając, za pierwfzym odgłolem 
ftrzelenia wyprowadził kilka Риком 
przed Oboz, aby wftrzymał niem? 
pierw(ze nacieranie naszych , i da 
czas (woim do nabrania ferca. і 
on trzydzieści tyfięcy Mofkwy 
Kozakow , a oprocz więklzey nie” 
rownie liczby , oprocz harmat і 20 
brego opatrzenia we wlzyftko» 
obronie mieyfca i ślepym poflu lzen 
ftwie ludu pokładał pewną nadziej 
wygraney, 


а аргана з 


DÓW A 
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Wodzowie nafi uftawili fwe woy- 
ko dawnym fpofobem, frzodek trzy- 
mał Hetman , Czarniecki przywo= 
“zit prawe fkrzydło, a lewe Pac Obo- 
my Litewlki. Jazda nafza zaczę Ма 
twe za dańiem znaku z wielką wa- 
Ecznością пасіегаіас na Oboz nie- 
рг yiacieliki. Ztymwľzyftim gety 
Ogień z harmat ktorych było czter- 
Uzieści, nietylko mieľzał naciera- 
łących „ale nawet zwracał, tak da- 
£ce 12 trzeba było podciągnąć [rzo- 
lek woylka pod krzydła zoftawniąc 
lieprzyiacielowi prożne mieyfce da 
Tzelania. То rozrządzenie ocali- 
O nafzych ; poniew częścią dym 
Aliadaiący , częścią, mgła gruba 
aniała widok “ри rzom, iż 
Шор kierować działami wedłng po- 
rzepy. A gdy huk harmat ‘ufta- 
AĆ nieco. zaczął, i nieprzyjaciel 
idząc nafzych iż nienacierali, po- 
Czytał to za trwogę, Władyfław 
malecki i Kmicic 2 fiedmią Patka- 
„| Litewikiemi rzucili fie obławą na 
leprzyjaciela , a. Wodzowie nasi 
Tą 


nie 


В 
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wftrzymuiąc poty woylko pokiby nie- 
przyiaciel nieuwiodł бе żywością + 
1 niewyprowadził całego woylka 27 
Obozu , iak: tylko poftrzegli iż Dol- 
horuki przyzwał wfzyftkie у, na” 


tychmiaft fzucaiąc Пе z obuch ftrot | 


tak. blifko бе podlunęli , iż pałalzem 
koń na konia nacieraiąc, krw są 
rozpoczęli bitwę. Niedługo opiera 
бе nafzym pierwfzy fzereg nieprzy” 
iacielikiey iazdy; Zmiefzany, gdy 
chce uftąpić z mieysca piechocie 


fwoiey , aby zafłoniona, nie była nie“ , 


czynną, zmiefzał oraz fobą i inot 
fzeregi , tak dalece iż zamiafł сг, 
nienia бе za piechotę , pierzchić 
wfzyfcy zaczęli pa ftronę. Naten 
czas Jazda Litewika idąc w pogo” 
za uciekaiącemi nagnala ich w bto 
tnifte mieyfca, gdzie Ignąc z koń 
mi,i bronić йе niemogąc , ponie* 
wielką klęfkę. 

Z tym whzyftkim nieprzyiacie! 
chociaż pofłradał Jazdy , żwawo s 
iednak ftawił piechotą i gety” 
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ogniem z harmat; Ale пай zagrzą- 
Mi pomyślnością, z więkfzą iefzcze 
odwagą nacierać zaczeli na Oboz. 
Czarniecki według zwyczaiu fwego:, 
maiąc na fobie Ryfie, aby w tym 
roiu widziany był od całego woy- 
tka, dodawał przykładem fwoim ferca 
t przybiegłzy do Pułku Krolewtkie. 
Bo "рой znakiem Hułanow „ i fchwy- 
<iwlzy za rękę Cho ążego , Doma- 
recki 1 (rzecze) żefzcze nam wiele 
zoflaie „до czynienia , а пос Йе zóli- 
бау fpieszmy fie до zwycięfwa z zam 
hodzącym końcem, JOÉ za mną 
2 koledzy twoi nie А RAS. oby- 
Woch, (6) To wyrzekłfzy (piął oftro. 
[ni konia , i rzucił йе na naywię- 
lzy ogień, podaiąc fię*w tak wiel. 
„e niebespieczeńftwo, iż oblkoczony 
[м od nieprzyiacioł ‚ wftępnym 
p em otworzył fobie drogę. Tym 
bofobem kilka razy nacieraiąc па 


y 02, gdy Pułki Litewikié mężnie 
$ potykały 2. boku, miefzać fię 

LL 
tre II. na karcie 459. 
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zaczął nieprzyiaciel, i byłby beż 
wątpienia polzedł w roztypkę, 99у 
by: oftre kolce rogatek , ktoremt 
zalłoniona była piechota, nie wftrzy* 
miywały Jazdy nafzey, i nie zwra 
cały iey nazad. Mimo tey prze” 
fzkody Hilary Połubińlki Pifarz Pol- 
ny Litewfki tak mężnie павагі z Hu 
łanami z boku, йе gdyby tylko Грак 
ty. był pofiłkami , rownie znaczną 
klęfkę odniofłby był Dothoruki, jak 
pod Połonką świeżo porażony by 
Chowańiki. Ale gdy Wodzowie 
z przodu biiąc па пер yiaciela! 
nie wiedzą © pomyślnym iego p% 
wodzeniw, i częścią żwawością ka” 
żdy fig uwodząc , częścią wrzawł 
ogłufzóny , nie fyfzy, ani dla dy” 
mu widzieć nie może w ktorą го" 
nę mogłby: fię udać pomy ślniey „nić 
przyiaciel przewidując (wą zgubę? 
cofnął fię do Okopow. 


Bitwa zaczęła fię około godzi!) 


ofmey z rana i trwała aż do 
nocy.  Zwycięftwo , jeżeli z ot 


роп 
rzy 
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manego mieyfca, na ktorym była po- 
tyczka: i z więklzey ftraty fądzić 
należy , bez wątpienia było z ftro- 
ny nafzey. Oprocz bowiem utra- 
coney Jazdy , ktora; iak powiedzie- 
liśmy , wpędzona na błota mocno 
zwankowała R nęło Mofkalow, ie- 
želi fię nie myli Kochowiki, prz - 
Го cztery tyfiące. Z nalzey ftro- 
hy naliczono pięć fet trupa, mię- 
dzy ktoremi znacznieysi byli: Jan 
Zukowiki, Stefan Mankowfki, i Jan 
Podhorecki Rotmiftrze. Michał Rze- 
wufki kulą raniony; i Tomafz Cie- 
tlfzowiki ciężko fkłuty, przyfzli 
Чо pierwfzego zdrowia, zoftawniąc 
na całe życie blizny zabytek wale- 
Czności i obywąteltwa. Nie mniey- 
la ftrata była w Woyfku Litewikim. 
Sam Hetman Sapieha maige pod 
loba zabitego konia, zoftawał w 
„ACE niebeśpieczeńftwie. Jnnych 
ogere o diana 

eodżałowa- 
aym przypadkiem nie fą nam wia- 
Още, Rzecz godna uwagi czytaią- 
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cego dziecie ludzkie, iż częftokroć 
tych imiona, ktorzy śmiercią fwą 
naywięcey pomogli do zwycięftwa, 
razem z ich męftwem giną w nie- 
pamięci. Та potyczka między Ва» 
zyą i Pruflą dwoma Rzekami wpły- 
waiącemi do, Dniepru , bardzie; 
ftwem nafzych niż: korżyścią awna 
przypadła fosmnaftego Pażdziernika 
1660. Tegoż famego dnia,kiedy Sze- 
remeth Wodz Mołkiewiki zbity był 
pod Cudnowem. 


Dothoruki cofnąwfzy Пе do Obo- 
zu widział wfzelkie beśpieczeńftwo 
dla fiebie, ufaiąc obronnemu miey* 
scn, ktore (iak powiedzieliśmy) umo 
cnit przed potyczką. Jednakże Wo* 
dzowie nasi nie ftracili nadziei, pod- 
chlebiaiąc fobie, iż niedoftatek ży” 
wności przymusi go, żeby йе albo 
poddał zwycięzcy, albo opufzcza 
sĄc mieyfce wyprowadził woyfko fwo- 
ie z okopow. Dla tey przyczyny 
poftanowili trzymać go w oblężenii* 


Ale Dołhoruki przyipofobiwizy 0% 
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bie zawczasu wfzelkiey' żywności , 
był bespieczny w Obozie , mogąc 
Przez długi czas wytrzymać oblę- 
ženie. Przeciwnie woyfko nafze żo- 
ftaiąc w ogłodzonym Krata , nie mo- 
gło dłużey nad kilka niedziel, zo- 
ftawać na iednym mieyftu. Niedo- 
ftatek żywności i рау dla koni, 
tudzież znaczna ftrata częścią dla 

ych wycieczek niępr ciela , 

cią dla chorob ktore йе ge- 
ciły, były przyczyną iż, Wodzo- 


Wie oditąpili nakoniec od oblężenia, 
1 uchwalili między foba , aby jakda- 


wniey. radził Czarniecki, poyść za 
Chowańlkim , ktory widząc Бе be- 
fpiecznym ‚рага! do Пері rozpro- 
fzonych Molkalow , i zdzierał Oby- 
Watelow naieżdzaiąc domy. 


Woyfko nafze podzielone na dwie 
Części , tak- dla łatwieylzego dofta- 
Nią Żywności , iako też dla częftych 
1 trudnych przepraw , miało fię Złe 
czyć z fobą napadaiąc z dwoch {гоп 
За nieprzyjaciela. Ale Hetman wya 
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flawfży fway podiazd', aby Пе dọ- 
wiedział о obrotach i. liczbie Moz 


fkalow , utracił wiele ludzi. prze% 
nieroftropność Protaszewicza pro- 
wadzącego tenże podiazd ; Марай 


fzy bowiem na dwa tyfiące Molkiew= 
fkiego woyfka , uderzył: na nie mie 
mo nierownych fił i niefpofobne- 
go mieyfca. Ta pomyśłność doda- 
iąc ferca nieprzyiacielowi , ośmie* 
Ша ро, iż йе daley pofunął „а ла“ 
padłfzy powtornie па fześć Pułkow 
ktore Czarniecki уйа! na zwiady 
2 rowną pomyślnością fpotkał fię 
z niemi. Przeprawiał Пе na ow 
czas Czarniecki przez brody długie 
i trudne do przeyścia , przeto chcąć 
fobie ubespieczyć przeprawę, wy” 
flał przodem „rzeczone Pułki, Кєоїё 
niemogąc Пе oprzeć większey file 
nieprzylaciela „ cofnęły fię nazad» 
ale Michał Kozubfki wylłany im 0& 
pomoc , tudzież widok zbliżającej 
Пе refzty woyfka, nietylko wftrzy” 
mał Mofkalow w nacieraniu , ale n% 
wet przymufił ich do ucieczki. G0% 
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Її nasi uciekaiących przez dwie mi- 
le, i odebrali nazad ieńcow zagar- 
nionych w potyczcze z Protasze- 
wiczem , pomściwfzy fię śmierci Łu- 
fzczewikiego, Skorupfkiego » Palu- 
fkiego , i ranionych śmiertelnie Mar- 
chockiego i  Czelkiego, ktorzy 
w oltatniey potyczce obfkoczeni ze- 

„44 od niepr zyjaciela , chwale- 
bną walecznością krew fwoią wy- 
lali za Qyczyznę. 


Tym czasem Czarniecki aby ko- 
rzyftał z trwogi nieprzyjaciela, tu- 
dzież pomyślności , ktorą los zda- 

ył nafzym, pofłał natychmiaf: do 
Hetniana zapralzaiąc go aby бе z 
nim złąc ył, i uderzył wfpolną fiłą 
na Oboz Chowańfkiego; Sam zaś 
hie czyniąc żadney zwłoki zbliżył 
йе ku. nieprzyiacielowi gdy świtać 
poczęło. Pragnął z ferca Chowań- 
iki, aby zatarł iak nayprędzey nie- 
flawę przegraney pod Połonką po- 
myślnieyfzą bitwą ; ale obawialąc йе 
Podobnego lofu , tudzież ftrwożony 
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niepomyślnością rozprofzonego nie- 
dawno podiazdu , poftanowił cofnąć 
йе raczey 2 woyfkiem , aniżeli ofta- 
tek fit fwoich wyftawiać na niepe- 
wność , udaiąc jednak iakoby miał 
ochotę do bitwy, wyprowadził z Obo- 
zu Jazdę , i wytoćzyć kazał harma= 
ty, ale gdy flońce fkłaniać Пе za” 
częło ku zachodowi , cofnął fie na- 
zad do Obozu , rozftawiwfzy ftraż, 
i przez całą пос, trzymaiąc woyfko: 
w gotowości do boiu. Stali także 
nasi przez.całą пос pod bronią , cze- 
kaiąc ла? przybycie Hetmana, gdy 
tym слаЃет w kilku mieyfcach roz- 
łożony ogień w Obozie nieprzyia: 
ciefkim okazywać йе zaczął, i da- 
wał rożnie do myślenia nafzym: 
Rozumiano nayprzod flysząc brzmie” 
nie ktore йе czuć dało w ziemią 
tudzież fzmyr ludzi i rżenię koni» 
Że nieprzyiaciel zamyśla o potycze 
ce, chcąc uprzedzić przybycie Не 
mana , aby бе befpieczniey fpotka 
z mnieyfzą liczbą nafzych, ale wkrot* 
ce poznał Czarniecki, iaki był 1#° 
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go zamylł. „ Chowańfki nie ufaiąc 
izczęściu cofnął бе w tył Obozu 
Z wielką cichością, i udał Пе ku 
Połockowi z wielkim pofpiechem. 
Nie fądził: za rzecz przyzwoitą dla 
ficbie Czarniecki, aby fzedł w po- 
goń za nieprzyiacielem , częścią 
obawialąc бе pod noc iakowey zdra- 
dy, częścią iż bitwą nocną los śle- 
ру, nie umieiętność i męftwo roz- 
апла. « Wftrzymał więc fwoich w 
mieyfcu, a iak tylko: witać zdtzę- 
ło, wyfłał. na zwiady podiazd, kto- 
ty za powrotem fwoim potwierdził 
go w mniemaniu, iż nieprzyjaciel 
Wzedł z Obozu w nocy. Odebra- 
Wszy tę wiadomość Czarniecki, ufta- 
Wit w dobrym porządku Pułki, i 
tufzył z niemi ka Obozowi z wielką 
oftrożnością. Rozkaz wydany pod 
(гоу karą , абу: nikt przed czalem 
Nieważył Пе wniść do Obozu, tudzież 
inne rozrządzenia ktore poczynił ; 
okazywały z iaką roztropnością uni- 
at wfzelkich przypadkow Czar- 
Biecki, ktory tam gdzie radziło 


THOR 


zeza, 
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męftwo , był nieuftrafzonym na nay- 
więk(ze niebespieczeńftwa. Widząc 
nakoniec że niebyło Żadney zdra- 
dy wfzedł do Obozu, i rozłożył fig 
z woylkiem znalazłfzy wfzelką ob- 
fitość Żywności, tak dla ludzi, ia- 
ko i dla koni, ktorą Chowańfki ze- 
wfząd. był przyfpofobił odebrawizy 
wiadomość o wkroczeniu Cara,a przy” 
mulzony uchodzić, chciał był fpalić 
rozkazawizy  popodkładać ogień , 
gdyby rzęfifty deszcz ktory {райї 
pod czas iego ucieczki nie zalał był 
ognia, i nie ocalił wfzyftkiego. Tym 
fpołobem wfzedłlzy nasi do goto- 
wego Obozu , rozftawionych Namio* 
tow, i zbudowanych {жор od nie- 
przyiaciela , odpoczęli przez ogm 
dni pos połroczney pracy przy оре 
fitości wfzyftlkiego. 


Wypotrzebowawfzy całą żywność 
zoftawioną od nieprzyiaciela , rufzy 
Пе Czarniecki z woyłkiem ku Poło” 
ckowi , dokąd Chowańfki udał йе 
uchodząc w nocy z Obozu. Oprocź 
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Woyfka ktore miał Czarniecki, przy- 
yio mu iefzcze około: trzech Жуйе 
cy piechoty Litewfkiey , ktorą Неє- 
Man Sapieha własnym kofztem i 
godną pamięci hoynością przyftawił 
dla przylługi Qyczyzny.. Ale czas 
Zimowy ktory nadchodził , był przy- 
czyną iż obydwa Wodzowie nasi 
odwlekli dobywanie Połocka aż do 
przyfzłey wiosny , i rozftawili woy- 
kka fwoie na ftanowifka zimowe przy 
brzegach Dzwiny z kąd miały oko 
ha oblężonych, gdy tym afem 
Jazda czuwaiąc z улес ftron po 


Boś ach , niedopufzczała żywno- 
ści do Miafta- 


„ Gdy бе tak powodzi woyfku na- 
„ето w Litwie., na Ukrainie tak- 
Ке trzecia część woyłka Molkiew- 
Черо, pod Generałem. Jwanem Sze: 
Iemethowem nie była fzczęśliw(za. 
źbuntowani od niego Kozacy, ra- 
A z Molkalami porażeni od Het- 
ana Lubomirikiego * nayprzod pod 
bbartowem , a potym pod $łodoby- 
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fzczeńm , przymufzeni byli profić a 

pokoy. Dał йе iuż był nakłonić 
Hetman, niechcąc nadaremnie prze” 
lewać krwie broń oddaiących , ale 
Tatarowie napadłfzy w nocy 04 
Oboz, wycięli wfzyftkich, i całą 
zdobycz zabrali. Takim fpofobem 
ofwobódzona będąc Ukraina od nies 
przyiaciela, Kozacy powrocili do do” 
mow fwoich; 'Tatarowie uftąpili 4 
Kraiu, a woyfko nafze ucierpiaw* 
{ту wiele dla nieznośnych mrozow 
pokrzywdzone od Tatarow przeł 


wydartą fobie zdobycz, bez nig ro | 


dy, а со większa niemaiąc lać 
conego żołdu, nadaremnie Sy fki? 
wało, iż Rzeczpofpolita nie miała 4% 
dnych względow na podięte prac 


w 
онд“ 


Po tych niefzczęśliwościach , 


ktorych Kray nasz -zoftawał, 
bodzona nakoniec Polika od nieprzy”? 
iacioł, ciefzyć бе zaczęła fpokoj” 
nością. wewnętrzni 8. Мойка poko” 
nana kilka raży doprafzała fię o Ko” 


miffarzow do ułożeniaj Pokoiu,a CZE” 
niecki 
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Niecki aby bar dziej jeszcze upoko« 
tzył nieprzyj: a ‚ przeprawiwfzy 
йе па Ükraine «ос туі w, Kray 
Модне zwfki zapędził fię 2 РаНдепа 
Holsackim aż ku Kiiowy. Tam ode 
dając wet za wet nieprzyiacielową 
dawnym fposobem : woiowania , kto- 
rędykolwiek przechodził , ogniem i 
mieczem pultofzył rozpędzai 

glym napadaniem kupy zbiegaiące- 
Bo бе pospolftwa , i cały Kray przy» 
есу Ukrainie trwożąc poftrachem 
Oręża. Jeszcze na ow czas Koza- 
"у przed pamiętna bitwą pod Sło- 
bodyfzczem , trwali w przymierzą 
4 Molkalami , gdy Czarniecki ж tam- 
tey ftrony Dniepru Pułki swe wpro- 
Wądziwlzy w pośrzod buntownikow, 
W znacznieylzych Miaftach Niży= 
Nie „ Peryeflawie, Oftrzu , Dziewi- 
су, Nowogrodku i wielu innych zo- 
awił pamiątkę wyprawy fwoiey , a 
Otrzymaw(zy kilkokrotne zwycięftwo, 
Uczynił koniec fwey pracy ,i znu- 

U 
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Żone woyfko rozftawił na fpoczynek 
przy rzece Prypeciu. (c) 


Nigdy pomyślnieyfzey wiadomo* 
ści nie mogł fię spodziewać Krol iak 
była ta, ktora go doszła w Krako- 
wie dwudzieftego piątego Paździer 
nika 1660. iż zniefione do fzczętit 
woyfko nieprzyiaciellkie , i cała U* 
kraina oderwana inż od Рокі, po” 
wrociła nazad do dawney jedności: 
Przyiął to pomyślne uwiadomienie 
Jan Kazimierz z wielką czułością y 
dzieląc radość z ludem wesołym 
okrzykach , a na dziękczynienie Во“ 
gu złożył w Kościele Zamkowy 
pamiątkę na blachach srebrnych 
zwyrażeniem na nich znakow zwy” 
cięzkich zdobytych па nieprzyi® 
cielu , osobliwie zaś Obraz wysadzo” 
ny złotem na srebrney blafze Swię” 
tego Jerzego, uwieczniaiąc раі 
zwycięftwa pod Połonką. 


РЕСЕ. 


fc) Kochowski C/imaczere II, na karcie ag” 
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Jan Kazimierz zabdwiwfzy przez 
Zimę w Krakowie naftępuiącego ra- 
ku 1661. wydał okolne Lifty na Seym 
Exträordynaryiny , naznaczaiąc go 
na dzień drugi Miefiąca Maia.“ Міе- 
dzy innemi przyczynami ktore miał 
Krol 40 zwołania Stanow „i to tak- 
Że było mu powodem, aby nakłonił 
Rzeczpospolitą, do obrania Naftęp= 
cy Tronu ięszcze za Życia swego. 
Okropne fkutki bezkrolewia,zwłafzcza 
W tak burzliwych czasach, były Ciak 
mowił ) szczegoliym zamiarem te 
go Żądania; prawda iż zważaiąc Re- 
ligia ktorą miał ten Monarcha , zda- 
je [е rzeczą niepodobną , aby prze= 
сіу poprzyfiężonym Paktom Kon- 
Wentom miał był co zamyślać z krzy- 
Уа wolności Kraiowey, Ale Lu- 
dwika Krolowa maiąc umyfł ftwo= 
lzony do intryg, przez ktore od 
Początku Panowania Jana Kazimie» 
tza wpływała do Rządu, ułożyła by- 
łą fobie Proiekt, aby  zabeśpie- 
czyć Tron dla Anny Sioftrzenicy 
fwojey fplodzoney z Filipa Edwax- 

Ua 
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da Xiążęcia Palatyna Renu. Cały 
prawie Senat wchodził уеп zamyłł 
Krołowy, a co większa przedniey- 
{ze Osoby z Stanu Rycerfkiego przy- 
chylałyfię do iey Żądania. Cieka- 
wość widzenia niezdarzonego nigdy 
w Dzieiach nalzych przypadku ścią- 
gnęła па Seym' tak wiele Obywate- 
low ,iż nigdy Obrady publiczne nie 
były licznieyfzemi. Poobraniu Mar- 
fzałka Seymowego. Xiążęcia Micha- 
ła Radziwiłła Podczalzego Тлеу 


fkiego , i rozdanych Urzę ach kto- 


re wakowały , w dzień Swiętey Troy- 
cy obydwa Hetmani Когоппі, przy 
liczney ftraży woylka,i Obywate- 
low wiechali na dziedziniec Zam- 
ku z wielką okazałością. Każdy Z 
ofobna wyftawuiąc na widok znaki 
woienne zdobyte na nieprzyiacielur 
był nakształt tryumfuiących Rzy” 
mian , prowadząc za powozem fwo- 
im ieńcow zabrańych па woymie: 
Sam nawet Kniaź Kozłowiki , kto” 
ry po bitwie pod Słodoby сле 
i zabranym łupie “przez Tatarov 
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doftał 'fię /Lubomirfkiemu , ftawiony 
przed Tronem Krola, flużył za ozdo- 
bę tryamfu Hetmana. Z rowna oka- 
załością Hetman Sapieha wiazd swoy 
odprawił , po którym Stefan Czar- 
niecki Woiewoda Rufki dnia fiodme- 
go Czerwca w pośrzod'okrzykow lu= 
du przybywfzy. na dziedziniec Kro- 
lewiki z dwudzieftu fześciu ieńca- 
mi uftroionemi w iedwabne fzaty , 
tudzież zinną zdobyczą wziętą na 
woynie , złożył w ręce Krola fto-pię- 
tnaście znakow woiennych. 


Oświadczone były dziękczynienia 
od Tronu każdemu z ofobna Obroń- 
cy Qyczyzny , ale (zczegolniey(zym 
fpofobem Woiewodzie Rulkiemt, kto- 
vy iwyzutego iuż Krola z Korony. 
przywrocił na Tron, i zachował Oy- 
czyznę od Szwedow ,i w oftatniey 
nakoniec woynie wfławił Пе zwycię= 
ftwem pod Połonką.  Praźmowiki 
Kanclerz ` Wielki ‘Koronny, maige 
tzecz w Senacie imieniem, Krola, 
zaczął od pochwał męftwa i znako« 


E. 


CZA, 


к 
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mitfzych czynow: Bohatyra: nafżzego:. 
Przyrownawfzy go. do Fabiulzą, 
ftofował do. niego Лота о. Maryu- 
fzn y winfzuiąc Qyczyznie., iż Ора 
trzność 'chcąca ią ocalić „dała iey 
w czafie. potrzeby Obrońcę:i wyba- 
wicieła. Nakoniec oświadczywszy 
mu wdzięczność imieniem zgroma- 
„dzonych Stanow ; za,poniefione prae 
ce woienne. i gorliwość o dobre 
Qyczyzny , życzył aby mu- Niebo 
tyle lat. przedłużyło, Пе on fpra- 
wił pomyślności kochaiącym OQyczy” 
znę. (9) Ażeby zaś nie tylko w fto- 
wach odebrał oświadczenie wdzię- 
czności , ale.oraz cnota i prace ie” 
go nie były bez nadgrody , Tyko- 
cin z przyległościami, fławny Zam- 
kiem ktory. Zygmunt Auguft zbie 
dował , a Czarniecki, zdobył go. na 
Szwedach, i wziął od Kroła iako 
chleb zaflużonych,w dziedziczne Do* 
bra na tymże Seymie był zamie* 
niony. 


TT 


C2) Kochowski Climacr, Il. па kargie got. 
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Gdy proiekt ten był podany od 
Tronu, kilku йе znalazło takich, ktoś 
rzy nie mogąc uwłoczyć zaflugom 
Męża tego, fprzeciwiali бе. fzczo- 
drobliwości Krola pod pozorem pu- 
blicznego dobra , iakoby przez: na- 
danie dziedzittwem Staroftwa Tyko- 
cińfkiego traciła Rzeczpofpolitachleb 
Zaflużonych , mniey: fpofobow maiąe 
na potym nadgradzania zafług pa nie 
ратіебпі na to, iż nie. masz takiey 
nadgrody ktoraby wyrownywała za- 
tugom ocalaiącego Kray, Ziomkow , 
Krola i fwobody Narodu, odwoły- 
wali fię do innych fposobow hoy- 
hości Krolewfkiey, obftaiąc przytym, 
aby zamiaft dziedzictwa., prawem 
Emfiteutycznym toż Staroftwo na- 
dane było Czarnieckiemu ; Ale Krot 
powftaiąc 2, Tronu, „Jeżeli (rze- 
» cze) zdaie Пе wam, iż cnota, i 
» zallugi Wodza mniey warte są 
» tego, aby Czarniecki otrzymał 
» dziedzictwem Tykocin, przeto co- 
2 kolwiek zalog moich liczyć mo- 


. ве w tey Rzeczypofpolitey, łączę 
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ie razem , aby wyrownały nadgro* 
dzie ; a ieżeli i tak mało siesta 
złane nawas dobrodzieyftwa Przod- 
kow moich Domu. Jagiellońfkiego 
przydaię do tey fzali ; Oddaycież 

„ mi wet za wet. p (e) "Te Пота 
zamknęły ufta fprzeciwiaiącym fię;Ty- 
kocin uftąpiony dziedzictwem Czar- 
nieckiemu przez Konftytucyą 7 с) 
a Przywiley Krolewfki dany mu na 
też Dobra będzie wieczną pamiątką 
zaflug Męża tego w Oyczyznie. Nie 
PRANIA 


(e) Kochowski С/йелег 11, na Karcie от. 
СР) Pod "Tytufem : Gratituda meritorum Wiel 
możnego Woiewody Ruskiego : w następuig” 
ce słowa: Dobrze są wszystkiemu świata wid* 
dome Wielmożnego Stefana na Czarncy Стае 
nieckiego Woiewody: Ziem Ruskich odważne 
dzieła , i zasługi, ktore przez wszystek swo) 
wiek począwszy od młodszych lat swoich , * 
do ternźnieyszego „саси, Nam i Rzeczyp”” 
spolitey wyśtwiadczał,  Osobliwym icdnak spo” 
sobem pod czas tych przeszłych zamieszanyć! 
czasow, do ratowania Qyczyzny i wydzwignić” 
nia iey z tak ciężkich terminow , swoim 0% 
<urrit męstwem i odwagą. Ktorego lubo 5% 
ma nieśmiertelna sława ad seram posteritate" 
źransferet nomen, aby iednak i My takodwe” 
żnych iego zasług niezdaliśmy się być М. 
si, i Owszem one Oycowskim przyjmują 
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ой rzeczy fądziemy wypisać go, a- 
by z tąd lepiey poznał Czytelnik, 
za iakie zafługi odebrał Czarniecki 
taką  nadgrodę: 


JAN KAZIMIERZ 
© Bożey tajki Korot Polfki , Wiet- 
ki Miąże «еи, Rufki, Prufki, 
Mazowiecki, Bmudzki у Snfiant fit, 
Smoleń/ki , i Czerniehow/ki, Szwe- 
dow, Sotow, i Wamdalow Dzie- 


Dziczny Krol. 


» Oznaymuiemy tym Przywileiem 
» Nalzym , wizyftkim, i każdómu 
» zosobna, komu otym wiedzieć na- 
» leży teraz, i naftępnych wiekow 
» ludziom.  Wftydby Nam było Ma- 
аео. 


айке: Dobra Nasze Starostwo Tykóciń- 
skie ze wszystkiemi Dworami, Bolwatkami , 
Wsiami i przynależytościami do tych Dobr 
należącemi . « a « Za zgódą Wszech Stanow, 
Autboritare presentis Conventûs jure beredi- 
žario, onemu) i Sukcessorom iego , ad pêr- 
Peruam meritorum iego memoriam daiemy. Jàs 
ko to wszystko Przywiiey od Nas dany, Szo- 
леу Wyraża + assa 


500 


” 
” 

» 
» 
n 


U 
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ieftatu Naszego „ gdybyśmy Wiek- 
możnego Stefana na Czarncy Czar- 
nieckiego. Woiewody Ziem Ru- 
fkich dzieła ogłoszone po: całey 
Europie, dziedzicznym świade- 
ćtwem taiki Nalzey nie oznaczy” 
l. Nic wielkiego: w. bolu nie far 
ło Пе za czafow Nafzych bez 
Czarnieckiego ; iieżeli pod czas 
upału woyny ; czyli pracy , czy” 
li rady potrzeba” było „on i nay- 
pierwszym był i nayfkuteczniey 
Пе ftawił. Ktoreż wieki dziwić 
бе nie będą dzielności umyfłu 
iego w rozwiązaniu zawikłąnych 
rzeczy? w ułatwieniu trudnych? 


„w niebeśpieczeńftwach nie mniey 


э, 
a 


męftwa , iako. i Iprzezorności 0” 
kazuiącego?  Rzeczom zewfząd 
zgubionym teden inż tylko ra“ 
tunek zoftawał, i z daru Nie- 
bios dany był Stefan. Okropne 
nieszczęśliwości zlewające Пе. п 
całe Kroleftwo , zhańbiona Wia- 
ra, wydarte naydrożlze fkarby » 
zagarnione naymocnieyfze Twier 
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dze Kroleftwa, alboliteż znifżczo- 
е, My sami opufzczeni od Oby- 
watełow , wolnie urodzeni a. po- 
dani; w niewolą ; zewiząd: nayo- 
kropnieysze екі. Długo nie by- 
ło nikogo ktoryby fię mogł oprzeć, 
aż nad mniemanie wfzyftkich 
okazało fip męftwo. Czarnieckie- 
go. Ządał każdy па ow czas Ёт 
kiego Męża , ktoryby ziednoczył 
Stan Rzeczypospolitey podzie- 
lony ; па rożne części, ktoryby 
dźwigaął nadzieię rzeczy upa- 
dłych, ktoryby. zepsute i mie- 
karne Woyfko przywiodł do przy- 
zwoitey karności,ktoryby podźwi- 
gnął fławę upadaiącego Kroleftwa. 
To wfzyftko gdy. Czarniecki zu- 
pełnie wykonywa:, Nam samym 
wspolnie Żądaiącym tego, fprawu- 
ie podziwienie. Takiego Obywą- 
tela niedoftawało na ow:czas Rze- 
czypospolitey, ktoryby ranami 
(woiemi ciężkie rany. Oyczyzny 
о W tey. ciaśninie biedzącego 


бел sobą Narodu, gdzie wiely 
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зу Obywatelow wierność, poczciwość! 
„ 1 cnota pogrążone były niefzczę” 
ściem, fława Czarnieckiego Бе! 
śpieczny port znalazła. Nie zda 
rzeniem ślepego losu, ale wybo“ 
rem przedwieczney Rady wynie* 
fiony w gorę, on sam sobie 2% 
natchnieniem Bożym był fzczę! 
ściem i cnoty; podobny do buy” 
ney ziemi, ktora: nie tylko ła 
godnym umiarkowaniem powietrz 
ale i wrodzoną Żyznością (ої 
Пупіе.  Umieiętność  woyfkoyii 
kwitnąca w infzych Narodach ,% 
Poliki wygrana, wnim tylko ie 
dnym pozoftała; Z umiarkowi* 
niem iednak dopraszał fię wizy” 
ftkiego od takki Nafzey , ażeby #' 9 
пі nadto o fobie zapominał , айі 
zbytecznie pamiętał. Byłoby nie” 
fprawiedliwością odmowić mu tot 
со ‘оп dat wfzyftkim : głowie № 
fzey Когопе , Kroleftwo Stanow 
Qyczyznę Obywatelom, Miefzkań* 
cow Miaftom , Miafta Prowincj” 
om , Prowincye Kreleftyu,i Wie” 
/ 


» 
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kiemu Xięftwu Litewfkiemu przy- 
wrócił. -© Pyle nieftatecznego lo- 
su odmianami, i iakoby hydzeniem 
wyrokow zatartą fławę oboyga'Na- 
гойо  chwałebnie  podźwignął . 
Obce Narody przymtłzone-były 
wyllawiać woiuijące fzczęście pod 
lego znakami; zazdrofz ас Pol- 

je Że jeft Stefana Oyczyzną. 
Nadętego Krola. naglym .fzczę- 
ściem , a głownego nieprzyjacie- 
la nalżego dzie ną szybkości ią wò- 
towania uczynił niefze 

o świata Chrze 

go imię iego ohydził.  Wyniofle- 
go Siedmiogrodzanina, że prze- 
szedł przez Kąrpackie Góry, i 
i ważył Пе natrząłać z Prowin= 
суі Kroleftwa. Nałzego:, zniofł ze 
fzczętem. « Mofkala samą swoią 
dzikością ogromnego wielką klę- 
fką pofkromił., i nauczył zuchwą- 
łego Tyrana, co to ieft być po- 
konaaym. Gdy aż za granice Оу- 
czyfte uniefiony zwycięftwami, 
morza i Муру: wfławiał imieniem 


ZRZEC 


Tay 


SOSER 
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fwoim ;z rowną chwałą u 00е 
głych Cymbrow , iak і w domu 
dla obrony Oyczyzny , właduł 0% 
rężóm ; Małą garftką fwoich , li 
czne woylka częścią pokonał: 
częścią rozprofzył, туй iego 
był zawfze nieodmienny , cliociaż 
йе los woyńy odmieniał. Nie 
famey tylko «Potomności celem 


pochwał będzie Czarniecki, na” 


wet ftarożytność głęboka шапа 
iż niemalz rownego .iego imie” 


niowi, zkąd Przodkow iego nie? 
nadwerężona Szlachetność nić 


tylko wzroft fwoy, ale nawet 
początek, mogłaby wyprowadzać 
Niechay go Bog zachowa za blo- 
golławieńftwem Nafzym Krolew* 
fkim , i rozkrzewi Pokolenie ieg% 
w ktorymby (ile z takiego fzcze” 
pu) wzraftała wierność ku Krolo* 
wi,i тепе serce przeciwko nie” 
przyiaciołom Оустулпу, Zakto” 
rego więc powodem Rzeczpolpo” 
lita wypędzona prawie z fiediifk* 


i zé we 
swego, nie dawno własność 40% 
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odzyfkała, temu Tykócin, łask Na- 
fzych pamiątkę wieczną , za zgo- 
dą i iednomyślnym zezwoleniem 
Stanow Rzeczypospolitey zgro- 
madzonych pod ten czas na Seym, 
przychylaiąc йе do tegoż Seymn 
Konftytucyi, w dziedzictwo od- 
daiemy i daruiemy, do Praw, Ziem- 
fkich przyłączamy, od Krolew- 
fkich zupełnie oddzielamy , i prze- 
nofiemy mudzielną i zupełną wła- 
dzą Seymową.„ піс Nąm i Nay- 
iaśnieyfzym Naftępcom Naszym 
Prawa do tychże dobr iako’ do 
Ziemikich nie zoftawuiąc. Ktore 
tym imieniem, tytułem ,i Przy- 
wilem, ze wfzyftkiemi teyże do-* 
tąd dzierżawy Naszey Tykociń- 
fkiey , Folwarkanii , Wfiami, Wio- 
fkami, mianowicie zaś z: samym 
Miaftem Tykocinem, i Wfiami: 
Bierki, Łopuchowo , Stelmachow, 
Broniszewo, Lipniki, Siekierki , 
Sarniki , Złotorya , Sawino , Mły- 


i пагу, Białyftok, Starofielce , Bo- 


iarze, Wysokiftok, Boiarze : nad 
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„ rzeką Supraśl , Zawady , Doliftow; 
Radzie, Radale,. Shmogorowka + 
Trzciano; na Cmentarzu Brzezi* 
ny, Jeżewo, Leśniki, Paiewo ze 
Wfiami. trzynaftą nazwanemi Zat 
kątki, бс. л. 1 w ogolności ze 
wfzyftkiemi przyległościami nio 
nie wyłączając, wspomniony W jel- 
możńy Stefan Czarniecki Woie 


woda Rufki ,71 maftępcy iego bę: 
dą trzymać i pofiadać , tudzieź 
temi Dobrami wedlug upodobanie 


śwego wieczyście rozrządzać, Re* 
fztę zaś со niedoftaie do nadgro” 
dy zalług nieśmiertelnych Czar” 
nieckiego, odda ти poźna Ро“ 
tomność. My nie samą tylko спо“ 
tę Stefana , ale i Ламе паа u* 
wiecznić chcieliśmy, nadgradzaiąć 
zallugi jego , ażeby wszyscy 2% 
chęceni do trudnych rzeczy dla 
QOyczyzny, poznali iż piękniey/2% 
ieft droga cnoty, aniżeli gnuśno” 


» tę iaką miał Czarniecki. 
» wiekfzey wa 


к 


ły, iak namieniliśmy wyże 
Wał we wfzyftkich ciekawoś 
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Dla 
беу rzeczy, i wie= 
czyftego zapewnienia, czyli dla 

zywiftego dowodu chęci nalzey 
ku rzeczonemu Wielmożnemu Wo- 
iewodzie, Rufkiemu, ten Przywi- 
ley ręką malzą podpilany, pie- 
częcią Maieftatu nalzego ftwier- 
dzić kazaliśmy. W Warfzawie na 
Seymie Walnym Narodu, dnia 
trzynaftego Miefiąca Czerwca , 
Коко Pańfkiego Tyfiącznego Гле 
setnego fześćdziefiątego ріегчу (де 
go. Kroleftw Nafzych: Pollikiego 
trzynaftego , Szwedzkiego czter= 
naftego Roku, 


Jan Kazimierz KROL. 


Seym na ktorym Stefan Czarnie- 
i otrzymał ten Przywiley , i kto- 
fprawo- 
z przy= 


ści; i ażeby odtąd każdy mężnć” |zyny obrania naftępcy na Tron, 

Mima fporu niepozwalaiących Sta- 

początek fzczęścia swego,taką спо“ Rowy па to żądanie Krola, pomyśl- 
A tę W 


go serca Obywatel poczytał ze 


” 
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nie pofzedł względem innych uftaw, |1 
Traktat Oliwiki z Szwecyą za ie- 
dnoftayną zgodą zoftał podpifany* 
Umowa Hadziacka z Kozakami po” 
twierdzona. Pollowie do. Porty 
Hina Tatarikiego wyfłani. Kómila 
rze do ułożenia Traktatu z Molkwą 
wyznaczeni, Копіі Пуа na wypłace 
nie żołdu zaległego оу u Уул 
czona we Lwowi ną dzień бул 
fty piąty Wrze śnia; Ale gdy R 
pofpolita nie obwyśliła fpofobow nt 
wypłacenie woyfku, i fzukała tylko 
zwłoki ciefząc ie nadzieią у to пау: 
а utyfkiwać па. niedoftatek, ? 
Żalić Пе na niefprawiedliwość ‚+р® 
tym zuc hwaley co raz fkargi swoje 
zanofić , grozić spilkiem , nakonieć | 
niepolłufzeńfiwo okazywać zaczęł” 
Doniofi był Krolowi o tym гой 
chu Władyfaw Wilczkowfkt -Staro 
ба -Wilki maiący na ow czas-naf” [ko 
wyżfzą władzę w woyfku, wier А 
dząc iż niemafz fkutecznieyszeg” 
fpofobu pofkromienia zuchwałych” ki 


ako wypłacić im należytość , w ten 
czas bowiem ukarawizy dąwodźcow, 
| Całe woyfko powroci do dawney Кат 
| 105сі; Ale to doniefienie Wilezkow- 
kiego ołądzono „za niepotrzebną. 
Przeftrogę ‚ owłzem zamiaft zara- 
zenia , wcześniey złemu , przyga 
| Mano Wilczkowikiemu iż Пе prożno 
trwożył , і nie umiał utrzymać woy- 
ką w karności. Odebrał Krol wkrot- 
ке powtorną wiadomość , iż woóyfko 
ibuntowawfzy fię obrała za Mar- 
така wego Samuela Swiderfkiego 
„otmiftrza Pulku Konftantyna Xia- 
К ia Wiśniowieckiego; a gdy dla 
liedoftatku Skarbu zaradzić niechce 
zeczpofpolita powftaiącemu rozru- 
howi, całe woyfko Koronne i fam 


a Pułk Holfacki , ktory prze- 
еу iefieni około Prypecia , i Ho- 
Rynia pod rządem Francifzka Czarn- 


wfkiego Starofty Ofieckiego roz- 
ү Н był Czarniecki па ftanowifka 
Unowe , przyftąpił także do związ- 
| Toż i woylko Litewlkie uczy= 
Чо › obrawszy bowiem za Maxfzał- 


Wa 
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ka: Chwaliboga Zyromikiego złączy” 
ło йе z, Koronnym па : wzor tego 
związku, ktory Litwę iednoczy ® 
Koroną. 


Ten niefzczęśliwy przypadek dla 
Qyczyzny, tym więcey złego си 
gnął za foba, im więklza była na” 
dzieia 12 Пе olwobodzi Narod 0! 
Molkwy , ktora po tylu klęfkach wy” 
zuta z fit, nakłaniała Пе do Роко“ 
iu. Ale w ten czas kiedy każdy 
ciefzył бе nadzdicią , iż Oyczy goi 
używać będzie korzyści 
pracą i krwią Obywatelow ‚ поа 
burza w Kraiu wichrząca Гроко? 
ność , była przyczyną nowego W“ 
fzczęścia. Trzeba było iefzcze p% 
zoftałe w kilku 
ftraże  Mojkiewfkie refztę niedo” 
bitkow ktore omadził Chowan 
wypędzić z Kraiu, a oddaiąc 


nabyte 
а 


ге 
wer 


Ж У А czy“ | 
za wet nieprzyiacielowi , wkraczć у! do Litwy.  Wfzędzie nieprzy- 


r Я / 4 ай, 
w Kray iego, i przymufić go кз 
z więkfzým naleganiem profito F А 
Коу, ale gdy Krol złożył radę» 


Miaftach Тлеу" h 
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| Wydał wici ogłafzaiąc wyprawę fwo- 


tẹ do Litwy, zbuntowane woylko 


lie dało fię powodować ‚ ani łagodno- 
ścią Monarchy, ani przykładem Oby- 
Watelow ratuiących w potrzebie Qy- 
|у znę. 


Nie tracił iedna 


k Krol nadziei , 
Podchlebiaiąc [obie 


‚ iż przykład ie- 
go pociągnie woylko przeciw nie- 
brzyjącielowi , i z trzema tyfiqcami 
do ktorych przydane potym były 
ledm Pułkow zwer t 


t [twożyta Mofkala , iż opuścił Gro- 


no wprzod iefzcze niż Krol przy= 


tiel tracił ferce 
hz 


› będąc iuż tyle 
Wie 


y porażony od nalzych , ofobli- 
iednak gdy fię dowiedział o 


12 Część III. Hisrofrr 


przybyciu Krolewfkim. Z tey trwo 
gi korz атас miefzkańce Mobylo* 
wa ofwobodzili Miafto, częścią му 
ciąwfzy ftraż: Molkiewfką , _częścię 
wypędziwfzy ią za bramy. Ale мро“ 

od tych pomyślnych dla Krait 
okoliczności, odebrał Krol wiado* 
mość , i związkowe woylko z her 
fztem fwoim Samuelem Swiderikia 
nie tylko iść niechce za nim do Li 
twy, ale po Dobrach К гове Пасі 
i należących 
fkie 


5. 
ry,i 


do Bilkupftwa Кгакоу ® a wał усл; 
rozftawione, wybierało Роро ftępował iey; i niezoftawiał bez olro- 
= ‘| ny Króla wyftawuiącego Życie (wo: 

5 , O porad rola wyftawniacego życie {ù 
zuchwale ftanowiło Prawa "| Пу y серо Życie (wo: 
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Porywczość i zapałczywość Wodza. 
Powziąwizy wiadomość о 
płych fiłach woylka nafzego, radził 
Chowańlkiemu, aby ściągnął zew Гота 
ftraże, i fpotkał йе z Krolem ko- 
їс 2 czasu, poki уіесеу sił nie 
„ybędzie naszym. Ale. Krol n 
przedzaiąc ten zamysł nieprzyia- 
ciela wyfał do Zyromikiego , prze- 
kładaiąc "mu aby w tak niebespież 
Cznym ftanie, w. iakim fig na ow 
Czas znaydowała Oyczyzna nieod- 


fzczu- 


RE „гей? ie RPNE TE R 
ziazdach (woich z пута naywyżfzej | 16 dla całości. Narodu. Dat fię na- 


władzy i ochydą dla Krain. 


łonić Zyromfki, i rufzył z wo 
kiem, ktore będąc w drodze, 


To zamiefzahie domowe dawal | Mu. Hołdakowiki Pułkownik prze- 
czas _ nieprzyiacielowi aby nabra | ładał nieprzyzwoitość poftępku ; i 


ferca i zgromadził Пу. j 
fki zciągnąwľzy zewfząd oftatki ro” 
profzonego: woylka rachował еше?” 
pod Smoleńlkienń do dwudzieftu ty 
fięcy , maiąc do rady Nafzczoki” 
ktory: wychowany przy Dwor 

га wftrzymywał powolnością (wo 


t 
w 


ig 


Chowåh | 


nakłaniał radą , aby odftąpiwizy od 
związku poprzyfięgli wiarę Krolo- 
Wi, tak mocno fię -obrafzyło, iż 
Hołdakowiki poległ ofiarą niesfojne- 
Бо ludu. 
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Tę zbrodnią chcąc woyfko zatrzeć 
meftwem udało (е do Połocka , gdzie 
Chowańfki oczekiwał na pofiłki po- 
ktore wylał Polwichtowa z fześcią 
tyfiącami fwoich, aby pozbierał 2 
rożnych Mialt ftraże , i zgromadził 
rozprofzonych po Litwie. Uwiado* 
miony о tym Żyromiki napadł pod 
Dołhinem na Połwichowa , i tak me- 
Żnie potkał бе 'z nieprzyiacielem ; 
iż fpędziwizy z placu całe woylko 
iędną część w Rzece Delznie poto- 
pił , drugą Ścigaiąc po krzakach cze- 
ścią porazil, częścią rozprolzył. Jak- 
tylko przyfzła wiadomość do Krola 
otym zwycięftwie , cokolwiek miał 
przy fobie woyfka oddał ie pod rząd 
Czarnieckiego, wyfyłaiąc go prze- 
сім Chowańfkiemu. Chciał był ko- 
niecznie {ат Krol udać Пе z woy- 
{йет aby Пе złączył z Zyromikim 
i przytomnością fwoią odciągnął oć 
związku rokofzanow, ale Czarniecki 
wyftawuiąc mu przed осу, iż nie” 
przyftało powadze Krolewikiey, * 
bespieczeńftwu Ofoby Jego, aby 0$ 
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powierzał zuchwałym buntownikom, 
nakłonił go iż ufłuchał tey rady, 
zwłaszcza gdy do przyczyn dla kto- 
rych odwodził Krola, aby fię nie 
łączył z woyfkiem związkowym „fi 
tę także dawał, iż nieprzyiaciel ro- 
zumieć będzie iakoby Krol miał' dwa 
ofobne woyfka , z ktorych iedno wy- 
fyła z Czarnieckim, a drugie zo- 
ftawuie przy fobie. (C2) 


Czarniecki wyfany od Krola przy- 
był nocą do: związkowego woylka, 
1 тїс nie mowiąc o zbrodni popeł- 
nioney przez zaboyftwo Hołdakow- 
fkiego, ani о zwye ęftwie odniefio- 
nym z nieprzyjaciela , podzielił ca- 
łe woylko na dwie części, i pofzedł 
natychmiaft przeciw Chowańfkiemu, 
ktory рой Miafteczkiem zwanym 
Głebokie- na trakcie * ku- Potocku 
Жапа w porządku, i gotowości do 
boju. -Poźnś їп? pora iefieni, i zi- 
ma wkrotce nadchodzić maiąca , nie- 
RE R ы ы 
(Е) Kochowski Glimattere 11, na katci par, 


516 Część III. Низтовхт 


pozwalała nafzym zwłoki, zwłaczcza 
gdy fię obąwiał Czarniecki , ażeby 
nie przyiaciel nie maiąc odporu nie- 
ofiadł iefzcze przez zimę w Kraiu, 
i nie puftolzył go., iak dotąd naia- 
zdami i zdziertwem; przeto dnia 
fzoftego Liftopada 1661. iak tylko 
odebrał wiadomość , iż Chowańfki 
prze eftrzeżony od fzpi gow , iakoby 
йе Krol znaydował, zamyśla cofnąć 
fię do Połocka, uprzedził go pod- 
ftępniąc pod Oboz. Miał nieprzyr 
iaciel' ośmnaście tyfięcy woyłka fto- 
iącego Obozem, tudzież -piechotę 
liczną, i fiedmnaście harmat тот 
fiężnych; z nalzey ftrony procz 
męftwa Jazdy i ufhości w Czarnie- 
ckim ledwie połowę tyle woyfka li- 
czono. Czarniecki uftanowił fwo- 
ich tym fpobobem: Lewe- fkrzydło 
złożone z woyfka związkowego pro- 
wadził Zyromiki. Prawe ktore fię 
fkładało z Pułkow Hetmana Sapie” 
hy było pod rządem Wiazenia Rot- 
miftrza Starofty Zmudzkiego. Srzo 
dek woyfka trzymał Czarniecki, kto" 
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ry męftwem i Пауза chociaż u zbun- 

towanego woylka umiał jednak zie- 

dnać fobie fzącunek i powagę, 
Chowańfki ią ufaląc więkfzey 


file fwoiey , ez ą zapalony zem- 
{р za odniefioną po dwakroć klęfkę, 
śmierć raczey aniżeli ucieczkę obie- 


aige fobie uftawił w porządku woy 
Ко, a odekrawfzy wiadomość , iż 
fię Krol nie znaydnie w Obozie , do- 
dawał wfzyftkim ferca, czy niąc po- 
myślną nadzieię. Początek bitwy 
był tak wawy obuch firon, iak 
pofpolici ie widzieć fię daie na ten 
czas, kiedy w rękach dwoch woylk 
fą cale iły Pańftwa, i los obydwoch 
Narodow. Prawe fkrzydło: nafze na- 
tarlszy na nieprzyji ciela, gdy mgła 
z blilkiego ieziora zalłańiała mu 
przyftęp, a piechota i -Вагтабу 
razić ie zaczęły: pomiefzawfzy fo- 
bie fzyki cofnąć Йе nazad maufia- 
ło z wielkim niebespieczeńftwem dla 
całego woyfka, i z znaczną ftrat 

nafzych , ponieważ fam  Wiazenia 
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y doświadczony żołnierz po- 
gł na boiowifku, i z nim Szczy- 
giellki Rotmiftrz Kiążęcia Radziwił- 
ła , tudzież wielu innych znaczniey- 
fzych z Towarzyftw Ale lew 
fkrzydło potykaiąc Пе z Nafzczo- 
kinem w krotkim czafie zwrociło ia- 
zdę nieprzyiacielfką. Тут czalem 
Czarniecki prowadząc srzodek woy- 
fka mimo tak mocnego odporu , na 
iaki nigdy dotąd nie zdobył fię nie- 
przyiaciel , zwycięftwo długo йе 
chwieiące nakłonił na (woię ftronę. 
Jazda nieprzyiacielika , przymulzo- 
na do ucieczki opuściła piechotę, 
ktorey fześć tyfięcy zoftało na bo- 
iowifku , a refzta pofzła w vozfy- 
pkę rzucaiąc broń, i ucieczką oca- 
laiąć Życie. Siedmnaście harmat 
mofiężnych , ręczna broń, proch, i 
inne opatrzenia woienne , tudzież 
przefzło fześć tyfięcy wozow rożne- 
go rodzaiu żywnościami naładowa- 
nych, i wfzelka inna zdobycz do- 
ftała fię nafzym. Chowańfki dwa 
razy raniony utraciwizy iedniego 1y- 
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na, był w tak wielkim niebespieę 
czeńftwie, iż fchwytany od іейпе- 
go z nafzych za krzyż ktory miał 
na fzyi, zrzucił go z fiebie zólta- 
wuiąc w reka chwytaiącego , a fam 
ocalił życie ucieczką. - Duglas Ro- 
berta Duglasa Pułkownika Szwedz- 
kiego Synowieć ‚ który po Trakta- 
cie Oliwfkim przyjął Пие u Cara, 
poległ na boiowilku. Nafzczokin 
przewidniąc Меге ufzedł zaweza- 


fu, refzta. zaś nieprzyiacioł roz- 


profzona udia Пе do Połocka fzuż 
kaiąc w murach bespieczeńftwa dla 


fiebie. (4) 


Po tak znacznym zwycięftwie te- 
go tylko niedofiawało nafzym , aby 
wkroczyli w Kray nieprz elki, 
о co gdy Krol Жага йе wfzelkiemi 
fpofobami odciągaiąc woyfko od 
związku, i nakłaniaiąc ie aby z nim 
fzło do Mofkwy , to, odwołuiąc {е 
dą związku Koronnego przyltąpić 
RA REDY С. 83 


(by Kochowski Старе II, na Karcie 524, 


é Ш. Ніѕтокут 


nie chciało do ugody, 4 tym wfz 

ftkim nietracił Krol nadziei iż uła- 
godzi dobrocią rozhukane umiylły , 

a chcąc korzyftać z zwycięftwa wy- 
dał rozkazy kilku Pułkom, aby wkro- 
czyły w granice Pańlftwa Molkiew- 
fkiego, relzeie zaś woyfka kazał iść 
za {оба do Mohylowa, ażeby prze- 
prawiwfzy бе przez Dniepr złączył 
Пе z Kozakami i z Tatarami, o kto- 
rych miał wiadomość iż ftali w go- 
towości, pod Peryefławiem, ос; 

kuiąc na przybycie woylka nafze- 
go, Ale Żyromiki odftępuiąc Kro- 
la cofnął Пе nazad z woylkiem związ= 
kowym do Litwy. W takim ftanie 
zoftaiąć Krol, i nie wiedząc coby 
miał daley czynić, złożył woyfkową 
radę, па ktorey gdy to było po- 
wfzechnym zdaniem, aby nie wy- 
ftawiał Ofoby fwoiey na niebefpie- 
czeńftwo będąc opufzczońy od woy- 
ika, poftanowił powrocić пахай , z0- 
ftawuiąc Czarnieckiego z kilku Раі 
kami, ktoryby nie tak fify ftawił 
fię nieprzyiacielowi › јако raczey па“ 
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byta Вах ą utrzymywał go w boia- 
źni, pokiby Krol zwoławizy Stany 
nie naradził fie  iakimby fpolobem 
ufpokoić rozruchy domowe. 


Czarniecki chociaż z fzezupłym 
woyfkiem zoftawiony w Litwie nie 
był iednak nieczynnym: * Przyuczo- 
ny być zuwlze ogromnym nieprzy- 
iacielow i, garstką nawet ludu kto” 
rego był Wodzem trwożył ftraże 
Mofkiewikie rozftawione po rożnych 
Miaftach. 
goal Krola, ud: fie. natychmiaft 
do Wilna, gdzie Molkale trzymali 
ftraż znaczną , i chociaż kilka ra- 
zy- poraženi byli od nalzych:, wi- 
dząc iednak iż Rzeczpofpolita nież 
radziła fkutecznie o fobie, tr 
mali бе mieyfe о >ronnieyfz т 
ścią dla bespieczeńftwa” fwego, czę- 
ścią dla-nadziei iż wfparei będą по- 
меті pofiłkami z Mofkwy. Trzy- 
mał ftraż w Zamku Wileńfkim Мо- 
kal bardziey okrucieńftwem i zdzier- 
ftwami fławny ‚ niżeli imieniem. Dzi: 


Jak ty Ik o bowiem poźe< 
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kość tego człowieka tak mocno roz- 
jątrzyla ferce Miefzkańcow , iż tyl- 
ko fpofobności szukali; aby Пе po- 
mścić mogli, i uwolnić z iarzma 
okrutnego tyrana, ktory: nie tylko 
frożył fię zadaiąc męki Mielzkań- 
сот, ale, dla famych nawet Mofka- 
low niebędąc łagodnieyfzym , wielu 


miał między niemi nieprzyiacioł. 
Теп za przybyciem Czarnieckiego 
pod mury ; gdy nie chce poddać 
Zamku , i daie odpor nafzym, zwią- 
zany od miefzkańcow razem z Twier- 


dzą doftał fię w ręce zwycięze 
Pozwolił Czarniecki ftraży Mofkiew= 
fkiey wyiść z Майа, ale tyle tyl- 
ko każdemu zabrać z fobą dopu= 
ścił, ile piefzo mogł unieść na fo- 
bie. Sam zaś Komendant dla okru+ 
cieńftwa ktore bez względu na płeć 
i wiek Obywatelow wywierał poca 
łey. okolicy, Катапу był na śmierć 
fądem .woyfkowym. 


Już tylko Bychow , i Kowno 70% 
ftawały w rękach Mofkiewikich, kto+ 
rych 
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rych odebranie, niewiele potrzebo= 
Wało. czafu i pracy; gdyby bunt 
Wwoyfka nie mielzał był Kraiu ,i nie 
groził mu woyną domową. Nietyl- 
ko bowiem do tey zuchwałości przy- 
chodziło 'woylko, iż uznać nie: 
chcialo nad fobą inney zwierzchno+ 
ści, procz obranych od fiehie Mar- 
fzałkow , ale nawet Stan Rzeczy- 
polpolitey. chciało odmienić w Rząd 
dziwaczny, tworząc nowe uftawy:. 
W tym zamiefzanin gdy zuchwałość 
targała йе nawet na powagę Kro- 
lewfką , zabieraląc dochody 2 Ворк 


| ftołowych, i z Duchownych wybie- 


raiąc pobory , niczego Krol nie za- 
hbiechał coby ułagodzić mogło zu- 
chwałe Żołnierftwo , i odciągaląc ie 
Od związku czyniącego krzywdę po- 
Wadze {wey i dobru Rzeczypolpo- 
litey, ale ani Uniwerfałami ktore 
wydawał , ani Liftami do niektorych 
znacznieyfzych wawiązku będących, 
hie mogł ich pociągnąć na wypra- 
Уе przeciw. Mofkalom. Nakoniec 
gdy ani poftrach klątwy Jędrzeia 
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Trzebińfkiego Bifkupa Ktakowikie- 
go, ani łagodność i moc wymowy 


Xiażęcia Floryana  Czartorylkiego | 
Bifkupa Kuiawfkiego, zaradzić nie | 


mogły niefzczęściu , nakazał Krol 
Seym na dzień dwudziefty drugi 
Miefiąca Lutego naftępuiącego Ro- 
ku 1662. 


Jefzcze przed wydaniem okolnych | 


Liftow Krolewfkich na Seym, Hau 
Tatarfki oczekuiąc na woyfka Клее 
czypofpolitey , z ktoremi w fto ty” 
бесу fwoich gotował йе wkroczyć 
w granice Mofkiewikie, pobudzał 
Swiderfkiego, aby odłożywfzy do 
czafu prywatny interes siec fię 
znim przeciw nieprzyiacielowi Оў^ 
czyzny. Ale on mniey zważając na 
dobro powfzechne, i hańbę ktor% 
fobie gotował w potomne wieki» 
zwyczajem nieprzyiacioł zdzierał dó* 
chody Kraiowe pozwalaiąc aby Mo* 
ikwa wzmagała бе w fiły, i uciemię” 
Żała Narod. Dzień wyznaczony 1% 
Seym ściągnął zewfząd Obywatelow 
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Oczekuiących 2 upragnieniem kofi- 
€a_rozruchow domowych. Ale gdy 
każdy czyni fobie nadzieię pomyśl- 
перо Кики, znowiony. ProiekE” o 
obraniu za życia *Krolą naftepcy 
Tronu, był przyczyną nowego za- 
miefzanią. Po długim fporze pró- 
lekt ten zoftał nąkoniec na zawiże 
odrzucony , a Stany przyftąpiły do 
| Wyfłuchanią związkowego woyłka; 
| Alexander Polanówiki wyfłany ną 
| Seym od związku Koronnego , wpro, 
| Wądzony był do Senata," i otrzy- 
| mawfzy wolność mowienia podał Jn= 
| ftrukcyq dnia piątego Lutega ró6a, 
| od Koła zgromadzonego w Kielcach, 
JA Konftanty Kotowiki, i Mikołay 
| Yrozdowicz пія Siodmego Marca 
04 związku Litewfkiego; Naco otrzy- 
mali przyrzeczenie, iż Krol Jego- 
| Mość i Rzeczpofpolita ftarać бе bẹ: 
dą, aby związkowe woyfko zafpó- 
| ione było w żądaniach fwoich. 
| śtymwfzyftkim to przyrzeczenie 
yło tylko zwłoką, ktoraby łagodzi 
А do: czalu zuchwale dońfagaiących 


| 3 


RETE 


R 
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бе: włafności. fwoiey. 1 Niedoftatek 
Skatbu, złę zażywanie iego docho* 
dow, tamowanie obrad iak tylko (zła 
а ultanowienie podatkow, były przy* 
czyną p iż.Rzeczpofpolita niemyśla: 


Та .lzczerze о oddaniu włafności na |. 


leżącey Пе woyfku, ale tylko (20е 
kala„awłoki . naderemnie przekłada 
jąc. 00100: {woy pa tylu Кіе Басһ ktor 
rych doznała, Tę myślą wyznaczoć 
na byłą Komifya we Lwowie na dzieł 
fiedmnafty Lipca; ktoraby wylłuchae 


ła pretenfyi „i uczyniła pórachunek | 


z woyfkiewr, nie obmyśliwfzy iednak 
fpołobow.-do zalpokoienia żądań woy’ 
а. związkowego. Taki był konie? 
Seymu wyznaczonego naito, ab) 


zalpokaić rozruchy domowe, Rzec? | Н, 


polpolita, daiąc + wolność mowienie 
wylłanyneod; związku , zapewniaiąć 
ich -o zalpokoieniu podanych żądał 
a nie żaradzaiąc. fkutecznie złem: 
ktore : iey groziło , byłaby dozna” 
tak okropnych odmian, iakich świe 
Żo Anglia ftawiała iey przykłady: 
gdyby Herfzt- zbuntowanego Wo) 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
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ка podobny był do Kromwela. Przy 
końcu Seymu rozdaiąc Krol чуак 
łące Urzędy, Marfzałkoftwo Nadwor+ 
ne po Ора іп! dał Jańowi Kle: 
Menfowi z Rulzczy Branickiemu, 
Слу dlatego, iak mowi Kochowfki, 
(ZY iż był zawlze przy Бок Kró- 
ewfkim i zaflużył fobie na wzglę- 
dyu! Monarchy; czyli że był zię- 
ciem' Stefana Czarnieckiego Woie- 
wody Rufkiego, którego wielkim za- 
Прот nie Krol nie. mógł odmowić. 


Przyfzedł czas wyznaczony па 
eymie do zaczęcia Komifiyi maią- 
tey fię odprawiać we Lwowie. Oprocz 
omifiarzow Stanillawa Potockiego 
etmana W. Koronnego ‚ Jana Tar- 
lowfkiego A rcybifknpa Lwowfkiego: 

lążęcia Flórymna' Czartóryfkiego 
Кара Kuiawikiego , czterech Wo- 
lewodow , sześciu Kafztelanow , ji 
trzydzieftu dziewięciu z Stanu Ry- 
terlkiego, fam nawet" Krol dnia fied- 
—— = 
(расй TIL. na Bicie 317% 
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mnaftego Września przybył do Lwo- 


wa. A gdy wyrachowano zaległą | 


płacę , pokazało Пе iż przefzło dwa- 
dzieścia i fześć milionow wińna by* 
ła Rzeczpofpolita woyfku. ‘Na ten 
czas Stanifław Potocki Hetman w 
mowie fwoiey mianey do wyfłanych 
od związkowego woyfka, przeło* 


Żył częścią niedoftatek Obywatelow | 


przez ucifk od tylu nieprzyiacioł,czę 
Ścią , klefkę powietrza , częścią opła 
Капу Stan--OQyczyzny, zapewniaiąc 
iednak , iż Rzeczpofpolita ftarać fię 


będzie wypłacić dług ktory przy” | 


znaie , przez wzgląd na zafługi ka 
ždego, byleby tylko mieć cierplić 
wość , i pozwolić iey czafu, aż ode* 


tchnie po tych nieszczęśliwościach | 


i powróci do dawnego Stanu. Tym 
fpofobem czyniąc dobrą nadzieię, dô 


czafu przynaymniey ulpokoił roż* | 


ruch. 


Pod ten fam czas przybył Pofe 
Molkiewfki , ktory i Litem Kreden” 
cyonalnym, i licznym Dworem kto 


{| 
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ry prowadził za fobą , udawał: јако» 
by był :Ройет Extraordynaryinym. 
Przyiął go Krol wipaniale, podchle- 
biaiąc fobie iż tym końcem wyfła- 
пу był od Cara, ażeby йе dopra- 
fzał o pokoy, ale gdy poftrzeżono 
iż był raczey fzpiegiem wyfłanym 
dla zwiedzenia w iakim ftanie znay- 
dowała бе Rzeczpofpolita ‚ а co wię- 
kfza w Liście Kredencyonalnym, tys 
tuł Xiążęcia Smoleńfkiego , i Czer- 
niechowikiego nie dany był Krolo- 
wi, po złożoney Radzie Senatu ka- 
zano mu wyiechać. Wprzod iednak 
zapytany: dlaczegoby opufzezono ty- 
tuł., ktory бе należał Krolowi? od- 
powiedział: iż  Kancellarya Cara 
za niepotrzebną rzecz ofądziła das 
wać Tytuł Monarfze Polfkiemu tych 
Kraiow ‚ ktore utracił, i ma za nie- 
przyzwoitość, gdy бе kto tym fzczy« 
ci co ieft cudzą włalnością. - Ubo- 
diy do żywego te Поза przytomne- 
go Woiewodę Rufkiego, tak iż wftrzy- 
mać w fobie nie mogąc: żywości, Ja 
to Bog, (rzecze) iż w krotkim саа- 
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fie tym тонет (fkazniąc na pałafz) 
mieumietętność pifania wafz 
Jamey Stolicy wafzey poprawie- 
my. СЮ) 


Tym fpofobem odefłany Pofet Mo- 
skiewski nieczynił nadziei роКойп; 
ztym wszystkim zuchwałość woyfka 
zwiąfkowego coraz fię bardziey wzma* 
gała. Podczas Komifryi odprawu- 
iącey się w Wilnie, Gąsiewiki Hetman 
Polny zoftał ofiarą zuchwałego żoł 
nierftwa będąc zabity z rozkazu Zy- 
romfkiego. Ta zbrodnia ftrwożyła 
Komiffarzow , ale gdy nie mieli lpo- 
fobu zaradzenia niefzczęściu, uchwa- 
Mili nakoniec wyfłać Ройо do Wol- 
borza , gdzie była, że tak powiem, 
Stolica Woyfka związkowego; Xią- 
Że Floryan Czartoryfki Bilkkūp Ku- 
iawfki umieiący iednać fobie fer- 
ca buntownikow , tak iż fami zwali 
go Pafterzem woyfka związkowego ғ 
Rupniewiki Woyfki Krakowfki , Gi- 

kw", 
(Ё) Kochowski Climactere TLI. na katcie 3$* 


| 
| 
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Życki Sędzia Wieluńfki, i Sarnow. 
iki Chorąży Łecgycki przyięli na 
fiebie to trudne Pofelftwo. = Pier- 
wfzy znich ułagodził mową: fwoi 
zuchwałych, i dnia dwudzieftego 
czwartego Grudnia uczynił ugodę, 
przez ktorą zamiaft dwudzieftu fze- 
ścia milionow, kontentowało fię woy- 
Ко dziefięcią milionami , ktore czę- 
ścią w gotowizhie , częścią w towa- 
rach i rożnych produktach Rzecz- 
pofpolita wypłacić miała. ' Ta Ugo» 
da z woyłkiem nie przyfzłą do fku: 
tku. Nayprzod bowiem Krol oka: 
zał nieukontentowanie fwoie vi} K 

miffarze Wolborfcy włożyli tak cię 

ki obowiązek na Rzeczpofpolitą bez 
dołożenia fię woli iego, i wiadomó- 
ści Hetmanów. Po tym Prażmow- 


| Жї Kanclerz W. Koronny roztrzą- 


Inawfzy w fwey mowie każdy Punkt 
Wolborfkiey ugody , poczytał ią za 
hiewolniczą z krzywdą oftatnią Nas 
rodu i Maieftatu. Sam nawet Czar- 
niecki mniey w tym razie baczny 
Na to czego, wyciągała fłufzność, 
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јако raczey tkliwy na niekarność 
woyfka, ufkarżał fig w mowie fwoiey; 
iż Rzeczpospolita przyfzła do tego 
ftopnia upodlenia, że wchodzi w ugo- 
де z buntownikami, ktorych zuchwae 
łość i zbrodnie popełnione zafłuży- 
ły na przykładną karę, ktoraby by- 
ła pamiętną potomnym nawet wie- 
kom. C) Uchwalona więc inny zwią- 
zek woyfkowy pod imieniem Pobo- 
Żnego Związku, i gdy iuż Czarnie- 
cki ftanął Obozem pod Kozienica- 


mi o pięć mil od woyfka związko- 
wego , maiąc rozkaz od Krola aby 
mocą oręża uczynił koniec temu za- 
miefzaniu, Jerzy Lubomirfki Hete 
man Polny Koronny, Jan Zamoyfki 


Woiewoda Sandomirfki, Stanifław 
Witowfki, i kilka innych z Senatu 
i z Stanu Rycerfkiego: zabiegaiąc 
okropnym fkutkom woyny domoweyy 
wdawfzy Пе w pośrzedniftwo uczy” 
nili mało odmienną ugode od tey 
ktora ftanęła w Wolborzu, i podpi 
үг тнт ирт т... 
(D Kochowski Climact, IJI: na karcie 5% 
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Tali ią dnia drugiego Lipch 1665. 
а dnia dwudzieftego drugiego tegoż 
miefiąca po wypłaconym żołdzie we- 
dług ugody, Swiderfki z całym woy- 
fkiem otrzymawfzy amneftyą ро- 
wrocil do {айй Krolewfkiey. 


Po rozwiązanym związku Hetma- 
ni przybyli do Obozu, ktory był 
pod wfią Sokolniki , i obięli rządy 
odięte fobie od dwoch lat, przez 
ktore trwał związek. Udał Пе za 
niemi,i Krol otoczony Senatem i 
znacznieyfzemi z Stanu Rycerfkie- 
go ,'a-przybywfzy pod Skwarzewę 
oglądał czterdzieści tyfięcy woyfka 
w. takim porządka i opatrzeniu we 
wlzyftko, w iakim nigdy dotąd pod 
Panowaniem iego nie było: Przy- 
ięty z okrzykami, i okazywaniem 
ochoty, iż pragnie jść przeciw піе- 
przyiacielowi ; nie czynił długiey 
zwłoki, zwłafzcza gdy Mofkale wipur- 
сі rozruchami nafzemi co dzień wię- 
kszych fił nabierali , į ufpokóioną 
Ukrainę w Roku 1659. pobudzili do 
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nowego buntu. Ogłofiwfzy więc wył 
prawę na dzień piętnafty Sierpniś 
1663. ndal Пе fam także na ЦКга 
nę maiąc przy boku fwaim Stanilla: 
wa. Potockiego Hetmana М korou- 
nego, Xiążęcja Demetrego Wiśnio- 
wieckiego Woićwodę Belzkiego, Ja- 
na Zamoylkiego Woiewodę Sando- 
mirfkiego, Stefana: Czarnieckiego 
Woiewodę Rufkiego , Jana Sobiefkie- 
go Chorążego Koronnegoy ti wielu 
innych tak z Senatii , зако z*Sta- 
nu Ryceflkiego , którzy przez gor- 
liwość o dobro Publiczne znacznym 
nakładem przedfięwzięli wyprawę, 
aby uczynili koniec niefzczęśliwe” 
ściom ktorych Oyczyżna tak długo 
doznawała. Oprocz woyfka nałzegó 
Tatarowie także ftali w gotowoścł 
ócżekwiąc na Krola aby Пе * nit 
złączyli. FoR 


Gdy Jan Kazimierz przybył 7 
woyfkiem pod Białykamień , fangt 
tam Obozem, -i uluchawfzy rady 
przednieyłzych, podzielił woyfko na 
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trzy części; jedną z nich prowa» 
dził Hetman Potocki mimo fedzi- 
wego wieku i zwątlonych ЇЙ, z ocha- 
tą poświęcaiąc relztę dni fwoich na 
ufiugi Oyczyzny. Druga cz 

dana była. Czarnieckiemu * Woiewo- 
dzie Rafkiemu ; Trzecia lanowi So- 
biefkienu Chorążemu Koronnemu. 
Z nich każdy wiał - wyznaczone 
miey [ce dokąd fię 2. woyfkiem po- 
winien był przeprawiać. -Hetman 
Potocki rufzył do. Parnopola, Czar- 
niecki przeż Wołyń do Dubna , a So- 
biefki przebierał fię profto ku Ukrai- 
nie, i Жапаі Obozem «pod Barenn 
Szedł za niemi Krol z ofobną czę- 
ścią woyłka „maige przy fobie Gwar- 
дуа i Artylleryą z Generałem From- 
holdem Wolfiufzem , i oprocz: tego 
kilka Chorągwi. piefzych, Stefana 
Niemierzyca Podkomorzego Kiiow- 
fkiego , Krzyfztofa Koryekiego Pod- 
komorzego Chełmińfkiego , Ottona 
Erneta Grothausen, Jana Pawła Ce- 
larego i innych; tudzież trzy ty» 
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fiące blifko lekkiey iazdy , ktora pier- 
wizą ftraż fkładała. Z całymtym 
woyfkiem fpiefząc Krol iak mogł 
nayraźniey, ftanął w Podhaycach 
oczekniąc na. piechotę , ktorą nad- 
zwyczayńe defzcze i wylewy za- 
trzymały w przeprawie. Ale oprocz 
tego przypadku, bunt także pie- 
fzych byt przyczyną kilkudniowey 
zwłoki; Ci bowiem otrzymawszy 
obietnicę we Lwowie, iż dane im 
będą w zaftaw Fn/ignia Krolewikie , 
poki Rzeczpolpolita nie wypłaci re- 
fzty należącego бе żołdu, a dla 
przyspiefzoney wyprawy gdy też 
Śnfgnia zoftały w fkarbcu ; żaląc Пе 
„jakoby ich ofzukano ; nayprzod po- 
winności (woich dopełniać niechcie= 
li, a potym zkrzykiem i zuchwa- 
łością '|powftali przeciw Wodzowi 
fwemu Woiewodzie Rufkieńu. Roz- 
ruch ten miałby był może okro- 
pny fkutek , gdyby Czarniecki wfpar- 
ty pofiłkiem Pałkow Konnych nie 
uśmierzył był rokofzanow , ukarą* 
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wfzy przykładną śmiercią przy- 
wodźcow. (m) 


Krol za przybyciem {уут do Sza+ 
rogrodu odebrał wiadomość o ufpo- 
koieniu związkowego woyfka Litewż 
fkiego , ktore opulzczone od zwiążt 
ku Koronnego powrociło do pofłu- 
fzeńftwa, za ftaraniem Michała Pa- 
cd Hetmana Polnegó Litewfkiego , 
i Jewłafzewikiego Woiewody Brze- 
fkiego Litewfkiego , tym końcem wy- 
Паперо do Litwy. Korzyftaiąc z tak 


| pomyślney pory Hetman Polny Li- 


tewfki, rufzył natychmiaft przeciw 
nieprzyiacielowi , ktorego fiły powię- 


| kfzone dla rozruchow nafzych do 


trzydzieftu tyfięcy woyfka, grozi- 
ły znowu ofwobodzonym iuż z jarz- 
ma znacznieyfzym Miaftom. Krol 
także z woyfkiem Koronnym przy- 


| bywfzy na Ukrainę, zafłał czter- 


dzieści tyfięcy Tatarow, a złoży- 


| wfzy radę Senatu zatrzymał fię w 


—— 


_—_— 


(m) Kochoyski G/imacsere 111Да karcie 85 
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blżfzey Ukrainie z znaczną czę 
woylka , wyłyłai i 
Dniepr aby fię y zył 

mi; 1 ufłał mu drogę do даву 
prawy. > Ale odmieniwizy potym 
to „zdanie ,. poftanowił. przeprawić 
йе. przez Dniepr z calym лоу Йе, 
aby wkroczył w. Mofkiewikie. kraie 
i oddat wet za wet nieprzylacielo+ 
wi. -Gdy dnia 15. biftopada prze 
wia.woylko pod Rylzczoweń, przy: 
był „Poseł od Cara рой pozorem 
traktowania o роКкош.у w { 
czy żaś tą, myślą; aby zwie 
{ко nalzew заки руі. алде. 
to pozeawłzy. Krol chytry 3 
Moikala ; kazał mu natychmiaft 
jechać daiąc «tę odpowiedź у iż nies 


гат 


ж моу" 
Prze: 


WYŻ 


da бе inaczey nakłonić «do pokoiu+ ' 


chyba gdy ulożone będą i podpilae 
ne od Komiflarzow Punkta. ugody 
z nadgrodą. (ской poczynionych W 
„Kraiu. 


'Tym czafem woyfko nafze przeć 


prawiwfzy йе na drugą trone Dnie | 


pru, 
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Pru, tego tylko naybardziey praż 
gnęło' aby iak nayprędzey fpotkać 
fig mogło. z nieprzyiacielem , -Ale 
Romadanowfki Generat  Molkiewiki 
częścią nauczony przykładem Cho= 
wańfkiego , częścią z natury powol< 
пу y fzukał zawfze zwłoki , aby nie- 
doftatek żywności, i nadchodząca 
zima albo odwiodły nazad woylka 
halze od Krain , albo ie przymufiły 
udać йе w inną ftronę. Jednakże 
Krol ftaty w przedlięwzięciu fwoim 
poftanowił dobywać Kiiowa, a co= 
kolwiek było Miaft znacznieyfzych 
po drodze, ktore бе wzbraniały 
otworzyć mn bramy , przymufił ie 
mocą aby fię poddały. Worouko- 


wa, i Baryfzpole przymufzone ро» 
ftrachem* w puściły do fiebie ftraź 
hafzą , a Krol okazawfży miefzkań- 
| Сот łagodność fwoię „dawał oraz 
| Przykład furowości na tych „| Кєо- 
te йе ważyły vopierać.  Naybar- 
dziey jednak ftrwożyła піерглуіа- 
| ĉiela wieść o zbiciu раи Pat- 
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kownika , ktory pod Wsią Wopi- 
fka prowadząc harmaty na doby- 
wanie Bychowa (potkał fię z woy- 
fkiem Litewikim tak: niepomyślnie , 


iż`eztery tyfiące fwoich i wizyftkie: 


harmaty utracił. 


To zwycięftwo falo drogę Kro- 
lowi do dalfzych korzyśći.  „Nieby 
ło żadnego Miafta ktoreby za zbli- 
żeniem йе woyfka nafzego'nie otwie* 
rało bram, i nie wpulzczało zwy- 
cięzcy. Zabiegaiąc dalfzemu fzczę- 
ściu nafzych i wkraczaniu glębiey 
w Kray {woy Romadanowfki , wylał 


czternaście tyfięcy woyfka złożone” | 


go z„Mofkwy i Kozakow pod Wo* 
dzem  Brzuchowieckim . Porucznie 
kiem, aby napadali częścią na па“ 
fzych, częścią na Tatarow , i игу“ 
waiąc po trochu zatrzymywali woy* 
{ко dążące z pofpiechem w głąb Kra 
iu Molkiewfkiego; Ale -otym z% 
myśle nieprzyiaciela uwiadomiony 
Czarniecki, zwyczaiem fwoim wy” 
ftawuiąc йе па naywiękfze niebe* 
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spieczeńftwa , (ту rufzył fpiefzno 
z znacznym podiazdem, o ktorym 
iak tylko pofłyfzał nieprzyjaciel , 
uciekł głębiey w granice ópuściwfzy 
Miafteczko Riivno ftrażą fwą ofa- 
dzone. Czarniecki nadaremnie ści- 
gaiąc nieprzyiaciela wfzedł nako- 
niec z woylkiem swoim do rzeczo- 
nego Miafteczka Rumna, i przez 
fześć dni wypoczął fwoim znalazł- 
Глу wfzelką obfitość żywności , kto- 
га nieprzyiaciel przyfpofobił był 
dla fiebie. 


Szczęście ktore fprzyiało nafzym 
tak wielki poftrach rzuciłó na całą 
okolicę , iż fiedmnaście Miaft otwo- 
rzyły bramy za zbliżeniem fię woy- 
ika nafzego , ktore przedtym dniem 
1 nocą pracniąc około utwierdzenia 
wałow , gotowały бе do odporu. (0) 
Rowne także fzczęście fprzyiało 

Y: 
e LN РИНЕН 


(п) Kochowski C/imaczere III, na Karcie 93. 
(о) Tenże na teyże' karcie, 
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woyfku Krolewfkiemu.  Oftre Mia- 
fteczko. obronne fztuką i natur: 
Ktore trzy Rzeczki Defzna , Ойга, 
i Paprowka oblewaią „ poddało йе 
Krolowi. Tam zabawiwlzy przez 
dni kilka, gdy coraz więkitze mro- 
zy dokuczać zaczęły, rozftawił woy- 
Жа fwoie ma ftanowifka zimowe, i 
w Przygrodku , czyli obronniey[zey 
części Miafta w zbudowanym na 
prędce domu zimę przepędził, Refz- 
ta także woyfka pod Wodzami: Het- 
manem, Czarnieckim , i Sobiefkim, 
rozftawiona była na zimę, chociaż 
Czarniecki, iakoby: niepotrzebował 
odetchnienia w -pracy , ledwie kie- 
dy fobie i Pałkom fwoim pozwalał 
fpoczynku gromiąc nieprzyiaciela 
częftemi podiazdami, i oddając mu 
wet za wet. (p) Zaliły fię na to 
s 


(p) Ersè is. welut extra necessitatem respiriś posstafy 
mix aliquam фт sibi , бе Cobortsbus concedere? 
quietem, @ circumsitis. Manicipiis continu? 
infestus , eandam quam illi not repanebat 
inquietudinem,  Kochowski Сіп g IM 
na karcie оу. 
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Pułki iego, przekładając mu ufta- 
wiczną pracę w ktorey zoiławały, 
i z niechęcią pełniły dane fobie roz- 
kazy, ale on nietylko Йому , lecz 
i przykładem wyrzucaiąc im gnu- 
fność , przypifywał tę w nich od- 
mianę ochydnemu związkowi w kto- 
rym zapomniawfzy o dawnych chwa- 
lebnych czynach, nakfztałt zniewie- 
ściałego niegdyś woyfka w Карцу 
ftało fię nieczynnym. 


Jefzcze mrozy trzymały nafzych 
na ftanowifkach zimowych gdy pier- 
wfzych dni Stycznia 1664. Tataro- 
wie opatrzeni w znaczną zdobycz 
powrocili do Kriu {wego zoftawu- 
iąc nafzych w posrzod nieprzyia« 


ciol. Kroł widząc zmnieylzone fiły 
fwoie, i małe beśpieczeńftwo dla 
fiebie, rufzył z ftanowifka zimowe- 
go, ażeby pofunąwfzy йе. daley w 
granice Mołkiewfkie złączył Пе z 
woyfkiem Litewikim i powiękfzył 
11у oflabione przez odftąpienie Ta- 
tarow. O tym zamyśle Krola uwia- 
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domieni Kozący ‘napadali częfto na 
nafzych , a niemaiąc tyle Пі aby Пе 
ftawić mogli woyfku całemu, z у» 
łu ie urywali. Tym czafzem Brzu- 
chowiecki zebrawfzy ośmnaście ty- 
бесу Kozakow przeprawił Пе manow= 
cami, i pod Staryminem zabiegł dro- 
ge Krolowi przymufzaiąc nalzych 
do bitwy ; Ale Czarniecki z Janem 
Sobięfkim tak mężnie natarli na nie- 
przyjaciela , iż niemogąc бе oprzeć 
ierwfzemu uderzeniu nafzych, z ca- 
ym woyfkiem fwoim pofzedł wroz- 
fypkę utraciwfży przefzło cztery 
tyfiące fwoich. Cg) 


Po tym zwycieftwie złożył Krol 
radę , na ktorey zgodne były wfzy* 
ftkich zdania aby woyfka nafze udas 


ły. бе ku Pińfkowi. Pierwey iednak 
maiąc po drodze Miafteczko zwane 
Dewica blifko granicy Mofkiewfkiey 
nad Rzeką Delzną ofadzone fłrażą 
nieprzyiacieliką umyślił go doby- 
——— ша 
(4) Kochowski Glimgerere 111, na. kascie 9б, 
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wać, ponieważ Dewica będąc w przod 
fchronieniem czyniącym rozboie па 
pograniczu , była na ow czas fkła- 
dem towarow prowadzących han- 
del z Mofkwą. Wyfłany Trębacz do 
Trykacza Setnika Kazaka Dońfkie- 
go maiącego naywyżfzą władzę nad 
ftrażą będącą w Mieście z zapyta- 
niem ieżeliby бе chciał dobrowol- 
nie poddać , nie był nawet przy- 
pufzczony dla gęftego ognia ktory 
dawał nieprzyjaciel. Przeto Krol 
kazał dobywać miafta, i chociaż 
Kozacy bronili fię uporczywie po 
trzy razy wypadaiąc za wały i z*zna- 
czną klęką odpychaiąc piechotę, 
nietraciłi iednak ferca пай, owlzem 
zapaleni zemftą tym mężniey nacie- 
rali na wały , im żałośniey było pa- 
trzyć na ftratę ktorą ponofili: A 
gdy nieprzyiaciel wywiera wfzyftkie 
fiły fwoie tam , gdzie widzi naymo- 
cnieyfzy attak, pacholicy złącze- 
ni z inną czeladzią woylkową z dru- 
giey ftrony Miafta-gdzie było mniey 
odporu doftali Пе do Zamku, i zmie- 
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fzawfzy krzykiem nieprzyjaciela , 
przymufili go aby profit о miłofier- 
dzie. Trudno było na ow czas po- 
wftrzymać zapalczywości żołnierza 
wpadaiącego do Miafta. Pierwfzy 
upór nieprzyjaciela wiele kofztował 
krwie Miefzkańcow , ktorych nasi 
wycinali bez braku na wiek i Ofo- 
by mfzeząc  fię ftraty fwoich. Try- 
kacz Setnik Kozacki przełożony 
nad ftrażą znaleziony był w posrzod 
trupow raniony kulą w garło. Mia- 
Йо z więkfzą częścią: zdobyczy po- 
chłonione od ognia , а blilko czte- 
ryfta nafzych opłaciło śmiercią to 
krwawe zwycięftwo, z ktorego ta 
tylko była korzyść , iż pobliżfze 
Miafta obawiaiąc Пе podobnego lofu 
otwierały. bramy woyfku Ро! йеп, 
i oddawały przywodźcow na dowod 
wierności fwoiey ku Krolowi. 


Po dobyciu Miafta Dewicy udał 
Пе Krol do Witepfka , częścią iż to 
Miafto bliżfze było granic Mofkiew= 
fkich , częścią iż chofał isć torem 
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Stefana Batorego , ktory w Roka 
1579. przeprawiaiąc йе tamtędy. 
oderwane Kraie od Korony odebrał 
Molkie i przyłączył іе nazad do 
Рокі, Z tamtąd Jan Kazimierz po- 
fuwaiąc бе daley fiedmnaflego Sty- 
cznia-w fam dzień rocznicy Koro- 
nacyi fwoiey wkroczył 'w granice 
Molkiewfkie , i odebrał powinfzowa- 
nie od Wodzow w posrzod okrzy- 
kow całego woyfka okazuiącego ztąd 
radość , i ochotę do dalzych prac 
woiennych. М№ауріегу (хе  Miafto 
zwane Korab wyłłało: z oświadcze- 
niem ‚(14 йе podda Krolowi, byle- 
by otrzymało łafkę w zachowaniu 
fobie Życia i -maiątku. Przyrzekł 
Krol Miefzkańcom bespieczeńftwo 
Życia, i przyobiecał zachować ich 
przy tych włzyftkich twobodach, 
ktoregmieli pod rządem Mofkiewfkim, 
ieżeli będą ftatecznemi w daney mu 
wierze ; Toż przyrzeczenie oświad- 
czywizy  obwiefzczeniem  Publi- 
cznym pofunąt йе daley w granice 
ku Wielikołukom , czyli dla tega iż 


ЗАРА 
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бе tam fpodziewał obfit(zey żywno- 
ści dla woyfka, czyli też że po- 
wziął wiadomość o woyfku nieprzy- 
iaciellkim , ktore Пе złączyć miało 
z Romadanowfkim. 


Gdy fię tak pomyślnie powodzi 
nafzym w granicach Mofkiewikich, 
woyfko także Litewfkie z Pacem Het- 
manem Polnym odnioflo znaczną 
korzyść z nieprzyjaciela; Napadł- 
szy bowiem pod Brańlkim dnia dwu- 
dzieftego piątego Stycznia , tak go 
porsziło, iż oprocz ftraty w ludziach, 
wozy , broń rożnego rodzaiu , wie- 
le koni , fiekier, i rożnych narzędzia 
woiennych doftało fię nafzym. Z ro- 
упут fzczęściein fpotkał Пе także 
Krol z Czyrkafkim , ktory na ten 
czas kiedy Buratyńlki ucierał 116 
z Pacem chciał był uderzyć na na- 
fzych , ale nayprzod pomyślne zda- 
rzenie,*a potym obrot i męftwo 
Wodzow omyliły nadzieie iego. Wy” 
Па! był Czarniecki Podiazd (оў 
z lekkiey Jazdy:, ktory napadł na 
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Chłopow  Mofkiewikich pędzących 
bydło do lasa, aby ie ukryli przed 
nafzemi „obrąbawfzy "w koło drze- 
wem; Jeden z nafzych umieiący 
dobre Mofkiewfki iezyk: udawszy. fię 
za Mofkala, i wfzedifzycz niemi w 
rozmowę, dowiedział fię iż piędziefiąt 
tyfięcy Molkwy” ftanęło pod $гей- 
fkiem z Generałem Czyrkalkim ocze= 
kuiąc na więklze „рокі, ktore iak 
tylko przybędą , całe woyfko” ma 
uderzyć na Krola. Tęż famą wieś 
potwierdzili także zabrańi winie- 
wolą od nafzych ,) zapewniając iż 
Czyrkalki gotuie Пе zabiedz drogę 
Krolowi. 


Uywiadomiony JanKazimierz otym 
zamyśle Mofkalow  ftanął  Obozem 
pod Putywlem w wfzelkiey gotowo- 
Ści do boiu , gdzie w krotkim cza: 
fie Trębacz ogłosił nieprzyiaciela. 
Czyrkafki chociaż miał znaczne fiły, 
i powiękfzył ie iefzcze rozprofzo- 
nemi Pułkami Boratyńfkiego , -aby 
iednak pewnieyfzym był zwycięftwa 
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ńiechciał zaraz nacierać na nafzych, | 


ale ftoiąc z daleka , zdradą ktorą 
knował, ułożył fobie dopomagać 
fzczęścin..  Wprzod bowiem niż 
przyfzło do potyczki, kazał na ie- 
ziorach zmarzłych i okrytych śnie- 
giem poprzecinać tonie, ktore 2 
letka przykrył йота i gnoiem aby 
ie śnieg przyprufzył , podchlebia- 
iąc fobie iż Polacy zapaleni bitwą 
fzwankować będą śŚcigaiąc  zmyśla- 
iących ucieczkę. · Ofadziwfzy po- 
tym w Mieście znaczną obronę wy- 
prowadził Pułki zachęcaiąc ie do 
bitwy , a па Біт wzgorku osadzi- 
wizy harmaty wyfłał podiazd za- 
czynaiąc potyczkę. Radzono Kro- 
lowi,: aby. kazał woyfku nafzemu 
cofnąć йе nieco nazad , przez co by 
Jazda: пала mogła mieć. więcey 
mieysca do wolnego władania fobą; 
ale Krol niechcąc przez to dodawać 
ferca nieprzyiacielowi , ktoryby ro- 
zumiał iż nasi trwożą fię i uchodzą 
nazad, kazał pierwfzey ftraży ude- 
rzyć na Mofkalow , ktorzy za zbli- 
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|. żeniem fię nafzych wypadaiąc zę 


wsi, idaiąc ognia z wzgorka gdzie 
były ofadzowe harmaty porazili zna- 
cznie nacieraiących. -Pierwfze .po- 
wodzenia bywaią częftokroć wroźbą 
przyfzłego lofu; аЇе па ten czas 
dało fię widzieć , iż umiejętność Wo- 
dza pokonać może naywiękfze tru- 
dności, Już bowiem woylko nafze 
tracić zaczęło ferce, i mieszać Йе 
w bitwie, gdy* Stefan Czarniecki 
wziąwfzy z fobą kilka Pułkow , tak 
mężnie natarł na nieprzyjaciela, iż 
zwrociwizy go pognał aż do оріо- 
tkow wsi 1 całe to mieyfce uflat tru= 
рет uciekaiącey Mofkwy. (7) 


Zebrał natychmiaft piechotę fwo- 
ię Czyrkafki, i ftawił ią Jezdzie 
nafzey , udając iaboby miał myśl roz- 
począć bitwę, ale w famey rzeczy 
zamylł iego był ten, "aby częścią 
ftawiąc Пе nafzym , częścią zmyśla- 
iąc ucieczkę w prowadził woyfko na- 


C} Kochowski Głimaczere III, na Karcie 167. 
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{ле w zafadzki. = Poznał chytrość 
nieprzyiaciela oftrożny i doświad- 
czenie maiący Wodz: nafz Czarnie- 
cki, (s) przeto chroniąc fię tego 
mieyfca gdzie nie nadaremńie wnofił 
fobie iż były zafadzki, całą fiłą ude- 
rzył na wieś, i opanował wzgorek 
na ktorym były hbarmaty. Spędzo- 
ny z tamtąd nieprzyiaciel byłby po- 
шой Кеке pamietną w potomne 
czafy, gdyby noc nieprzefzkodziła 
była męftwu i dzielności Wodza, 
a razem niepofłużyła Czyrkafkiemu 
iż iak nayspiefzniey cofnął бе na- 
zad , i ufzedł nayprzod do Putywla, 
a ztamtąd. w głębokie lafy, ktore 
były w blifkości. 


Po odftąpieniu Czyrkafkiego z woy- 
fkiem , Krol poczyniwfzy wfzelkie 
oftrożności dla bespieczeńftwa po- 
zwolił woyfku aby odpoczęło po рга“ 
cy, zwłąlzcza gdy przykre mrozy 
dokuczały ludziom i koniom ; Ale 


(RNA 


@) Kochowski Glimactere III. na karcie 197, 
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Czarniecki niedługo używał (poczyn- 
ku bo zwyczaiem fwoim niefpraco- 
wany , i iakoby niecżuły na wlzel- 
kie przykrości otrzymał pozwole- 
nie od Krola aby podftąpił pod M 

fteczko Głuchow będące w blifkości 
i ofadzone mocną ftrażą nieprzy- 
iaciellką , zkąd Mofkale częfto wy- 


| 3 Я А 
/padaiąc na czeladź nafzą; zwożącą 


Żywność, albo ią razili, albo za- 
bierali w.niewolą. Wziąwizy więc 
z fobą kilka Pułkow -i Chorągwi 
piefzych przyftąpił pod rzeczone 
Miafteczko, gdy tym czafem Krol 
о dwie mile ftoląc Obozem oczeki- 
wał końca wyprawy. Za pierwfzą 
odezwą Czarnieckiego aby fię pod- 
dali Miefzkańcy , Dworecki Setnik 
Kozacki trzymaiący ftraż Міайа 
zwyczajem Narodu {wego zmyśloną 
pokorą okazywał powolność na roz- 
kazy Wodza, czyniąc tym czasem 
wfzelkie przygotowania do obrony 
Miafta. Poznawfzy to Czarniecki 
kazał natychmiaft przypuścić attak, 
i dawać ognia z harmat, ale gdy 
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to mały: fkutek czyniło , częścią iż 
trudno było potłuc parkany dre- 
wniane ktore otaczały Miafto , czę: 
ścią iż Miefzkańcy kryli Пе aby im 
nic nie fzkodził „ogień , zaczęli пач 
si rzucać do Miafta bomby , ktore 
gdy także nieczyniły żadnego fku- 
tku, Czarniecki obiechawlzy nako- 
niu fwoich, i przypatrzywfzy Пе 
położeniu mieyfca , dodał nayprzod 
ferca woyfku уеп, a potym pier- 
wizy z otwartemi pierfiami wikoż 
czył ma wały biiąc całą filą na bra- 
mę. Nie pierwfzym to było dowo- 
dem męftwa iego , przez ktore dawał 
poznać fwoim , iż nieuftrafzony na 
naywiękfze niebespieczeńftwa mniey 
cenił Życie od ktorego zależała ca- 
1056 'woyfka i pomyślność wyprawy 
nigdzie go iednak niewidziano aby 
z taką natarczywością nacierał na 
nieprzyjaciela.  Ztymwfzyftkim noc 
nadchodząca przymufiła go: do od- 
ftypienia. · Po dwa razy ufiłował ie- 
fzcze Czarniecki, dobywać Głucho- 


wa , ktory ani zewnętrznym utwier* 
dze- 
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dzeniem, ani umieiętnością odpor 
czyniących nie będąc znakomite zda- 
walo йе natrząlać z woyfka nalzego; 
Ale nakoniec Krol odebrawfzy wia- 
domość iż przybył Pofeł od Cara 
z oświadczeniem pokoiu „i że nowe 
rozruchy wfzczęły fię na Ukrainie, 
kazał odftąpić od Miafta, i rufzył 
z woyfkiem ku Siewlku, 


Nie pragnął niczego bardziey Jan 
Kazimierz, iako aby. dokończył po- 
myślnie zaczętey wyprawy , і przy 
niot pokoy Kroleftwu fkolatanemu 
od dawna rożnemi niefzczęśliwościa- 
mi; Ale w pośrzod zamyfłow ie- 
go, przeciwność ktorey doznawał 

ły przeciąg panowania Гуе 

zla nu tę podeklebną nadzieię. 

Nay przod bowiem wieść o Brzucho- 
wieckim oczekuiącym wiofny z.dwu- 
dziefią tyfiącami Kozakow pod Ni- 
żynem będących , ftrwożyła go nie 
tak łatwo i prędko obiecniąc mu 
pokoy ; przyftąpiły procztego по- 
We rozruchy na Ukrainie, tudzieź 

Z 
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niedoftatek gotowych legumin, i tru- 
dność ich przyftawienia dla rzadkich 
młynow, a co naywięklza zbliżaią- 
ca йе wiofna , pod czas ktorey roz- 
mrożone Rzeki i jeziora trudną mu 
wyftawiały przeprawę , co wlzyftko 
przewiduiąc Wodzowie trwożyli Пе 
niebćspieczeńftwem Ofoby Krolew- 
fkiey. Złożył wiec Krol radę, na 
ktorey chociaż to było powizechne 
żdanie, aby Krol powrocił do Kra- 
iu , naybardziey iednak dał бе nakło- 
nić uwagami Stefana Czarnieckiego 
w ktorym miał naywięk(ze zaufanie, 
Bo gdy inni radzili powrot z powo- 
dow może włafnego dobra, aby fię 
doftać mogli do domu fprzykrzy= 
wfzy fobie niewczafy woienne, Czar- 
niecki maiąc dłużey prowadzić woy- 
nę, fzczegolnie z przywiązania do 
Krola obftawał przytym, aby Jan 
Kazimierz powrocił do Kraiu , gdzie 
zwoławlzy Stany albo by йе naradził 
о pokoiu z Мойка, albo Пе przy- 
fpofobił. do dalfzey woyny. (2) 

Rnó 39 


G) Kochowski Ghimactere ПП, na karcie 116. 
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Nakłoniony: Krol zdaniem Czar< 
nieckiego uznał potrzebę powrotu, 
zwłafzcza gdy „wielu nafzych po» 
wracało do дош, Uczyniwfzy więc 
pokoy z Mofkwą na trzy miefiące 
dla bespiecznieyfzey przeprawy , 
ktorą ftopniałe śniegi i zniefione lo- 
dy czyniły co dzień trudnieyfzą , 
udał Пе z woyfkiem Litewfkim do 
Wilna, biorąc z foba Stanifława Po- 
tockiego Hetmana W. Koronnego , 
ktorego wiek i fłabe zdrowie czy- 
niły niezdątnym do woyny, a na 
mieyfce iego oddaiąc naywyżfzą wła- 
dzę Woiewodzie Rufkiemu , aby, tak 
bliżfzą iako i dalfzą Ukrainę utrzy- 
mywał w wierności przytomnością 
fwoią i poftrachem oręża. Wprzod 
jednak niżeli Czarniecki rozpoczął 
prace woienńe , użyty był od Kro- 
1а dla bespieczeńftwa fwego w prze- 
prawie, i nayprzod przez Powiat 
Starodubowfki > do Mohylowa, a 
z'tamtąd przeprowadzić miał Krola 
do Mińfka , gdzie zakładał fobie Jan 
Kazimierz przez nieiąki czas zaba- 


Za 
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wić , częścią dla odpocznienia w po- 
droży, częścią Że Poseł odelła- 
ny do Cara przywiozł wiadomość , 
iż Komisarze Mołklewfcy przybyć 
wkrotce maią do ułożenia Pokoiu, 
naznaczniąc Krafne lub Zierowice 
za mieyfce do umowy. 


Przybywszy Krol do Mohylowa , 
poftanowił zatrzymać йе w tym Mie. 
ście przez czas nieiaki, aby йе znay- 
dował 'w blifkości od Krafna, gdzie 
Komifarze obydwoch Narodow za- 
ezęli бе umawiać o pokoy. Ale na 
pierwfzym wftępie przedugodpych 
Punktow Komifarze Mofkiewfcy ty- 
le trudności okazali, iż zwłoki tył- 
ko fzukać zdawali ię i na czas Żą- 
dać pokoiu, pokiby z Szwedami 
pod ten fam czas czyniącemi ugo- 
Че nie zakończyli woyny, a potym 
wfzyftkie Шу fwoie obrocili prze- 
ciwko Polfzcze. Pokazał to wkrot- 
ce nieprzyiaciel ; tym bardziey bo- 
wiem ociągał fię z przyspiefzeniem 
pokoiu , im z więklzym naleganiem 
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pragnęła Rzeczpofpolita uczynić ko- 
niec tey woynie. 


Wiadomość o zwłoce pokoiu przez 
Komilarzow będących w Kraśnie;, 
zmartwiła тоспо Krola, ktory dò- 
wiedziawfży fię o chorobie Krolowy 
radby był iaknayprędzey powrocić 
do Warszawy ; a gdy bez nadziei iuż 
pokoiu zamyśla o powrocie fwoim, 
nowy przypadek był mu przyczy- 
ną więklzego iefzcze umartwienia, 
Pożar wlzczęty od jednego domu w 
ktorym Rzeźnik dzieląc pod noe 
mięlo zapuścił ogień przez nieoftro- 
Żność „ taką fzkodę uczynił w całym 
Mieście , że nie tylko większa część 
domow obrocona była w perzynę; 
ale oraz w rożnych: towarach, kto- 
rych Mohyłow był fkładem, racho- 
wano fzkody na dwa miliony. Krol 
znieść nie: mogąc żałofnych fkarg 
Miefzkańcow , ktorych ten przypa- 
dek przywiodł do uboftwa, wyiechał 
do Mińfka dnia dwudzieftego Kwie- 
thia, Odprowadzał go 2 Pułkami 


560 Część III. Низтовүт 


swemi Czarniecki , ale tak te, iako 
i Litewikie utraciwfzy w ogniu wię- 
kfzą część koni fzły piechotą nie- 
{ас па sobie moderunki iakie ktory 
mogł wyrwać z pożaru. Niedofta- 
tek,w ktorym fię Skarb Publiczny 
znaydował, wiązał ręce Krolowi, iż 
wefprzeć nie mogł woyfka zoftaią- 
cego w potrzebie. Niewidząc inne- 
go fpolobu zaradzenia temu nie- 
fzczęściu rozeflał dò przyłegłych 


мй i Miafteczek , ażeby wybierano _ 


konie , ktoreby potym albo oddane 
były właścicielom , albo zapłacone 
ze Skarbu. Теп pobor tak był ucią- 
żliwy dla Obywatelow wynifzczo- 
nych tylą niefzczęśliwościami, iż 
powftały zewfząd zażalenia na Czar= 
nieckiego , iakoby on łagodniey fos 
bie poftępował z nieprzyiacielem niż 
z ziomkami fwemi., nienmiejąc ро» 
fkramiać woyfka gwałtem zabieraią- 
cego ich własność. Na ufpokoie- 
nie więc fkarg Obywatelow wyzna- 
степі byli Komisarze od Krola Ipi- 
fuiący ile każda wieś , a w szczegol- 
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ności każdy właściciel przyftawił 
koni dla wóyska , co pocielzyło na 
czas Obywatelow iż ta ftrata por 
wrocona będzie ze Skarbu, 


Tym czafem Czarniecki poże- 
gnawfzy Krola i woyfko (woie przo- 
dem wyfławszy , pofpiefzył nazad 
zwyczayną fobie lzybkością, a йо» 
pędziwlzy woyfka niedaleko Dnie- 
рги, ftarał Пе iak nayufilniey aby ie 
przeprowadził na drugą соле, (u) 
Zebrawfzy więc zewfząd promy i 
łodzie, nayprzod lekkie Chorągwie 
przez lod przeprowadził, potym 
przeciągnąć kazał harmaty па fa- 
niach z wielkim prawda niebeśpie+ 
czeńftwem ale bez Żadnego przy+ 
padku , nakoniec gdy бе nagle lody 
ruszyły, refztę woyfka fwego w przy- 
fpofobionych promach i łodziąch 
przeprowadził. Pokazał w tey prze- 
prawie Czarniecki , iż niemniey miał 
oftrożności i oka na wszelkie przy- 


Ce, Kochows:i Climac:: 111, па, Karcie 1234 
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padki ,iak fzczęśliwości w: wykona: 
niu zamyfłow fwoich. Gdy bowiem 
Sierko ftanął mu na zafadzce, Czar- 
niecki kazał: wzniecić ogień w zna- 
czney odległości od tego mieysca 
gdzie fię miał przeprawiać; tym 
fposobem ofzukawfzy nieprzyiacie- 
la, iż tam czuwał. na niego, gdzie 
były ognie, opuścił йе niżey z woy- 
fkiem , i pod Ryfzczowem przebył 
fzczęśliwie na drugą ftronę rzeki. 
Wieść nawet była „iak twierdzi Ko- 
chowłki, (w) iż Czarniecki ftaną- 
wfzy na drugim brzegu Dniepru, 
tak żwawo natarł na Mofkalow , że 
ci opuszczając konie piechotą ucho+ 
dzili po krzakach , zoftawifzy tyfiąc 
pięćfet koni, ktore z inną zdoby- 
czą doftały Пе nafzym. 


Mimo tych zatargow Komifarze 
obydwoch Narodow nieprzeftali ота» 


(w) Equitesque Moschus ea parte zraiectum impedi- 
ruros cumpłureś disperiit ; qui equos deserentesy 
dum pedibus salutem credunt, ad mille qutn= 
gentos aquos Poloni prater aliam pradam exilis 
recepere. Climactere 111. na karcie 124: 
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wiać fię o pokoy, zawsze iednak 
z ftrony Mofkiewfkiey czyniono wię- 
сеу trudności. > Tymczafem Czar- 
niecki opufzczony od Tatarow , kto- 
rych Turek prowadząc woynę z Leo- 
poldem Cefarzem przyzwał był na 
pomoe, gdy йе nieczuł na fiłach 
aby pofkromił bunt na Ukrainie, fta- 
гаї бе wfzelkiemi fposobami umo- 
rzyć przynaymniey niezgodę mię- 
dzy znacznieyfzemi tego Narodu , 
obawiaiąc fię aby rozrożnione umy- 
Пу tych, ktorzy wiernemi Йе poka- 
zywali Krolowi i Rzeczypolpolitey, 
nie były przyczyną oderwania od 
Poliki biżfzey Ukrainy , i złącze- 
nia йе z głęblzą, ktora przyięłą 
już na ow czas panowanie Mofkiew- 
fkie. Jeszcze przed wyprawą fwoią 
do Mofkwy wylłał był Krol Teterę, 
aby łagodził połpolftwą i utrzymy- 
wał ie przy wierności, ale ten nie- 
wiele maiąc przyiacioł i powagi u 
pofpolftwa, a со większa pomowio- 


| пу od wfzyftkich iakoby był przy- 


Czyną śmierci Wychowfkiego widząc 
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niebeśpieczeńftwo dla fiebie , fchro- 
nił бе do Czechryna, gdzie oblężo* 
ny wzywał pomocy naszych. 


Czarniecki przeprawiwfzy бе па 
Ukrainę, gdy widzi woyfko fwoie 
zdrobniałe i zwątlone pracą, fpo- 
fobem wielkich ludzi umieiących za- 
radzić fobie w: naywiększych tru- 
dnościach , rozftawił nayprzod pie- 
fze Chorągwie w Pawłowieach i Bia- 
łeycerkwi , a Jazdę w Korsuniu, po- 
tym trzynaftu ludzi wziąwszy z fo- 
bą , ktorzy wiadomi byli drogi, i 
mieli lepfze konie , udał Пе fkrycie 
do Krymu, tą myślą aby otrzymał 
pofiłki: Ale dowiedziawfzy бе za 
przybyciem [woim, iż Tatarowie wy- 
wołani byli Ciak powiedzieliśmy ) na 
woynę przeciwko Cefarzowi, zboczył 
z tamtąd do. Budziackich 'Таїаго% › 
ktorzy paśli konie w polach Befia- 
rabii ezuwaiąc na Kozakow czynią: 
cych częfte wycieczki. Miłe było 
Tatarom przybycie tak wielkiego 
Męża; otrzymał od nich przyrze< 
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czenie pofiłkow, ktore fkładać fię 
miały z dwudzieftu tyfięcy, i po- 
fpieszyć we trzy dni na Ukrainę. 
Czarniecki przywiodłszy гатуй 
fwoy do fkutku.powrocił do Obozu 
2 niewypowiedzianym. pofpiechem , 
tak dobrze zachowując fekret , iż 
Nawet ci ktorzy z nim byli domyślić 
fię nie mogli na iaki koniec podroż 


|tę prźedfięwziął. Jednakże wieść о 


Wyieździe iego doszła nieprzyidcioł, 
ttorzy rozumieiąc iż Пе udał do Pol- 
ki i nieprędko powroci na Ukrainę, 
tmyślili korzyftać z tey pory. Sier- 
ko z dwoma tyfiącami Kozaków Za- 
porowfkich uczyniwfzy zafadzki na 
hafzych , ktorych prowadził Ma- 
thowfki obległ ich w Podhorodyfzczu 
1 podpaliwfzy Przedmieście , cie? 
Гау Пе iuż nadzieią iż Miafto i ftraż 
w nim będąca w padną mu w ręce, 
ale osobliwszym fzczęściem Bidziń- 
ki (ktory z Połubińkim zapędzony 
wgłąb Kraiu Mofkiewikiego miany 
lużbył za zginionego) powracaiąc 
агай, i domyślaiąc йе z pożaru iż 
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była iakaś bitwa z nieprzyjacielem; 
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na ten czas dopiero nofzącego Bu- 


przybiegł ze fwemi па pomoc, # {tawe , kiedy , iak Тага powiedział o 


znagla uderzywszy na Kozakow , po- 
razit ich ,i do ucieczki przymufił. 
Sam nawet Sierko wpadłby był w 
ręce nafzym, gdyby zrzuciwfzy fię 
z konia nie fchronił fię na błota 
pieszo, gdzie dla trudnego przy- 
ftępu ocalił życie. Jefzcze nasi ści- 


gali nieprzyiąciela , gdy Czaraiecki 
powracaiąc do Obozu, zdziwiony 
był nie tylko fzczęśliwym przyby* 


ciem Bidzińlkiego z Molkwy, ale 
oraz iego zwycięftwem, ktorego до“ 
wodem. były znaki woienne i іпяв 
zdobycz zabrana. 


Pod ten Гат czas odebrał Czar 
niecki od Krola Przywiley na Wo” 
iewodztwo Кііо\ (Кіе. Мейо iego: 
zalługi, i umieiętność w (ztuce woien- 
ney czyniły go dawno godnym Bü- 
ławy, ale w zakłoconym Rządzie 
gdzie Krol dogadzać muliał пабе” 
tnym , doftoyność ta miiała praw dzie 
wą zallugę. Będziemy go widzieli 


fobie, ani а do woyny , ani ręka 
do fzabli zdolnemi iuż nie będą do 
dalfzych ufług Oyczyzry. 


Czarniecki iak tylko ftanął w Obo- 
zie, nieczyniąc żadney zwłoki, ale 
zwyczajem fwoim niefpracowany w 
ściganiu nieprzyjaciela , i w fzybko- 
ści fwoiey zakładając pomyślność;(x) 
poftanowił dać iaknayprędzey pos 
moc Teterze, ktorego Brzuchowie= 
cki trzymał w obłężeniu w Czechry= 
nie. Wprzod iednak wydał obwie- 
fzczenie imieniem Krolewikim przy- 
rzekaiąc bespieczeńfiwo wiary , ży- 
cia, i maiątku tym, ktorzyby od- 
ftąpiwfzy buntu powrocili do wier- 
ności poprzyfiężoneyKrolowi. Wie- 


(х) Cumque Palatinus plus celeritati їп agendo sno 

quam cunctätioni, aut pigre prudentie 
айкаган a A eA COnUREFE ih bo сеу. 
uti obsesio Czecbrinić Tètera quantotius зше 
curreretur,. Kochowski Climactere III, na 
karcie 2374 


more 
arti! 
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dział on dobrze iż nieftateczność 
tego Narodu częfto zrywaiącego po- 
przyfiężoną wiarę, zapewnić go nie* 
mogła o fzczerey chęci przyftąpie” 
nia do zgody , ale maiąc łagodność 
za fkuteczny srzodek do powftrzy* 
mania fzerzącego fię buntu , cheiał 
użyć wszelkich sposobow., któremi* 
by można zabiedz ftracie woyfka i 
Obywatelow. A nayprzod, widząc iak 


wiele Duchowieńftwo w pływa w zda- | 


nie pofpólftwa, ftarał Пе ufilnie prze- 
Ciągnąć ie na fwoię ftronę , oświad: 
czaiąc Пе przed niemi, iż Rzecze 
pofpolitą bunt tylko pofkramia, nie 
zaś wierze ich, i obrządkom wypo- 
wiada woynę , owfzem zoftawić ka- 
żdego przy fwoiey wierze, maig“ 
tku, i (wobodach dawniey pozwo* 
lonych , było iey prawdziwym 274° 
miarem. 


Pofiadał na ow czas Katedrę Аг’ 
cybilkupftwa  Kiiowikiego Kollacy! 


Krolewikiey Anaftazy Tokolfki czło” | 
wiek chytry, i rownie nieprzyjm | 
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zny Polakom , iako i nieufaiący Mo- 
ајот.  Niewiedząc o przybycia 
Czarnieckiego udał Пе był do Wa- 
filkowa, gdzie zaszedł go lift Kro- 
Тек і, aby ziachał do Obozu na 
radę dla umowienia Пе z Czarnie- 
ckim i innemi Wodzami woyfka na- 
fzego względem zakończenia rozru- 
chow. Осіасаі йе nayprzod Tokol- 
fki niewiedząc ieżeliby mogł zaufać 
bespieczeńftwu fwemu „ale nakoniec 
pokładaiąc ufność w doftoyności [wo- 
iey przybył do Obozu. Przyzwano 
także z Klafztoru Trechtymirowfkie- 
go Giefkona , czyli Jerzego Chmiel- 
nickiego , Syna flawnego Bohdana, 
ktory pod malką mnichowfkiego ftro- 
iu ukrywał intrygi (woie pobudzaiąc 
do buntu całą Ukrainę. Tym nay- 
przod oświadczono imieniem Krola i 
Rzeczy pofpolitey bespieczeńftwo , i 
wolność Religii , ale gdy oba dali бе 
z tym flyfzeć , iż powołani do ftanu 
Duchownego, niechcą fię miefzać do 
fpraw doczesnych, aby odwodzić 
mieli od woyny pofjolftwo, naka- 
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zano im aby fię ftawili przed Kro- 
lem, i zatrzymanych wyłłano do 
Warfzawy , mimo fkarg i narzeka- 
nia całey Ukrainy. , ktorą ten poftę- 
pek obrufzył. 


Tym fposobem zatamowafzy Сіак 
rozumiano ) zrzodło niezgody i bun- 
tu; wizyftkie (Шу fwoie obrocił Czar: 
niecki, aby odpędził Brzachowie- 
ckiego od Czechryna w ktorym zam- 
knięty Tetera z dwoma tyfiącami 
Kozakow wiernych Krolowi, a po 
ży, 
ofłabiony na filach, i przyciśnio- 
ny niedoftatkiem żywności myślał 
iuż poddać fię Brzuchowieckiemu. 
Od początku oblężenia ftarał fię 
wszelkiemi fpofobami nieprzyjaciel 
aby dobył Czechryna , częścią, dla 
tego, iż wieść była o wielkich Skar- 
bach, tam będących , częścią iż za- 
palony zemítą chciał oddać wet za 
wet nafzym, ktorzy w dobywaniu 
Miaft z tamtey ftrony Dniepru» 
okrutniey poftępowali fobie z Mie» 

fzkań= 


żwawym odporze po kilka r 
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fzkańcami, . Ale wpośrzod nadziei 
ktore czynił fobie Brzuchowiecki, 
iż w krotkim czafie zoftanie Panem 
Czechryna, odebrał niepomyślną 
wiadomość, iż Czarniecki wfparty 
pofiłkami Tatarow idzie na odfięcz 
w oblężeniu będącym. Ta wieść tak 
go ftrwożyła , i odftąpił natych- 
miaft od oblężenia, zoftawiwfzy pod 
murami. trzynaście harmat mniey- 
fzych , ktorych zabrać z fobą nie 
mogł dla pofpićchu. Załował mo- 
cno Czarniecki, iż z rąk prawie 
ufzedł mu nieprzyiaciel, zwłafzcza 
gdy „Пе dowiedział , iż był zdradzo- 
ny od zbiegłych, ktorzy przełzedł- 
Izy- na: ftrone Brzuchowieckiego , 
przeftrzegli go , aby iak nayprędzey 
uchodził. 


Uwolniwfzy Czechryn od oblęże- 
nia udał fię Czarniecki w tę ftronę 
gdzie ulzedł nieprzyjaciel. Ale ten 
oczekuiąc na pofiłki Mofkiewfkie, fta- 
nął Obozem niedaleko, Dniepru ği 
utwierdziwizy ‘iak naymocniey to 

a 
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mieyfce 'fpofobił fię do odporu. 
Szedł mu na pomoc Strazbuch Ge- 
nerał Artylleryi Mofkiewfkiey z czte- 
гета tyfiącami ludzi, przeciwko kto- 
remu powziąwfzy wiadomość Jan 
Sobiefki , pofzedł z woyfkiem fwo- 
im zachodząc mu drogę, a rowno 
ze dniem uderzywizy na niego, tak 
pomyślne zwycięftwo otrzymał , iż 
cale woyfko nieprzyiacielikie poszło” 
w rozsypkę.  Strazbuch utraciwfzy 


woylko, (przęty , i narzędzia woien- 


ne, winien był Życie fzybkości ko- 
nia fwego uchodząc ścigany od 
nafzych. Czterech Pułkownikow Ко 
zackich żywo wpadło w ręce, z 
ktorych Nużny fądem woylkowym 
fkazany na śmierć 'haniebną, niepro- 
fil o darowanie , ale tylko o odmie- 
nienie wyroku , aby był żywcem па 
pal wbity, daiąc tę przyczynę fwo- 
iego wyboru śmierci, iż Оусіес ie- 
go podobną śmiercią zginął. To 
їейпо daie poznać , iakie okrucień- 
ftwa popełniali nasi na Ukrainie, 
i do czego przyiść może rozpacz 
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zapalona częścią fanatyzmem , czę: 
ścią dziką frogością, 


Mimo zwycięftwa, ktore Jan Sd- 
biefki adniofl, dwoch tylko ludzi utra- 
ciwfzy wpotyczce , Brzuchowiecki 
wfparty zewfząd pofiłkami ftał be- 
spiecznie w mieyfcu ;  Uwiadomieni. 
Wodzowie nasi od fzpiegow o fiłach 
iego i dobrym ftanie , niechcieli na 
niepewność lofu wyftawiać fiebie i 
woylko , ale maiąc oko na jego dal- 
{ге obroty, przedfięwzięli tym eza- 
fem dobywać Buzyny i Steblowa 
dwoch Miaft w blifkości będących, 
ktore nieprzyjaciel trzymał pod swo- 
ią ftrażą. Dobywanie pierwfzego 
Miafteczka niepomyślnie powiodło 
йе nafzym „oprocz bowiem znaczney 
ftraty ktorą ponieśli,  ofzukani 
chytrością Sierka, obiecuiącego iż 
Пе miał poddać , przymufzeni byli 
odftąpić od oblężenia „za przyby- 
ciem młodfzego Sierka z dwoma ty- 


| басаті ‚ ktore przyprowadził Bra- 


tu na pomoc. .Szczęśliwszym był 


Aaa 
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w wyprawie fwoiey Czarniecki , bo 
diwfzy pod Steblow уйа do 
е д z отпаутпие- 
łafkawie poftąpi fobie z nie- 
mi , ieżeli otworzą bramy , i powro* 
cą do pofiulzeńftwa, a gdy bunto- 
wnicy przyiąć niechcieli łafkawego 
im przytzeczenia, kazał natychmiaft 
dobywać Miafta, zwłafzczą gdy 
Tatarowie chciwi zdobyczy okazy= 
wali ochotę „ iż Пе rzueą na wały. 
Wpośrzod żwawego nacierania, i me- 
Żnego odporu z ftrony nieprzyja= 
cioł, Cerkiew w ktorey był fkład 
prochu , przez nieofirożność oblę« 
Żeńcow , z wielką ich Мека wyrzu= 
сопа na powietrze ‚ tak mocno prze- 
ftraszyła wszyftkich , nieczuiąc 
fię na fiłach do dalszey obrony; 
profić zaczęli o miłofierdzie , ofo- 
bliwie gdy woyfko пале korzyftaiąc 
z tego przypadku, wyłamało iuż 
było bramy, i wbiegało do Miafta 
w zapale zemfty nad nieprzyiacie" 
lem. Czarniecki chcąc dać dowod 
ludzkości i ocalić życie Mieszkań- 


niem 


STRFANA CZARNIECKIEGO. '375 


cow , na ktore żołnierz w pierwfzym 
zapędzie niema Żadnego względu , 
powftrzymał fwoich i odciągnął Ta- 
tarow , obiecniąc iż nazaiutrz za da- 
nym znakiem z harmaty podą im 
Miafto na tup, ktorego aby niedzieli- 
li z nalzemi, przyrzekł iż woyłka 
swoie wyprowadzi w pole. Stało 
fię iak Czarniecki przyobiecał Tata- 
rom, dano znak z harmaty ; ale No- 
hayscy Tatarowie bliżey ftoiąc Miafta 
uprzedzili Budziackich , i znaczniey- 
szą zdobycz rozerwali między fie- 
bie, co w taką wściekłość: wprawi+ 
ło, Budziackich , iż nietylko Rowy, 
ale nawet orężem *targneli Пе na 
Czarnieckiego. Ten dawfzy odpor 
Barbarzyńcom i uspokoiwfzy roz- 
m (rzekł do nichy 


ruch, nieuczyni, 
zadofyć przyrzeczeniu тетт} tup 
zdobyty meftwem Polakow до/#аЁ figs 
wam w ręce , a Urzędem moim те 
abym prowadził woynę ё ufławiaćł 
lidzi do boiu, mie Ozielił między 
chciwych zdobycz. CY) 


(5) Kochowski G/zmactere 111. na karcie 139. 
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Po dobyciu Miafta Steblowa wi- 
dząc Czarniecki iż uftąpił z tamtych 
ftron nieprzyiaciel , poftanowił tak- 
Że woylka fwoie wyciągnąć dla nie- 
doftatu żywności ktory mu groził, 
i innym fpofobem pofkramiać bun- 
townikow. Wiele Miaft było takich, 
ktore zamykaiąc bramy , przecho- 
wywały dowodźcow garnących do 
febie zgraię ludu zapalonego dziką 
iakąś frogością. Między znacznieyx 
szemi liczóno Humań, Buki, Li- 
апке, Alexandrowkę, i wiele in- 
fzych. Osobliwie zaś Mieszkańcy 
Stawilzcza wyciąwfzy ftraż Рока, 
wszelką nfność fwą pokładali w obro- 
nie Miafta. Przeciwko nim Czar- 
niecki poftanowił obrocić wfzyftkie 
fity fwoie. 'Wprzod iednak niż fię 
rulzył z woyfkiem, umyślił utwier= 


dzić Korśuń. i Białącerkiew., uży- 4 


wfzy do tego naybiegłeyszych w Ar- 
chitekturze woyfkowey , aby w cza- 
fie potrzeby obydwa te miafta mo- 
gły fłużyć nafzym za mieysce fchro- 
nienia. Ażeby zaś iak nayprędzey 
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przywiodł do fkutku to dzieło, zo- 
ftawił przy „dozorze Jana Sapiehę 
Pisarza Ро!перо; fam zaś zwy- 
czaiem fwoim nielubiąc zwłoki w 
wykonaniu ułożeń, (2) rozefłał w ro- 
Żne ftrony woyfko , ktoreby częścią 
Міаіё dobywało , częścią napadaiąe 
na buntownicze kupy , rozpraszało 
ie i bronilo związku. „ Tetera kto- 
rego Czarniecki ocalił niedawno w 
Czechrynię, z Marcinem Zamoyfkim 
Podftolim Lwowlkim , i pietnaftu 
znakami Kawaleryi , udali Пе do Hu- 
mania, ale nie maiąc. dofyć woyfka 
aby dobyli nayobrońnieyfzego w ca- 
ley Ukrainie Miafta , odpędzeni od 
nieprzyiacioł powrocili nazad. Nie- 
byl także fzczęśliwfzym w wyprawie 
fwoiey fynowiec Czarnieckiego Sta- 
rófta Капіом Кі, ktory wylłany od 
Stryia aby dobywał Lifianki , Кшз 
śmiertelnie raniony zoftał. 


W pośrzod rozruchow całey Ukrai- 
ny „i częścią. kleik częścią pomyśl- 


(3) Kochowski Glimaczere 11 1. na karcie 141. 


Be 5: 


r 


że 
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ności dla nafzych, Czarniecki mając 
naybardziey zaiątrzone (erce ku Sta- 
wiszczanom , przefłał Pułki fwoie 1 
fam 2 Janem Sobiefkim, przybył pod 
Miaftó, chcąc z niego dać przykład 
furowości fwoiey. ieżeliby бе. upor- 
czywie fławiło. Nayprzod ftarał бе 


Sobielki nakłonić łagodnością Mie- 
fzkańców. aby. odftąpili od związku, 
ï radził im ażeby wyfławszy do Kro- 
la z doniefićniem о. dobrowolnym 
poddaniu, йе, otrzymali przyrzecze- 


nie na piśmie iż im przebacza wie 
nę; па dowod zaś, (zczerey * rady , 
ktorą im podawał, oświadczał fię, iż 
chce bydź, Rękoymią. ich beśpie- 
czeńftwa , poki nieogrzymaią odpo- 
wiedzi od Dworu; ale Mielzkańcy 
zacięci w: fwoim porze. przyi 
niechcieli tey. rady. Przeto С 
niecki niecierpiąc nadaremney zwło- 
ki, a od dziecińftwa, wychowany 
w Obozie nieumiejąc ulegać nieprz; 
iacielowi, rozkazał Tatarom , aby 
splądrowali: «całą. okolicę Майа, 
przez co dawał poznać Miefzkańcom 
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cżego fię spodziewać maią po iego 
fiirowości , kiedy tegodność ktorą im 
oświadcezał Sobiefki nie:była dla nich 
fkateczńym powodem aby Пе pod- 
dał.  Ztym wszytkim gdy ani ta 
furowość niencżyniła-żadney, odmia- 
ny na umyfłach Miefzkańcow ,-dnia 
czternaftego Lipca, kazał. dobywać 
Miafta , powtarzając częfto te fłowa, ' 
ktoremiby. dodał: ochoty. i ferca 
fwóim: 22 poty nieprzytmie ant po- 
Zywienia ami poczynku, у poki 
nie, rozwali. tey лајт Opryszkow. 
Naypierwfzym. przygotowaniem ‘dő 
attaku, były: baterye, dla ofadzenia 
harmat, około 'ktogych gdy pracu- 
ią nasi, wypadli: nagle. oblężeńcy 
ž Miafta i odpędziwizy piechotę, 
rozrzucili usypane iuż poczęści ba- 
terye ‚ a iednę z nich, ktora była 
naywynieśleysza osadzili harmatami 
fwoiemi. * Dowodźcami ўсі bunto- 
wnikow byli Dafzko i Bułąn , oba 
wyćwiczeni w fztucć woienney pod 
Wodzem Chmielnickim , ktorych 
oprocz męftwa rozpacz fama czyni- 
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ła śmiąłemi. Z tych pierwszy wy- 
padłfzy z Miafka i odpędziwszy pie- 
chotę naszą , rozkazał wykopać ka. 
паі, ktorego brzeg od Miafta bę- 
дас nieprzyftępny , wftrzymywał na- 
cierającą Jazdę , gdy tym czalem 
z Miafta i z wziętey bąteryi raził ią 
nieprzyiacie| , Czarniecki tknięty 1 
ftratą fwoich, i zelżywemi Пома 
mi buntownikow , ktorzy dla niegła- 


tkości twarzy z blizn pozoftałych , 


zwali go: Rabaia Sobaka, rozkazał 
Tatarom aby chróftem zarzucali ka- 
паї, przez. ktoryby z lazdą mogł 
бе przeprawić , ale gdy i ten Гро» 
fob był niefkuteczny, w pośrzod 
naygęftfzego ognia zfiadłlzy z ko- 
nia, i zachęciwszy całą Jazdę aby 
fzła za iego przykładem , przebył» 
przez kanał , fpędził nieprzyjaciela, 
opanował bateryą z harmatami, i 
ścigaiąc pałafzem pomieszanych , 
przymufił nakoniec do ucieczki. Klę- 
fka nieprzyiacioł oprocz wielu po- 
zoftałych na boiowiłku , ztąd iefzcze 
znacznieyfzą była, iż: Гат Dafzko 
4 
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zoftał zabity, a woylko nafze aż 
pod bramy Miafta ścigaląc ucieka- 
iących , powzięła nadzieię iż nie» 
dlugo pracować będzie około doby- 
wania Miafta 


Naftępniącego dnia wyfłany do 
Miefzczan uszelnicki,' aby im 
przekładał niebe pieczeńltwo na kto- 
re wyftawiali fiebie i Miafto , przy- 
піоћ odpowiedź tak zuchwałą., ia- 
koby żartem tylko czynili wzmian- 
kę o pokoliu. Przeto Czarniecki 
przeciąwszy wlzyftkie drogi, aby 
Żadna Żywność nie wchodziła do 
Miafta , ftanął Obozem przy wałach, 
rozrządził Pułkami , ktore pielzo 
potykać йе miały , wyznaczył Ta- 
tarow, aby z przeciwney. ftrony 
uderzyli na oblężeńcow „i przez ca- 
ły czas niż dał znak do attaku, fo- 
wy i pracą dodawał fwoim ochoty. 
Na fam czas iak potrzeba było Czar- 
nieckiemu przywieziono z Szaro- 
grodu rożne narzędzia woienne fłu- 


ёлсе do dobywania Miafta, ktorych 
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używaiąc Artyllerya, w krotkim cza- 
fie znaczną ść IMiafta" w* perz 
nę obrociła, ym czasem Woiewo- 
da Kiiowfki z Janem Sobiefkim ko- 
rzyftajiąc z pomiefzania: niepr 
cioł, ktore w nich fprawił po 


z takim męftwem паг é zaczęli 


ftawiąc Пе па czele fwoich , iż Sze- 
rymbeg Tatar (chociaż natarczy- 
wość u tego Narodu ieft. cnotą wa- 
leczności ) przyganiał im iednak iż 
zbyt śmiało. wyltawiali fię nanie- 


beśpieczeńftwó , а Stefan Bidzińlki 
wyciągnął ich z kopy fżeregowych, 
wpośrzod ktorych oba bili fię z nie- 
przylacieleńm. Już przy bramie opa- 
nowali byli nasi wały, 1 zatknęli 
w nich chorągwie. a nawet i Pa: 
cholicy "wpadli. byli do Przygrody, 
czyli Zamku” przyległego Miaftu, 
gdy puszkarze nasi daiąc ognia do 
nieprzyiaciela, tak mocno razić za- 
częli naszych , iż przymuńzeni by- 
li uchodzić z mieyfca. Ten przy- 
padek położył oblężeńcom Że w) 

padłszy z Miafta, z wielką fiłą ud 
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rzyli na naszych ‚ i fpędzili ich z 
wałow. | Pamiętna „w dzieiach | пат 
fzych cnota rownaiąca. йе dzielno= 
ści Spartańlkiey dala. Пе na ow Czas 
widzieć. w młodzieńcu naszym Zgio- 
bickim. Ten trzymaiąc zatkniętą 
Chorągiew na wałach , gdy mu шет 
przyjaciel odciął rękę pałaszem s 
fchwycił ią z ziemi drugą ręką, 1 
niepierwey dał fobie wydrzeć, aż 
utracił i drugą. 7 tey walęczno- 
ści pokazuie [е z iaką zaciętością 
trwała bitwa, ktorą nakoniec- por 
па noe przerwała. Czarniecki prze- 
ięty żalem z przyczyny ftraty nay- 
walecznieyszych ludzi , w tak wiel- 
kim był fmutku , iż przez czas dłu- 
gi utopiony w myślach nie do przy< 
tomnych: nie'mowił, i gdy mu Puł- 
kownikowie podali, liczbę; zabitych , 
jakoby z letargu oczucony: żak fie 
to dzieie (rzekł z czułością у na 
woynie nie rodzą fie ludzie, Са) 


—— 


(2) Kochowski Chimactere 111, na“ Karcie 145. 
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Ztym wfzyftkim ta niepomyślność 
roziątrzyła'tylko (егсе, a nieprze- 
tamala ftalego umyfłu w przedfię- 
wzięciu fwoim.  Nazaiutrz Czar- 
niecki‘ iakoby nie niezważaiąć па 
ftratę , nakazał nowy attak, ale wi- 
dząc. przerzedzone Pułki nasze , i 
mniey ochoty w woyfku , poftano- 
wił nakoniec głodem przymufić bun- 
townikow aby Пе poddał. Ха бе 
on na to, iż ten ipolob dobywania 
Miafta mocno go upokarzał , będąc 
przymufzonym przypisać zwycię: 
ftwo niedoftatkowi nieprzyjaciela, 
nie zaś męftwu fwoich, „ale czyli 
w famey rzeczy to zdanie było fku- 
tkiem Żywości iego, ktora przeno- 
fila waleczność nad une przymio- 
ty dobrego Wodza, czyli że fam 
Hiftoryk tak myśląc chciał . ztąd 
fzukać ' pochwały dla Czarnieckiego, 
trudno nieprzyznać aby taki fpo- 
sob myślenia nie był godzien naga- 
ny. Nie ieft to chwałą dla Wodza 
gdy z powodow chlubney waleczno= 
ści wyftawia na rzeź fwoich , i fie- 
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bie na niebeśpieczeńftwo , mogąc: 
іппеті fposobami pokonać nieprzy- 
їасіеја. Kazał więc Czarniecki oto- 
czyć Miafto i zabroniwszy zewlząd 
Żywności, znaczną Cz domow. 
obrocił w кеу bombami. Na 
ów czas dopiero oblężeńcy przymu- 
fzeni głodem , wyflali do Obozu 
Popow , aby podpisali poddanie Mia- 
fta z zabeśpieczeniem dla fiebie ży- 
cia i maiątku ; ale Czarniecki przy- 
iąć niechciał Żadnego warunku , 
twierdząc iż бе ftali niegodnemi 
miłofierdzia , odrzuciwszy tyle razy 
oświadczoną fobie łafkawość. Przy- 
mulzeni więc byli fpuścić Пе ne 
wolą zwycięzcy i wydać trzynaftu 
przywódźcow , ktorych Czarniecki , 
aby dał dowod ludzkości ,nie uka- 
rał Śmiercią , ale ich oddał Teterze, 


Zdobycz ktora fię doftała nafzym 
mnieysza była nad spodziewanie, po- 
nieważ więkfzą część pochłonął 
ogień , i Miefzkańcy przez zazdrość 
aby ich maiąteknie doftał йе zwycięz- 
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cy, wrzucali w ftudnie i kloaki со» 
kolwiek mieli naybogats ego. Trzy- 
dzieści Chorągwi pozofiałych od 
ognia znaleziono w Mieście ; mię- 
dzy ktoremi dwie były Моне пе 
z napisem imienia Сага,; oprócz te- 
go harmat większych i mnieyszych 
czterdzieści , tudzież tyle prochu, 
kul, i innych opatrzeń woiennych, 
jleby wyftarczyć mogło па rok'ca- 
ły w oblężeniu bę асу Rozka- 
zano za karę mieszkańcom , aby fię 
złożyli na podarunek pieniężny 
dla Sułtanow Tatarfkich.  . Zdięte 
Dzwony ktorych używano za ha- 
По. do ściągania buntownikow. Ko- 
nie zabite pod czas. oblężenia na- 
kazano zapłacić. Chorągwie przez 
dalfzy przeciąg woyny trzymaiące 
гай w Mieście kolztem fwoim ży- 
wić. Tym fposobem pofkromiwszy 
Stawiszczanow Czarniecki,.dnia dwu- 
dzieftego Liftopada. 1664. woylka 
nafze rozftawił na ftanowifka zimo- 
we , wyfławszy kilku do Krola z do- 


niefieniem o czynnościach fwoich , 
tu- 
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tudzież na Seym Warsz: wiki, ktory 
miał йе odprawiać dnia dziewie- 
tnaftego Lutego naftępuiącego Ro- 
ku 1665. 


Całą iednak zimę przepędzili Wo- 
dzowie w uftawicznym nagabaniu od 
Kozaków i pofpolftwa , ktore fię ku- 
piło ого tylko pokazał йе iaki 
dowodźca. Woylka nafze będ: ące na 
ftanowilkach chociaż w karności 
trzymane od Czarnieckiego , Że ie- 
dnak domagały fię prz zyzwoitych wy- 
god, byty. ciężarem dla ludu , kto- 
ry zakosztow: wszy swobody pod 
buntem Chmielnickiego, wszelką po- 
dległość poczytał za iarzmo nie- 
woli. Wrodzona niechęć ku imienio* 
wi Pollkiemu , czyli raczey wpoiona 
nienawiść od dziecińftwa, z przycz 
ny okrutnego poftępowania fobie na- 
fzych , pobudzała zawfze do buan- 
tu dzikie .i zabobonne pofpolftwo. 
Ledwie bowiem Czarniecki odftąpił 
od Stawifzczow , gdy odebrał wiado- 
mość © nowym buncie tego Miafta. 


Bb 
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Wyfłał więc natychmiaft Pułk Se- 
baftyana Machowfkiego, na ktory 
gdy napadli Kozacy, tak żwawo 
fię potkali, iż dwochset naszych 
zoftało zabitych.  Tknięty żalem 
Czarniecki z przyczyny tak zna- 
селеу, ftrąty , dniem i.nocą pofpie» 
szył do Stawiszczow , i pod fam 
czas kiedy miał bunt wybuchnąć 
wszedłszy do Miafta, rozkazał aby 
mu ftawiono dowodźcow. Zmiesza- 
ło fię Pospolftwo nielpodziewanym 
powrotem iego, i byłoby natych- 
miaft wydało hersztów, gdyby ci 
obawiaiąc fię losu ktory ich czekał, 
niepobudzili luda aby fię porwał do 
broni. Czarniecki polkromiwfzy nay- 
przod pofpolftwo , kazał ukarać 
śmiercią herfztów: ktorzy mu w, pa- 
dli w ręce, i podał Miafto na łup 
woyfku, ktore refztę ocalonych do- 
mow obrociło w perzynę. 


Wpośrzod tych rozruchow fpeł- 
nić fię miały wyroki Żałosne dla 


calego Narodu. Używać korzyści 
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pokoiu krwią i potem czoła naby- 
tey, oglądać fzczęśliwszą Qyczy- 
znę wypędziwfzy z niey nieprzyia- 
ciol, niepozwoliło Niebo Obrońcy 
i Wybawicielowi naszemu. (6) Ste- 
fan na Czarncy Czarniecki Woiewo- 
da Kiiowiki, częścią obciążony wie- 
kiem maiąc lat fześćdziefiąt fześć, 
częścią zwątlony na' Шасі przeć 
prace i ufługi Oyczyznie , na ktore 
całe życie fwoie poświęcił, wpadł na- 
koniec w śmiertelną chorobę. Umyft 
jego mężnieyszy nadfiły niechciał fię 
z początku poddać pod uftawy Пареу 
natury,ale gdy coraz gorzey mieć fię 
zaczął , radzili mu przyiaciele, aby 
powrocił do Kraiu i poratował zdro- 
wie tak drogie dla Oyczyzny, przeż- 
coby pociefzył oraz Familią wpośrzód 
ktorey rzadko fię znaydował , całe 
prawie życie przepadziwizy w Obo- 
zie. Ale Bohatyr nasz przyuczo- 
ny od młodego wieku do nieyczasow 
Bb ғ 


—-—— 
—— 


(b) Potocki Centuria Virorum na karcie gis 
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woiennych, niedał Пе namowić na 
to, aby odftąpił od woyfka.  Ztym- 
wszyftkim widząc iż niebył inż zda- 
tnym до dalfzych ulflug Qyczyzny, 
dał Пе namowić aby dla fpoczynku 
udał fię do Dobr fwoich , ktore miał 
w bligkości+ Z tamtąd gdy Пе wzma- 
gać zaczęła; choroba, poftanowił роғ 
wrocić do Krain. 


Gdy iuż był w drodze, odebrał 
Lift od Krołą z Przywilelem na Bu- 
ławę Polną Koronną, ktory prze- 
czytawszy rzekł do przytomnych; 
JE рад те raz to mowilem, iż w ten- 
czas mt dadzą Bulawę „| kie- 
By ani [ѓа do woyny м ат ręką 
до. fzabli zdolnemi nie беда. «Jeże 
li mii iednak. , Bog użyczy: zdrowi 
głarać kę беде oto, абу Krol Je- 
gomość nie żałował tey. ајы ,kto- 
rg na mnie zlewa; J ieżeli przyi- 
dzie umrzeć tła «Вишата bedzie 
chyba ozdobą grobowca ` ktory mig 
srzywali. To wyrzekłszy kazał Пе 
nieść ku Dubnowi w Lektyce uwie- 
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fzoney na koniach , ponieważ wzmia- 
gaiąca Пе flabość nie pozwalała mu 
ani konno -апі w poieździe ойрга- 
wiać podroży. 


Przyniefiony do Sokołowki ;-gdy 
fię widział blifkim inż zgonu, kazał 
fię wnieść do, Chałupy Chłopfkiey , 
dla niedoftatku wygodnie yfzego do- 
mu. Tam przyzwawfzy do fiebie 
X. Dąbrowikiego Jezuitę , ktorego 
miał zawfze przy fobie za fpowie- 
dnika, nfprawiedliwszy Пе Bogu, i 
opatrzony wszyftkiemi  Sakramen- 
tami, Chrześciańfkim (posobem prze- 
niofł йе w drogę wieczności Roku 
1665. daiąc z fiebie dowod nikcze- 
mności ludzkiey, iż ten, ktorego 
chwalebne czyny wielbiła Qyczyzna 
i poftronne Narody , uwieńczony 
tylą znakami zwycięłkiemi , W mizer- 
ney Chacie rozftał йе z tym Świa- 
tem. (c) 


Tak kończył chwalebne życie [wo- 
ie Stefan na Czarncy Czarniecki , 


(с) Kachowski Сётас^[11. na karcie 167. 
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Woiewoda Kiiowiki Hetman Polny 
Koronny , ftworzony do dzieł woien- 
nych ; Taką bowiem miał w fobie 
Żywość , iż zamiaft duszy zdawało 
бе iakoby go ogień ойуна. (9) 
Wziąwszy od natury wfzyftkie przy- 
mioty wielkiego wolowniką , dofko- 
nalił ie pracą i doświadczeniem od 
lat młodych, a dofługniąc бе po fto= 
niach naywyższych. Doftoieńftw w 
Budzi ро ШҮ ‚ zoftawił z fiebie 
przykład , iż tą drogą doyść może 
każdy do nąypierwszych. Urzędow. 
Podobny Ç iak iuż powiedzieliśmy) 
do fławnego w Dziejach Krolow 
Fóńcużkieh Du Suefclin у ktory 
z proftego Szlachcica doszedł D 
szych, Doftoieńftw. Przeto 

niało mowił Czarniecki tym , 
ktorzy ту zarzucali, iż z proftego 
Szlachcica przyszedł do naywyż- 
fzey powagi w Kraiu; Ja nie z /0- 
Zi ani z roli, ale z tego (fkazuiąc 
na bliznę w twarzy) со mie бой, 


ZEE 


(4) Niesiecki z Kochowski*go i Potockiego, 
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urosłem, Tą odpowiedzią odda- 
iąc wet za wet niektorym zazdra- 
stym ‚ wytzuc ał im to, co widział 
iż im polłużyło do więkfzego ma- 
iątku ‚1 doftoyności. 


Paweł Potocki Kasztelan Kamie- 
niecki przyrownawszy Bohatyra na- 
szego do Fabiusza , iż podobnie iak 
tamten zachował Oyczyznę , Ёоо 
ie do niego Пома Liwiusza: (e) 
Taka w nim była wielkość Duszy 
i umyfłu, iż każdą rzecz bądź 
większey bądź mnieyszey wagi 
brał przed fię i wykonywał, a 
nietylko układał w myśli i roz- 
kazywał to , co osądził nayprzy- 
zwoitszego , ale fam po więkfzey 
części przez fiebie dopełniał , tak 
dalece iż władza i rozkazy iego 
dla nikogo nie były furowsze, 
iak dlą niego famego, Ofzczędno- 
ścią , niewczafem, i pracą , ro- 
wnat Пе naylichizemu z Żołnie- 


„ 


(e) Centuria Virorum, 


А 
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„ rzy, i nic- więcey niezdawał Пе 
„ mieć nad innych, procz _doftoy- 
„ ności i władzy:” №. młodości 
fwoiey długo podlegaiąc, nauczył fię 
iak miał rozkazywać, Łącząc pou- 
fałość i łagodność z potrzebną su- 
rowością wprowadził karność woy- 
fkową , i byłby ią: na zawsze Wpro- 
wadził, gdyby Narod nasz pamię 
tny na to , iż nikt nie woiuie niepła- 
tnym żołnierzem , myślał był fkute- 
cznie o wypłacenin zaległego żołdu, 
i przez nielprawiedliwość nie dał był 
pochopu domagaiącym fię o fwoię 
własność , do uczynienia ochydnego 
dla Rzeczypofpolitey związku. 


Chęć do dzieł woiennych była w 
nim panuiącą. fkłonnością. Naywię- 
ksze przywiązanie swoie okazywał 
ku tym, ktorzy fię wfławiali cno- 
tą waleczności. Z tych powodow 
uczynił Fundufz w Tykocinie, kto- 
ry fię do tych czas utrzymnie dla 
dwunaftu Towarzyftwa Szlachty , 
ktorzy dla wieku , lub fił ftarganych 
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w fłużbie woylkowey niezdolnemi 
będąc do dalszych uug Qyczyzny, 
maią do śmierci pewny fposob dla 
fiebie. 


Wieść o śmierci Czarnieckiego 
Kray cały napełniła żalem, ale fzcze- 
golniey „Jana Kazimierza „ktory wy- 
znając ze ти. winien Koronę, oka- 
zywał tym większą czułość , im 
bardziey tę firatę wyftawiały mu 
domowe rozruchy wszczęte z oka- 
zyi Jerzego Lubomirlkiego  Hetma- 
na Polnegó. Zwłoki Bohatyra na- 
fzego przeniefione do Czarncy, w 
Kościele tamteylzym , ktory on wy- 
ftawił, CZ) fpufzczone do Grobu 
widzieć ieszcze do tych czas. daią 
oftatki, popiołow. Wybawiciela Оу- 


(f) Napis na marmurze w Kościele wsi Czarnca 
widzieć się daie w następuiące słowa : 


1664. ANNO. 


дд 


Stephanus. in Cząrnca Czar. + Terrarum Rassie 
Palatinus, Ratnensis у Tykocinensis , Petrico- 
viensis Сарате у pist Carolum , Gustavsen 
Svecia, © Georgium Rakocium- Transylvania 
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czyzny, i Świętym iakimsi usza- 
nowaniem  napełninią patrzących. 
Twarz iego, iak ieft w obraziew tym- 
Że Kościele na koniu i w zbroi od- 
malowany , mimo powagi i tey 2у- 
wości, ktora fię widzieć daie w 
ludziach woiennych, miała w fobie 
rzyiemność ftosowną do wieku i 
obyczaiow. Ж Zofii Kobierzyckiey 
Synowicy Kafztelana Krzywińłkie- 
go, ktorą fobie zaślubił, niezofta- 
wil żadnego Potomka płct męzkiey , 
ale tylko dwie Gorki, dziedziczki 
flawy fwey i maiątku. -Te obie za 
Życia fwego wyposażył, a Jan Ka- 
zimierz w pozoftałym Potomftwie , 
Principes sapins profligato, © Danih fi 
armis peragrarń redux у tres Moschorum. Ёз 
citus cadit. Lithvaniam Polonie restituit. Cen 
tum зідта de hostibus capta , Ducemque Co- 
piarum pro Comitiis Regni Joauni Carimirą 
dicavit: Templum. Hareditatis bujus quadriùm 
gentorum аппогит. lignea vetustate fatiscehsy 
meliori materie donatum Domino Exercienûm. 
T. O. M. cui annis quadraginta continuis 
tides Casbolicca bono indefessus bellawir „ Mé- 
moriale victoriarum a júndamentis erexit. Ma- 


видне bello truentas boc cemento abtterśit у 
ас «terniratś candidavit, 
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uadgradzaiąc zafługi Bohatera na- 
fzego., rozdał Krolewszczyzny kto- 
ra on pofiadał , dwom Zięciom iego, 
Wacławowi Lefzczyńlkiemu Woie- 
wodzie Podlafkiemu herbu Wienia- 
wa, za ktorym była Konftancya, 
i Janowi zi Rusżczy, Gryffow, Ja- 
xow Branickiemu Marszałkowi Na- 
dwornemu , mającemu za fobą ftar- 
fzą Corkę Jmieniem Alexandrę Ka- 

"2упе, ktora w fłabey płci fwo- 
iey okazała iż była Corką wielkie- 
go. Bohatyra, żegnaiąc bowiem 
Оуса wybieraiącego Пе na wypra- 
wę do Danii przeciwko Szwedom , 
temi fłowy rzekła do niego: „O! iak 

Żałuię żem Пе nieurodziła Me- 

szczyzną , abym naśladowała с2у= 

now i dziedziczyła fławę Qycow= 
„ Ка. С) Wnukiem tey Bohatyrki 
był fiawny Mąż w Oyczyznie Jan 
Klemens z'Ruszczy Branicki Ka(zte- 
lan Krakowfki Hetman Wielki Ko- 
ronny ,oftatni z Domu Gryffow Ja- 
xow Branickich, ktory na wzor 


CE) Niesiecki а. Kochowskiego. 
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wałecznego Pradziada fpofobił Пе 
był także w młodości fwoiey do 
Dzieł Rycerfkich, ale gdy nie było 
okoliczności aby йе wiławił orężem 
dla pokoin w ktorym zaftawała Pol- 
fka , zarobił fobie na chwałę dobre- 
go Obywatela , łącząc w Ofobie fwo- 
iey wfzyftkie przymioty Dusz wiel- 
kich, a miłością Qyczyzny , hoy- 
nością na ozdobę Krain, tak przez 
wspaniałe mieszkanie ktore założył 
w Białymftoku , iako i inne niekto- 
re domy zdobiące dziś Stolicę , tū- 
dzież przez pamiątkę wyftawioną 
w Tykocinie Pradziadowi fwemu a 
Wybawicielowi Oyczyzny , (4) po- 
kazał iż płynęła w nim cząftka krwi 
wielkiego Męża, iakim był Stelan 
Czarniecki. 
KONIEC. 


(b) Posąg kamienny piękney rzeźby w 
w Tykocinie Czarnieckiemu kos 
Klemensa z Ruszczy Branickiego Каз 
Krakowskiego, Hetmana Wiel, Koronnego ў 
ma йа podstawie napis pochwał муу 2 
Przywilein Jana Kazimierza. 
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